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Pracownik
spadł
z rusztowania. str. 2

Gimnazjalistka
chciała popełnić
samobójstwo. str. 2

Niektórzy radni chcą
obniżyć pensję wójtowi
markowi Jóźwiakowi. str. 10

Głowno�|�Cztery�dni�atrakcji

Rusza Kolej na Kobiety
Już od dzisiaj, tj. od czwartku, 8 marca, rozpoczyna się 
w Głownie czterodniowy Festiwal „Kolej na Kobiety” pod 
patronatem burmistrza Grzegorza Janeczka, która w tym 
roku odbywa się pod hasłem „Święto Kobiet Kreatywnych”. 
Czwarta edycja imprezy wymyślonej przez Michała Kmiecia 
z Pracowni M 13, będzie naszpikowana atrakcjami.

Czwartek
Pierwszy dzień festiwalu, czy-

li czwartek, 8 marca, rozpocznie 
się od happeningu, w ramach któ-
rego na terenie miasta będą wrę-
czane paniom upominki i kwiaty. 
Kolejne atrakcje, dla lubiących 
się zmęczyć, zaplanowane są 
w Klubie „Fit and Jump Głow-
no” przy ul. Swoboda 4. O 16.00 
trening Fit Killer pod kierunkiem 
Anny Rożniaty. O godzinie 17.00 
rozpoczną się zajęcia z zumby, 
o 18.00 pilates, a na 19.30 zapla-
nowano trening na trampolinach.

Czwartkowe atrakcje uzupeł-
ni wieczór karaoke w kawiar-

ni „Herbaciany Zakątek” przy ul. 
Zgierskiej 5, który rozpocznie się 
o 18.00. W planach przewidziano 
też słodki poczęstunek.

Piątek
Atrakcje zaplanowane na dzień 

następny będą miały miejsce 
w budynku dworca PKP Na wie-
czór przewidziano cykl spotkań 
pod nazwą „Night Express”. 
O godzinie 17.00 będzie można 
posłuchać pisarki Moniki Sawic-
kiej z Łodzi, która przyjedzie na 
zaproszenie Miejskiej Biblioteki 
Publicznej.  

str. 34

Na pierwszym w historii Biegu tropem Wilczym w Głownie w oczy rzucała się zwłaszcza grupa związana z hufcem zHP 
im. Kornela makuszyńskiego. biało-czerwone�fl�agi�i�kamizelki�nadały�imprezie�patriotycznego�kolorytu.�Dzięki�okrzykom�„Czuj,�czuj!�Czuwaj!”�
było�ją�też�słychać�z�daleka.
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Głowno�|�bieg�Tropem�Wilczym

Biegli, by uczcić pamięć Żołnierzy Wyklętych
Sukcesem okazała się zorganizowana 4 marca pierwsza 
głowieńska edycja poświęconego pamięci Żołnierzy 
Wyklętych biegu „Tropem Wilczym”. Na starcie 
90 osób w różnym wieku. Wszyscy szczęśliwie dobiegli 
do mety. Najważniejsze nie było jednak sportowe 
starcie, a pamięć o ludziach, którzy walczyli za kraj.

Głównym organizatorem im-
prezy był Klub Gazety Polskiej 
„Głowno-Stryków”, na czele 
z jego przewodniczącym Irene-
uszem Skurzyńskim. Klubowi 
pomagała też Fundacja im. Sta-
nisława Pomian-Srzednickiego, 
a wsparł w wielu aspektach orga-

nizacyjnych także Urząd Miejski 
w Głownie. 

Biuro zawodów mieściło się na 
Placu Wolności. To właśnie z oko-
lic przystanku dla busów starto-
wano i to tutaj była meta wyścigu. 
W sumie do pokonania była tra-
sa o długości 1963 metrów (liczba 

nawiązuje do daty śmierci ostat-
niego Żołnierza Wyklętego – Jó-
zefa Franczaka ps. Lalek). Zawod-
nicy biegli ul. Łowicką, Dworską, 
wzdłuż zalewu Mrożyczka, do ul. 
Zgierskiej i z powrotem na plac. 

Pobiec mógł każdy. Wszy-
scy biegli ze startu wspólnego. 
Swoje reprezentacje wystawiły 
m.in. szkoły oraz doskonale wi-
doczni dzięki biało-czerwonym 
kamizelkom i fl agom harcerze 
z hufca ZHP im. Kornela Maku-
szyńskiego w Głownie. Dla 90 
uczestników przygotowano tzw. 
pakiety startowe, na które składa-

ły się m.in. pamiątkowe koszulki. 
W biegu, co podkreślali organiza-
torzy na każdym kroku, nie było 
najważniejsze bycie pierwszym. 
Liczył się sam start i upamiętnie-
nie Żołnierzy Wyklętych. Wśród 
uczestników nie brakowało tak 
osób, biegających od święta, jak 
i tych, którzy tą formę aktywności 
uprawiają na co dzień. – Pierw-
szy raz bierzemy udział w takim 
biegu – powiedzieli nam spotka-
ni przed startem Michał Kuciński 
i Aleksander Kornacki z SP nr 3 
w Głownie. – Bieganie to raczej 
nie jest nasze hobby.  str. 9

Stryków�|�Pomnik�na�100-lecie�

Inicjatorzy i mieszkańcy
doszli do porozumienia
Po trzech tygodniach 
rozmów i ustaleń jest 
konsensus w sprawie 
budowy pomnika na 
100-lecie odzyskania 
niepodległości 
na osiedlu Wschód. 

Inicjatorzy przedsięwzięcia 
oraz mieszkańcy doszli do poro-
zumienia w kwestii ostatecznej lo-
kalizacji pomnika i zagospodaro-
wania terenu wokół niego. Będą 
asfaltowe ścieżki i ósemka do jaz-
dy na rolkach – a nawet dwie. 

Pierwsze spotkanie w tej spra-
wie, do którego doszło 12 lutego, 

pokazało na czym polegają roz-
bieżności między koncepcją po-
mysłodawców a tym, co chcieliby 
na osiedlu mieć mieszkańcy. Po-
czątkowo pomysł lokalizacji po-
mnika na skwerze, u zbiegu ul. Ci-
chej i Rolniczej, nie spodobał się 
mieszkańcom, bo, jak argumento-
wali, nie szedł w parze z planami 
zagospodarowania tej części osie-
dla, stworzonymi 3 lata temu wg 
ich pomysłu i mającymi służyć 
w głównej mierze zabawie i re-
kreacji dzieci. Ostatecznie doszli 
do wniosku, że pomnik może być 
gwarantem rozpoczęcia zagospo-
darowywania osiedlowego skwe-
ru, na co czekają od lat.  str. 3

Stryków�|�100-lecie�niepodległości�Polski

Obchody przez 
okrągły rok 

Inaugurację lokalnych obcho-
dów 100-lecia niepodległości 
Polski gmina Stryków ma już za 
sobą. Akcenty poświęcone naro-
dowemu jubileuszowi zawierała 
dobrska 155. rocznica Powstania 
Styczniowego i towarzyszące jej 
imprezy, ale przed mieszkańcami 
cały roku mniejszych i większych 
wydarzeń rocznicowych. 

Przygotowują się do nich: szko-
ły, biblioteki, domy kultury oraz 

organizacje społeczne i grupy ini-
cjatywne działające na terenie ca-
łej gminy. Rolę koordynatora pełni 
Wydział Informacji i Pozyskiwa-
nia Środków Pozabudżetowych 
Urzędu Miejskiego w Strykowie. 
O wydarzeniach stanowiących 
trzon obchodów oraz pomniej-
szych przedsięwzięciach, szefowa 
promocji gminy mówiła na komi-
sji oświaty Rady Miejskiej, która 
odbyła się 16 lutego.  str. 34

Głowno�|�budżet�obywatelski�w�końcu�rozstrzygnięty

Mieszkańcy wybrali
Są wreszcie znane ofi cjalne wyniki głosowania 
w Budżecie Obywatelskim Głowna. 
Po odjęciu nieważnych głosów okazało się, 
że pieniędzy w przewidzianej puli powinno 
starczyć na realizację aż czterech projektów.

O tej sprawie pisaliśmy wielo-
krotnie. Przypomnijmy, że pro-
cedura Budżetu Obywatelskiego 
była przerwana od listopada ze 
względu na podejrzenie złamanie 
prawa. Fakt głosowania niezgod-
nego z przepisami wyszedł na jaw, 
gdy kilku mieszkańców próbowa-
ło oddać głosy na wybrane przez 
siebie projekty, ale system do gło-
sowania informował, że już głoso-
wały.

Okazało się, że winna całemu 
zamieszaniu była 21-letnia głow-
nianka, która oddała w głosowa-
niu internetowym 196 głosów 
przy użyciu danych osobowych 
osób bez ich wiedzy i zgody, by 
poprzeć projekt parku fi tness 
z wieżą kalisteniczną przy Zespo-
le Szkół nr 1 (przy okazji oddawa-
ła też głosy na inne projekty, więc 
potrzebne było zweryfi kowanie 
wyników całościowo). str. 34    

troChĘ statystyKi
Jak�podaje�urząd�Miejski,�
w�głosowaniu�na�budżet�
obywatelski�na�2018�rok�
oddano�2.050�głosów.�
unieważniono�w�sumie�250�
głosów:�196�oddanych�
z�naruszeniem�prawa,�4�głosy�
oddane�podwójnie�przez�te�
same�osoby,�ale�wykorzystujące�
różne�adres�e-mail,�31�głosów�
internetowych,�w�przypadku�
których�głosujący�nie�
potwierdzili�zamieszkania�
w�Głownie,�co�był�obowiązkiem,�
a�także�8�głosów�testowych.
Prawidłowo�oddano�więc�1.811�
głosów.�Co�ciekawe,�tylko�37�

oddano�w�formie�tradycyjnej,�
poprzez�wypełnienie�
formularza�i�wrzucenie�go�
do�urny�w�magistracie.�
Głosowało�w�sumie�1.731�osób�
zameldowanych�w�Głownie�
oraz�80�zamieszkałych�na�jego�
terenie.
Głosowanie�w�poszczególnych�
grupach�wiekowych�wyglądało�
następująco:
16-25�lat�–�320�głosów;�25-
35�lat�–�368�głosów;�36-45�
lat�–�446�głosów;�46-55�lat�
–�236�głosów;�56-65�lat�–�236�
głosów;�66-75�lat�–�136�głosów;�
powyżej�76�lat�–�69�głosów.
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Głowno i okolice
 28 lutego w Głownie na ul. 

Targowej, na wysokości posesji 
nr 37, przed maskę Renaulta, nad-
jeżdżającego z kierunku Lubian-
kowa, wbiegł czarny pies. Zwie-
rzę zostało potrącone, ale przeżyło 
uderzenie. Na miejsce wezwano 
pracownika MZK, nie udało się 
ustalić właściciela psa. Renaul-
tem kierował 28-letni mieszkaniec 
pow. zgierskiego. Był trzeźwy.

 2 marca o godz. 13.45 
w Głownie na ul. Sikorskiego na 

wysokości bloku nr 12 doszło do 
kolizji. Kierujący Fordem 64-let-
ni łodzianin nie zachował ostroż-
ności i przodem swojego auta 
uderzył w tył zaparkowanego 
Opla Astry, za kierownicą któ-
rego siedział 21-letni mieszka-
niec pow. zgierskiego. Kierujący 
byli trzeźwi, sprawcę zdarzenia 
ukarano mandatem. Gdy jeszcze 
trwały policyjne czynności, kie-
rowca Forda źle się poczuł i z po-
dejrzeniem udaru został zabrany 
do szpitala. 

 6 marca o godz. 19.45 
w Głownie na ul. Zabrzeźniań-
skiej policjanci ujawnili kierują-
cego rowerem 45-letniego miesz-
kańca pow. zgierskiego, który w 
wydychanym powietrzu miał 0,67 
mg/litr, czyli 1,34 promila alkoho-
lu. Został ukarany mandatem.

stryków i okolice
 1 marca o godz. 7.00 w Stry-

kowie na drodze krajowej nr 14 
kierująca Peugeotem 58-letnia 
zgierzanka nie ustąpiła pierwszeń-
stwa zespołowi pojazdów marki 
Man, doprowadzając do zderze-

nia, w którym sama została ran-
na. Man uderzył z kolei w zespół 
pojazdów marki Renault. Manem 
kierował 59-latek z pow. płockie-
go, a Renaultem 31-latek z pow. 
łódzkiego wschodniego. Spraw-
czyni zdarzenia trafi ła do szpitala, 
postępowanie w toku.

 Tego samego dnia, o godz. 
13.30 w Cesarce kierująca Skodą 
48-letnia łodzianka na wysoko-
ści skrzyżowania z drogą do So-
snowca Pieńków nie dostosowała 
prędkości do warunków panują-
cych na jezdni, utraciła panowanie 
nad pojazdem, zjechała na pobo-

cze i uderzyła w drzewo. Z podej-
rzeniem pęknięcia żebra trafi ła do 
szpitala. 

 2 marca o godz. 10.35 w Swę-
dowie funkcjonariusze Wydzia-
łu Ruchu Drogowego zatrzymali 
do kontroli kierującego rowerem 
mieszkańca pow. zgierskiego, któ-
ry w wydychanym powietrzu miał 
0,70 mg/litr, czyli 1,42 promila al-
koholu. Został ukarany mandatem. 

 2 marca na Komisariat poli-
cji w Strykowie wpłynęło zawia-
domienie o kradzieży tablic reje-
stracyjnych od samochodu marki 
Renault, zaparkowanego w So-

snowcu Pieńkach. Kradzieży do-
konano na szkodę mieszkanki Ło-
dzi.

Dmosin i okolice
 3 marca o godz. 13.30 w Na-

gawkach kierujący samochodem 
ciężarowym marki Man 32-latek 
z pow. brzezińskiego podczas nie-
prawidłowo wykonywanego ma-
newru omijania doprowadził do 
otarcia Volkswagena Golfa, któ-
rym kierowała 23-letnia miesz-
kanka pow. brzezińskiego. Kieru-
jący byli trzeźwi, sprawcę kolizji 
ukarano mandatem. 

NASi DzieNNiKARze Do WASzeJ DYSPozYCJi 
oD 8.30 Do 15.30
Telefon�redakcyjny 42 710 82 55�
e-mail:�jakub.lenart@lowiczanin.info
jaKUB LeNart

KRoNiKA PoLiCYJNA�|�28.02-6.03.2018

Region�|�Desperacki�krok�nastolatki

Czy to była próba samobójcza?
Do naszej redakcji dotarły pogłoski o nieudanej próbie samobójczej 
gimnazjalistki z jednej z okolicznych szkół. Dziewczyna miała targnąć się 
na życie w czasie ferii zimowych, podczas pobytu u krewnych w Łodzi. 

Z uwagi na delikatny charak-
ter sprawy, nie podajemy żad-
nych danych dotyczących ani kla-
sy, ani szkoły, do której nastolatka 
uczęszcza. Ponieważ dziewczy-
na dokonała desperackiego kro-
ku poza miejscem zamieszkania, 
ani Komenda Powiatowa Policji 
w Zgierzu, ani Komisariat Poli-
cji w Głownie nie prowadziły po 
zdarzeniu tym, ani też nie zlecono 
im do tej pory, żadnych czynno-
ści związanych z tą sprawą. Nie-
ofi cjalna pogłoska ze środowiska 

lokalnego mówi o zażyciu przez 
nieletnią znacznej ilości środków 
uspokajających, w następstwie 
czego trafi ła do szpitala. 

Skontaktowaliśmy się z dyrek-
cją placówki, w której gimnazja-
listka się uczy. Z informacji uzy-
skanych tą drogą wynika, iż młoda 
osoba nie zgłaszała żadnych pro-
blemów wychowawcy klasy, ani 
pedagogowi i nie przejawiała do-
tąd zachowań autodestrukcyjnych. 
Na początku roku szkolnego jej 
matka sygnalizowała poważny 

problem rodzinny. Z tego powo-
du dziecko było w środowisku 
szkolnym bacznie obserwowane, 
jednak z obserwacji tych nie wy-
nikało, by mogło zdarzyć się coś 
niebezpiecznego. Nastolatka ma 
z gronem rówieśniczym normal-
ne relacje towarzyskie, jest aktyw-
na na forum klasy, uczestniczy 
w życiu szkoły. 

21 lutego dyrekcja szkoły pod-
jęła decyzję o skierowaniu pisma 
do Sądu Rodzinnego i dla Nielet-
nich w Zgierzu: – Znając sytuację 

rodzinną dziecka, założyliśmy, iż 
mogło dojść do próby samobój-
czej. W takim tonie skierowany 
został wniosek do Sądu o wgląd 
w sytuację rodzinną dziecka – in-
formuje dyrektor. 

To już drugi przypadek targnię-
cia się na życie bardzo młodej 
osoby ze środowiska lokalnego. 
W styczniu pisaliśmy o nasto-
latku, który wyskoczył z okna 
szkolnej toalety w Dmosinie, 
a teraz dociera do nas informacja 
o podobnie dramatycznym kro-
ku uczennicy innej szkoły. Warto 
tutaj zaapelować do rodziców na-
stolatków o uwagę, otwarcie się 
na kontakt z dziećmi, znalezienie 
czasu na rozmowę.  ewr

Gmina Stryków�|�Anielin�Swędowski�

Złodzieje obrobili letnisko
Komisariat Policji w Strykowie 

prowadzi dochodzenie w sprawie 
kradzieży z włamaniem, do jakiej 
doszło między 12 lutego, a począt-
kiem marca na działce letniskowej 
w Anielinie Swędowskim. 

Ze wstępnych ustaleń wyni-
ka, że nieznani sprawcy po odcię-
ciu kłódki dostali się do pomiesz-
czenia gospodarczego na działce, 

skąd skradli mienie będące wła-
snością dwóch łodzian, o łącznej 
wartości 15 tys. zł. Jeden z nich 
stracił motocykl z 1964 r., myjkę 
ciśnieniową i ampliturner z gło-
śnikami – wszystko to wycenił na 
13 tys. zł. Drugiemu mężczyźnie 
złodzieje skradli quada nieokre-
ślonej marki i motorower, szaco-
wane łącznie na 2 tys. zł.  ewr

Powiat zgierski�|�Powstał�komitet�honorowy�

Każdy może wesprzeć zbiórkę na sztandar
Komenda Powiatowa Policji 

w Zgierzu, jako jedna z nielicz-
nych jednostek w województwie 
łódzkim, nie ma swojego sztanda-
ru. Żeby to zmienić i taki sztandar 
ufundować w powiecie zawiązał 
się komitet honorowy. 

Akt założycielski Honorowego 
Komitetu Ufundowania Sztan-
daru dla Komendy Powiatowej 
Policji w Zgierzu został uroczy-
ście podpisany 28 lutego w sie-
dzibie starostwa. Sygnatariusza-
mi dokumentu zostali: starosta 
zgierski Bogdan Jarota, wice-

przewodniczący Rady Powiatu 
Zgierskiego  Sławomierz Janiszewski, 
a także prezydent Zgierza, burmi-
strzowie Ozorkowa i Strykowa, 
wójtowie gmin: Zgierz, Parzę-
czew, Głowno i Ozorków, prze-
wodniczący rad miejskich Alek-
sandrowa Łódzkiego i Głowna, 
jak również prezesi: Łódzkiej 
Izby Przedsiębiorców i Praco-
dawców Centralnej Polski i Mun-
durowego Klubu Motorowego 
RP Rejon Zgierz, proboszcz Pa-
rafi i Św. Katarzyny Aleksan-
dryjskiej w Zgierzu oraz Funda-

cja na Rzecz Ochrony Obywateli 
w Zgierzu. Ufundowanie sztan-
daru to inicjatywa, którą spo-
łeczność powiatu chce odwdzię-
czyć się policjantom za stanie na 
straży porządku i bezpieczeństwa 
obywateli.

Wkrótce Fundacja na Rzecz 
Ochrony Obywateli w Zgierzu 
otworzy specjalne subkonto, na 
które każdy będzie mógł wpłacić 
darowiznę na zakup sztandaru 
oraz organizację wojewódzkich 
obchodów Święta Policji w Zgie-
rzu, podczas sztandar zostanie 
przekazany. Szacowany koszt ca-
łego przedsięwzięcia, czyli uszy-
cia sztandaru i organizacji święta, 
to około 60 tys. zł.  oprac.ewr

Kołacin |�Po�śmierci�Teresy�Piórkowskiej�

Zmarła wskutek utonięcia 
Znane są wstępne 
przyczyny śmierci 
Teresy Piórkowskiej, 
o której wiadomość odbiła 
się w ubiegłym tygodniu 
szerokim echem.

Prowadząca wraz z mężem Je-
rzym Piórkowskim największy 
zakład pracy w gminie Dmosin 
– Ubojnię Drobiu „Piórkowscy”, 
została znaleziona w stawie na te-
renie ich prywatnej posesji w Ko-
łacinie w piątek, 23 lutego. 

Podjęta reanimacja, nie przy-
niosła rezultatu. Zlecona przez 
Prokuraturę Rejonową w Brzezi-
nach, przeprowadzona w czwar-

tek, 1 marca, sekcja zwłok wyka-
zała, że Teresa Piórkowska zmarła 
wskutek utonięcia. Na razie są to 
tylko wyniki wstępne. Pobrano do-
datkowy materiał do badań. Osta-
teczny werdykt powinien być zna-
ny w ciągu kolejnych 2 tygodni. 

Na chwilę obecną nadal pro-
wadzone jest rutynowe śledztwo 
w/s nieumyślnego spowodowania 
śmierci kobiety, ale jak poinfor-
mowała nas z-ca prokuratora rejo-
nowego w Brzezinach Małgorza-
ta Misiak-Bieniaszczyk, sekcja nie 
przyniosła informacji o tym, ja-
koby na ciele kobiety znajdowały 
się obrażenia świadczące o udzia-
le w jej śmierci osób trzecich. ljs

Głowno�|�ul.�Wojska�Polskiego

Czy będzie próg zwalniający
Niewykluczone, że już nie-

długo kierowcy jadący ul. Woj-
ska Polskiego do skrzyżowania 
z drogą krajową nr 14 będą musie-
li zdjąć nogę z gazu. W tym rejo-
nie może bowiem wkrótce zostać 
zainstalowany próg zwalniający.

Kierowcy, którzy zamierzają 
przeciąć drogę krajową nr 14 i je-
chać do centrum widząc zielone 
światło często mocniej dociskają 
pedał gazu, by zdążyć przed zmia-
ną świateł i nie czekać na skrzy-
żowaniu. Mieszkańcy pobliskich 
nieruchomości byli tą szybką jaz-
dą zaniepokojeni i zawnioskowali 

do Urzędu Miejskiego w Głownie 
o zamontowanie w pobliżu skrzy-
żowania ul. Wojska Polskiego z ul. 
Kościuszki progu zwalniającego. 

Jak powiedział na sesji Rady 
Miejskiej 28 lutego burmistrz 
Grzegorz Janeczek, sprawa zosta-
ła przekazana do starostwa powia-
towego w Zgierzu, które to wyda 
decyzję w tym temacie. Z do-
świadczenia wiemy, że nie zawsze 
starostwo na zamontowanie pro-
gów się zgadza. Jest to bowiem ob-
warowane wieloma wytycznymi 
np. nie mogą być one instalowa-
ne przy wyjeździe z posesji itp. kl

Starosta powiatu zgierskiego 
Bogdan Jarota�podpisuje�
akt�założycielski�komitetu�
honorowego.

Głowno�|�Z�policji
Za kółkiem 
z promilem

Gdyby nietrzeźwa jechała ro-
werem, zapłaciłaby mandat, ale 
ponieważ kierowała Roverem – 
zatrzymano jej prawo jazdy. Do 

zatrzymania przez policję kieru-
jącej samochodem marki Rover 
50-letniej mieszkanki pow. zgier-
skiego doszło 1 marca o godz. 
11.38 w Głownie na ul. Kościusz-
ki. Kontrola stanu trzeźwości wy-
kazała, że kobieta miała w wydy-
chanym powietrzu 0,48 mg/litr 
czyli niemal promil alkoholu. ewr 
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Głowno�|�Wypadek�na�budowie

Pracownik budowlany
spadł z rusztowania

Użycie strażackiego podnośni-
ka okazało się konieczne do wy-
dobycia z budynku pracownika 
budowlanego, który spadł z rusz-
towania na piętro, do którego jesz-
cze nie ma schodów. 

Do wypadku doszło w śro-
dę, 7 marca, około godz. 9.00 w 
Głownie na ul. Wiejskiej. 26-let-
ni mieszkaniec pow. zgierskiego, 
pracujący przy budowie domu 
jednorodzinnego poślizgnął się 
i spadł z rusztowania, z wysoko-
ści około 1,5 metra. Poszkodowa-
ny znajdował się na piętrze, do 
którego nie wybudowano jesz-
cze schodów, a można się tam 

dostać jedynie po drabinie. Upa-
dek skutkował krótkotrwałą utra-
tą przytomności u mężczyzny 
oraz urazem klatki piersiowej 
i brzucha. Na miejsce wezwano 
pogotowie ratunkowe. Ratowni-
cy zaopatrzyli poszkodowanego, 
ale nie byli w stanie znieść go do 
karetki, dlatego niezbędna oka-
zała się pomoc straży pożarnej. 
Na miejsce zadysponowano więc 
dwa zastępy z JRG PSP w Stry-
kowie i jeden z OSP Głowno. 

Akcją strażacką kierował do-
wódca JRG Bartłomiej Tomczuk, 
który powiedział nam później, że 
poszkodowany mężczyzna upa-

dając silnie uderzył w ramę rusz-
towania i z uwagi na podejrzenie 
urazu kręgosłupa musiał być ewa-
kuowany z budynku w pozycji po-
ziomej (na leżąco). Umieszczono 
go więc na noszach typu deska, 
ustabilizowano, a następnie zwie-
ziono na dół na koszu podnośni-

ka. Na dole chorego przejął ZRM 
i zabrał go do szpitala. W chwili 
odjazdu z miejsca wypadku po-
szkodowany był przytomny. 

Policja powiadomiła o wypad-
ku Inspekcję Pracy i przesłuchała 
świadka – drugiego pracownika. 
 ewr

Akcja ratunkowa wydobywania�poszkodowanego�pracownika.
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REKLAMA

DO WYNAJĘCIA
lokal gastronomiczny z ogródkiem letnim

w centrum Łowicza, ul. Pijarska 3a
(ul. Pijarska, d. kawiarnia „U Dziennikarzy”)

Informacje: tel. 531 525 347

Stryków�|�Zawody�w�wędkarstwie�podlodowym

W zamarzniętym zbiorniku 
też można wędkować
Jedenastu członków 
lokalnego Stowarzyszenia 
Ekologiczno-Wędkarskiego 
„Zalew” wzięło udział 
w wewnętrznych, 
pierwszych w historii 
zawodach w wędkarstwie 
podlodowym na 
zalewie w Strykowie. 
Wędkarstwo pod lodem 
wymaga techniki, ale 
sporo zależy też od dnia. 

Warunki do wędkowania były 
doskonałe. Gruba, około 20-cen-
tymetrowa warstwa lodu zapew-
niała bezpieczeństwo. Świecące 
słońce i lekki mróz tworzyły do-
datkową przyjemną atmosferę. Te 
sprzyjające, jak to mawiała kla-
syk, „okoliczności przyrody”, wy-
korzystali zresztą nie tylko człon-
kowie stowarzyszenia „Zalew”, 
ale także goście z łódzkiego koła 
wędkarskiego „Relaks”, którzy 
tego dnia również urządzili sobie 
w Strykowie zawody w wędkar-
stwie podlodowym.

Przed zawodami stowarzysze-
nia „Zalew” rozmawialiśmy z na-
leżącym zarówno do niego, jak  
i koła terenowego PZW w Głow-
nie Bogdanem Sawickim. Jak 
nam powiedział, kiedyś łowił pod 
lodem więcej, ale ze względu na 
problemy zdrowotne dopiero teraz 
może się ponownie zajmować tą 
formą wędkowania w większym 
wymiarze czasu. Przyznaje, że te-
goroczne połowy nie są zbyt ob-
fite, ale trudno jest jednoznacznie 
wskazać przyczynę. 

Wędkarstwo podlodowe wy-
maga specjalistycznego sprzę-
tu, w postaci choćby niewielkich 
rozmiarowo (mają kilkadzie-
siąt centymetrów długości; łowi 
się klęcząc nad dziurą w lodzie 
lub siedząc na niskim krzesełku) 
wędek, świdrów do wywierca-

nia otworów, ale przede wszyst-
kim niezbędne jest doświadcze-
nie. – To kwestia techniki, zanęty, 
no i trzeba trafić, bo raz ryby bio-
rą na jedną blaszkę, raz na inną  
– opowiada nam o tajnikach węd-
karstwa podlodowego. – Jeszcze 
jakby była echosonda, żeby zloka-
lizować rybę, to wtedy wyniki by-
łyby lepsze. Ryba się przemiesz-

cza, np. okonie na wieczór idą pod 
brzeg. Przed niedzielnymi zawo-
dami pan Bogdan nie był opty-
mistą. – Dzisiaj może być różnie, 
bo jest pełnia i w nocy jest widno 
– tłumaczy. – Próbowałem u sie-
bie, bo mam u siebie kawałek sta-
wu, to wczoraj tylko raz mi trąciło 
(...). Wczoraj byłem też na Malin-
ce w Zgierzu i też bez efektu. My-

ślę, że dopiero za kilka dni się za-
czną brania. 

Najlepszy złowił  
ponad 1,2 kg
Ostatecznie do zawodów przy-

stąpiło 11 osób. Łącznie uczestni-
cy złowili około 3 kg ryb. Wygrał 
Tadeusz Rosiński, który złowił 
ryby o łącznej wadze 1.260 g. 
Drugie miejsce przypadło Janu-
szowi Walterowi (870 g), a trzecie 
Grzegorzowi Michalakowi (802 
g). – Brały ryby na południowym 
brzegu, od zachodu nie – opowia-
da nam zwycięzca. – Brania za-
częły się koło południa. Głównie 
małe ryby – jazgarze, płocie. Ta-
deusz Rosiński podkreśla, że na 
dobry połów wpływa wiele czyn-
ników. – Ważne jest znalezienie 
odpowiedniego miejsca – mówi. 
– Technika też jest ważna. To jest 
rywalizacja sportowa. Nie można 
tracić czasu na eksperymenty. 

Po udanych zawodach uczest-
nicy ogrzewali się przy kiełbasce  
z ogniska. Jeśli pogoda pozwo-
li, to tego typu rywalizacja będzie 
powtarzana.  kl

Stryków |�Pomnik�na�100-lecie�odzyskania�niepodległości�

Inicjatorzy i mieszkańcy doszli do porozumienia 
dokończenie ze str. 1
Mieszkańcom najbardziej zale-

żało na tym, aby system zaplano-
wanych według ich pierwotnego 
pomysłu ścieżek po wkompono-
waniu w przestrzeń pomnika na-
dal mógł być wykorzystywany 
przez dzieci do jazdy na rowerze, 
rolkach czy deskach. Zaplanowa-
ne według ich pomysłu ścieżki 
były asfaltowe, a nie brukowane, 
jak zaproponowali pomysłodaw-
cy pomnika. 

Jak usłyszeliśmy w poniedzia-
łek, 5 marca, od reprezentującej 
mieszkańców Kingi Miśkiewicz, 
w wyniku negocjacji alejki zosta-
ły przeprojektowane w ten sposób, 
że jako brukowane pozostaną te  
w bezpośrednim sąsiedztwie po-
mnika, natomiast na pozostałych 

odcinkach mają być asfaltowy-
mi. W planach zagospodarowania 
skweru zostaje położona równole-
gle do parkanu cmentarza ósem-
ka, a dodatkowo doprojektowa-
na została kolejna, zlokalizowana 
równolegle do parkingu. 

Przypomnijmy, że póki co  
w budżecie gminy Stryków 2018 
zarezerwowano 150 tys. zł tyl-
ko na budowę pomnika. Zaan-
gażowany w inicjatywę Tadeusz 
Rosiński powiedział nam, że po 
dopełnieniu wszystkich formal-
ności dokumentacyjnych, realiza-
cja przedsięwzięcia powinna na-
brać tempa. Już w kwietniu mają 
zostać zlecone odlewy, a najdalej  
w sierpniu wylane fundamenty. 
Odsłonięcie pomnika zaplanowa-
no na 11 listopada.  ljs

Pozycja w wędkarstwie podlodowym�do�najwygodniejszych�z�pewnością�nie�należy.

Bogdan Sawicki podkreśla,�że�w�wędkarstwie�podlodowym�ważnych�
jest�wiele�elementów.

Stryków�|�Dom�Kultury�

Światowe przeboje  
na Dzień Kobiet

W najbliższą niedzielę, 11 mar-
ca, o godz. 16.30, w Domu Kul-
tury w Strykowie odbędzie się 
koncert „Światowe przeboje we 
troje”. Arie i duety znane z oper 
i operetek oraz przeboje ze świa-

towego repertuaru reprezentują: 
Anna Cymmerman oraz Anna  
i Romuald Spychalscy. Koncert 
dedykowany jest wszystkim pa-
niom z terenu miasta i gminy Stry-
ków z okazji Dnia Kobiet.  ljs

Niesułków |�Dom�Kultury

Grecki Dzień Kobiet 
W najbliższą sobotę, 10 mar-

ca, o godz. 16.00. Dom Kultury  
w Niesułkowie zaprasza na spo-
tkanie z kulturą grecką, a wszystko 
to z okazji Dnia Kobiet. Zaplano-
wano prezentacji multimedialnej  
o Grecji, naukę zorby, warsztaty 

kaligrafii i małą degustację. Do-
datkowo odbędą się występy ze-
społów działających przy Domu 
Kultury w Niesułkowie: Lipko-
wianki wraz z kapelą, Rozśpiewa-
nej Ferajny i Dziecięcego Zespołu 
Muzycznego. Wstęp wolny.  ljs

Głowno |�Msza�patriotyczna�

Uczcili Armię Krajową  
i Żołnierzy Wyklętych

Niedzielna suma, którą odpra-
wiono 4 marca w kościele św. 
Jakuba Apostoła w Głownie po-
święcona była uczczeniu pamięci 
żołnierzy Armii Krajowej w 76. 
rocznicę jej powstania oraz upa-
miętnieniu Żołnierzy Wyklętych.

We mszy uczestniczyły pocz-
ty sztandarowe miejscowego koła 

Armii Krajowej (dzierżyli go har-
cerze), hufca ZHP im. Kornela 
Makuszyńskiego oraz głowień-
skich szkół. Oprawę mszy wzbo-
gacili harcerze trzymający biało-
-czerwone flagi. 

Słowo wstępu wygłosił harc-
mistrz Albert Waśkiewicz.

 str. 35

Radny Krzysztof Bandurowicz oraz�zaangażowany�w�inicjatywę�budowy�
pomnika�Tadeusz�Rosiński�podczas�spotkania�z�mieszkańcami�osiedla�
Wschód�prezentują�makietę�monumentu.�
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Aktualności Co zrobić,
by powietrze w mieście
było czystsze. str. 7

Stryków�|�Gmina�okiem�ekspertów�

Wysoka ocena agencji ratingowej 
Miasto i gmina Stryków 
uzyskały wysoka ocenę 
pre-ratingową. Wynikami 
analizy zewnętrznych 
ekspertów pochwalił 
się Wydział Informacji, 
Promocji i Pozyskiwania 
Środków Pozabudżetowych 
Urzędu Miejskiego.

Z pisma adresowanego do bur-
mistrza Andrzeja Jankowskiego, a 
podpisanego przez dr hab. Paw-
ła Śliwińskiego, prezesa Funda-
cji Rozwoju Rynku Kapitałowego 
wynika, że gmina uzyskała bardzo 
wysoką ocenę pre-ratingową na 
poziomie inwestycyjnym w prze-
dziale pomiędzy AAA i BBB+. 

Na 2972 jednostki samorządu te-
rytorialnego tylko 319 zdobyło 
notę równą lub wyższą od uzyska-
nej przez Stryków. Jak czytamy 
dalej, jest to dowód na to, że gmina 
w sposób odpowiedzialny i racjo-
nalny zarządza środkami publicz-
nymi, w pełni wypełniając mandat 
zaufania uzyskany od wyborców 
w wyborach samorządowych. 

Rating to ogólnie rzecz ujmu-
jąc ocena wiarygodności fi nanso-
wej, w tym przypadku samorządu. 
Badanie na zlecenie fundacji wy-
konała poznańska agencja ratingo-
wej INC-Rating Sp. z o.o. 

O dane, jakie brała pod uwa-
gę agencja oraz o to, co faktycz-
nie oznacza wynik pre-ratingowy 
Strykowa, zapytaliśmy Jacka Mro-

wickiego, prezesa zarządu INC-
-Rating. Z jego wypowiedzi wy-
nika, że Stryków, tak jak pozostałe 
badane samorządy, został sklasy-
fi kowany na skali inwestycyjnej 
od D (najniższy prestiż) do AAA. 
Oceny dokonano na podstawie da-
nych udostępnianych przez Mini-
sterstwo Finansów, a konkretnie 
sprawozdań z wykonania budżetu 
gminy począwszy od roku 2013. 

Ogólnie rzecz ujmując z za-
prezentowanej oceny wynika, że 
miasto-gmina Stryków jest w do-
brej sytuacji fi nansowej, ma moż-
liwość korzystania z kredytów na 
kolejne inwestycje, o czym świad-
czy poziom jej zadłużenia w po-
równaniu do innych samorządów. 
 str. 34

Stryków
Co wyremontuje
spółdzielnia?

Zgierska Spółdzielnia Miesz-
kaniowa wyda w tym roku kwo-
tę rzędu 250-280 tys. zł na remon-
ty w blokach osiedla Stary Rynek.

W planach znalazły się 4 zada-
nia. Spółdzielnia wymieni oryn-
nowanie od strony wschodniej na 
bloku nr 4. Prowadzone będą pra-
ce w ramach II etapu wymiany ze-
wnętrznej instalacji ciepłowniczej 
miedzy blokiem nr 1 a blokiem nr 
4. W blokach nr 2 i 3 zaplanowano 
wymianę poziomów zimnej i cie-
płej wody oraz cyrkulacji. Ponad-
to spółdzielnia planuje utwardzić 
kostką brukową plac między blo-
kiem 2 i blokiem 3. 

Jako pierwsze, już po 20 marca, 
powinny rozpocząć się roboty hy-
drauliczne w blokach nr 2 i 3.  ljs

mrożyczka�|�Dla�nich�zima�nie�taka�zła�–�czyli�o�tych,�którzy�jeszcze�zdążyli�skorzystać�z�tafl�i�lodu

Zimą też można świetnie się bawić
Okres dłuższych mrozów nie dla wszystkich był powodem 
do zamknięcia się w ciepłym domu, pod kocem, z kubkiem gorącej herbaty 
w rękach. Wiele osób wykorzystało mróz i grubą warstwę lodu
na zbiornikach wodnych do aktywnego wypoczynku.

Słoneczna aura i niezbyt duży 
mróz nadawały tym aktywno-
ściom przyjemnej otoczki. Nad 
zalewem Mrożyczka (woda 
w drugim z głowieńskich zbiorni-
ków, na Hucie Józefów jest obec-
nie spuszczona ze względu na 
trwający remont jazu) w Głownie 
niedzielne popołudnie okazało się 
świetnym momentem do spróbo-
wania swoich sił na łyżwach. Jed-
ni dopiero się uczyli, inni wykazy-
wali już spore umiejętności. 

Swoje pierwsze kroki na łyż-
wach mała Tosia Kłos stawiała już 

w zeszłym roku. Teraz wraz z tatą 
Tomaszem przypominała sobie 
nabyte umiejętności. – Teraz już 
idzie całkiem nieźle – ocenia tata. 
– Fajnie, że teraz się trochę pogo-
dy zrobiło i temperatura wzrosła, 
bo te mrozy po – 17, to takie mało 
przystępne, szczególnie dla szkra-
bów. 

O łyżwy nie musieli się mar-
twić. Pan Tomasz pożyczył od 
brata. – A ja mam swoje -doda-
je Tosia. Choć córkę uczy jeź-
dzić od najmłodszych lat, sam 
pan Tomasz posiadł tę umiejęt-
ność mając 13-14 lat. – Nauczy-
łem się na rolkach – wspomina. 
– Podobno ciężej się jeździ na 
rolkach niż na łyżwach, ale ja się 
nauczyłem odwrotnie. Dla mnie 
się ciężej jeździ na łyżwach. My-

ślę, że to każdego odczucie in-
dywidualne. 

Jeżdżenie na łyżwach wiąże się 
nierozerwalnie z nieunikniony-
mi upadkami. – Zwłaszcza tam, 
gdzie lód jest nierówny – mówi 
Tomasz Kłos. – Ze dwa upadki 
się dzisiaj zdarzyły, ale tak, to ok. 
Wiadomo, że jak się przez cały 
rok nie jeździ, to brakuje trochę tej 
wprawy.

Swoje pierwsze kroki na łyż-
wach stawia dopiero Bartek Ma-
tyjasik, na co dzień uczeń Szkoły 
Podstawowej nr 2, który w nie-
dzielę jeździł na nich dopiero dru-
gi dzień. Pomagają mu w tym 
rodzice. – Najtrudniejsze jest opa-
nowanie jazdy, żeby się nie prze-
wrócić – przyznaje. – Upadki się 
zdarzają, ale dzisiaj mniej. Chcia-
łem sprawdzić jak to jest. Warto 
wyjść na tę godzinę dziennie. 

Na Mrożyczce spotkaliśmy też 
osoby, które z łyżwami są za pan 
brat już od dawna. Otylia Strajch 
i jej tata Szymon jeżdżą od lat. – 
Kiedy tylko czas i aura pozwoli, 
to staramy się być i na łyżwach 
pojeździć – mówi pan Szymon. 
Umiejętności jeżdżenia przeka-
zywane są w rodzinie z pokole-
nia na pokolenie. Pana Szymona 
uczył jego tata. On uczył później 

swoją córkę. – Jak zaczęłam, to 
miałam cztery lata, a teraz mam 
osiemnaście – opowiada Otylia. 

Rodzina Strajchów przyznaje, 
że chcąc nauczyć się jeździć na 
łyżwach, ważna jest konsekwen-
cja. – Początki, jak to we wszyst-
kim, są trudne, ale trochę uporu 
i będzie dobrze – tłumaczą. – Si-
niaki i krew się czasem zdarzają.

Pytani o to, co zrobić, by nie 
zmarznąć mają prostą receptę: 
dużo się ruszać. Z kolei w kwestii 
bezpieczeństwa, jako doświadcze-
ni łyżwiarze podkreślają, że trze-
ba unikać na Mrożyczce rejonu, 
w którym przepływa rzeka, bo 
tam lód jest najcieńszy.

Nie tylko na łyżwy
Lodową tafl ę wykorzystu-

ją jednak nie tylko miłośnicy 

łyżwiarstwa. Swoich sił na lo-
dzie próbują np. motocykliści, 
a nawet kierowcy samochodów. 
My spotkaliśmy także rowerzy-
stów. – Jeździmy dla frajdy – nie 
ukrywają Krzysztof Fijałkowski 
i Szymon Potargowicz. – Nie jeź-
dzi się ciężko. Jeździmy tylko na 
rowerze, na łyżwach nie umiemy. 
Na pewno to lepsze niż siedzieć 
przed komputerem. 

Na zalewie w Strykowie nie 
spotkaliśmy osób jeżdżących 
po lodzie na łyżwach czy rowe-
rach. Tamtejszy zbiornik wyko-
rzystują za to chętnie wędkarze. 
W niedzielę swoje zawody w 
wędkarstwie podlodowym miało 
nie tylko lokalne Stowarzyszenie 
Ekologiczno-Wędkarskie „Za-
lew” (piszemy o nich osobno), 
ale także gościnnie łódzkie koło 

nr 133 „Relax”. Jeden z łódz-
kich wędkarzy, Krystian Krzy-
żowski, podkreślał w rozmowie 
z nami, że warunki do podlodo-
wego wędkowania były w nie-
dzielę bardzo dobre. – Przy du-
żych „minusach” (temperaturach 
ujemnych) już się nie łapię, bo ta 
dziura cały czas zamarza, no i jest 
po prostu zimno – wyjaśnia. – Jak 
jest gruby lód i lekka odwilż, to 
wtedy się najprzyjemniej wędku-
je. Lód ma teraz około 20-25 cm 
(...). Żeby zawody zorganizować 
musi mieć minimum 15 cm, żeby 
był bezpieczny. Na zawody to za-
wsze grupa ludzi wchodzi jedno-
cześnie, wędkują blisko siebie.

– To są wyśmienite warunki na 
zawody – zgadza się sędzia za-
wodów, a zarazem członek zarzą-
du koła nr 133 „Relax” Tomasz 
Jarmuż. – Tylko, jak widać, z 
rybą jest, jak jest. Zawodnicy cie-
szą się pojedynczymi jazgarzami 
wielkości 8-10 cm. Zdarzają się 
(ogólnie w wędkarstwie podlo-
dowym – przyp. red.) duże oko-
nie, duże płocie, a nawet leszcze. 

Jak okazało, niedziela 4 mar-
ca była ostatnim tak dogodnym 
do aktywności na lodzie dniem. 
Już w poniedziałek temperatu-
ry wskoczył na czerwoną poło-
wę termometru. Lód zaczął się 
powoli rozpuszczać. Czy w tym 
roku będzie jeszcze okazja do 
bezpiecznego uprawiania spor-
tów zimowych na zbiornikach 
wodnych? Patrząc na prognozy 
na najbliższe dni, można w to 
wątpić, wiec ci, którzy wykorzy-
stali dogodne warunki w ostat-
nim czasie, mogą czuć tym więk-
szą satysfakcję z tego, że wyszli 
z domu. 

Dla Krystiana Krzyżowskiego�warunki�do�wędkowania�były�dobre.Dla otylii i Szymona Strajchów�łyżwy�nie�mają�tajemnic. Jeżdżenia po lodzie rowerem�próbował�Krzysztof�Fijałkowski.

Bartek matyjasik�też�postanowił�
spróbować�swoich�sił�na�lodzie.

Rodzinka na łyżwach, czyli�Tosia�
i�Tomasz�Kłosowie.
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Stryków�|�Rada�Miejska�uchwaliła

Przekształcenia w Zelgoszczy,  
Smolicach oraz Bratoszewicach
Dwie uchwały przekształceniowe podjęła Rada 
Miejska Strykowa na ostatnie sesji 22 lutego. Z jednej 
strony mają one pozwolić gminie na poszerzenie 
portfela ofert inwestycyjnych, a z drugiej – uruchomić 
tereny pod zabudowę mieszkaniową jednorodzinną, 
usług, sportu i rekreacji.

Pierwsza z nich dotyczy miej-
scowego planu zagospodarowania 
przestrzennego gminy na obszarze 
wsi Zelgoszcz i Smolice. Opraco-
wanie obejmuje ok. 26 ha grani-
czących od południa z autostradą 
A2, od wschodu z firmą Merce-
des, od północy rowem meliora-
cyjnym, a za nim polami upraw-
nymi, zaś od zachodu z gruntami 
ornymi. Przekształcenie tworzy 
dwa tereny inwestycyjne, które 
będą mogły być sprzedane jedne-
mu lub dwóm inwestorom.

Nie wszyscy zadowoleni 
Uchwała wzbudziła szerszą 

dyskusję ze względu na to, że 
przed jej przyjęciem radni musie-
li ustosunkować się do uwagi jed-
nego z właścicieli gruntów, który 
za niekorzystne dla siebie uznał 

plany związane ze skomuniko-
waniem przekształcanych pod in-
westycje terenów. Uwaga została 
odrzucona przez burmistrza An-
drzeja Jankowskiego, który o to 
samo zwrócił się do radnych. 

Chodziło o poszerzenie istnie-
jącej ok. 4-metrowej drogi pro-
wadzącej obecnie do terenów za-
budowy zagrodowej do drogi 
15-metrowej, mającej obsłużyć te-
reny inwestycyjne. Osoba składa-
jąca uwagę nie chciała się z tym 
zgodzić, ponieważ zabrane zo-
stałoby jej ok. 300 mkw. z dział-
ki po jednej stronie drogi i ok. 100 
m po drugiej stronie drogi. Zda-

niem projektantów, z uwagi na to, 
że droga stanowi jedyny dojazd do 
terenów inwestycyjnych, inaczej 
nie można było postąpić. Radni 
dociekali, czy aby uwaga miesz-
kańca nie jest zasadna w kontek-
ście różnicy między ceną, jaką 
otrzymałby on za grunt inwesty-
cyjny, a tą, jaką otrzyma w ramach 
zapłaty za grunt zabrany pod po-
szerzenie drogi. 

– W momencie poszerzania 
drogi właściciel działek otrzyma 
zapłatę wg ceny rynkowej ustalo-
nej przez rzeczoznawcę. Nie było 
przypadku podczas tych wyku-
pów, aby ktokolwiek nie wyraził 
zgodę na proponowaną cenę – ar-
gumentował burmistrz Andrzej 
Jankowski. 

Zaznaczył on również, że gmi-
na Stryków jest jedną z niewielu, 
gdzie tereny inwestycyjne sprze-
dają właściciele, bo w większo-
ści gmin grunt rolny zostaje za-
kupiony po cenach rynkowych 
przez gminę, jest przekształcany  
i stanowi ofertę własną gminy 
wystawianą w przetargu. – My 
poszliśmy drogą najtrudniejszą,  
w której to rolnik bierze pieniądze 
za tereny inwestycyjne. Lepiej chy-
ba pozyskać na poszerzenie drogi 
fragment gruntu niż wykreślać ją  
w zupełnie nowym terenie, gdzie 
gmina nie ma działki drogowej  
– przekonywał burmistrz. 

I przekonał. Uwaga została od-
rzucona przez Radę Miejską przy 
9 głosach za 6 wstrzymujących się. 
Sama uchwała natomiast zyskała 

10 głosów poparcia, a 4 radnych 
wstrzymało się od głosu. W gło-
sowaniu nie brał udziału przewod-
niczący rady Paweł Kasica. Zgod-
nie z uchwałą wysokość renty 
planistycznej, czyli jednorazowej 
opłaty od wzrostu wartości nie-
ruchomości związanego z prze-
kształceniem na tereny inwesty-
cyjne, wynosi dla tego terenu 12%. 

Więcej możliwości  
w Bratoszewicach 
Druga podejmowana na luto-

wej sesji uchwała przeszła bez 
dyskusji, a dotyczyła miejscowe-
go planu zagospodarowania prze-
strzennego centralnej części Bra-
toszewic. Opracowanie objęło 
obszar ok. 272,3 h – od północ-
nego – wschodu graniczący z te-
renami rolniczymi oraz wsią Ka-
linów i Stary Kalinów, od strony 
południowej z  polami uprawny-
mi, od południowego-zachodu  
i zachodu z terenami obsługi pro-
dukcji rolniczej, zabudową pro-
dukcyjno-magazynową, zabu-
dową mieszkalną jednorodzinną  
i wielorodzinną, gospodarczą oraz 
usługową. Granicę stanowią ulice 
Nowości i Szkolna. Od strony pół-
nocno-zachodniej obszar ograni-
cza droga krajowa nr 14. 

Projekt miejscowego planu 
obejmuje tereny w większości już 
zainwestowane, ale uruchamia też 
tereny pod zabudowę mieszkanio-
wą jednorodzinną i usługi (w tym 
usługi publiczne oraz sportu i re-
kreacji).  ljs

nie�było�przypadku�
podczas�tych�
wykupów,��
aby�ktokolwiek��
nie�wyraził�zgodę�na�
proponowaną�cenę.

burmistrz  
Andrzej Jankowski

Na załącznik graficzny uchwały w sprawie miejscowego planu 
zagospodarowania�przestrzennego�Smolic�i�Zlegoszczy�wskazuje�
projektant�Joanna�Stępień.
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Glowno |�Zmiany�w�budżecie

Żłobek już jako zadanie
Na sesji Rady Miejskiej  

w Głownie 28 lutego radni do-
konali dwóch zmian w budżecie 
miasta na 2018 rok. Najważniej-
szą było już oficjalne wprowadze-
nie do niego jako zadania inwesty-
cyjnego utworzenia i zapewniania 
funkcjonowania żłobka miejskie-
go na 32 miejsca. 

Przypomnijmy, że miasto otrzy-
mało na ten cel w ramach pro-
wadzonego przez Ministerstwo 
Rodziny, Pracy i Polityki Społecz-
nej programu „Maluch +” kwo-
tę 431.200 zł (z czego 418.400 zł  
na samo utworzenie oraz 12.800 
zł, tj. po 100 zł na utrzymanie każ-
dego dziecka w żłobku w okresie 
od września do końca roku 2018). 

Miasto dołoży od siebie 249.880 
zł (104.600 zł na utworzenie  
i 145.280 zł na utrzymanie). 

Żłobek ma działać w wyod-
rębnionej części budynku Gim-
nazjum Miejskiego w Głownie  
i ruszyć już od września tego roku. 

W ramach tej samej uchwały  
o zmianach w budżecie, ujęto tak-
że zmniejszenie dochodów miasta 
w związku z mniejszą niż pierwot-
nie zakładano subwencją oświato-
wą. Ministerstwo Rozwoju i Fi-
nansów przyznało subwencję  
o 79.672 zł mniejszą od począt-
kowo planowanej. Zmniejszenie 
miało związek m.in. z niższą niż 
przewidywano liczbą uczniów  
w klasach sportowych.  kl

Głowno�|�na�sesji�Rady�Miejskiej

Będą kolejne zmiany planu
Od kilku lat w Głownie sporo 

dzieje się w temacie zagospoda-
rowania przestrzennego miasta. 
Na sesji Rady Miejskiej 28 lute-
go radni jednogłośnie wyrazili 
zgodę na przystąpienie do sporzą-
dzenia zmian w miejscowego pla-
nu dla zachodniej części obszaru 
Głowna, ograniczonej linią kolejo-
wą Bednary – Łódź Kaliska oraz 
granicą miasta. Przystąpienie do 
sporządzenia zmiany w miejsco-

wym planie to początek długiej 
procedury. Przygotowanie projek-
tu zostanie zlecone architektom 
i urbanistom. Będzie on polegał 
uzgodnieniom, m.in. z Wojewódz-
kim Konserwatorem Zabytków. 
Przyjmowane będą także wnio-
ski do planu ze strony mieszkań-
ców czy też właścicieli terenów 
na danym obszarze. Projekt zosta-
nie również wyłożony do wglądu 
i poddany publicznej dyskusji. kl

Gmina Głowno
Więcej działek 
pod zabudowę

Rada Gminy Głowno na se-
sji 28 lutego jednogłośnie podję-
ła uchwałę ws. przystąpienia do 
sporządzenia zmiany miejscowe-
go planu zagospodarowania prze-
strzennego dla części wsi Mąkoli-
ce i Jasionna. 

Zmiany w planie będą odpo-
wiedzią na wnioski złożone przez 
mieszkańców tych wsi, a doty-
czące przeznaczenia 4 działek 
rolnych w Mąkolicach II i jed-
nej w Jasionnie na cele budowla-
ne. Wszystkie działki położone są  
w bezpośrednim sąsiedztwie dróg 
publicznych, przy terenach zaję-
tych już na zabudowę zagrodową. 
Zmiany będą zgodne z przyjętym 
przez radę studium uwarunkowań 
i kierunków zagospodarowania 
przestrzennego gminy.  ewr

Gmina Głowno |�Ciekawa�inicjatywa�radnego

Loteria meldunkowa szansą  
na większe dochody gminy
Około 38% podatku 
dochodowego wraca  
do gminy, w której podatnik 
jest zameldowany.

Aby zachęcić mieszkańców 
gminy Głowno do dopełnie-
nia formalności meldunkowych,  
a tym samym zadbać o dochody 
gminy, radny Jarosław Chałubiec 
proponuje zorganizowanie loterii 
meldunkowej. 

Mówił o tym na sesji 28 lutego, 
zaznaczając, że pomysł taki zgła-
szał już wcześniej, dopytując wój-
ta Marka Jóźwiaka o taką możli-
wość. Loteria miałaby zachęcić 
osoby mieszkające na terenie gmi-
ny Głowno do zameldowania się 

lub dokonania aktualizacji miejsca 
zamieszkania w Urzędzie Skarbo-
wym (na druku ZAP-3), zgodnie 
z ideą patriotyzmu lokalnego – tu 
mieszkam i tu płacę podatki. 

Zachętą dla osób zwlekających 
z dokonaniem takich formalności 
ma być możliwość wygrania ufun-
dowanej przez gminę nagrody rze-
czowej w postaci sprzętu RTV czy 
AGD. Radny zaproponował, by 
przeznaczyć na ich zakup 5 tys. zł. 
Ilość osób mieszkających na tere-
nie gminy, a na niej niezameldo-
wanych, szacuje na kilkadziesiąt. 
Przyczyną takiego stanu rzeczy 
jest, w opinii Jarosława Chałub-
ca, brak motywacji do dokonywa-
nia formalności i takiej motywacji 

dostarczyłaby szansa na nagrodę. 
Tegoroczne dochody gminy z ty-
tułu udziału w podatku dochodo-
wym zaplanowano ma 2.245.645 
zł. Wójt Marek Jóźwiak mówił na 
sesji, że jest przychylny propozycji 
zorganizowania loterii meldunko-
wej i myśli, że można by przezna-
czyć pieniądze na nagrody z pro-
mocji, natomiast merytorycznie 
temat ten powierzyłby pracowni-
kowi zajmującemu się w urzędzie 
ewidencją ludności. Jarosław Cha-
łubiec proponuje swoją pomoc  
w tworzeniu regulaminu loterii. 

Loterię meldunkową zorgani-
zowały urzędy m.in. Kątów Wro-
cławskich, Rzeszowa czy Białych 
Błot.  ewr

Rzut oKiem�|�JAZDA�MoToRoWA�nA�LoDZiE

Ryzykowna zabawa. W�czwartek,�1�marca,�gdy�cały�zalew�Mrożyczka�w�Głownie�skuty�był�lodem,�na�tafli�zaobserwowaliśmy�dwa�motocykle,�których�kierowcy�
dawali�upust�ułańskiej�fantazji,�rozpędzając�maszyny�do�zawrotnych�prędkości.�Podobne�akrobacje�wywołują�kontrowersje.�Z�osiedla�bloków�dotarły��
do�nas�sygnały�mieszkańców,�którym�nie�podoba�się�ryzykowna�i�hałaśliwa�zabawa�młodzieży.�Argumentowali,�że�lód�w�różnych�miejscach�ma�różną�grubość��
i�ostrzegali,�że�może�dojść�do�tragedii.�Tego�dnia,�przy�temperaturze�minus�9�stopni,�lód�wytrzymał,�ale�o�rozsądek�zawsze�warto�zaapelować!�ewr
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Stryków�|�Sesja�Rady�Miejskiej

Zmiany w budżecie i nowe 
wydatki inwestycyjne
Na lutowej sesji Rady Miejskiej Strykowa radni przyjęli zmiany w budżecie gminy. Zwiększyli m.in. wydatki  
w zakresie zadań własnych o ok. 1,2 mln zł. Na kwotę tę składają się dotacje dla powiatu zgierskiego na budowę 
drogi Tymianka-Osse oraz fragmentu chodnika wzdłuż ul. Kolejowej w Bratoszewicach – łącznie 709.475,5 zł.

Do budżetu wprowadzo-
na została też nowa inwestycja  
– opracowanie projektu budowy 
sieci wodociągowej w Woli Błę-
dowej, na co zarezerwowano 15 
tys. zł. Jak uzasadniała na komi-
sji budżetu poprzedzającej sesję 
skarbnik Barbara Walak, z takim 
wnioskiem zwracali się miesz-
kańcy, których zabudowa odda-
lona jest od wsi w kierunku le-
śniczówki. 

W zmienionym budżecie za-
rezerwowano także kilkadziesiąt 
tysięcy złotych na wydatki zwią-
zane z wykupionym przez gmi-
nę w Smolicach terenem po byłej 
fermie lisów, wykorzystywanym 
obecnie przez Jednostkę Robót 
Publicznych. 

15 tys. zł przeznaczono na wy-
konanie zasilania elektrycznego 
do budynków garaży, 41.820 zł  
na rozbiórkę budynków, których 
stan techniczny zagraża bezpie-
czeństwu, 6 tys. zł na ogrodzenie. 

Kwotę 6 tys. zł przeznaczo-
no na modernizację pomiesz-
czenia siłowni mieszczącego się  
w OSP Bratoszewice – odnowie-
nie ścian, sufitu, modernizację 

ogrzewania oraz poprawę wenty-
lacji i oświetlenia. 

W uchwale znalazło się też 
dodatkowe 50 tys. zł dla dotowa-
nej z Łódzkiego Obszaru Metro-
politalnego termomodernizacji 
budynków użyteczności publicz-
nej na terenie gminy. Zabezpie-
czenie dodatkowych pieniędzy 
związane jest z wydatkami nie-
uwzględnionymi we wniosku  
o dotacje ŁOM, np. projekt przy-
łącza energetycznego do SP Bra-
toszewice pod planowane pod-
łączenie pompy ciepła czy koszt 
opłaty przyłączeniowej. 

Dla szkoły  
w Dobieszkowie
Kwotę 30 tys zł zabezpieczono 

na wypłatę dotacji dla Niepublicz-
nej Szkoły Podstawowej dla Doro-
słych w Dobieszkowie. Jak wyja-
śniła na komisji budżetu skarbnik 
Barbara Walak, opracowując pro-
jekt budżetu na bieżący rok gmi-
na nie dysponowała jeszcze wie-
dzą czy faktycznie placówka, 
która wcześniej była niepublicz-
nym gimnazjum, zostanie zareje-
strowana i jaki będzie miała status. 

Ostatecznie szkoła została zare-
jestrowana, przy czym na dzień 
dzisiejszy nie jest jeszcze znana 
wysokość należnej jej subwencji 
ogólnej, ponieważ do gminy nie 
dotarła metryczka jej naliczania. 

Dotacja w kwocie 30 tys. zł zo-
stała skalkulowana przez gminę 
na podstawie kosztów z roku 2017 
gmina, co oznacza, że może nastą-
pić jej korekta. Zgodnie z ustawą 
o systemie oświaty gmina możne 
też przyznać dodatkowe środki na 
finansowanie kosztów funkcjono-
wania takiej placówki, o co szkoła 
już wystąpiła. Decyzja nie została 
jeszcze podjęta.

Na odwodnienie 
przyszłego kompleksu 
szkolno-sportowego 
Tą samą uchwałą zarezer-

wowano 55 tys. zł na wykona-
nie projektu budowlano-wyko-
nawczego kanału deszczowego 
dla wód opadowych z południo-
wo-zachodniego terenu Stryko-
wa. Uzasadnieniem dla wydatku 
jest wykonywany obecnie projekt 
kompleksu szkolno-sportowego  
w Strykowie, przy którym zaist-

niała konieczność zaprojektowa-
nia i wykonania odwodnienia tego 
obszaru. Jedynym sposobem od-
prowadzania wody deszczowej 
jest kanał deszczowy do Mosz-
czenicy. Jak wskazała podczas 
komisji budżetu skarbnik Barba-
ra Walak, gmina już w 2016 roku 
opracowała koncepcję odwodnie-

nia. Obecnie zachodzi potrzeba 
wykonania projektu i uzyskania 
pozwoleń na jego realizację. 

O dodatkowych 200 tys. zł na 
dotacje dla mieszkańców, którzy 
zdecydują się wymienić piece wę-
glowe na ekologiczne, szerzej pi-
saliśmy już w Wieściach. 

Dla sportowców,  
Koźla i Michałówka 
Kolejna zmiana wprowadzo-

na w tegorocznym budżecie to 
kwota 5.929 zł, która na wniosek 
mieszkańców Koźla przeznaczo-
na zostanie wyposażenie strażnicy 
OSP w Koźlu, wyposażenie świe-
tlicy wiejskiej oraz zakup sprzętu 
do siłowni. Pieniądze te pochodzą  
z dochodów uzyskanych m.in.  
z tytułu dzierżawy sklepu przez 
sołectwo w roku 2017. 

Na nagrody pieniężne za wyni-
ki sportowe we współzawodnic-
twie krajowym i międzynarodo-

wym zarezerwowano 35,2 tys. zł. 
Kwotę 18 tys. zł przeznaczono na 
utworzenie na terenie Michałów-
ka placu zabaw dla dzieci i terenu 
rekreacyjno-wypoczynkowego. 
Zakupiona i zamontowana zosta-
nie altana wraz z wyposażeniem 
oraz wykonane utwardzenie tere-
nu pod altaną. W ramach odpisów 
sołeckich na 2018 Michałówek 
przeznaczył całość przysługują-
cej wsi kwoty 21,9 tys. zł na zakup 
wyposażenia placu zabaw. 

Po zwiększeniu wydatków 
deficyt gminy Stryków wynosi 
11.495.462 zł i zostanie sfinanso-
wany z kredytów i pożyczek dłu-
goterminowych – 6.512.159 zł 
(wysokość niezmieniona w sto-
sunku do założeń wyjściowych) 
oraz z wolnych środków stanowią-
cymi nadwyżkę, wynikającą m.in. 
z rozliczeń kredytów i pożyczek 
długoterminowych z lat ubiegłych 
– 4.983.302 zł.  ljs

Rzut oKiem |�iM�TEż�ZiMA�DAJE�SiĘ�WE�ZnAKi
Siarczyste mrozy, które��
w�ostatnich�dniach�dawały��
o�sobie�znać,�to�problem�nie�tylko�
dla�ludzi,�ale�i�dla�zwierząt.�Dla�
przykładu,�kaczki,�które�normalnie�
zamieszkują�nad�zalewem�
Mrożyczka�w�Głownie,�po�jego�
całkowitym�pokryciu�lodem,�
opuściły�go�w�poszukiwaniu�
miejsca,�gdzie�woda�płynie.�Część�
przeniosła�się�na�Mrogę,�tuż�koło�
jazu.�ogromne,�liczące�około�150�
sztuk�stado�udało�nam�się�też�
sfotografować�przy�mostku�na�
osiedlu�Kopernika.�W�miejscu,�
gdzie�lód�nie�skuł�dosłownie�
kilkudziesięciu�metrów�rzeki.�klJA
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Głowno�|�o�czystym�powietrzu�z�fachowcami

W walce ze smogiem trzeba 
działać na wielu frontach
Przedstawicielka fi rmy Airly, zajmującej się pomiarami czystości powietrza 
oraz reprezentantki Uniwersytetu Łódzkiego spotkały się 26 lutego z radnymi 
Rady Miejskiej w Głownie na posiedzeniu Komisji Gospodarki i Budżetu. 
Co można zrobić, by poprawić jakość powietrza, którym oddychamy? 
Przede wszystkim działać na wielu frontach.

W Głownie pojawiły się Alek-
sandra Fraś-Zdeb z fi rmy Airly 
oraz Agnieszka Bulska i Agniesz-
ka Zalewska z Centrum Transferu 
Technologii Uniwersytetu Łódz-
kiego. 

o czujnikach
Obecność Aleksandry Fraś-

-Zdeb nie była przypadkowa. 
W niedługim czasie, o czym już na 
naszych łamach pisaliśmy, w cen-
trum Głowna zainstalowany zo-
stanie czujnik jakości powietrza, 
który miasto otrzyma w ramach 
programu realizowanego prze fi r-
mę Aviva. Za dostarczenie sprzętu 
i jego późniejsze funkcjonowanie 
odpowiada właśnie fi rma Airly.

Aleksandra Fraś-Zdeb przybli-
żyła radnym działanie czujnika. 
Niewielkie urządzenie bada stę-
żenie pyłów PM2.5, PM10 (patrz 
ramka), a także wilgotność po-
wietrza i temperaturę. Dokonuje 
ono pomiaru co sekundę i uśred-
nia wynik z danej minuty. Infor-
macje z czujnika za pomocą inter-
netu przekazywane są na bieżąco 
na stronę internetową Airly (dane 
będzie też można znaleźć na stro-
nie internetowej miasta, a są tak-
że „podpięte” na stronach Onet.pl 
i Interia.pl). 

Prezentowane są one w formie 
mapy kraju, na której kropkami 
zaznaczone są miejsca, w których 
czujniki są zamontowane (w kra-
ju jest około 1.300 urządzeń na te-
renie 130 miast i gmin; na stronie 
bierze się także pod uwagę dane 
napływające ze stacji Państwo-
wego Monitoringu Środowiska). 
Kropki różnią się kolorami. I tak, 
np. zielone oznaczają, że powie-
trze jest dobrej jakości i bez pro-
blemu można np. wyjść na spa-
cer. Kropki czerwone to z kolei 
znak, że w danym miejscu jakość 

powietrza jest niebezpiecznie ni-
ska i lepiej unikać wychodze-
nia na zewnątrz. Dzięki danym 
z czujników można także genero-
wać raporty jakości powietrza, np. 
z danego miesiąca, czy też pro-
gnozować jego jakość w nadcho-
dzącym okresie.

jeden to mało
Pytana przez radnego Prze-

mysława Milczarka, jak gmi-
ny i miasta wykorzystują dane 
z czujników, Aleksandra Fraś-
-Zdeb za przykład podała Toma-
szów Mazowiecki, gdzie zainsta-
lowano około 40 urządzeń na 44 
km2 powierzchni miasta. Dzię-
ki takiej sieci władze miasta wie-
dzą w których dzielnicach jest 
najgorzej, gdzie być może trzeba 
wdrożyć jakiś program dofi nan-
sowania na bardziej ekologiczne 
piece, a gdzie należałoby wysłać 
Straż Miejską, by sprawdziła, czy 
przypadkiem nie pali się w danym 
miejscu śmieciami.

W Głownie, przynajmniej na 
razie, ma się mieścić tylko 1 czuj-
nik. Żeby obraz sytuacji był na-
prawdę dokładny, szacuje się, że 
jedno urządzenie powinno obej-
mować 1 km2. W przypadku 
Głowna potrzebne byłyby więc 
około 20 czujników.

To jednak niesie za sobą kosz-
ty. Cena jednego czujnika to 1.490 
zł netto. Do tego dochodzi opłata 
abonamentowa (60 zł netto mie-
sięcznie), w ramach której Air-
ly zapewnia serwis, obsługę plat-
formy internetowej, kalibrowanie 
sprzętu itp.

trzeba działać szerzej
Agnieszka Bulska i Agnieszka 

Zalewska z Uniwersytetu Łódz-
kiego przyznały, że z naukowego 
punktu widzenia obecność czuj-
ników jest istotna, ale najważniej-
sze jest to, co dana gmina chce 
tak naprawdę zrobić ws. smo-
gu i jakości powietrza – czy chcą 
z problemem walczyć, czy tyl-
ko obserwować. Jeśli to pierwsze, 

to potrzeba szeroko zakrojonych 
działań: z jednej strony edukowa-
nia, z drugiej inwestowania, czy-
li np. wymiany pieców. Można 
także poprawić jakość powietrza 
w okresach cieplejszych. W Łodzi 
np. jest projekt zbudowania tężni.

Naukowcy z Łodzi są za to 
sceptyczni wobec pomysłów ta-
kich jak kontrolowanie tego, co 
wylatuje z kominów, przy po-
mocy dronów. Ich zdaniem nie 
jest rozwiązaniem ukaranie ko-
goś jednorazowym mandatem, 
bo w perspektywie oszczędności 
wynikających z palenia śmiecia-
mi zamiast węglem, zapłacenie 
tych 500 zł kary i tak może mu 
się opłacić. Kara jest dotkliwa tyl-
ko wtedy, gdy byłaby odczuwalna 
w dłuższej perspektywie czaso-
wej. Poza tym, o czym mówi-
ła także Aleksandra Fraś-Zdeb 
z Airly, trzeba pamiętać o tym, że 
próbkę trzeba jeszcze przebadać, 
co kosztuje około 1.000 zł. 

radni o problemie
Przemysław Milczarek zauwa-

żał, że Głowno już stara się dzia-
łać w temacie. W mieście dużym 
zainteresowaniem cieszył się np. 
program,w ramach którego moż-
na otrzymać z Wojewódzkiego 

Funduszu Ochrony Środowiska 
i Gospodarki Wodnej dofi nanso-
wanie na fotowoltaikę czy piec na 
pellet. W dalszej perspektywie ma 
także pojawić się ekologiczniejsza 
od opalania węglem sieć gazowa.

Radny zwracał jednak przy tym 
uwagę, że na wymianę pieców, 
nawet z zewnętrznym dofi nanso-
waniem, stać będzie tylko zamoż-
niejsze osoby. Inne zdanie miał 
radny Przemysław Kobacki, który 
stwierdził, że śmieciami palą wła-
śnie ci bogatsi, a osoby biedniejsze 
prędzej pójdą do lasu i nazbierają 
chrustu.

Maciej Lisowski zastanawiał 
się, czy pomysłem nie byłoby 
utworzenie specjalnego numeru, 
pod którym mieszkańcy mogliby 
zgłaszać, że ktoś w okolicy pali 
w piecu czymś, co może być groź-
ne dla zdrowia. Sugerował też, że 
być może należałoby naśladować 
rozwiązania zastosowane na Za-
chodzie.

Przedstawicielki Uniwersyte-
tu Łódzkiego zauważały w odpo-
wiedzi, że społeczeństwa zachod-
nie zupełnie inaczej podchodzą do 
spraw związanych z ekologią. Dla 
przykładu, w Holandii, gdy fi rma 
odbierająca odpady zauważy, że 
dany mieszkaniec źle je segregu-
je, może podnieść mu opłaty. Do-
datkowo, w tych społeczeństwach 
zupełnie inaczej podchodzi się 
do powiadamiania o procederach 
typu spalanie śmieci. Tam mówi 
się o „informowaniu”, w Polsce 

o, mającym negatywne konotacje, 
„donoszeniu”. 

Głos ws. kar za palenie śmie-
ciami zabrała także przewodni-
cząca Rady Miejskiej Magdale-
na Szajder, która zwracała uwagę 
na to, że miasto i tak nie ma spe-
cjalnie narzędzi do karania: nie 
ma Straży Miejskiej, która w in-
nych miastach zajmuje się tą te-
matyką, a policja wielokrotnie jest 
bezradna.

Krzysztof Parol, który jako rad-
ny najczęściej mówi o problemach 
z powietrzem w Głownie, cieszył 
się, że rozwinęła się ciekawa dys-
kusja w tym temacie. Zauważał, 
że dla edukowania społeczeństwa 
już sama ta „czerwona kropka” na 
stronie monitorującej jakość po-
wietrza może być pewnym sygna-
łem ostrzegawczym.

Także na edukację radzili zwró-
cić baczną uwagę nauczyciele 
z zawodu – Maria Furga i Woj-
ciech Baleja. Radna dodawała 
jednak przy tym, że lekcje infor-
mujące o zanieczyszczeniach po-
wietrza muszą być ciekawe i po-
winni je prowadzić specjaliści. 

Na koniec dyskusji głos za-
brał także burmistrz Grzegorz Ja-
neczek. Włodarz miasta zauwa-
żał, że na udział w programach 
promujących ekologiczne źródła 
energii i tak wielu osób nie będzie 
stać, a edukowanie społeczeństwa 
też przynosi różne efekty. 

Potrzeba działań systemowych 
i zmian w prawie, a nie zrzuca-
nia kolejnego obowiązku na gmi-
ny. I tak, w opinii burmistrza, pro-
cedury w przypadku wyciągania 
odpowiedzialności, np. za spala-
nie śmieci, są zbyt długotrwałe 
(zwłaszcza przysługująca osobie 
podejrzanej o wypalanie procedu-
ra odwoławcza). 

Problemem jest też poziom za-
możności społeczeństwa. Zda-
niem Grzegorza Janeczka pro-
wadzone obecnie programy, np. 
dopłacania do nowych pieców, 
nie będą skuteczne, bo wielu osób 
i tak nie będzie na to stać, a na-
wet jeśli by im się taki piec kupi-
ło, i tak nie będą w stanie kupować 
opału dobrej jakości.

Pozostaje też kwestia nadzo-
ru nad ochroną środowiska. Dziś 
funkcjonuje w Polsce kilka insty-
tucji zajmujących się tą tematyką 
i, według burmistrza, władze pań-
stwa powinny się zastanowić nad 
przyjrzeniem się ich skuteczno-
ści. W opinii Grzegorza Janecz-
ka należałoby rozważyć powoła-
nie jednej dużej instytucji, która 
zajmowałaby się kontrolą środo-
wiska i do której samorządy czy 
sami obywatele mogliby zgłaszać 
się w sprawach takich, jak zanie-
czyszczanie powietrza właśnie. 

Głowno�|�środowiskowy�Dom�Samopomocy

W oczekiwaniu 
na przeprowadzkę do pałacu
Uczestnicy i kadra ŚDS
w Głownie z wytęsknieniem 
oczekują na przeprowadzkę 
do nowej siedziby przy 
Łowickiej 74.

Wielkanoc jednak będą świę-
towali jeszcze „na starych śmie-
ciach”, czyli w podpiwniczeniu 
urzędowego budynku na na ul. 
Norblina 1. 

Przeprowadzka planowana jest 
wstępnie na maj-czerwiec, ale nie-
wykluczone, że uda się zorganizo-
wać ją nieco wcześniej – wszystko 
zależy od uzyskania przez inwe-
stora, czyli gminę miasta Głow-
na, pozwolenia na użytkowanie 

obiektu. Procedura ubiegania się 
o pozwolenie jest w toku. 

Przypominamy, że nową sie-
dzibą ŚDS będzie nieruchomość 
na ul. Łowickiej, czyli zabytko-
wy pałac Jabłońskich (dawna 
siedziba Muzeum Regionalnego 
i TPMG). Na jego adaptację na 
potrzeby domu samopomocy 
miasto w 2017 r. pozyskało 700 
tys. zł w formie dotacji rządowej 
oraz 463 tys. zł z PFRON. Inwe-
stycję, uzgodnioną z wojewódz-
kim konserwatorem zabytków, 
w ramach której nie tylko prze-
budowano wnętrza pałacu, ale też 
obok niego wzniesiono budynek 
terapii zajęciowej, zakończono 

w grudniu 2017 r., o czym pisali-
śmy na łamach „Wieści”. 

Aktualnie, jak powiedziała nam 
kierownik ŚDS w Głownie Mał-
gorzata Marszałek, uczestnicy 
w ramach przygotowań do Wiel-
kanocy szykują stroiki świąteczne 
i kartki. Cały czas są w ferworze 
twórczej pracy. Natomiast ka-
dra domu, już wcześniej, z myślą 
o planowanej zmianie lokalu, prze-
prowadziła inwentaryzację. Wszy-
scy mają nadzieję na możliwie jak 
najszybsze zameldowanie się pod 
nowym adresem i kontynuowanie 
działalności w przestronnych wnę-
trzach pałacu Jabłońskich i nowe-
go budynku terapii.  ewrNowa siedziba ŚDS. Widok�zza�bramy�na�zmodernizowany�zabytkowy�pałacyk.�Stan�na�28�lutego.�
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Głowno

Nie było 
chętnych
na dotację
z urzędu
Niepowodzeniem zakończył 
się ogłoszony 
1 lutego przez Urząd 
Miejski w Głownie kolejny 
konkurs ofert dla organizacji 
pozarządowych na zadania 
z zakresu przeciwdziałania 
uzależnieniom i patologiom 
społecznym.
Przypomnimy, że 
w konkursie ofert dla 
organizacji, który 
rozstrzygnięto jeszcze 
w styczniu, na ten konkretnie 
zakres zdań, magistrat 
przewidywał pulę 75 tys. 
zł. W konkursie startować 
mogły podmioty zajmujące 
się choćby prowadzeniem 
świetlic środowiskowych 
lub socjoterapeutyczne 
dla dzieci i młodzieży, 
terapią i poradami 
dla osób uzależnionych 
i współuzależnionych, 
realizacją programów 
profi laktyczno-
terapeutyczno-edukacyjnych 
czy też organizujące wyjazdy, 
zajęcia terapeutyczne 
i imprezy promujące życie 
bez uzależnień. 
Po przeanalizowaniu ofert 
ostatecznie rozdysponowano 
w pierwszym terminie 
tylko 69 tys. zł. Dotacje 
z urzędu otrzymały wówczas: 
Stowarzyszenie Klubu 
Abstynenckiego „Krokus” 
(dwa wnioski, dotacje 
na 30 tys. zł i 4 tys. zł). 
Głowieńskie Stowarzyszenie 
na Rzecz Dzieci i Młodzieży 
„Zabrzeźnia” (19 tys. zł), 
Stowarzyszenie „Pomoc 
Rodzinie” (11 tys. zł) 
oraz koszykarski klub 
„GTK” Głowno (5 tys. zł).
Pozostałą po konkursie pulę 
6 tys. zł magistrat postanowił 
rozdysponować i 1 lutego 
ogłoszono drugi otwarty 
konkurs dla organizacji 
pozarządowych na zadania 
z tego zakresu. Jak się jednak 
okazało, do tej „dogrywki” 
nikt nie przystąpił. 
W związku z niezłożeniem 
ani jednej oferty konkurs 
unieważniono. Na razie nie 
wiadomo czy będzie kolejna 
próba rozdysponowania 
pozostałej puli. kl

Co BaDa CzUjNiK
Wspomniane�w�tekście�
PM2.5�i�PM10�to�tzw.�pyły�
zawieszone�–�główni�sprawcy�
zanieczyszczenia�powietrza.�
W�składzie�pyłów�
znajduje�się�mieszanina�
cząsteczek�organicznych�
i�nieorganicznych.�Często�
mogą�to�być�substancje�
toksyczne,�np.�benzoapiren,�
metale�ciężkie,�dioksyny�
czy�furany.�Cząsteczki�
o�średnicy�poniżej�
2,5�mikrometra�to�właśnie�
pyły�oznaczane�jako�PM2.5.�
Cząsteczki�większe,�poniżej�
10�mikrometrów�oznaczane�
są�jako�PM10.�

Maciej�Lisowski�
zastanawiał�się,�
czy�pomysłem�nie�
byłoby�utworzenie�
specjalnego�
numeru,�pod�którym�
mieszkańcy�mogliby�
zgłaszać,�że�ktoś�
w�okolicy�pali�w�piecu�
czymś,�co�może�być�
groźne�dla�zdrowia.

jaKUB
LeNart

jakub.lenart@lowiczanin.info
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Rzut oKiem�|�PRZEDSZKoLAKi�Z�WiZYTĄ�W�DoMAniEWiCACH
Dzieci z miejskiego Przedszkola 
nr 1 w Głownie 28 lutego wybrały 
się z opiekunami na wycieczkę 
do Gminnego ośrodka Kultury 
w Domaniewicach.�W�rolę�
przewodnika�wcieliła�się�dyrektor�
tamtejszego�ośrodka,�głownianka�
Edyta�baleja.�Przedszkolaki�obejrzały�
prezentowaną�aktualnie�w�GoK�
wystawę�lalek�i�dekoracji�z�łódzkiego�
teatru�Arlekin.�Zwiedziły�też�bibliotekę�
oraz�garderobę�działającego�
przy�ośrodku,�odnoszącego�
wiele�sukcesów�Zespołu�Pieśni�
i�Tańca�„Kalina”.�Dzieci�miały�
okazję�zobaczyć�i�dotknąć�strojów�
ludowych,�a�była�też�i�możliwość�
przymierzenia�niektórych�z�nich.�
na�koniec�wizyty�przedszkolaki�
wykonywały�w�pracowni�plastycznej�
zakładki�do�książek.�opr. kl

Rzut oKiem�|�ZiMoWY�GEoCACHinG�uCZnióW�SP�bRAToSZEWiCE
o tym, że w zespole Szkół  

Nr 2 w Bratoszewicach 
kiełkuje pasja do geocachingu, 
pisaliśmy już przy okazji letnich 

eskapad uczniów. Entuzjaści�
szukania�skarbów�ukrytych�

w�mniejszych�lub�większych�
skrytkach�nie�zaprzestali�jednak�

nawet�zimą.�16�lutego�dzieci�
poszukiwały�skrytek�na�terenie�
parku�im.�J.�Piłsudskiego�oraz�

ogrodu�Zoologicznego�w�Łodzi.�
W�wyprawie�uczestniczyli:��

K.�Grzybowska,�n.�Horodecka,��
K.�Moszczyńska,�P.�Fortuna,��

J.�Gajewski,�J.�Wasilewski,��
J.�Kaczmarski,�K.�Miller�pod�

opieką�nauczycielek�E.Foks�oraz�
b.�Antczak-Sadowskiej.�opr. ljs
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Głowno�|�Miejskie�Przedszkole�nr�1

Przedszkolaki w muzeum, 
muzeum w przedszkolu
Miejskie Przedszkole nr 1 
w Głownie współpracuje  
z Muzeum w Łowiczu.  
W ramach tejże 
współpracy dzieci już 
odwiedziły tę placówkę,  
a z kolei do nich przyjechał 
pracujący w muzeum 
Tomasz Romanowicz.

Tomasz Romanowicz 22 lu-
tego, w czasie wizyty w przed-
szkolu, pokazywał dzieciom mu-
zealne eksponaty. Dziewczynki 
mogły przymierzyć np. jedwab-
nicę czy zdobioną haftem chustę. 
Chętnie oglądały także makatki. 
Dla chłopców większą ciekawost-
ką był prawdziwy hełm. Dzieci 
chętnie odpowiadały na pytania, 
które przygotował dla nich gość 
specjalny. W nagrodę otrzymały 

regionalne kolorowanki. Na ko-
niec spotkania otrzymały również 
medale, dyplomy i słodkie upo-
minki.

Jedynka bierze udział w or-
ganizowanym przez Muzeum w 
Łowicz projekcie „Przedszkolaki  
w Muzeum”. W ramach tej 
współpracy przedszkolaki będą 
brały udział w szeregu warsztatów 
muzealnych, nie tylko w budyn-
ku Muzeum, ale i miniskansenie. 
Dzięki zajęciom mają bliżej po-
znać nie tylko działanie Muzeum, 
jako instytucji kultury, ale też do-
wiedzieć się więcej na temat histo-
rii i etnografii regionu łowickiego.

Pierwszą wizytę w Muzeum 
w Łowiczu przedszkolaki z gru-
py II i III mają już za sobą. 21 lu-
tego nie tylko obejrzały muzeal-
ne ekspozycje, ale też brały udział  
w warsztatach pod hasłem „Ło-
wicka wycinanka”.  kl

tomasz Romanowicz�pokazywał�dzieciom�eksponaty�muzealne.
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Głowno |�Szkoły�podstawowe

I w tym roku będą się
uczyć pływania
Głowieńskie szkoły podstawowe również i w tym roku  
będą brały udział w programie upowszechniania nauki 
pływania „Umiem pływać”, współfinansowanym  
przez Ministerstwo Sportu i Turystyki. W tym roku z lekcji 
skorzysta rekordowa liczba uczniów.

Tegoroczne dofinansowa-
nie jest znacznie większe niż rok 
temu. W 2017 roku było to 23.950 
zł. Z zajęć skorzystało wówczas 
105 dzieci z klas I-III wszystkich 
trzech głowieńskich podstawó-
wek. W tym roku ministerstwo 

przyznało dotację w kwocie aż 
49.670 zł, dzięki czemu z zajęć 
pływania na basenie w Brzezi-
nach będzie mogło skorzystać aż 
240 uczniów z klas I-III. Każdy 
uczestnik weźmie udział w 10 za-
jęciach po 1,5 godziny. Wyjazdy 

dla uczniów są w ramach progra-
mu całkowicie darmowe. Koszt 
opieki wychowawców pokryje ze 
swoich środków Urząd Miejski  
w Głownie. Dyrektor Szkoły 
Podstawowej nr 1, a zarazem na-
uczyciel wychowania fizyczne-
go Adam Kubiak, wysoko oce-
nia program „Umiem pływać”. 
Wskazuje na kilka pozytywów 
związanych z tymi zajęciami. 
Pierwszym z nich jest sam fakt, 
że dzieci udaje się wyrwać sprzed 

ekranów komputerów i zachęcić 
do aktywności sportowej. Równie 
ważne jest to, że naprawdę te zaję-
cia przynoszą efekt. – Opiekuno-
wie relacjonują mi, że jest postęp 
w pływaniu – mówi dyrektor Ku-
biak. – W Głownie wprawdzie nie 
ma basenu, ale jest strefa do kąpie-
li nad zalewem, więc mogą potem 
pokazać czego się nauczyły.

Adam Kubiak zauważa ro-
snące zainteresowanie zajęciami.  
– Na początku ciężko było zebrać 
grupę 30-35 osób – wspomina.  
– Teraz mamy 60 osób, a pewnie 
gdyby była możliwość, to znaleź-
liby się jeszcze chętni. Oceniam 
ten program na duży plus. Co też 
ważne z punktu widzenia szkoły  
i rodziców, to fakt, że jest całkowi-
cie bezpłatny. Tegoroczne zajęcia 
w ramach programu „Umiem pły-
wać” startują 12 marca.  kl
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Głowno�|�bieg�Tropem�Wilczym

Biegli, by uczcić pamięć Żołnierzy Wyklętych
dokończenie ze str. 1

Jakub Lernaciński z Głowna  
i Adrian Wielec z gminy Dmosin 
postanowili pobiec przede wszyst-
kim po to, by upamiętnić Żołnie-
rzy Wyklętych. – To jest w ogó-
le świetna inicjatywa, że w końcu 
jest organizowane coś takiego jak 
bieg, gdzie można upamiętnić żoł-
nierzy aktywnie – uważa Jakub.  
– Wiadomo, że nie wszyscy o tym 
(o działalności Żołnierzy Wyklę-
tych – przyp. red.) wiedzą. A ci, 
którzy wiedzą, upamiętniają pa-
sywnie, w domu, myśląc o tym.  
A teraz możemy aktywnie poka-
zać wszystkim, że to ważny dzień. 

Jakub przyznaje, że na co dzień 
interesuje się historią Żołnierzy 
Wyklętych. – Ja się tym zacząłem 
interesować jeszcze w gimnazjum 
– mówi. – Sam z siebie. Nigdzie 
to nie było propagowane przez 
nauczycieli czy kogokolwiek. Po 
prostu sam na ten temat natra-
fiłem. Patriotyzm zawsze był w 
mojej rodzinie. Mój tata jest hob-
bystą i po prostu uwielbia historię 
i mnie tym zaraził, więc sam za-
cząłem pogłębiać wiedzę na róż-
ne tematy, m.in. Żołnierzy Wy-
klętych.

– Myślę, że fajniej upamiętnić 
biegiem niż gdzieś w internecie  
– dodaje Adrian Wielec. – Wyda-
je mi się, że to ma lepszą siłę prze-
bicia. Trafia od razu do wszyst-
kich mieszkańców miasta. Sam 
jestem zainteresowany tematem, 
bo jestem na studiach humani-
styczno-społecznych i dość często 
zajmujemy się podobną tematy-
ką. Warto w takich inicjatywach 
jak ten bieg brać udział i upamięt-
nić tych, którzy walczyli za Pol-
skę.

Wśród uczestników, którzy na 
co dzień zajmują się bieganiem, 
był m.in. radny miejski Przemy-
sław Kobacki. Zdarza mu się rów-
nież startować w biegach, które 
mają kogoś lub coś upamiętnić. 
– Tutaj to jest akurat taki bieg ro-
dzinny, na przetarcie, natomiast 
starałem się występować np.  
w biegach organizowanych  
w Warszawie 11 listopada, na 
Święto Niepodległości – opowia-
dał nam przed startem. – To fajna 
rzecz. Można połączyć przyjemne 
z pożytecznym i uczcić naszych 
bohaterów. Dla mnie każdy po-
mysł, by zorganizować bieg, jest 
dobrym pomysłem i kolejną szan-
są na to, żeby się zmobilizować, 
wyjść z domu i sobie potruchtać. 

Ten dystans, czyli niecałe 2 km, to 
ani trening, ani bieg, ale dla osób, 
które rozpoczynają przygodę  
z bieganiem, to jakaś motywacja, 
żeby wyjść z domu i spróbować.

Będący już obecnie na eme-
ryturze znany głowieński pro-
pagator sportowego trybu życia 
Eligiusz Zieliński, choć w latach 
80-tych udało mu się nawet prze-
biec maraton, do startu w biegu 
Tropem Wilczym podszedł, jak to 
określił, „z marszu”. – Ten bieg to 
super inicjatywa ku pamięci tych 
osób, które zginęły, wiadomo 
w jaki sposób – uważa. – Mię-
dzy innymi ten duch patriotyczny 
sprawił, że postanowiłem wziąć 
udział. Warto robić takie rzeczy, 
przede wszystkim dla młodzieży.

Ostatecznie bieg najszybciej 
ukończył Marcin Fraszczyk z Ze-
społu Szkół im. R. A. Cebertowi-
cza. – Ciężko było – opowiadał 
nam po dotarciu na metę. – Zimne 
powietrze, szybciej się człowiek 
męczy. Dałem sto procent z sie-
bie. Biegam często. Wicedyrektor 
(Sławomir Stopczyński – przyp. 
red.) powiedział, że jest taki bieg  
i pomyślałem, że się sprawdzę. 

Wśród pań w czołówce znala-
zła się Natalia Zatorska. Mieszka 
pod Zgierzem. Z Głowna pocho-
dzi za to jej rodzina i stąd decyzja 
o udziale w biegu. Na co dzień ma 
z bieganiem wiele do czynienia. 
Trenuje już od 4 lat. – Wczoraj 
brałam udział w mistrzostwach 
województwa w biegach przełajo-
wych na 2 km, zajęłam 3. miejsce 
– pochwaliła się nam. – Stwier-
dziłam, że na rozbieganie mogę 

sobie pobiec, nie o medale wal-
czyć, a spokojnie, ku pamięci (...). 
Pogoda nie pomaga, ale ja lubię 
jak jest czym oddychać, jak jest 
mroźne powietrze. Trzeba się tyl-
ko ciepło ubrać, wziąć kominiar-
kę i jest wszystko dobrze.

Pierwszą edycję biegu „Tro-
pem Wilczym” na pewno można 
uznać za udaną. Za rok prawdo-
podobnie odbędzie się w Głownie 
kolejny raz.  kl

i ruszyli... Pierwszy�bieg�Tropem�Wilczym�po�starcie.

michał Kuciński i Aleksander Kornacki ze�Szkoły�Podstawowej�nr�3�
pierwszy�raz�uczestniczyli�w�podobnym�biegu.
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Adrian Wielec i Jakub Lernaciński chcieli�upamiętnić�żołnierzy�
Wyklętych.

Kto Był NajszyBszy
W�trakcie�pierwszej�edycji�
biegu�„Tropem�Wilczym”�
w�Głownie�organizatorzy�
prowadzili�także�klasyfikację�
sportową.�W�kategorii�
mężczyzn�(�kto�był�
najszybszy�w�całej�stawce)�
wygrał�Marcin�Fraszczyk.�
Drugi�był�Artur�świstek,��
a�trzeci�Dawid�Dratkiewicz.
Wśród�pań�najszybciej��
do�mety�dobiegła�
bogusława�Ambramowicz,�
która�wyprzedziła�Annę�
Kasek�i�Agnieszkę�
Sokołowską.
W�grupie�chłopców�do��
18.�roku�życia�najszybszy��
był�Miłosz�Mospinek.��
na�drugim�miejscu��
dobiegł�Marcel�Ruta,��
a�na�trzecim�Maciej�
balcerski.�najszybciej�trasę�
biegu�wśród�dziewcząt��
do�18.�roku�życia�pokonała�
natalia�Zatorska.��
Za�nią�uplasowały�się�
Adrianna�Parol�i�natalia�
Krystjanik.
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Gmina Głowno |�bezprecedensowa�inicjatywa�w�radzie

Klub radnych chce obniżyć pensję wójtowi
Klub Radnych „Radni dla Gminy Głowno” wyszedł z inicjatywą podjęcia dyskusji nad obniżeniem 
wynagrodzenia wójtowi gminy Markowi Jóźwiakowi. Niektórym radnym spoza klubu, a także samemu 
wójtowi, trudno oprzeć się wrażeniu, że to krok nieformalnie rozpoczynający kampanię wyborczą.

Klubowe pismo w tej sprawie 
odczytał na sesji rady gminy 28 
lutego jej przewodniczący Łu-
kasz Łukasik. Klub radnych ak-
tualne wynagrodzenie wójta gm. 
Głowno, wynoszące miesięcznie 
11.020 zł brutto, czyli 7.700 zł na 
rękę, uznaje za wygórowane i po-
równuje je z niższymi uposażenia-
mi włodarzy sąsiednich jednostek 

samorządowych. Z zestawienia 
tego wynika, że wójt gm. Głowno 
zarabia o 800 zł więcej od burmi-
strza Głowna, o 1.700 zł więcej od 
wójta gm. Domaniewice i 1.900 zł 
więcej od wójta gm. Bielawy. 

Za obniżeniem pensji wójtowi 
gm. Głowno, w opinii członków 
klubu, którzy podpisali się pod pi-
smem, przemawia kilka argumen-
tów, które wymienili w punktach, 
zarzucając mu:

– brak skuteczności w pozyski-
waniu środków unijnych na inwe-
stycje (poza drogowymi);

– narażenie budżetu gminy na 
straty sięgające 130 tysięcy zło-
tych z nierozliczonego poboru 
wody na SUW w Boczkach Do-
maradzkich w 2017 roku (o spra-
wie tej pisaliśmy na łamach „Wie-
ści” dwukrotnie – po interpelacji 
radnego i odpowiedzi wójta na 
nią) oraz na straty rzędu 100 tysię-
cy złotych, będące następstwem 
decyzji o budowie grubszego 
muru, zamiast wykonania docie-
plenia sali gimnastycznej w Lu-
biankowie, która teraz i tak musi 
być docieplona; 

– brak prawidłowego nadzo-
ru nad inwestycjami, skutkujący 
koniecznością wymiany przepu-
stu drogowego w Antoniewie, już 
po położeniu nakładki asfaltowej, 
którą trzeba było rozkopać;

– brak wykonania w 2017 r. 
dwóch inwestycji – budowy sie-
ci wodociągowej w Feliksowie 
oraz wykonania połączenia wo-
dociągów (przeniesione na ten rok 
– dop. red.) 

W podsumowaniu pisma czyta-
my, że wójt gminy Głowno otrzy-
mał podwyżkę wynagrodzenia 

w 2016 r. (o 1.120 zł brutto), 
uchwaloną minimalną przewagą 
1 głosu (7 głosów za do 6 prze-
ciw). Z perspektywy półtora roku 
od tego momentu, radni, którzy 
już wówczas byli podwyżce prze-
ciwni, uważają, że nie podziałała 
ona na wójta mobilizująco. Widzą 
więc potrzebę ponownego prze-
dyskutowania wysokości jego wy-
nagrodzenia. Pod pismem podpi-
sali się radni należący do klubu: 
Jarosław Chałubiec, Mieczysław 
Dałek, Jolanta Deka, Łukasz Łu-
kasik, Dorota Kulawczyk, Dawid 
Rubaszewski i Beata Soczyńska. 

a co z dietami radnych? 
Pismo jest wnioskiem o pod-

jęcie dyskusji, a nie propozycją 

dokonania konkretnej obniżki, co 
musiałoby przyjąć formę projek-
tu uchwały w tej sprawie, a taki 
na razie nie powstał. Inicjatorzy 
dyskusji oczekują, że przenie-
sie się ona na posiedzenia gmin-
nych komisji stałych, ale wymia-
na zdań rozgorzała już na sesji 28 
lutego.

Po odczytaniu pisma przez 
Łukasza Łukasika, pierwsza głos 
zabrała radna spoza klubu, Ma-
rzena Doardo: 

– Skoro poruszyliśmy temat 
wynagrodzenia wójta i porów-
nujemy się do innych gmin, uwa-
żam, że pan przewodniczący 
orientuje się, że ma jedną z wyż-
szych diet, bo bierze 1.200 zł. 

str. 34

Wójt marek Jóźwiak. W�swojej�wypowiedzi,�odnosząc�się�do�uwag�klubu�radnych,�przeciwstawiał�im�argumenty�
na�temat�niskiego�zadłużenia�gminy�i�niskich�kosztów�funkcjonowania�urzędu.�

Klub zainicjował dyskusję nad obniżeniem wynagrodzenia wójtowi gminy Głowno.�Pismo�Klubu�Radnych�
w�tej�sprawie�odczytał�na�sesji�28�lutego�przewodniczący�rady�gminy�Łukasz�Łukasik.
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Domaniewice�|�Zimową�porą

Lodowisko wciąż przyciąga
Choć najczęściej musi radzić sobie sam, Mieczysław Szymajda z Domaniewic nie ustaje 
w wysiłkach, by jak najwięcej osób mogło w sezonie zimowym chociaż przez kilka dni pocieszyć się 
jeżdżeniem na łyżwach. W niedzielę, 4 marca, przy pięknej słonecznej pogodzie 
odwiedziliśmy lodowisko, na którym pierwsze szlify zbierał Zbigniew Bródka.

Tworzenie lodowiska to nie jest 
przysłowiowa bułka z masłem. – 
Gdyby nie było naśnieżenia, które 
akurat teraz jest, to słońce już by 
lód roztopiło – opowiada Mieczy-
sław Szymajda. – Ze względu na 
to, że trochę tego śniegu jest i on 
przykrywa te cieńsze warstwy, lód 
się utrzymuje. Duże odbicie (pro-
mieni słońca – przyp. red.) jest od 
śniegu. Czarne łatwo się nagrze-
wa, szybko staje się gorące i na 
narożniku widać, że coś się dzieje. 
W nocy to poprawię. 

By lodowisko mogło funkcjo-
nować, Mieczysław Szymajda 
czasami musi zarwać noc, a i rano 
musi wstać wcześnie. Zalewanie 
powierzchni boiska odbywa się 
właśnie nocą. – Pierwszej nocy 
laliśmy od godziny 20 do 3 rano 

– tłumaczy. – Miałem dwóch po-
mocników, ale wytrzymali pół go-
dziny-czterdzieści minut (...). Trzy 
pary spodni założyłem, ciepłą 
kurtkę, czapkę lotniczą, rękawicz-
ki, wężyk i tak wytrzymywałem 
do 3. Buty mam od snowboardu. 
One są naprawdę ciepłe. W stopy 
musi być ciepło, jak jest mi zimno 
w stopy, to też muszę schodzić (do 
pomieszczenia w budynku, gdzie 
znajduje się wypożyczalnia łyżew 
– przyp. red.).

Pomimo lat, Mieczysław Szy-
majda nie rezygnuje z tworzenia 
lodowiska. – To i przyzwycza-
jenie, ale i jest taka potrzeba, by 
było to lodowisko – przyznaje. 
– Chociaż ostatnio, jak mnie tro-
chę grypa przycisnęła i wszyscy 
mi mówili, żeby zrobić lód, to po-
wiedziałem im: „Macie wąż, ja 
wodę odkręcę i pomogę, łyżwy 
też daję”. Nikt nie przyszedł. I tak 
to spada na mnie. Tej pomocy jest 
bardzo niewiele, ale jeszcze wy-
trzymuję.

Mieczysław Szymajda uważa, 
że fakt, że jeszcze 4 marca pły-
ta się utrzymała, to prawie cud. 
Zresztą w ogóle, w tym roku lo-
dowisko było bardzo krótko: kilka 
dni w styczniu i kilka w ubiegłym 
tygodniu. Najdłużej, jak się pa-
mięcią, pogoda pozwoliła cieszyć 
się lodowiskiem do 15 marca.

Choć przy ładnej pogodzie, 
w weekendy, osób, także z Ło-
wicza czy Głowna, chętnych do 
pojeżdżenia na lodowisku w Do-
maniewicach nie brakuje, to Mie-
czysław Szymajda uważa, że 
zainteresowanie takimi aktywno-
ściami spada. Ludzie chętniej sie-
dzą w domach, przed telewizora-
mi, komputerami czy wpatrzeni 
w ekrany telefonów.

Wśród tych, którzy nadal kul-
tywują łyżwiarską pasję, wielu 
nauczyło się jeździć choć na lek-
cjach wychowania fi zycznego. 
Uczniowie domaniewickiej Szko-
ły Podstawowej często, zamiast 
trenować np. na hali, mają zaję-

cia właśnie na lodowisku. Część 
z tych osób próbuje swoich sił 
pod okiem Mieczysława Szymaj-
dy w UKS Błyskawicy. Niewie-
le jest jednak adeptów zdetermi-
nowanych do naprawdę ciężkiej 
pracy, jaką trzeba wykonać, by 
móc myśleć o łyżwiarstwie szyb-
kim na poważnie. – Bródka, jego 
siostra, bracia Fabijańscy, jak zro-
biłem lód, to przychodzili o 5.30 
i ten lód, co polałem, to chcieli 
wykorzystać przed szkołą i zjeź-
dzili – wspomina trener. – Teraz 
jest zupełnie inne myślenie. Nie 
ma takiego podejścia sportowego, 
a rekreacyjne. Może trafi ę jeszcze 
na kogoś, kto będzie reprezento-
wał wyższy poziom. Tacy „tury-
styczni” też są jednak potrzebni, 
bo to właśnie z takich amatorów 
wyrósł Bródka, który bakcyla po-
łknął i szedł dalej, pracował.

W niedzielę na lodowisku 
w Domaniewicach jeździli za-
równo podopieczni UKS, jak i po 
prostu miłośnicy łyżew w różnym 

wieku. – W tym roku jeżdżę do-
piero pierwszy raz – powiedziała 
nam Weronika Lebioda z Doma-
niewic. – Nauczyłam się jeździć 
jak miałam 9 lat. Najtrudniejsze 
jest utrzymać równowagę, żeby 
w ogóle jakoś pojechać.

Pan Mariusz przyjechał spoza 
gminy Domaniewice wraz z ro-
dziną. – Oby jak najdłużej była 
zima – powiedział nam. – Nie-
stety, będzie się kończyć, słońce 
lód topi. Bardzo szkoda, że krótka 
zima była. Na lodowisku jest faj-
nie, dzieciaki się cieszą.

Nasz rozmówca nauczył się 
jeździć w dzieciństwie. On sam 
wysoko ceni miejsca takie jak 
lodowisko w Domaniewicach. 
– Myślę, że to jest wyjątkowe 
miejsce, jak na nasz powiat (...) 
– uważa. – Wiem, że oni tu ro-
bią dobrą robotę. Trochę jest tyl-
ko zmartwienie, bo w tym miej-
scu ma być boisko typu Orlik (jak 
usłyszeliśmy swego czasu w gmi-
nie, zimą ma być możliwe two-
rzenie na nim lodowiska – przyp. 
red.), ale póki co, trzeba jeździć 
i się cieszyć. 

Dzięki zapałowi mieczysława Szymajdy w�Domaniewicach�zimą�
można�pojeździć�na�łyżwach.
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Łowicz�|�Przetarg�na�ul.�Kopernika�

Wyłonienie wykonawcy musi poczekać
6 marca otwarto w ratuszu 
dwie oferty złożone 
w przetargu na wykonanie 
nawierzchni na ul. 
Kopernika w Łowiczu.

W budżecie miasta zarezerwo-
wano na ten cel 639 tys. zł, naj-
tańsza oferta Przedsiębiorstwa 
Robót Inżynieryjno-Drogowych 
z Łowicza opiewa jednak na 715 
tys. zł, druga jest znacznie droż-

sza - 787 tys. zł.. Przypomnijmy, 
że w 2017 roku najniższa oferta 
w unieważnionym przetargu na 
prace opiewała na 636 tys. zł, 
wówczas w budżecie na inwesty-
cję zarezerwowano 459 tys. zł.

Naczelnik Wydziału Inwesty-
cji i Remontów w łowickim ra-
tuszu Grzegorz Pełka powiedział 
nam, decyzja dotycząca ewentu-
alnego rozstrzygnięcia bądź unie-
ważnienia przetargu zapadnie 
w najbliższych tygodniach. Za-

leży to m.in. od tego czy ratusz 
otrzyma dofi nansowanie z Urzę-
du Marszałkowskiego na realiza-
cję prac, złożony wniosek opiewa 
na 314 tys. zł. 

W ostateczności brakujące pie-
niądze można znaleźć np. w re-
zerwie inwestycyjnej. 

Na ul. Kopernika ma powstać 
nawierzchnia z betonowej kostki 
o szerokości 6 m i długości 429 
m, z chodnikiem na połowie jej 
długości po jednej stronie. tb

Gm. Łowicz�|�500�zł�na�pierwsze�dziecko?

Pomysł się spodobał  
Podczas sesji Rady Gminy 
Łowicz, 28 lutego, radny 
Ryszard Tokarczyk zapytał, 
czy wzorem miasta Łowicz, 
gmina mogłaby pomyśleć 
o przyjęciu dodatku 500 zł 
także na pierwsze dziecko.

Przypomnijmy, że Rada Miej-
ska Łowicza podjęła w czwar-
tek, 22 lutego uchwałę o dodatku 
w wysokości 500 zł dla aktyw-

nych zawodowo rodziców, sa-
motnie wychowujących dzieci, 
których dochód na osobę nie prze-
kroczył kwoty 1.100 zł. 

Świadczenie będzie przysłu-
giwało już na pierwsze dziecko. 
Władze miasta chcą w ten sposób 
uzupełnić lukę w ogólnopolskim 
programie Rodzina 500 plus – 
choć jest to luka bardzo niewielka, 
bo w skali miasta dotyczy może 
kilkunastu przypadków. Radny 
Ryszard Tokarczyk powiedział na 

sesji, że dowiedział się o tym z na-
szego tygodnika. – Czy coś takie-
go można wprowadzić też u nas? 
– zapytał. 

W odpowiedzi na to wójt An-
drzej Barylski odpowiedział, że 
siedząca obok urzędniczka pod-
powiada, że „nie powiela się po-
mysłów innych” i trzeba mieć 
swoje, zaś chwilę później mówił, 
że jego też irytuje, gdy trzeba wy-
dać decyzję odmowną o przyzna-
niu świadczenia, bo czyjś dochód 
przekracza limit o 5 zł. – Zrobimy 
kwerendę po dokumentach, żeby 
zorientować się, ile jest takich 
przypadków – mówił wójt.  aa 

jaKUB
LeNart

jakub.lenart@lowiczanin.info
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PKP�|�Zmiany�w�rozkładzie�od�najbliższej�niedzieli,�11�marca�

Autobusy zamiast pociągów
W najbliższą niedzielę, 11 mar-

ca zacznie obowiązywać nowy 
rozkład jazdy pociągów wszyst-
kich spółek, które obsługują ruch 
pociągów przez Łowicz. Zmiany 
spowodowane są prowadzonymi 
remontami. Jest ich dużo, dotyczą 
wielu pociągów, ale warto zwró-
cić uwagę, że nie wszystkie z nich 
dotyczą całego okresu obowiązy-
wania wiosennej zmiany rozkła-
du. Wiosenny rozkład jazdy bę-
dzie obowiązywał do 9 czerwca.

Najistotniejsze zmiany dotyczą 
pociągów Łódzkiej Kolei Aglo-
meracyjnej – czyli kursujących 
na odcinku pomiędzy Łowiczem 
a Łodzią, co ma związek z pla-
nowaną na wiosnę intensyfi kacją 
remontów – szczególnie na linii 
kutnowskiej i łowickiej. Na od-
cinkach tych tras nastąpi czaso-
we wstrzymanie ruchu pociągów. 
ŁKA uruchomi autobusową ko-
munikację zastępczą, w tym auto-
busy przyśpieszone. 

Jakie zmiany dotyczą pasaże-
rów z Łowicza? Wstrzymanie 
ruchu pociągów ma nastąpić od 
9 kwietnia do 6 maja na odcin-
ku ze Zgierza do Strykowa, a od 
7 maja do 9 czerwca na odcinku 
z Głowna do Łowicza. Przewoź-
nik uruchomi komunikację auto-
busową. Z uwagi na remont sta-
cji w Łowiczu część pociągów 
będzie ponadto kończyło bieg na 
stacji Łowicz Przedmieście, a do 
stacji Łowicz Główny pasaże-
rowie dojadą autobusami, które 

będą zatrzymywać się przed bu-
dynkami dworców. Pasażerowie 
będą mieli 5 minut na przesiadkę. 
Czas przejazdu z Łodzi do Łowi-
cza, z uwzględnieniem przejaz-
dów autobusem, wydłuży się od 
15 do 25 minut. 

Koleje Mazowieckie pomiędzy 
Warszawą a Łowiczem też wpro-
wadzają zmiany. Część pociągów 
skończy bieg w stacji Bednary, 
natomiast na odcinku z Bednar do 
Łowicza Głównego będzie kurso-
wała zastępcza komunikacja au-
tobusowa. Ponadto, w związku z 
kolejnymi fazami remontu prowa-
dzonego na stacji Warszawa Wło-
chy, rozkład jazdy będzie korygo-
wany 4 kwietnia, a następnie od 
6 maja. Minutowych zmian nale-
ży natomiast spodziewać się też w 
kursowaniu pociągów Polregio na 
odcinku Skierniewice – Łowicz 
– Kutno. W tym przypadku rów-
nież warto spojrzeć na rozkład jaz-
dy dla konkretnego dnia.  opr. mak 

Rzut oKiem�|�śWiATŁoWóD�bĘDZiE�uŁożonY�WioSnĄ�
Kabel światłowodowy, który 
jest potrzebny do sprawnego 
działania,�między�innymi�urządzeń�
do�sterowania�urządzeniami�
samoczynnej�sygnalizacji�
przejazdowej�czy�też�punktowych�
czujników�torowych,�w�obrębie�
Lokalnego�Centrum�Sterowania�
powstającego�w�sąsiedztwie�stacji�
PKP�Łowicz�Główny,�zostanie�
ułożony�wiosną.�Pod�koniec�
ubiegłego�roku�powstały�m.in.�
przeciski�pod�drogami,�którymi�
będzie�poprowadzony.�na�zdjęciu�
okolice�przejazdu�kolejowego�
na�ul.�Mostowej.�mak�

Przyczyną zmian w rozkładzie 
są�głównie�remonty.�
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Dzień Kobiet A.D. 1968
Wyrażając uznanie dla uczest-

ników studenckiego buntu z 1968 
roku mogę wreszcie stwierdzić, że 
Sejm i Senat swoimi uchwałami 
doceniły także mnie. Wprawdzie 
jako bezimiennego, ale aktyw-
nego uczestnika marcowych stu-
denckich protestów pięćdziesiąt lat 
temu. Pośród wielu tysięcy innych 
studentów. Ale tylko niektórzy spo-
śród tych, którzy otwarcie sprzeci-
wili się wówczas zamordyzmowi 
peerelowskiej władzy, domagają 
się teraz imiennego ich docenie-
nia. I to często ci, którzy spada-
li na cztery łapy albo strajki oglą-
dali z bezpiecznej odległości. To 
trochę jak z tymi, którzy podczas 
hitlerowskiej okupacji mieli wal-
czyć z najeźdźcą, choć oczywiście 
prawdziwe bohaterstwo tamtych 
lat z tym z 1968 roku było niepo-
równywalne. Czym jednak więcej 
lat upływało od wojny, tym liczba 
bohaterów wzrastała. 

Z oczywistych powodów mar-
cowe wydarzenia sprzed pięćdzie-
sięciu lat wryły się w moją pamięć 
wyjątkowo dobrze. Iskra, któ-
ra wywołała pożar, zapaliła się 
8 marca, w Dniu Kobiet. Przez 
„ludową” władzę wyjątkowo ce-
lebrowanego. Wprawdzie w Pol-
sce, w przeciwieństwie do Związ-
ku Sowieckiego, nie był to dzień 
wolny od pracy i o� cjalne świę-
to państwowe, ale nie było zakła-
du pracy, w którym by nie robio-
no okolicznościowych akademii. 
Z tej okazji paniom wręczano po 
czerwonym goździku czasem do-
łączając do tego jakieś drobne pre-
zenty z zakładowych funduszy. 
Najbardziej oczekiwane były raj-
stopy, wtedy hit niezwykle trudno 

dostępny w sklepach. Na czołów-
kach gazet i czasopism prezento-
wano zdjęcia przodowniczek pra-
cy, a wszystkim paniom składano 
życzenia.

Na początku marca mój rocz-
nik Wydz. Prawa Uniwersytetu 
Warszawskiego miał w Studium 
Wojskowym mieszczącym się 
w barakach przy Czerniakowskiej 
obowiązkowe szkolenie wojsko-
we. Przez dwa tygodnie w seme-
strze. W mundurach, od ósmej do 
czternastej. W piątkowe południe 
8 marca odbywał się na uniwer-
syteckim dziedzińcu wiec prote-
stacyjny w sprawie zdjęcia z a� sza 
Teatru Narodowego mickiewi-
czowskich „Dziadów” (spektakl 
nie przypadł do gustu sowieckiej 
ambasadzie) i wydalenia z Uni-
wersytetu dwóch studentów Mich-
nika i Szlajfera. 

Na zakończenie zajęć dowódca 
Studium pułkownik Maksymilian 
Sznepf (też żydowskiego pocho-
dzenia, notabene ojciec często po-
kazywanego w TVN-ie Ryszarda 
Sznepfa, wieloletniego ambasado-
ra w wielu krajach) zwołał zbiór-
kę i zakazał nam udziału w tym 
wiecu. Na marginesie – płk Sznepf 
wielce się „zasłużył” Sowietom 
walcząc w 1945 roku z antykomu-
nistycznym podziemiem. Dowo-
dził polskimi żołnierzami w tzw. 
obławie augustowskiej. Wspólnie 
z Armią Czerwoną i NKWD. Któ-
rą to akcję nazwano potem ma-
łym Katyniem.

Oczywiście wbrew temu zaka-
zowi pojechałem z kilkudziesię-
cioma kolegami na Uniwersytet, 
gdzie w stołówce jadałem obia-
dy, ale też gnany „wiecową” cie-

kawością. Wiec już się kończył 
i zgromadzeni rozchodzili się do 
domów. Władza jednak nie odpu-
ściła. Na teren Uniwersytetu we-
szły oddziały ZOMO i urządziły 
prawdziwą masakrę. Ja zdążyłem 
się salwować ucieczką na stołów-
kę, z okien której dokładnie było 
widać jak dziesiątki studentów 
zostały, szturmowymi pałkami 
i „z buta”, solidnie pobitych. Naj-
bardziej ucierpiały oczywiście 
dziewczyny, które z natury rzeczy 
wolniej uciekały, a wiele z nich 
wylądowało w szpitalach. Co cie-
kawe w TVP pokazuje się w ostat-
nich dniach � lmy robione przez 
UB z tamtych wydarzeń, ale z sa-
mego wejścia ZOMO i masakro-
wania studentów na dziedzińcu 
UW � lmów nie ma. W mojej pa-
mięci taki � lm zarejestrował się 
jednak dokładnie.

Bestialskie potraktowanie szcze-
gólnie studentek, na ironię w Dniu 
Kobiet, było iskrą, która szybko 
rozlała się na inne uczelnie (ale 
nie wszystkie) i ośrodki akademic-
kie. Rozpoczęły się represje z ka-
rami więzienia, powoływaniem 
do wojska i wywalaniem z uczel-
ni. To historia, o której trzeba pa-
miętać. Za to dziś, w Dniu Kobiet 
A.D. 2018 ma się odbyć w Warsza-
wie kolejna „manifa”. „Postępowe 
panie”, wśród nich wiele emerytek, 
będą domagać się aborcji na ży-
czenie, powszechnie dostępnej pi-
gułki „dzień po” i innych tego typu 
wynalazków. ZOMO już od daw-
na nie istnieje, władza też całkiem 
inna, więc swoje wynaturzenia bez 
problemu zaprezentują publicznie, 
co skwapliwie pokażą TVN i Pol-
sat. 
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edukacja�|�Wojewódzkie�konkursy�przedmiotowe

Sukcesy naszych gimnazjalistów 
w matematyce i fizyce
Finałowy etap Wojewódzkiego Konkursu Przedmiotowego z Matematyki miał 
miejsce 16 lutego. Z sukcesu może się cieszyć Pijarskie Gimnazjum w Łowiczu,  
bo wśród 80 uczniów, którzy dotarli do najwyższego etapu konkursu, miało  
3 reprezentantów. Dwaj z nich równie daleko dotarli w wojewódzkim konkursie 
przedmiotowym z fizyki, rozegranym 19 lutego. We wspomnianym konkursie z 
matematyki znakomicie wypadła również Izabela Andrzejczyk  
z SP nr 7 w Łowiczu, zdobywając 90% punktów, a także uczniowie Lidia Trzeciak
z Gimnazjum Miejskiego w Głownie i Maciej Szulczewski z gimnazjum w Strykowie.

Dla michała Sobczaka  
z gimnazjum pijarskiego przed-
mioty ścisłe są równie ciekawe 
jak i humanistyczne, stąd brał 
udział w finałach trzech woje-
wódzkich konkursów przedmio-
towych – z matematyki, fizyki  
i historii. Najdłużej trwa jego 
zainteresowanie matematyką,  
w której sukcesy odnosił jeszcze  
w szkole podstawowej. Z kolei 
fizyka – jak mówi sam Michał 
– ściśle się z nią łączy. Historia 
zafascynowała go stosunkowo 
późno, bo dopiero w gimnazjum, 
ale szybko okazała się kolejną 
jego mocną stroną – w klasie II 
gimnazjum brał już udział w kon-
kursie przedmiotowym, a teraz – 
w III klasie – dotarł do finału. W 
finale konkursu z matematyki 
zdobył 93,33 pkt., z fizyki – 80%. 

Jego szkolny kolega marcin 
Gołębiewski również należy do 
potrójnych finalistów konkursów 
przedmiotowych, oprócz mate-
matyki (76,67 pkt. w finale) i fi-
zyki (75 pkt.) dostał się również 
do finału z języka angielskiego.  
W konkursach bierze udział, bo 
lubi wyzwania i chce sprawdzić 
jak jego umiejętności i wiedza wy-
padają na tle uczniów innych szkół  
w województwie. Jego największą 
pasją jest astronomia. Czyta publi-
kacje naukowe i popularno-nauko-
we, wiele z nich po angielsku.

W finale konkursu z matematy-
ki brał udział jeszcze jeden uczeń 
Pijarskiego Gimnazjum w Łowi-
czu – Szymon Jankowski, który 
zdobył 43,33 pkt.    

izabela Andrzejczyk z klasy 
III gimnazjalnej w Szkole Podsta-
wowej nr 7 w Łowiczu uzyskała 
90% pkt. w konkursie z matema-
tyki. Wszechstronnie uzdolnio-
na uczennica jest niepełnospraw-
na ruchowo. Wysiłek, zwłaszcza 
fizyczny, jaki musiała włożyć  
w przygotowania do konkursu, na 
pewno był duży. 

Grzegorz Janocha, który uczy 
Izabelę matematyki od 3 lat, po-
wiedział, że nie można rozróżniać 
czy dane dziecko jest zdrowe czy 
nie, bo każde musi włożyć tyle 
samo wkładu i bardzo dużo pra-
cować, aby w konkursie odnieść 
sukces. Same zdolności na pewno 
do tego nie wystarczą. 

– Wiem, że Iza matematykę 
bardzo lubi, ponieważ wielokrot-
nie to powtarzała. Zresztą – na-
wet ten czas, który poświeciła na 
przygotowania do konkursu – też 
to pokazuje. To był wielki wysiłek 
fizyczny i umysłowy – mówi na-
uczyciel. 

Pytany o cechy Izy (niestety nie 
udało się nam z nastolatką poroz-
mawiać, ponieważ się rozchoro-
wała) podkreśla, że uczennica jest 
wzorem wszystkich matematycz-
nych „cnót”: ma wielkie zdolności 
matematyczne, jest systematycz-
na, konsekwentna i dociekliwa. 
Grzegorz Janocha jest przekonany 
o tym, że ma wszelkie predyspo-
zycje do tego, aby zostać naukow-
cem. 

W Iza szkole jest też znana  
z tego, że szybko i sprawnie ukła-
da kostkę Rubika. 

Karina owczarek, uczenni-
ca trzeciej klasy gimnazjalnej ze 
szkoły w Kiernozi w finale etapu 
wojewódzkiego konkursu przed-
miotowego z matematyki dla gim-
nazjalistów zdobyła 50% punktów 
możliwych do zdobycia. – Jestem 
zadowolona ze swojego wyniku. 
Najbardziej lubię algebrę i wszel-
kiego rodzaju obliczenia, nieco 
mniej geometrię, wydaje mi się 
trochę trudniejsza – powiedziała 
w rozmowie z Nowym Łowicza-
ninem. 

Oprócz matematyki uczennica 
lubi czytać oraz chętnie uczestni-
czy w organizowanych w szkole 
akademiach czy innego rodzaju 
występach. Opowiada, że podczas 
konkursu na szczeblu wojewódz-

kim w Łodzi była na początku tro-
chę zestresowana, ale trema szyb-
ko przeszła, bo pierwsze zadania 
w arkuszu okazały się dla niej 
łatwe. Późniejsze zadania były 
związane m.in. z geometrią, więc 
było trudniej. – Najważniejsze, 
że próbowałam je rozwiązywać  
i w części się udało, nawet jeśli 
nie było to w programie szkol-
nym – opowiada. 

Do konkursu przygotowywa-
ła się pod okiem nauczycielki 
matematyki Ewy Sosnowskiej. 
– Zawsze była ciekawa nowych 
zadań, zawsze jej się chciało – 
wyraziła opinię o swojej pod-
opiecznej nauczycielka. Przed 
samym konkursem postanowiła 
jednak na rozwiązywanie zadań 
z matematyki poświęcić część zi-
mowych ferii. – Materiał był bar-
dzo szeroki, więc przydały się 
dodatkowe godziny ćwiczeń – 
opowiada uczennica. 

Lidia trzeciak, uczenni-
ca Gimnazjum Miejskiego  
w Głownie, szykowała się do startu  
w konkursie przez trzy lata nauki 
w gimnazjum. Zależało jej na uzy-
skaniu jak najlepszego wyniku, 
gdyż uczestnictwo w konkursach 

przedmiotowych jest premiowane 
przy rekrutacji do szkół średnich. 
Najbliższa jej sercu była właśnie 
matematyka. Pasją do niej zarazi-
li ją jeszcze nauczyciele w Szko-
le Podstawowej nr 34 im. Leona 
Kruczkowskiego w Łodzi, której 
jest absolwentką.  

Już w Gimnazjum Miejskim 
w przygotowaniach pomagała jej 
nauczycielka matematyki Elżbie-
ta Ćwiklińska. W ostatnim etapie 
przygotowań poświęcała mate-
matyce kilka godzin dziennie. – 
Trochę obawiałam się zadań tek-
stowych, bo czasami trudno jest 
wyłapać, o co chodzi osobie ukła-
dającej dane zadanie – przyznaje 
Lidia. – Myślę, że nie było mniej 
w stanie nic zaskoczyć, bo bar-
dzo długo się przygotowywałam. 
Trzeba było naprawdę siedzieć 
kilka godzin dziennie już przed 
samym tym etapem. No, i były to 
trzy lata ciężkiej nauki.

Długa i ciężka praca przynio-
sła efekty. Lidia uzyskała bardzo 
dobry rezultat, bo na olimpiadzie 
udało się jej zgromadzić 80% 
możliwych punktów. 

Lidia chciałaby po gimnazjum 
iść do klasy o profilu matematycz-
no-fizycznym. Swoją przyszłość 
po szkole średniej wiąże z mate-
matyką, fizyką lub informatyką na 
Politechnice Łódzkiej. Na wybór 
zawodu jeszcze za wcześnie, ale 
myślała o zostaniu programistą. 

Poza szkołą Lidia Trzeciak in-
teresuje się muzyką. Chciałaby 
pójść do szkoły muzycznej lub po 
prostu nauczyć się gry na jakimś 
instrumencie. 

Mieszkający w Tymiance pod 
Strykowem drugoklasista maciej 
Szulczewski zgromadził podczas 
ostatecznej konkursowej rozgryw-
ki 66% możliwych do zdobycia 
punktów, co traktuje jako trampo-
linę do lepszego wyniku w przy-
szłym roku. Matematyka i nauki 
ścisłe to dziedziny wiedzy, z któ-
rymi przyjaźni się od dawna. Jego 
ulubionym działem matematyki 
jest teoria liczb, ale inne zagad-
nienia królowej nauk nie są mu 
również obojętne. Mimo, że jest 
dopiero w drugiej klasie, zdążył 
już opanować materiał klasy trze-
ciej. 

Do konkursu przygotowy-
wał się pod kierunkiem nauczy-
cielki Ewy Kielak. Ostatnie dwa 
miesiące przed finałem okre-
śla jako szczególnie intensyw-
ne. Osiągnięty wynik już teraz 
powiększył jego pulę punktów 
w rekrutacji do szkół ponadgim-
nazjalnych. Na pewno wybierze 
placówkę, która da mu możliwość 
kontynuacji nauki ukierunkowa-
nej na matematykę i fizykę, choć 
nie ukrywa, że jest jeszcze jeden 
przedmiot, który dobrze wchodzi 
mu go głowy – biologia. Maciej 
na tę chwilę widzi się jednak bar-
dziej w zawodach dla tzw. umy-
słów ścisłych.  tm, mak, mwk, lsj, kl

edukacja�|�Konkurs�z�języka�rosyjskiego

Karolina marzy o wycieczce do Rosji
Karolina Kruk z Pijarskiego 

Gimnazjum w Łowiczu zosta-
ła laureatką wojewódzkiego kon-
kursu przedmiotowego z języka 
rosyjskiego z wynikiem 31,5 pkt. 
(92,65%), co było szóstym wyni-
kiem.

Finał rozegrano 23 lutego w 
XII Liceum Ogólnokształcącym 
w Łodzi. Do tego etapu konkur-
su zakwalifikowało się tylko 9 
uczniów z całego województwa, 
w tym kilkoro mających swoje ko-
rzenie za wschodnią granicą Pol-
ski.

Karolina zetknęła się z języ-
kiem rosyjskim w pierwszej kla-

sie gimnazjum, a obecnie jest  
w trzeciej. Można wiec powie-
dzieć, że uczy się go od niedaw-

na, ale intensywnie – zwłaszcza 
w tym roku szkolnym, pod kątem 
konkursu. Jej nauczycielką jest Jo-
anna Kucharek.

Jak mówi sama Karolina – fa-
scynuje ją język, ale także Rosja 
jako kraj, z jego kulturą, historią  
i geografią. Wyjazd do Rosji i po-
rozmawianie z jej mieszkańcami 
to jedno z jej marzeń, które – jak 
mówi – na pewno zrealizuje. 

Bardzo liczyła na to, że pod-
czas ustnej części konkursu będzie 
mogła coś po rosyjsku zaśpiewać, 
bo śpiew też jest jej pasją, nieste-
ty zadane pytania nie stworzyły ku 
temu okazji.     tm

Karolina Kruk

Lidia trzeciak

maciej Szulczewski

trzej uczestnicy finału konkursu z matematyki, reprezentujący�
Pijarskie�Gimnazjum�(od�lewej�–�Marcin�Gołębiewski,�Szymon�Jankowski�
i�Michał�Sobczak)�wraz�z�nauczycielkami�przedmiotu�–�Katarzyną�
Sumińską�i�Anną�Wojtasiak.�
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Łowicz |�Aktywnie�i�patriotycznie�

Pobiegli Tropem Wilczym 
Około 180 zawodników 
pobiegło w sobotę, 
3 marca, na dwóch 
dystansach Biegu 
Tropem Wilczym 
– upamiętniającego 
Żołnierzy Wyklętych. 

W tym roku biegacze mieli do 
wyboru dwa dystanse, o długo-
ści 1963 m i 5 kilometrów. Dłu-
gość krótszego biegu była nawią-
zaniem do roku, w którym poległ 
w boju ostatni żołnierz podziemia 
antykomunistycznego Józef Fran-
czak ps. „Lalek”.

Ilość zawodników w obu bie-
gach rozłożyła się mniej więcej 
po równo, a ich start odbywał się 
spod charakterystycznego murala, 
upamiętniającego Niezłomnych. 
Krótszy dystans wystartował  
o godz. 12.00 (dłuższy – 15 minut 
później), a jego trasa prowadziła 
wzdłuż ul. Starorzecze, przez park 
Błonie, skąd wałem biegacze wró-
cili na parking za ratuszem. Bar-
dziej wymagająca była trasa biegu 
na dystansie 5 km, w którym za-
wodnicy pobiegli przez park Bło-
nie i dalej, wzdłuż Bzury, do uj-
ścia rzeki Bobrówki, a następnie 
powrócili tą samą trasą na metę. 
Atrakcją dłuższej trasy było prze-
biegnięcie przez ruiny zamku pry-
masowskiego. 

Przed biegiem uczczono mi-
nutą ciszy pamięć zmarłego kil-

ka miesięcy temu zawodnika ŁAS 
Kamila Zabosta, który zeszłorocz-
nej edycji biegu zajął 3. miejsce. 

Liczna grupa  
Fan Clubu Widzewa 
W naszym mieście za organiza-

cję biegu odpowiada Stowarzysze-
nie Tradycja i Pamięć z Łowicza, 
którego przedstawiciel Krzysztof 
Igielski powiedział nam, że naj-
bardziej cieszy go duża frekwen-
cja imprezy oraz to, że w biegach 
brały udział całe rodziny oraz licz-
ne reprezentacje m.in. łowickiego 
Fan Clubu Widzewa i Stowarzy-
szenia Historycznego 10 PP – ci 
ostatni pobiegli z psem. 

W tym roku na starcie Biegu 
Tropem Wilczym stawiło się bli-
sko 30 osób reprezentujących ło-
wicki Fan Club Widzewa. Razem 

z nimi byli chłopaki z Domanie-
wic, sympatyzujący z łódzkim 
klubem. – Przed Biegiem robi-
my zdjęcie z transparentem przy-
gotowanym specjalnie na tą oka-
zję, a następnie udajemy się, wraz  
z pozostałymi uczestnikami, pod 
graffiti upamiętniające Żołnierzy 
Wyklętych, które powstało dzięki 
funduszom z naszego Fan Clubu 
kilka lat temu – mówią o swoim 

udziale w biegu członkowie ło-
wickiego Fan Clubu Widzewa. 
– Na starcie obecni byli głównie 
młodzi fani Widzewa z Łowicza. 
W Biegu na 1963 m jako drugi do-
biegł nasz kolega z Domaniewic  
– dodają. 

Najszybsi na mecie 
W Biegu Tropem Wilczym 

bardziej niż wynik liczyła się pa-
mięć, ale organizatorzy docenili 
najszybszych na mecie. W biegu 
na 5 kilometrów zwyciężył z cza-
sem 17 min. i 33 sek. Mikołaj Boj-
ko z Natolina Kiernoskiego, któ-
ry na co dzień biega nawet po 18 
kilometrów. – Chęć rywalizacji 
zwyciężyła – mówi nam o swojej 
motywacji do udziału w biegu. 

Na krótszym dystansie najszyb-
si byli: wśród mężczyzn Michał 
Sobczak, a wśród kobiet Alek-

sandra Nowak. Wyróżniono także 
najmłodszych uczestników biegu, 
którymi byli Marysia Wróblewska 
i Antoni Wolski, a także najstar-
szych biegaczy, którymi okaza-
li się Zofia Wielemborek i Jacek 
Rembowski – oboje reprezento-
wali stowarzyszenie Starzyńskie-
go Biega. 

Najważniejsza  
jest pamięć 
– Kiedyś oni (przyp. Żołnierze 

Niezłomni – przyp. red.) prze-
lali za nas krew, dzisiaj my mo-
żemy jedynie pot – powiedziała 
nam Renata Janeczek z Klewko-
wa, która na starcie biegu na 5 
kilometrów stawiła się z synem 
Piotrem. – Trzeba tu być, bez hi-
storii nas nie ma – przekonywali  
w rozmowie z nami. Mama i syn 
biegają wspólnie, gdy tylko Piotr 
wraca ze studiów z Warszawy. 
Wybór dłuższego dystansu był 
dla nich oczywisty, bo, jak żar-
tował syn Piotr, na krótszy bieg 
nie opłacałoby się ubierać stroju 
sportowego. 

Także Magdalena Kucharek  
z Łowicza zdecydował się pobiec 
na 5 kilometrów. – Bardzo się cie-
szę, że ten dystans jest organizo-
wany, w tamtym roku go nie było 
– wspomina pierwszą edycję Bie-
gu Tropem Wilczym. Dodaje, że 
dodatkową atrakcją jest malowni-
cza sceneria biegu, który prowadzi 
wzdłuż Bzury i przez ruiny zamku 
prymasowskiego. Te okolice są jej 
dobrze znane, bo sama często tam 
trenuje. 

Każdy uczestnik otrzymywał 
pakiet startowy, w którym były 
m.in. koszulka i materiały infor-
macyjne o działalności polskiego 
podziemia antykomunistycznego 
po 1945 roku. Na mecie każdy za-
wodnik był dekorowany okazjo-
nalnym medalem, zaś następnie 
mógł udać się na zupę do restaura-
cji Polonia na Starym Rynku. 

Podobne Biegi Tropem Wil-
czym odbyły się w wielu miastach 
w Polsce i za granicą. Towarzyszą 
one obchodom przypadającego  
1 marca Narodowego Dnia Pa-
mięci „Żołnierzy Wyklętych”.  aa 

REKLAMA

Łowicz�|�Złożyli�kwiaty,�zapalili�znicze

Uczczono Żołnierzy Niezłomnych
1 marca, z okazji Narodowego Dnia Pamięci Żołnierzy 
Wyklętych, na budynkach szkół i przedszkoli  
w Łowiczu można było zobaczyć powiewające  
biało-czerwone flagi. Rano władze miasta złożyły 
kwiaty i zapaliły znicze pod pomnikami i tablicami.

Około godz. 8.00 burmistrz 
Łowicza Krzysztof Kaliński, 
wspólnie z wiceburmistrzem Bo-
gusławem Bończakiem i prze-
wodniczącym Rady Miejskiej Mi-
chałem Trzoską, złożyli kwiaty  
i zapalili znicze pod pomnikiem 
Synów Ziemi Łowickiej, mura-
lem upamiętniającym żołnierzy 
niezłomnych przy ul. Starorzecze  
i pod tablicami na budynku daw-
nego więzienia ZNKWD i UB 
przy ul. Kurkowej, z którego 8 
marca 1945 r. członkowie łowic-

kich Szarych Szeregów odbili ko-
legę Zbigniewa Fereta ps. Cyfra. 

Kwiaty złożyli także – od-
rębnie – radni miejscy z Prawa 
i Sprawiedliwości Michał Trzo-
ska i Jakub Wolski. Ten drugi  
w komentarzu do obchodów 
Dnia Żołnierzy Wyklętych od-
niósł się pozytywnie do zastą-
pienia przez wojewodę łódzkie-
go nazwy ulicy 17 Stycznia na os. 
Górki nazwą Żołnierzy Niezłom-
nych. Jak zaznaczył, ich ofiara 
stała się w sposób spontaniczny 

jednym z kluczowych elementów 
spajających wspólnotę narodową. 
Symbolizują oni polskiego du-
cha, którego nie można złamać.

Mimo wywieszenia flag z na-
rodowym barwami na szkołach, 
w większości z nich nie odbyły 
się uroczystości poświęcone bo-
haterom święta. Burmistrz Łowi-
cza powiedział nam, że zgodnie  
z wolą nieżyjącego uczestnika ak-
cji na więzienie NKWD ks. Stefa-
na Wysockiego, obchody święta 
żołnierzy wyklętych w Łowiczu 
są połączone z uroczystościami 
8 marca – wspomnianej akcji na 
więzienie – które odbędą się na ul. 
Kurkowej. Wówczas, jak co roku, 
wezmą w nich udział liczne dele-
gacje miejskich szkół, instytucji  
i organizacji społecznych.  tb

Kiedyś�oni�przelali��
za�nas�krew,�dzisiaj�my�
możemy�jedynie�pot.

Renata Janeczek 

mimo mroźnej aury, humory dopisywały�uczestnikom�biegu�Tropem�
Wilczym.�

zawodnicy wystartowali na�trasę�biegu�Tropem�Wilczym.�

Przed startem uczestnicy ustawili się do pamiątkowego zdjęcia�pod�muralem�upamiętniającym�żołnierzy�
niezłomnych.�
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zSP 4�|�Apel�upamiętniający�żołnierzy�Wyklętych�

O tych, którzy żyli prawem wilka
Podzieleni na dwie grupy 

uczniowie ZSP nr 4 w Łowiczu 
wysłuchali w czwartek, 1 marca, 
apelu z okazji Narodowego Dnia 
Pamięci Żołnierzy Wyklętych, 
który przygotowali ich rówieśnicy 
ze szkoły.

Uczniowie uczcili pamięć Żoł-
nierzy Wyklętych programem 
wierszy i piosenek patriotycznych, 
wykonanych przy akompania-
mencie akordeonu i gitary. Mocno 
wybrzmiało w nich, że w czasach 
kiedy komuniści pozbywali się 
ostatnich obrońców niepodległej 
Polski, wielu partyzantów pole-
gło z bronią w ręku, a innych wię-
ziono i poddawano okrutnym tor-
turom. Część z nich zasiadała na 
ławie oskarżonych w pokazowych 
procesach, których wynik był  
z góry przesądzony – natychmia-
stowa kara śmierci. 

Licealistki Anna Majewska  
i Martyna Kaźmierska powiedzia-
ły nam, że przygotowania do ape-
lu zbiegły się w czasie z omawia-
niem losów Żołnierzy Wyklętych 

na lekcjach historii. Obie przyzna-
ły, że poprzez udział w programie 
artystycznym chciały jeszcze le-
piej uświadomić swoim rówieśni-
kom, jak dramatyczne były losy 

partyzantów. – Nie ukrywam, że 
w pewnych momentach nawet 
łezka w oku się zakręciła i ciężko 
było śpiewać – mówi nam Anna 
Majewska. 

W scenografii pojawił się mo-
tyw wilka, który stał się symbo-
lem Żołnierzy Wyklętych. Mię-
dzy innymi Zbigniew Herbert, 
wybitny polski poeta, w swoim 
wierszu „Wilki”, poświęconym 
Żołnierzom Wyklętym pisał „Po-
nieważ żyli prawem wilka, historia 
o nich głucho milczy”. 

W czasie apelu przypomnia-
no, że pierwszy dzień marca jest 
dniem szczególnie symbolicznym 
dla żołnierzy zbrojnego podzie-
mia antykomunistycznego – tego 
dnia w 1951 roku w kazamatach 
mokotowskiego więzienia, strza-
łem w tył głowy zamordowano 
siedmiu członków IV Komendy 
Zrzeszenia „Wolność i Niezawi-
słość”. Apel przygotowali ucznio-
wie pod kierunkiem nauczycielki 
Leny Otczyk-Kosmalskiej.  aa 

Łowicz�|�ii�Lo

Kadeci awansowani
W II LO im. Mikołaja Koper-

nika w Łowiczu 28 lutego oficjal-
nie nadano awanse kadetom, czy-
li uczniom klasy o profilu obrona  
i bezpieczeństwo publiczne. Stop-
nie są dla nich wyróżnieniem za 
wyniki w nauce i godną postawę.

Po pierwszym semestrze, decy-
zją dyrektor szkoły Agnieszki Ru-
ty-Kucińskiej. awansowanych zo-
stało 41 kadetów, w tym 8 z klasy 
trzeciej, 24 kadetów z drugiej i 9 
z klasy pierwszej. Ze stopni star-
szego nadkadeta prymusa mogą 
się cieszyć: Martyna Buczyńska, 
Oliwia Dałek, Klaudia Kobierzyc-
ka i Justyna Kubiak. Na stopień 
starszego kadeta prymusa została 
awansowana Justyna Antosik.

Wręczeniu awansów co roku 
towarzyszy uroczysta oprawa. 
Obecny był cały trzyosobowy za-
rząd powiatu łowickiego a także 

komendanci bądź przedstawiciele 
wszystkich współpracujących ze 
szkołą służb mundurowych. Ka-
deci zaprezentowali przed gośćmi 
swoje najważniejsze dokonania  
i sukcesy oraz zdobyte w ciągu na-
uki w szkole umiejętności.  tm

REKLAMA

Awanse�za�wyniki�w�nauce�i�
sprawowanie�wręczają�kadetom�
starosta�Krzysztof�Figat�i�dyrektor�ii�
Lo�Agnieszka�Ruta-Kucińska.�

uczestnicy biegu tropem Wilczym w Bolimowie�ruszyli�na�trasę.

uczniowie zSP nr 4 w Łowiczu�podczas�apelu�z�okazji�narodowego�
Dnia�Pamięci�żołnierzy�Wyklętych.�

Bolimów�|�bieg�Tropem�Wilczym

Ku pamięci Żołnierzy Wyklętych
Do grona kilkuset miejscowo-

ści w Polsce i poza jej granica-
mi, w których w miniony week-
end odbyły się upamiętniające 
Żołnierzy Wyklętych biegi „Tro-
pem Wilczym”, dołączył też  
w tym roku Bolimów. W niedzie-
lę, 4 marca, na starcie biegu stanę-
ło około 100 uczestników.

Bieg otworzyli oficjalnie dyrek-
tor Gminnego Ośrodka Kultury  
w Bolimowie (ośrodek był głów-
nym organizatorem pierwszej 

edycji biegu w Bolimowie, a po-
mocy udzieliły mu także Zespół 
Szkół Ponadgimnazjalnych oraz 
Urząd Gminy) Irena Śmigiera-
-Milewska oraz sekretarz gminy 
Andrzej Czarnota. 

Biegacze pokonali trasę usytu-
owaną nad zbiornikiem wodnym 
przy autostradzie. Jej długość wy-
nosiła 1963 metry i nawiązywała 
do daty śmierci ostatniego Żoł-
nierza Wyklętego, czyli Józefa 
Franczaka ps. „Lalek”. Po dobie-

gnięciu do mety uczestnicy otrzy-
mywali specjalne medale. Mo-
gli też napić się ciepłej herbaty  
i posilić grochówką przygotowaną 
przez państwa Bodych.

W biegu „Tropem Wilczym” 
w Bolimowie uczestniczyło  
w sumie około 100 osób w róż-
nym wieku. Zgłaszały się całe 
rodziny. Najważniejsze było po-
konanie trasy i uczczenie pamię-
ci Żołnierzy Wyklętych, więc nie 
prowadzono żadnej klasyfikacji. 

Przyznano za to specjalne statu-
etki: dla najmłodszej (Oliwii Bo-
dych) i najstarszej uczestniczki 
(Lilii Cwaliny), a także dla naj-
liczniejszej rodziny (czteroosobo-
wa rodzina państwa Cwalinów). 

Organizatorzy uważają impre-
zę za udaną. Wszystko wskazu-
je na to, że pierwsza edycja biegu 
„Tropem Wilczym” nie tylko nie 
była ostatnią, ale też w przyszłości 
miałaby być ona jeszcze większa. 
– Będziemy chcieli zorganizować 
bieg po raz kolejny i rozszerzyć go 
jeszcze o dystans 5 km – mówi dy-
rektor Irena Śmigiera-Milewska. 
 kl
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Łowicz�|�Konkurs�czytelniczy�dla�szkół�podstawowych

Wiemy kto pojedzie do Rzymu
Znamy już wyniki XIV 
konkursu czytelniczego 
„Na tropie starożytnych 
tajemnic”, rozegranego 
13 lutego. Znajomość 
książek Agnieszki 
Stelmaszczyk z cyklu 
„Kroniki Archeo” 
sprawdzali w nim 
uczniowie klas IV-VI 
szkół podstawowych.

Konkursowe lektury to książki 
przygodowo-historyczne: „Tajem-
nica Klejnotu Nefertiti”, „Skarb 
Atlantów”, „Sekret Wielkiego 
Mistrza”, „Klątwa Złotego Smo-
ka” oraz „Zagadka Diamentowej 

Doliny”. W finale rywalizowało 
18 szkół, w tym zaproszone szko-
ły pijarskie z Warszawy i Katowic, 
prawo udziału w finale miało po 2 
najlepszych uczniów każdej szko-
ły, wyłonionych w pierwszym eta-
pie. Uczestnicy mieli za zadanie 
rozwiązać test wiedzy, a także na-
pisać wypracowanie. 

Prace sprawdzały, tradycyjnie 
już, dyrektor Miejskiej Bibliote-
ki w Łowicza Magdalena Pakul-
ska oraz była dyr. I LO Elżbieta 
Skoneczna. Podkreślały one, że 
przeczytanie przeszło 1000 stron 
lektur było dla uczniów sporym 
wyzwaniem, z którym jednak po-
radzili sobie dobrze. – Choć to 
książki przygodowe, wcale nie 
są łatwe – uważa Magdalena Pa-

kulska. – Ich zrozumienie wyma-
ga od uczniów ogólnej orientacji  
w historii starożytnej. Szkolną ko-
ordynator konkursu była germa-
nistka Małgorzata Rusek-Markus. 

Zwycięzcą okazał się Stanisław 
Jaworski, uczeń Publicznej Szko-
ły Podstawowej Kolegium Zakonu 
Pijarów w Warszawie, zdobywa-
jąc 70,25 pkt. Na konkurs do Ło-
wicza przyjechał już w ubiegłym 
roku, można więc powiedzieć, że 
miał przetarty szlak. Do konkur-
su przygotowywała go wicedyrek-
tor szkoły Anna Kołota i polonist-
ka Maja Piórkowska, absolwentka 
szkół pijarskich w Łowiczu. 

Nagrodą główną dla zwycięz-
cy konkursu i jego opiekuna jest 
wycieczka do Rzymu. Zwycięz-

ca w rozmowie z nami mówi, że 
to atrakcyjna nagroda. W Wiecz-
nym Mieście już był, ale – jak sam 
przyznaje – był wtedy za mały, 
żeby teraz to pamiętać. Przeczy-
tanie ponad 1000 stron zajęło mu 
około miesiąca. Najczęściej czy-
tał sam z siebie, choć w kilku mo-
mentach zmęczenia przydawała 
mu się motywacja ze strony ro-
dziców. Lubi fantastykę, a szerzej 
– wszystkie książki, w których jest 
dużo akcji.

Ubiegłoroczna zwyciężczy-
ni konkursu tym razem zajęła II 
miejsce – mowa o Agacie Kłosiń-
skiej ze Szkoły Podstawowej nr 7 
w Łowiczu. Do obrony tytułu naj-
lepszej zabrakło bardzo niewiele, 
bo tylko 1 punktu. Nagrodą rze-

czową za II miejsce był przenośny 
power bank. Trzecie miejsce zajęła 
Małgorzata Tybuś ze Szkoły Pod-
stawowej w Mysłakowie. Komi-
sja przyznała też dwa wyróżnienia  
– dla Wiolety Lipińskiej ze Szko-
ły Podstawowej w Seligowie oraz 
Julii Grabowicz ze Szkoły Podsta-
wowej w Domaniewicach za wy-
niki powyżej 60 pkt. Uczniowie 

nagrodzeni i wyróżnieni otrzyma-
li dyplomy oraz książki.

Dyrektor szkół pijarskich Prze-
mysław Jabłoński zapowiedział, 
że pomimo reformy oświaty, kon-
kurs dla klas IV-VI prawdopo-
dobnie będzie kontynuowany, na-
tomiast uczniowie klas VII-VIII 
będą mogli startować w odrębnym 
konkursie.   tm

Rzut oKiem |�DZiEń�MYśLi�bRATERSKiEJ�W�„PEŁni”
Harcerze z 1. Szczepu Pełnia,�
działającego�w�ZHP�Łowicz,��
spotkało�się�23�lutego�w�szkole��
przy�ul.�ułańskiej,�by�świętować��
przypadający�dzień�wcześniej��
Dzień�Myśli�braterskiej.�Po�krótkim�
apelu,�podczas�którego�wręczone�
zostały�sznury�zastępowym��
i�podzastępowym,�zaczęło�się�
świeczowisko.�Przy�nim�gawędy�
wygłosili�dh�Tomasz�Fudała��
i�pierwszy�komendant�szczepu�
Tomasz�Stefaniak.�W�dalszej�części�
wszyscy,�przy�dziękach�gitar,�
zaśpiewali�„Harcerskie�ideały”��
i�odbyły�się�prezentacje�drużyn.�mwk

Łowicz�|�Kiedy�biblioteka�na�Zduńskiej?

Opóźnia się otwarcie filii bibliotecznej
Dopiero w połowie marca moż-

na spodziewać się uruchomie-
nia filii dla dorosłych Biblioteki 
Miejskiej im. A. K. Cebrowskiego  
w pomieszczeniu na parterze  
w kamienicy przy ul. Zduńskiej 8 
w Łowiczu. 

Otwarcie filii opóźnia się, po-
nieważ część pracowników biblio-
teki przebywa na zwolnieniach le-
karskich. – Rozłożyła nas grypa, 
połowa obsady biblioteki jest cho-
ra, a przenoszeniem i układaniem 
księgozbioru powinni zająć się fa-

chowcy – uważa dyrektor biblio-
teki Magdalena Pakulska. Grypą 
lub chorobami grypopodobnymi 
pracowników biblioteki mogli za-
razić np. czytelnicy. – Bywa tak, 
że po wizycie u lekarza czytelnicy 
skręcali do biblioteki wypożyczyć 
książkę na czas choroby – usłysze-
liśmy w bibliotece. Zapewniono 
nas od razu jednak, że biblioteka-
rze nie mają pretensji do czytelni-
ków. – Taka praca – mówią. 

Pomieszczenia przy ul. Zduń-
skiej 8 zostały wyremontowane 

przez Zakład Remontowo-Bu-
dowlany Henryka Szewczyka 
oraz pracowników ZGM. Wcze-
śniej strop naprawiali pracowni-
cy łowickiej Budry Rafała Wa-
cha. Remont kosztował, łącznie  
z wyposażeniem biblioteki w me-
ble, ok. 70 tys. zł. Przypomnijmy, 
że do niedawna filia biblioteki 
mieściła się w budynku Łowic-
kiego Ośrodka Kultury przy ul. 
Podrzecznej. Pomieszczenie to 
zostało zaadaptowane na nową, 
kameralną salę kinową.  mak 

troje najlepszych uczniów tegorocznego konkursu czytelniczego�
dla�szkół�podstawowych.
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Łowicz�|�Program�Erasmus+�w�Pijarskim�Lo

Goście z południowej części Europy 
przyjechali do mroźnego Łowicza
Od ubiegłej środy do niedzieli w Polsce przebywali 
uczniowie i ich opiekunowie ze szkół, które wraz  
z Pijarskim LO w Łowiczu realizują projekt wymian 
międzynarodowych w ramach programu Erasmus+. 
Goście przyjechali z Rumunii, Bułgarii i Włoch.

Szkoły współpracujące z Pijar-
skim LO znajdują się w miejsco-
wościach Kazanlaku (Bułgaria), 
Patarlagele (Rumunia) i Fiumi-
cino (Włochy). Z każdej z nich 
przybyło po 6 uczniów i po 2 
opiekunów. Z łowickiej placów-
ki bezpośrednio zaangażowanych  
w projekt jest 18 uczniów.

Wszyscy goście przybyli z po-
łudnia Europy, więc trudno się 
dziwić, że byli pod wrażeniem pa-
nującej u nas temperatury – tra-
fili akurat na największe mrozy,  
o czym wspomniał w zasadzie 
każdy z naszych rozmówców.

– Dobrze, że przynajmniej we 
wszystkich budynkach jest bardzo 
ciepło – ze śmiechem stwierdziły 
Włoszki: Deniz Gulen, Sara Da-
nese, Chiara Cruciani i Beatrice di 
Marziantonio. Podkreślały też, że 

Łowicz, mimo zimy, jest miastem 
niezwykle kolorowym, z dużą ilo-
ścią roślin, co bardzo im się po-
doba. Były też pod wrażeniem 
świetnej organizacji  ich pobytu  
w Łowiczu.

Czwartek, czyli pierwszy dzień 
po przyjeździe, rozpoczął się od 
prezentacji multimedialnych,  
w których każda z grup prezento-
wała swój kraj, region oraz szkołę. 
Było też wspólne śpiewanie piose-
nek i karaoke. Zajęć artystycznych 
było w czasie całej wizyty dużo 
więcej.

Przypomnijmy, że  tytuł pro-
jektu brzmi „Crossing borders 
with modern media and drama”. 
Jak wyjaśniają jego koordynator-
ki z ramienia łowickich szkół pi-
jarskich, czyli nauczycielki języka 
angielskiego Agnieszka Bochniak 

i Emilia Wolska – chodzi o poka-
zanie, że nowoczesne technologie, 
zwłaszcza internet, mogą zbliżać 
ludzi i pomagać im w realizowa-
niu swoich pasji, w tym przypad-
ku akurat scenicznych.

Najlepszym sprawdzianem 
tego była wystawiona w piątek 
rano na szkolnej scenie insceni-

zacja „Kupca Weneckiego” Szek-
spira, poprzedzona (dzień wcze-
śniej) warsztatami z Karolem 
Matuszakiem, studentem szkoły 
aktorskiej w Kopenhadze, który 
jest absolwentem łowickiej szko-
ły pijarskiej. Największa trudność  
w przygotowaniach polegała na 
tym, że tworzące go grupy z czte-

rech państw dopiero w Łowiczu 
spotkały się wspólnie – i tylko na 
jednej próbie. Wcześniej pracowa-
li nad przedstawieniem, porozu-
miewając się przez internet. 

Trzeba przyznać, że mimo kil-
ku niewielkich pomyłek w tek-
ście, wypadło bardzo dobrze 
– uczniowie na scenie zaprezen-
towali się jak doskonale zgrana 
i zorganizowana grupa, to samo 
można powiedzieć o towarzyszą-
cym im chórku. Cały spektakl był 
w głównym języku projektu, czy-
li po angielsku. Wykorzystano ko-
stiumy z zasobów szkół pijarskich 
w Łowiczu. Warto też wspomnieć 
o ciekawym plakacie zapowiada-
jącym spektakl, autorstwa Wero-
niki Malliou (z I klasy Pijarskie-
go LO). 

Zagraniczni goście zwiedza-
li także Łowicz i okolice, wzięli 
na przykład udział w warsztatach 
garncarskich w Bolimowie. Od-
wiedzili Żelazową Wolę i War-
szawę. Uczniowie nocowali w do-
mach swoich polskich kolegów 
projektu.

– Od razu pokochałam Polskę, 
ludzi i kuchnię! – powiedziała 
Evelynne Zait z Rumunii. – Rodzi-
na, u której mieszkałam rozpiesz-
czała mnie bardziej niż to mam na 
co dzień w domu. Zdaniem Eve-
lynne najlepszym przysmakiem, 
jakim poczęstowano ją w Polsce 
była... pomidorówka.

– Bardzo smakowały mi po-
trawy waszej kuchni, choć wciąż 
nie potrafię wymówić ich nazw 
– mówił z kolei Aleksander Ruże-
now, uczestnik projektu z Bułga-
rii. – Najbardziej zdziwiło mnie, 
że zdrobnienie mojego imienia to 
w Polsce „Olek” zamiast naszego 
„Sasza”, ale też brzmi miło.

– Zaskoczył nas także budynek 
tej szkoły, taki wielki, z tyloma 
korytarzami, piętrami i schodami,  
w którym można się pogubić, bo 
budynek naszej szkoły jest w po-
równaniu z nim malutki – mówi 
jego kolega Teodosi Tsanew.

Wizyta w Łowiczu była pierw-
szą w ramach projektu wymianą  
z udziałem uczniów (wcześniej,  
w październiku, spotkali się w Ło-
wiczu sami nauczyciele). Kolejne 
spotkania zaplanowane są na paź-
dziernik – w Patarlagele, styczeń 
przyszłego roku – w Kazanlaku 
oraz kwiecień – w Fiumicino. Na-
uczycielki ze szkół pijarskich pla-
nują już kolejny projekt, również 
w ramach programu Erasmus+, 
który będzie realizowany równo-
legle z tym już trwającym.     tm

i Lo |�Sukces�w�konkursie�Piosenki�niemieckojęzycznej�

Niemiecki znają śpiewająco
Już po raz siódmy Polskie Sto-

warzyszenie Nauczycieli Języka 
Niemieckiego zorganizowało 23 
lutego w Łodzi Konkurs Piosen-
ki Niemieckojęzycznej „Śpiewać 
każdy może i to po niemiecku”. 
Po raz kolejny z sukcesami za-
prezentowali się w nim uczniowie  
I LO w Łowiczu. 

II miejsce z piosenką „Sommer 
in Schweden” znaną z wykona-
nia Revolverheld zajęły uczenni-
ce kl. 1 Julia Fijałkowska i Nata-
lia Kubel, którym akompaniowała 

na skrzypcach Patrycja Jakubiak. 
Licealistki powiedziały nam, że 
piosenka jest wspomnieniem lata 
spędzonego w Szwecji, ogniska 
rozpalonego na plaży i śpiewania 
piosenek z lat 70-tych. Dziewczy-
ny postanowiły kontynuować po-
mysł, by wykonywany w oryginal-
ne z akompaniamentem orkiestry 
utwór zaaranżować z wykorzysta-
niem instrumentów, co zostało do-
cenione przez jury. 

Julia i Natalia są zgodne, co do 
tego, że ciekawy efekt artystyczny 

udało się uzyskać dzięki partiom 
wykonywanym przez Patrycję 
na skrzypcach, przez cały utwór 
na gitarze grała dodatkowo Julia. 
Dziewczyny nie spodziewały się 
tak wysokiego miejsca, ale cieszą 
się że efekt ich pracy i pomysł na 
wykorzystanie „żywego akompa-
niamentu” zostały docenione. 

W tym samym konkursie wy-
różnienie otrzymała Bogusła-
wa Maciągowska za wykonanie 
piosenki „Das Leben ist schön”. 
Podczas konkursu wystąpili też 

z piosenką „Nummer 1” Monika 
Brytkowska, Oliwia Jankowska, 
Sara Traczyk i towarzyszący im 
wokalnie i akompaniujący na ka-
chonie (skrzynka perkusyjna) Jan 
Dałek, ale nie udało im się zdobyć 
nagrody. W konkursie oceniane są 
nie tylko oryginalność i aranżacje 
utworów, ale też stopień opano-
wania języka niemieckiego oraz 
walory artystyczne występu. War-
stwę językową uczennice szlifo-
wały pod kierunkiem germanistki 
Moniki Kleczyńskiej. 

Julia i Natalia przyznały, że od-
kąd rozpoczęły naukę w I LO za 
sprawą „sorki” bardziej polubiły 
język niemiecki.  aa 

Patrycja Jakubiak, Julia Fijałkowska i Natalia Kubel zajęły�ii�miejsce�
w�Konkursie�Piosenki�niemieckojęzycznej.�

Po przedstawieniu „Kupca Weneckiego”�uczniowie�jeszcze�długo�
robili�sobie�pamiątkowe�zdjęcia�w�wykorzystanych�kostiumach.�
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muzeum w Łowiczu�|�W�programie�znane�motywy�filmowe�

Panie wystąpią dla pań 
W sobotę, 10 marca,  
o godz. 17.00, w Muzeum 
w Łowiczu, w ramach 
cyklu „Burmistrz miasta 
zaprasza”, będzie można 
wysłuchać koncertu  
z okazji Dnia Kobiet. 
Najbardziej znane tematy 
filmowe zagra zespół 
żeński Apertus Quartet.

To istniejący od 2007 roku 
kwartet smyczkowy, który powstał 
z inicjatywy absolwentek Akade-
mii Muzycznej w Łodzi, artystek 
Orkiestry Symfonicznej Filhar-
monii Łódzkiej im. Artura Rubin-
steina. Zaprezentowany przez nie 
koncert „Muzyka Ziemi Obieca-
nej” zawiera najbardziej znane 
motywy muzyczne łódzkich kom-
pozytorów oraz melodie z pol-
skich filmów kręconych w Łodzi. 

W programie koncertu znajdą 
się takie utwory jak walc z „Zie-
mi Obiecanej” Wojciecha Kilara, 
tematy z filmu „Vabank” Henry-
ka Kuźniaka, ballada z serialu „07 

zgłoś się” Włodzimierza Korcza, 
temat z filmu „Kariera Nikodema 
Dyzmy” Piotra Marczewskiego  
i wiele innych. 

Apertus Quartet występuje  
w składzie: Marta Kalińska-Stra-
sińska (I skrzypce), Paulina Wiel-
gosińska (II skrzypce), Małgorza-
ta Sowierka-Chmiel (altówka), 
Maria Katarzyna Filipiak (wio-
lonczela). 

Kwartet może pochwalić się 
licznymi występami na festiwa-
lach w kraju i za granicą, współ-
pracą z cenionymi solistami, jak 
też nagraną z saksofonistą jazzo-
wym Andrzejem Olejniczakiem 
płytą „Different Choice” i nagra-
niami muzyki do filmów, m.in. 
„Żyć nie umierać” Macieja Miga-
sa (2015) i „Beyond Words” Ur-
szuli Antoniak (2016).  aa 

żYCZEniA�SPonSoRoWAnE

Podczas spotkania KGW w złakowie Kościelnym delegacja�druhów�złożyła�paniom�wizytę�i�każdej�z�nich�
wręczyła�po�tulipanie.�

Kwartet smyczkowy Apertus Quartet wystąpi�z�okazji�Dnia�Kobiet��
w�Muzuem�w�Łowiczu.�

Gmina zduny�|�Dzień�Kobiet�w�Złakowie�Kościelnym

Pamiętali o paniach
Około 40 pań, członkiń Koła Gospodyń  
Wiejskich w Złakowie Kościelnym, spotkało się  
w sobotę, 3 marca, w sali miejscowej  
remizy OSP, aby świętować Dzień Kobiet.  
Druhowie zgotowali paniom miłą niespodziankę. 

Coroczne spotkanie KGW  
w Złakowie Kościelnym z okazji 
święta kobiet ma charakter bar-
dziej towarzyski niż biesiadny, po-
nieważ przypada w okresie Wiel-
kiego Postu. Przewodnicząca koła 
Jolanta Dubiel powiedziała nam, 
że za każdym razem inny komitet 

organizacyjny jest odpowiedzial-
ny za przygotowania, a o tym, któ-
re panie w nim są, decyduje kolej-
ność numerów domów. 

Podczas spotkania delega-
cja druhów złożyła paniom wi-
zytę i każdej z nich wręczyła po 
tulipanie. Panie odwdzięczyły 

się smacznym poczęstunkiem.  
– Mamy naprawdę dobrą współ-
pracę z naszą strażą – pochwaliła 
druhów Jolanta Dubiel. 

Organizatorem spotkania jest 
KGW, ale miejscowa straż dofi-
nansowuje zakup prezentów dla 
kobiet. Komitet organizacyjny do 
ostatniej chwili utrzymywał w ta-
jemnicy co jest w tajemniczych 
pudełkach, a ich wręczenie odby-
ło się dopiero podczas imprezy.  
W tym roku każda z pań otrzyma-
ła komplet talerzy. Wśród gospo-
dyń dało się usłyszeć, że to bardzo 
trafiony prezent.  aa 

Domaniewice
Kabaretowo  
i muzycznie

Bijący ostatnio rekordy popu-
larności kabaret Czwarta Fala bę-
dzie główną gwiazdą tegorocz-
nego Gminnego Dnia Kobiet  
w Domaniewicach. Impreza od-
będzie się 18 marca, o godz. 15.00, 
w Gminnym Ośrodku Kultury.

Choć grupa funkcjonuje od 
2009 roku, swoją szczytową po-
pularność osiągnęli w 2017 roku, 
dzięki nagrywaniu i umieszczaniu 
w sieci zabawnych teledysków do 
piosenek z dość oryginalnymi tek-
stami. Największy hit to „Wieśka 
Tico” (przeróbka megahitu Lu-
isa Fonsiego „Despacito”), któ-
ry na You Tube wyświetlono już 
ponad 42 milionów razy! Ponad 
25 milionów odsłon ma z kolei 
w tym samym serwisie teledysk 
„Mój Passat robi we wsi szum”. 
Poza piosenkami, Czwarta Fala w 
swoich programach prezentuje też 
skecze typowo kabaretowe.

Przed Czwartą Falą wystąpi 
zgierski sekstet akordeonowy Old 
Stars. Pani z Kół Gospodyń Wiej-
skich przygotują słodki poczęstu-
nek. Wstęp wolny.  kl

Bolimów�|�Zaproszenie�dla�pań

Koncert z okazji Dnia Kobiet
W sobotę, 10 marca, o godz. 

17.00, w sali Gminnego Ośrodka 
Kultury w Bolimowie rozpocz-
nie się bezpłatny koncert z okazji 
Dnia Kobiet. Tym razem przed 
publicznością wystąpi zaprzyjaź-
niona z ośrodkiem aktorka Ani-
ceta Ochnicka, która zaprezentuje 
autorski program poetycko mu-
zyczny pt. „Damska Torebka”. Jak 
zdradziła nam dyrektor GOK Ire-
na Śmigiera-Milewska, będzie on 
traktował o znaczeniu torebki dla 
kobiety i o tym, jakie skrywa ta-

jemnice. Pani Aniceta jest miesz-
kanką gminy, dała się już poznać 
z kilku wspólnych przedsięwzięć 
zrealizowanych z ośrodkiem.

Obok aktorki, na początku  
i w przerwach jej występu na akor-
deonie zagra Ewelina Nowakow-
ska z Łowicza. Zagra ona m.in. 
utwory Angelo Villoldo – El Choc-
lo i Alberta Vossena – Flick Flack. 

W czasie koncertu przewi-
dziane są niespodzianki dla przy-
byłych pań z okazji ich święta. 
Wstęp wolny.  tb

zduny�|�Dom�Kultury

Grzegorz Poloczek dla pań
Dom Kultury Gminy Zduny 

zaprasza na koncert z okazji Dnia 
Kobiet. 18 marca o godz. 14.30  
w sali widowiskowej DK wystąpi 
Grzegorz Poloczek z przyjaciół-
mi: Katarzyną Piowczyk oraz ze-
społem Bartos Band. 

Grzegorz Poloczek to pocho-
dzący z Rudy Śląskiej piosenkarz 
i satyryk. Katarzyną Piowczyk to 

pochodząca z Piekar Śląskich wo-
kalistka. Bartos Band tworzą rów-
nież muzycy ze Śląska, jak sami 
określają go jego twórcy – jest to 
orkiestra pogrzebowo-weselna. 

Wstęp na koncert z okazji Dnia 
Kobiet jest wolny. Poza śląskimi 
klimatami nie zabraknie też ży-
czeń dla pań ze strony przedstawi-
cieli władz gminy.  mwk
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Szkoła edukacji |�Trwa�rekrutacja

Bezpłatne studia  
dla 60 skutecznych 
nauczycieli
Szkoła Edukacji PAFW i UW prowadzi rekrutację 
na bezpłatne studia podyplomowe dla osób,  
które chcą pracować w zawodzie nauczyciela 
języka polskiego lub matematyki. 

Jest to nowa szkoła (pierwsi 
absolwenci ukończyli ją w 2017 
roku), utworzona przez Polsko-
-Amerykańską Fundację Wolno-
ści oraz Uniwersytet Warszawski, 
we współpracy z Teachers College 
Uniwersytetu Columbia.

Oferta kierowana jest do absol-
wentów (studia licencjackie lub 
magisterskie) filologii polskiej, 
matematyki i na kierunkach po-
krewnych, a także do nauczycie-
li tych przedmiotów, których staż 
pracy nie przekracza 10 lat. Są to 
studia roczne w trybie dziennym. 
Na kandydatów czeka 60 miejsc. 
Rekrutacja trwa do 2 kwietnia. 

12 marca odbędzie się dzień 
otwarty w siedzibie szkoły (przy 
ul. Banacha 2c w Warszawie). 
Studentom spoza Warszawy 
przysługuje bezpłatny akademik, 

wszyscy mogą się też starać o sty-
pendium naukowe.

Program obejmuje 300 godzin 
praktyk zintegrowanych z pro-
gramem nauczania. Zdobyte na 
zajęciach umiejętności studen-
ci od razu wykorzystują w klasie,  
a doświadczenia z lekcji na bie-
żąco omawiają z wykładowcami.  
W Szkole Edukacji przyszli na-
uczyciele nauczą się m.in. jak bu-
dować relacje z uczniami, jak do-
trzeć do każdego w klasie, jak 
skutecznie uczyć pisania, jak pra-
cować z informacją i tekstem, jak 
sprawić, aby uczniowie chcieli się 
uczyć matematyki.  

Zajęcia prowadzą doświad-
czeni wykładowcy, nauczyciele 
i  trenerzy, goszczą na nich także 
wykładowcy Teachers College.   
 oprac. tm
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Przed 100-leciem odzyskania Niepodległości�|�Rozmowy�nowego�Łowiczanina.�odcinek�18�(cd.�z�poprzedniego�numeru)

By odkryli Polskę
jako normalny kraj
Kontynuujemy rozmowę z Jakubem Petelewiczem, łowiczaninem, historykiem, absolwentem Uniwersytetu 
Warszawskiego, pracownikiem naukowym Centrum Badań nad Zagładą Żydów w Instytucie Filozofi i 
i Socjologii Polskiej Akademii Nauk. Koncentrujemy się na gorącym obecnie sporze polsko-izraelskim 
o zakres uwikłania Polaków w zagładę polskich Żydów i ich zaangażowania w ich ratowanie 
– i na przyszłości naszych relacji z tak ważnym w świecie państwem, jakim jest obecnie Izrael.

 Mówiliśmy o Polakach ra-
tujących w czasie wojny Ży-
dów i o tych, którzy – bo tacy 
też byli – mieli ich krew na swo-
ich rękach. Czy w odniesieniu 
do naszego terenu, do Łowicza 
i okolic, także możemy mówić 
o takich i takich postawach? 

Tak. Sprawiedliwych, ratu-
jących Żydów mieliśmy także 
w Łowiczu. Kilka osób odznaczo-
nych tym medalem żyło jeszcze 
kilkanaście lat temu i mieszka-
ło wśród nas. Wśród nich choćby 
panie Maria Kutkowska czy Ma-
ria Okuniewicz. A trzeba przypo-
mnieć, że okazji do ratowania było 
tu mniej niż na wschodnich tere-
nach GG, bo Niemcy położoną na 
zachód od Wisły część dystryktu 
warszawskiego uczynili Judenre-
in, czyli „wolną od Żydów”, już 
w 1941 roku. Łowickie getto zli-
kwidowano w marcu 1941, wcze-
śniej likwidując mniejsze getta, 
np. w Głownie czy w Bolimowie. 

Wszystkich Żydów stąd – a byli 
wśród nich także już Żydzi prze-
siedleni z Poznańskiego – wywie-
ziono do getta warszawskiego. 
Znaleźli się oni tam od samego 
początku w bardzo trudnej sytu-
acji, pozbawieni środków do ży-
cia i możliwości zarabiania. We-
getowali tam, umierali z głodu 
i na różne choroby w tzw. punktach 
dla przesiedleńców. A ci, którzy 
dożyli wielkiej akcji likwidacyjnej 
w lipcu 1942 roku, jako pierwsi 
trafi li na Umschlagplatz i do ko-
mór gazowych Treblinki. Dlate-
go, mówiąc o symbolicznej dacie 
śmierci łowickich Żydów, mówi-
my o lipcu i sierpniu 1942 roku. 

Tak więc, mimo że getto w Ło-
wiczu zostało zlikwidowane tak 
wcześnie, mieliśmy w naszym 
mieście Sprawiedliwych, niosą-
cych pomoc Żydom, próbującym 
ukrywać się w okolicach Łowicza, 
jak i w samym mieście, bądź też 
takim, którzy wydostawali się cza-
sem jakoś z getta warszawskiego, 
by zdobyć żywność i do tego getta 
wrócić. Po wojnie mieszkał zresz-
tą w Łowiczu jeden Ocalały, który 
tę wojnę przeżył w naszej okolicy. 

 Anatol Weksztajn?
– Nie, on akurat przeżył wojnę 

gdzie indziej. Chodzi mi o Dawi-
da Bauma. On jeszcze w latach 
90. mieszkał na ul. Zduńskiej. Po 
wojnie przeszedł na katolicyzm 
i został w Polsce. Przeżył ukrywa-
jąc się na wsiach w okolicach Ło-
wicza. 

Mieliśmy jednak w naszym 
mieście także zachowania z dru-
giego krańca: myślę o Janie Sier-
szaku, który, mając pełną świado-

mość tego, co robi, zadenuncjował 
dwóch Żydów, którzy ukrywa-
li się w Łowiczu i przez niego 
zostali wskazani, w następstwie 
czego przez Niemców i granato-
wą policję rozstrzelani na łowic-
kim cmentarzu żydowskim. On 
później próbował jeszcze bardzo 
aktywnie ścigać córki tychże. To 
były małżeństwa mieszane pol-
sko-żydowskie, również konwer-
tyci na katolicyzm, jeden z nich 
nazywał się Franciszek Berko-
wicz, drugi Józef Markusfeld. Ich 
córki zdołały się jednak uratować, 
wyjeżdżając gdzieś na wieś.

Sierszak po wojnie miał proces 
karny – z wspominanego przeze 
mnie wcześniej „dekretu sierp-
niowego”. Interesujące jest to, że 
społeczność łowicka, oburzona 
jego postępowaniem, domagała 
się nawet przeniesienia procesu 
do Łowicza, by został tu na miej-
scu ukarany. Bronił się nieudolnie, 
podkreślał, że zawsze był antyse-
mitą. Sąd orzekł jego winę, skazał 
go na karę śmierci, wyrok wyko-
nano. 

Więc także w naszej mikroskali 
mieliśmy pełne spektrum postaw: 
dużą przestrzeń obojętności wo-
bec losu Żydów, zachowania po-
zytywne i zachowania negatywne. 

 Wspominał Pan już, że 
ta obojętność uwarunkowa-
na była głównie tym, iż każ-
dy chciał ocalić, w tych ekstre-
malnie trudnych warunkach, 
przede wszystkim swoje życie 
i życie swojej rodziny. Ale czy 
jedną z przyczyn nie było także 
i to, że ludność polska odbiera-
ła Żydów jako w pewnym sensie 
obcych, nie identyfi kujących się 
z Polską?

– Myślę, że odpowiedź musie-
libyśmy podzielić na dwie części. 
Na tę obojętność, czy niechęć ak-
tywnego pomagania, bardzo duży 

wpływ miała niemiecka propa-
ganda, która silnie wykorzysty-
wała antysemickie resentymenty 
polskie sprzed wojny. Ukazywała 
ona Żydów jako podludzi, brud-
nych nosicieli chorób, rozsadni-
ków wszystkiego co złe. Co cieka-
we: ostatnio na ultraprawicowych 
portalach pojawił się fi lmik po-
kazujący jak żydowscy policjanci 
w getcie maltretowali swoich ży-
dowskich współziomków. Tyle że 
to jest propagandowy fi lm, wyre-
żyserowany, zaaranżowany i zre-
alizowany w warszawskim getcie 
przez niemieckie Propagandaab-
teilung właśnie po to, by poka-
zać, jak rzekomo Żydzi sami sie-
bie traktują. Był cały zestaw takich 
niemieckich fi lmów propagando-
wych.

Ta propaganda oddziaływa-
ła – ale jednak dominującą kwe-
stią było to, że każdy żył w bar-
dzo trudnych warunkach okupacji 
i podstawowym celem dla nie-
go było zachowanie siebie i swo-
jej rodziny. Dla wielu ważna też 
była konspiracja, walka i opór. 
A Żydzi? Żydzi dla większości 
Polaków byli zawsze z boku, sta-
nowili odrębną część społeczeń-
stwa i trzeba było być człowie-
kiem naprawdę wysokiej próby, 
by oddawać się ich ratowaniu. 

Trzeba jeszcze powiedzieć, że 
nikt Żydom pomocy nie oferował, 
nie chodził po ulicy i nie szukał 
komu by tu pomóc. Żyd musiał 
przyjść, poprosić, zaryzykować 
w najlepszym przypadku odmo-
wę, wygonienie, a w najgorszym 
– denuncjację. 

Natomiast jeśli chodzi o przed-
wojenny stosunek Żydów do 
państwa polskiego: byli oni jego 
obywatelami, mieli teoretycznie 
te same prawa i obowiązki. W 
praktyce jednak, po śmierci Jó-
zefa Piłsudskiego, w drugiej po-
łowie lat trzydziestych działania 
państwa w stosunku do Żydów 
były coraz ostrzejsze i coraz bar-
dziej nastawione na wyłączanie 
ich ze wspólnoty obywatelskiej. 

Zdarzały się zajścia antysemickie 
czy wręcz pogromy. W Łowiczu 
w listopadzie 1931 roku też miały 
miejsce takie wypadki. 

 Inspirowane odgórnie?
– To był efekt wydarzeń w Wil-

nie, gdzie w wyniku rozruchów 
zmarł polski student. Zrodziło to 
falę antyżydowskich wystąpień 
i rozruchów w całym kraju, które 
dotarły także do naszego miasta. 
W ich wyniku na szczęście nikt 
nie zginął, kilka osób dotkliwie 
poturbowano, było wiele znisz-
czeń, zwłaszcza żydowskich skle-
pów na ul. Zduńskiej, Browarnej 
i Bielawskiej. 

Obok takich wydarzeń o cha-
rakterze ulicznym były zorgani-
zowane działania państwa – by 
wspomnieć choćby numerus clau-
sus i numerus nullus na uniwer-
sytetach, wydzielanie odrębnych 
miejsc dla Żydów, oznaczanie 
w indeksach narodowości. Rosła 
propaganda antysemicka skraj-
nej prawicy z Narodową Demo-
kracją i Obozem Narodowo-Ra-
dykalnym. Niezbyt chlubną kartę 
miał tu także kościół katolicki, by 
wspomnieć choćby wybitnie an-
tyżydowskie wystąpienia ks. Mi-
rosława Trzeciaka czy (co może 
być dla wielu czytelników zasko-
czeniem) o. Maksymiliana Marii 
Kolbego. Mówię o tym wszyst-
kim oczywiście w wielkim skró-
cie i uproszczeniu, jednak to 
wszystko powodowało, że trudniej 
było Żydom czuć się obywatelami 
państwa. 

 Czy sądzi Pan, że dzię-
ki temu sporowi o przeszłość, 
który tak nagle wybuchł mię-
dzy Polską a Izraelem, a który 
skutkuje tym, że dużo więcej się 
o Zagładzie na naszych tere-
nach pisze i dyskutuje, dojdzie 
do jakiegoś zbiorowego przebu-
dzenia pamięci, dzięki któremu, 
w jakiejś perspektywie, stosun-
ki między nami a Żydami się 
poprawią?

– Przede wszystkim nie jest to 
tylko kryzys między Polską a Izra-
elem. To jest międzynarodowy 
kryzys wizerunkowy, który bar-
dzo negatywnie wpływa na od-
biór Polski jako kraju, który jest 
zdolny mierzyć się ze swą historią 
i nie boi się tego, jak ona w peł-
ni wyglądała. Ja nie byłbym tak 
optymistyczny jak pan, że on za-
działa pozytywnie. Niewątpliwie 
po stronie pozytywów odnotował-
bym fakt, że temat stał się publicz-
ny, że chce się o tym rozmawiać. 
Ważne jednak, jak ta rozmowa jest 
prowadzona: odpowiedzialnie czy 

przerzucając się argumentami. Je-
śli uda się doprowadzić do tego, 
że nie będziemy się okładać z jed-
nej strony „Polską sprawiedliwą”, 
z drugiej „Polską niesprawiedli-
wą”, tylko przyjmiemy cały ten 
obraz – wówczas uznam, że miał 
Pan rację, a ja się myliłem. 

Relacje międzypaństwowe 
pewnie prędzej czy później się 
unormują, można domniemywać, 
że raczej prędzej niż później. Na-
tomiast boję się, że duża część 
tego, co udało się osiągnąć przez 
ostatnie 30 lat w wizerunku Pol-
ski i Polaków wśród społeczności 
żydowskiej na całym świecie, już 
przepadła i trzeba będzie wykony-
wać tę pracę od nowa. 

 Pan tkwi w tej pracy, na 
czym ona polegała? Co kon-
kretnie było jej osiągnięciem?

– Może najpierw zróbmy krok 
do tyłu, by powiedzieć jak ten ob-
raz wyglądał 25-30 lat temu i jak, 
niestety, czasami wygląda teraz. 
W niektórych środowiskach ży-
dowskich istotnie był i jest obecny 
swoisty negatywny resentyment 
do Polski i Polaków. Szczególnie 
silnie wśród Ocalałych z Zagła-
dy. Niemal każdy z nich doczekał 
końca wojny dzięki temu, że po-

magali mu Polacy. Tylko niewie-
lu udało się to samodzielnie. Jed-
nocześnie jednak w niemal każdej 
z opowieści o ocaleniu, obok po-
mocy są relacje o złu, jakiego 
z polskich rąk doświadczyli Ży-
dzi. Niemal każdy z nich musiał 
zmieniać kryjówkę, był szantażo-
wany czy przepędzany przez Po-
laków właśnie, wielu z nich do-
świadczyło zbrodni na członkach 
swojej rodziny, w których uczest-
niczyli Polacy. Opuszczali Polskę 
w 1945 czy 1946 r., po już powo-
jennych falach pogromów, po do-
świadczeniu tego, że gdy wracali 
do własnych domów, najlepszym 
co ich mogło spotkać, było zdzi-
wienie: „Jak to się stało, że Hitler 
się z wami nie załatwił?”. Wyjeż-
dżali pozostawiając za sobą groby 
i prochy swoich rodzin, swojego 
świata, swoje domy, w których już 
ktoś mieszkał, zakłady pracy, któ-
re były już przez kogoś przejęte. 
Uciekając, bądź będąc wygnany-
mi w 1968 roku, wywozili z kraju 
ten obraz i tę falę goryczy.

Wywozili też falę takiej zdra-
dzonej miłości. No bo przecież 
najczęściej tymi, którzy ich szan-
tażowali, z których strony dozna-
wali zła, byli ich sąsiedzi. Ow-
szem, to Niemcy zamordowali ich 
rodziny i ich świat. Jednak najbar-
dziej boli zdrada i zło doświad-
czone od tych, z którymi się znali, 
pośród których mieszkali. Ucieka-
li z Polski, która jednak była ich 
domem. Część z nich była moc-
no osadzona w kulturze polskiej, 
więc żyli w strasznym rozdarciu, 
ambiwalencji uczuć. A negatyw-
ne, straszne doświadczenia, bar-
dziej wbudowują się w późniejszą 
narrację niż pozytywne. 

I oczywiście absurdem jest 
stwierdzenie, które można tu 
czy ówdzie usłyszeć, że „Pola-
cy byli gorsi od Niemców”. Kła-
dę to na karb tej dominacji złych 
wspomnień nad dobrymi. Jednak 

1918-2018
100 lat Niepodległości

Jakub Petelewicz
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żydzi�dla�większości�
Polaków�byli�zawsze�
z�boku,�stanowili�
jednak�odrębną�część�
społeczeństwa�i�trzeba�
było�być�człowiekiem�
naprawdę�wysokiej�
próby,�by�oddawać�się�
ich�ratowaniu.

Powojenne obwieszczenie 
o wykonaniu kary śmierci 
za�zadenuncjowanie�żydów.

Łowickie getto, styczeń 1941. W�środku�stoi�Szmuel�iwan.�Zdjęcie�
wysłano�do�jego�brata�–�Wolfa�Hersza,�który�na�początku�okupacji�trafi�ł�
do�części�Polski�zajętej�przez�Armię�Czerwoną�i�przebywał�w�Związku�
Sowieckim.�Szmuel�nie�przeżył�wojny,�podzielił�los�całej�społeczności�
łowickich�żydów.�Wolf�Hersz�ocalał,�by�po�wojnie�osiedlić�się�w�izraelu.
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Wiktoria
Dziś dziewiąty odcinek naszego cyklu 
„Nieskończenie Niepodległa”, realizowanego 
przy współpracy z niezależnym ośrodkiem 
dokumentacji i najnowszych dziejów Polski 
„Karta”. Dotyczy on triumfu w Bitwie 
Warszawskiej oraz sporu z Litwą o Wilno.

Szeroka linia frontu na wscho-
dzie, gdzie Polacy nie zyskują ma-
sowego poparcia miejscowych, 
okazuje się pułapką. Bolszewicy 
przystępują do kontrataku wszel-
kimi siłami – trwa generalny pol-
ski odwrót. Bezpośrednie zagroże-
nie Warszawy mobilizuje jednak 
całe społeczeństwo do obrony 
Rzeczpospolitej; liczni ochotnicy 
wzmacniają szeregi. Rozpraco-
wanie planów bolszewickiej akcji 
na stolicę odwraca losy wojny. Po-
lacy odzyskują moc, ratując kraj, 
a zarazem całą Europę przed so-
wieckim podbojem.

Podczas cofania się bolszewi-
ków, Wilno jest już miastem prze-
kazanym przez nich Litwinom, 
a przynależność tę popiera En-
tenta. Naczelny Wódz Józef Pił-
sudski postanawia jednak odebrać 
siłą Wileńszczyznę. Mimo alianc-
kich protestów, wojsko polskie 
zajmuje region, lekceważąc przy 
tym – podpisaną w Suwałkach 
7 października 1920 r. – umowę 
z Litwinami, co zamrozi stosunki 
z nimi na wiele lat.

 3 lipca 1920 – Sejm Ustawo-
dawczy powołuje do życia Radę 
Ochrony Państwa, nadzwyczaj-
ny organ parlamentarno-rządowy.

 6 sierpnia 1920 – Naczel-
ny Wódz Józef Piłsudski wybiera 
okolice rzeki Wieprz jako miejsce 
do koncentracji wojsk i przeciwu-
derzenia.

 9 sierpnia 1920 – Szef 
Sztabu gen. Tadeusz Rozwadow-
ski ostatecznie modyfi kuje plan 
Bitwy Warszawskiej.

 13 sierpnia 1920 – rozpo-
czyna się natarcie wojsk bolsze-
wickich na Warszawę. Podwar-
szawski Radzymin wielokrotnie 
przechodzi z rąk do rąk, ostatecz-
nie pozostając w polskich rękach.

 15 sierpnia 1920 – Polacy 
zdobywają w Ciechanowie sztab 
4. Armii sowieckiej, przejmując 
magazyny i radiostację, służącą 
do utrzymywania łączności z do-
wództwem w Mińsku.

 16 sierpnia 1920 – z roz-
kazu Naczelnego Wodza Józefa 
Piłsudskiego wojska polskie roz-
poczynają kontruderzenie na tyły 
Frontu Zachodniego wojsk bol-
szewickich. Maurycy Zamoyski 

(poseł RP w Paryżu): Nasze zwy-
cięstwo pod Warszawą wywołało 
wprost nieobliczalne skutki we-
wnątrz i na zewnątrz. Wewnątrz, 
bo nas uchroniło od konieczności 
przyjęcia warunków sowieckich, 
usankcjonowanych przez Davida 
Lloyda George’a [ustanowienia 
granicy wschodniej Polski na li-
nii Zbrucza i Bugu], a które rów-
nały się zrezygnowaniu de facto 
z podstaw naszej niezależności na 
rzecz Sowietów i Niemiec. Na ze-
wnątrz, gdyż po pierwsze zakwe-
stionowano potęgę bolszewizmu 
i jego światową ekspansję, po dru-
gie oddano w tej chwili inicja-
tywę polityczną we wschodniej 
i środkowej Europie Francji, czy-
li umocniło to jej politykę bloku 
centralno-europejskiego.

 12 października 1920 
– kończy się upozorowany przez 
Marszałka Piłsudskiego „bunt” 
gen. Lucjana Żeligowskiego, któ-
ry, wraz z 1 Dywizją Litewsko-
-Białoruską zajmuje Wilno, pozo-
rując samowolę. Wojska polskie 
okupują Wileńszczyznę, Żeligow-
ski tworzy tzw. Litwę Środkową, 
wkrótce wcieloną do II Rzeczy-
pospolitej. Piłsudski: W tym cza-
sie szczęście wojenne mnie się 
uśmiechnęło – zdecydowałem od 
razu, by stan faktycznego posiada-
nia orężem do Wilna wprowadzić. 
Wybrałem do tego gen. Żeligow-
skiego, gdyż sam, jako Naczel-
nik Państwa oraz Naczelny Wódz 
Polski, łamać zobowiązań [wo-
bec konferencji pokojowej] nie by-
łem w stanie. Wybrałem generała, 
co do którego byłem najbardziej 
pewny, że mocą swego charakteru 
potrafi  utrzymać się na należnym 
poziomie i że poleceniom i żąda-
niom rządu nie będzie, zarówno 
jak poleceniom i żądaniom moim, 
przeciwstawiać pracy wojskowej.

 15 października 1920 
– delegacje Polski i Rosji Sowiec-
kiej zawierają w Rydze rozejm.

 18 marca 1921 – delegaci 
polscy i sowieccy podpisują trak-
tat pokojowy w Rydze, na mocy 
którego ustalona zostaje granica 
wschodnia II Rzeczpospolitej – na 
linii Dźwiny, Zbrucza i Dniestru. 
Stroną rokowań jest także Ukraiń-
ska Socjalistyczna Republika Ra-
dziecka – przekreślone tym sa-
mym zostają niepodległościowe 
aspiracje ukraińskie, początkowo 
wspierane przez Józefa Piłsud-
skiego. 

te 6700 drzewek poświęconych 
Sprawiedliwym Polakom w Yad 
Vashem nie wzięło się znikąd. 
Każde z nich znalazło się tam dla-
tego, że ocalały Żyd zadbał o to, 
by Sprawiedliwego uhonorować. 
Bowiem to uratowany musiał 
przedstawić do odznaczenia tego, 
kto go ratował. 

 Czy nie jest tak, że ten ne-
gatywny obraz Polaka świado-
mie buduje też państwo Izrael 
poprzez swą politykę edukacyj-
ną, przez te wyjazdy do Polski 
żydowskiej młodzieży, podczas 
których widzi ona tylko reszt-
ki obozów zagłady, nie pozna-
jąc w ogóle współczesnej Polski 
i nie spotykając się z Polakami? 
Kilka lat temu byłem w Tykoci-
nie, zwiedzałem tamtejszą syna-
gogę, jeden z niewielu obiektów, 
które te wycieczki zwiedzają 
poza obozami – i ktoś znający 
restaurację, w której się te gru-
py żywią, opowiadał jak na czas 
ich wizyty ten lokal musi być za-
mknięty dla innych gości, a gru-
py strzegą uzbrojeni strażni-
cy izraelscy. Tak jakby ktoś im 
tu zagrażał. To nie buduje mo-
stów…

– Może państwo żydowskie nie 
buduje intencjonalnie tego obra-
zu Polski, ale niestety niektórymi 
swoimi działaniami go wzmacnia. 
Nie jestem admiratorem tego, jak 
te wyjazdy są organizowane, mam 
o nich bardzo negatywne zdanie. 
Z jednej strony rozumiem, że one 
są elementem edukacji, tzn. każdy 
z nich jest poprzedzony intensyw-
ną pracą na temat życia Żydów 
w Polsce i ich Zagłady. Zatem ta 
młodzież przyjeżdża dość przy-
gotowana, z drugiej jednak strony 
rzeczywiście najczęściej odwie-
dza tylko obozy zagłady i jest od-
izolowana od współczesnej Polski. 
Nie ma okazji spotkać się z rówie-
śnikami, doświadczyć jaka Polska 
w rzeczywistości jest, otrzymuje 
więc obraz nieprawdziwy, jedno-
stronny. 

Mogę podejrzewać z czego taki 
program wynika – jest instrumen-
tem państwowego, obywatelskie-
go wychowania. W Izraelu każdy 
absolwent szkoły średniej idzie na 
trzy, cztery lata do wojska. Żyjąc 
w kraju otoczonym niemal przez 
samych wrogów, kształtowany 
jest obywatel świadomy potrze-
by obrony siebie i swojego pań-
stwa. Więc te wycieczki służą wy-
chowaniu w duchu konieczności 
obrony kraju, by coś takiego jak 
Zagłada nigdy się nie powtórzyło. 

Pracując w Polsce na polu edu-
kacji i dialogu pomiędzy Polską 
a Żydami dość negatywnie oce-
niamy te wyjazdy. Choć trze-
ba oddać sprawiedliwość, że jest 
duże grono edukatorów izrael-
skich, którzy starają się, żeby te 

wyglądały one inaczej, by mia-
ły ten komponent spotkania się 
z polską młodzieżą, zobaczenia 
innej Polski, współczesnej, nowo-
czesnej, a czasem nawet zafascy-
nowanej kulturą żydowską. 

 Czy niektóre z tych wyjaz-
dów zahaczają już o Muzeum 
Historii Żydów Polskich Polin?

– Duża część tak.

 A do Markowej, do mu-
zeum rodziny Ulmów, rozstrze-
lanych za ukrywanie Żydów, za-
jeżdżają? 

– Markowa ma to nieszczęście, 
że jest w odizolowanym miejscu, 
ale grupy, które odwiedzają Beł-
żec, południową Polskę, także je 
odwiedzają. To też jest element 
zmiany wizerunku Polski, który 
się w minionych latach dokony-
wał. Więc ta praca, o której mówi-
my, była prowadzona na różnych 
polach. 

Jednym z nich było budowanie 
dobrego wizerunku Polski wśród 
liderów opinii żydowskiej w Izra-
elu, Stanach Zjednoczonych, Ka-
nadzie, Australii, Wielkiej Bry-
tanii. Forum Dialogu, w którym 
pracuję, organizowało szereg wi-
zyt studyjnych do Polski dla osób 
niezwykle znaczących w tamtych 
środowiskach. Poznawali dzię-
ki nim współczesną Polskę, wraz 
z jej przeszłością, której nie znali, 
odwiedzali np. Muzeum Powsta-
nia Warszawskiego, spotykali się 
z przedstawicielami kościoła kato-
lickiego, polskimi dyplomatami. 

Dzięki debacie historycz-
nej Polska dopracowała się też 
postrzegania jako jedyny kraj 
w Europie Środkowo-Wschod-
niej, który mierzy się ze swoją 
przeszłością w otwarty sposób. 
Doceniano fakt, że potrafi liśmy 
rozmawiać nie tylko o polskich 
cierpieniach, ale i o cierpieniach 
innych obywateli Rzeczypospoli-
tej w czasie Zagłady. Zauważano 
z uznaniem, że chcemy poznawać 
pełne spectrum tej historii, rów-
nież z jej negatywnymi elemen-
tami. Niezwykle ważnym w tym 
obrazie był fakt, że jest u nas miej-
sce tak na historiografi ę krytycz-
ną, ukazującą negatywne posta-

wy Polaków wobec Zagłady, jak 
i na historiografi ę heroiczną, któ-
ra bada postawy bohaterskie. Pod-
kreślano wreszcie, że dzięki pra-
cy wielu ludzi w małych miastach 
odbudowywano pamięć o prze-
szłości, także tej żydowskiej. Nie-
stety, mam poczucie, że te ostatnie 
cztery tygodnie bardzo mocno ten 
obraz nadszarpnęły. 

 Ale czy ten polepszający się 
obraz Polski wśród Żydów nie 
był ograniczony tylko do krę-
gów zaangażowanych w ten dia-
log?

– Nie. Częstsze zaczynało być, 
głównie w Izraelu, choć nie tylko, 
postrzeganie Polski jako kraju cie-
kawego, do którego warto przyje-
chać po prostu turystycznie. Zna-
komita większość spoglądających 
w ten sposób na nasz kraj na nowo 
przeszła wcześniej przez te wizyty 
edukacyjne związane z upamięt-
nianiem Zagłady. Mimo to, także 
dzięki wspomnianej wyżej pracy 
badawczej i edukacyjnej, potrafi li 
zacząć postrzegać Polskę nie tylko 
jako żydowski grób, czy miejsce, 
w którym Żydzi byli mordowa-
ni przy obojętności, a czasem też 
współudziale Polaków, a czasem 
też byli przez Polaków ratowani 
– ale po prostu jako kraj, do które-
go można przyjechać. 

Nie da się ukryć, że pozytywny 
wpływ na to miały także tanie li-
nie lotnicze, które uruchomiły już 
jakiś czas temu połączenia mię-
dzy Polską a Izraelem. Wszystko 
to oznaczało łatwość wyskoczenia 
na weekend do Polski, która jest 
ciekawa, zróżnicowana, niedroga. 
Działało to także w drugą stronę: 
ja często bywam w Izraelu i od kil-
ku lat zacząłem tam widywać pol-
skich turystów, już nie tylko grupy 
pielgrzymkowe. 

 A czy w odczuciu Żydów 
przyjeżdżających do nas Polska 
jest bezpieczna?

– Tak, jest, a właściwie do nie-
dawna była, postrzegana jako bez-
pieczna. Nie wiem jak bardzo 
na ten obraz wpłyną wydarzenia 
ostatnich tygodni. Do Polski się po 
prostu w ostatnich latach z Izraela 
jeździło. Zobaczyć fajną Warsza-
wę, nie tylko miejsce po getcie, w 
której można było spędzić cieka-
wy weekend zwiedzając, bawiąc 
się w klubie, robiąc zakupy albo 
wyskakując na fajny weekend na 
Mazury. I teraz ten pozytywny 
aspekt zaczyna się mocno łamać, 
wiele osób wycofuje swoją decy-
zję o przyjeździe. Ubolewam nad 
tym co się dzieje i może wydarzyć 
się w najbliższej przyszłości w ge-
ście protestu przeciwko temu, co 
wprowadziła nowelizacja ustawy 
o IPN i wypowiedź pana premie-
ra, a także w obliczu reakcji w Pol-
sce na ten spór.  str. 23

Do tej Pory rozMaWiaLiŚMy z:
�burmistrzem�Krzysztofem 
Kalińskim,�historykiem,�
o�dorobku�i�klęsce�
międzywojennego�XX-lecia;
�Krzysztofem Górskim,�
b.�naczelnikiem�miasta,�
o�obchodach�11�Listopada�
w�roku�1988�i�–�w�kolejnym�
odcinku�–�o�schyłkowym�
okresie�PRL�w�Łowiczu;
�Januszem Kukiełą�
ze�Związku�Dużych�Rodzin�
3plus�o�dużych�rodzinach�
i�o�tym,�co�wnoszą�
do�społeczeństwa;
�położną�małgorzatą 
Grzegorczyk�o�tym,�
co�się�zmieniło�na�oddziałach�
położniczych�i�o�cudzie�
narodzin�nowego�życia;

�ginekologiem�
Adamem Skonecznym�
o�tym,�dlaczego�tyle�
kobiet�rodzi�przez�cesarskie�
cięcie�i,�że�to�nie�jest�
panaceum�na�wszystko;
 biskupem seniorem 
Józefem zawitkowskim�
o�świętach�bożego�narodzenia�
w�Łowiczu;
�dziennikarzem�Krzysztofem 
miklasem o�specyfi�ce�polskich�
świąt�bożego�narodzenia�
na�tle�innych�krajów;
�archiwistą�markiem 
Wojtylakiem o�tym,�jak�Polacy�
poszukują�swoich�korzeni;
�wolontariuszką�
Agnieszką Kołaczek�o�tym,�
dlaczego�warto�angażować�się�

w�pomaganie�innym;
�Cezarym Gawrońskim�
z�miejskiej�komisji�
trzeźwościowej�o�tym,�
jak�Polacy�piją�i�co�robić,�
by�pili�mniej;
�psychologiem,�terapeutą�
Hanną Wojciechowską�
o�uzależnieniu�od�narkotyków;
�Wojciechem Czubatką�
o�emigracji�z�Polski�i�jak�można�
się�odnaleźć�–�lub�nie�
–�na�obczyźnie;
�Adamem Rogowskim-
tylman,�ordynatorem�oddziału�
chirurgicznego�szpitala�
w�Łowiczu,�specjalistą�
onkologiem�o�tym,�kto�nas�
będzie�leczył�na�raka�i�jak�ta�
choroba�przestaje�być�tabu.

Częstsze�zaczynało�
być,�głównie�
w�izraelu,�choć�nie�
tylko,�postrzeganie�
Polski�jako�kraju�
ciekawego,�do�którego�
warto�przyjechać�
po�prostu�turystycznie.

okolice Radzymina, 15 sierpnia 1920.�Kobieta�opatruje�żołnierza�rannego�podczas�walk�polsko-bolszewickich.�
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okolice Warszawy, sierpień 1920. Gen.�Józef�Haller�(drugi�z�lewej)�
na�stanowiskach�Poznańskiej�Dywizji.�
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„tygodnik illustrowany” 
z 14 sierpnia 1920.�na�okładce�
fotografi�a�Mariana�Fuksa�
przedstawiająca�ćwiczenia�straży�
obywatelskiej�na�placu�wyścigów�
konnych.
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Jerzy Antoni urodził się 22 
maja 1928 roku w Łowiczu jako 
syn Anny z domu Brockiej i An-
toniego Nowaków. Ojciec Antoni 
był cenionym specjalistą od prawa 
cywilnego, osobą powszechnie 
szanowaną w Łowiczu. Najpierw 
pracował w tutejszej prokuraturze, 
później był wiceprezesem sądu, 
a następnie został adwokatem. 
W czasie okupacji, podczas wizy-
ty służbowej w Warszawie, wpadł 
w ręce Niemców w łapance. Zo-
stał wywieziony do obozu koncen-
tracyjnego na Majdanku. Anna, 
matka Jerzego, robiła wszystko, 
aby uwolnić męża. Dzięki zebra-
nym wśród niemieckich obywate-
li Łowicza podpisom w jego obro-
nie, a także przekupstwu, udało 
się jej wybłagać zwolnienie An-
toniego z obozu – co było bar-
dzo rzadkim przypadkiem. Wró-
cił do domu ciężko chory na tyfus, 
ale zdołał wykurować się na tyle, 
żeby dalej pracować jako adwokat. 

Antoni był też wielkim miło-
śnikiem muzyki. Zamiłowanie 
do niej, podobnie jak do prawa, 
odziedziczył po nim Jerzy – obie-
ma tymi dziedzinami zajmował 
się przez całe życie, niemal rów-
nolegle. 

„Żbik”
W Łowiczu, już podczas oku-

pacji, ukończył szkołę podstawo-
wą, a gimnazjum kontynuował 
na tajnych kompletach. Równole-
gle uczył się języków, angielskie-
go i niemieckiego, a także gry na 
skrzypcach i fortepianie. Do ZHP 
należał od 1937 roku, a w maju 
1943 wstąpił do Szarych Szere-
gów. Działał pod kryptonimem 
„Żbik”. Należał do II drużyny 
III plutonu pod dowództwem Je-
rzego Kornackiego ps. „Strzała”, 
a dowódcą jego sekcji był Edward 
Ciesielski ps. „Bokser”.

W czasie wojny, wraz z kole-
gami, często grał koncerty w do-
mach prywatnych, na przykład 
u prof. Preisowej, u której koncer-
ty fortepianowe połączone były 
z recytacjami poezji patriotycz-
nej. Założył też kwartet, w którym 
grał pierwsze skrzypce wraz z ko-
legami z Szarych Szeregów – Ja-

nuszem Kębłowskim ps „Victor” 
(skrzypce), Zbigniewem Kębłow-
skim (wiolonczela) i Zbigniewem 
Ziółkowskim (fortepian). Czasa-
mi zespół zmieniał skład, wystę-
powali w nim również Wojciech 
Szmaj i Stanisław Eliasz. „Żbik” 
koncertował też solo na skrzyp-
cach i fortepianie. Trzeba pamię-
tać, że działalność koncertowa 
była przez okupantów zakazana.

Dalsza edukacja
Naukę kontynuował w Liceum 

Ogólnokształcącym w Łowiczu. 
W 1946 roku zdał maturę i rozpo-
czął studia prawnicze na Uniwer-
sytecie Łódzkim, a równolegle 
naukę w Średniej Szkole Muzycz-
nej w Łodzi w klasie prof. Emmy 
Altberg. Po obronie pracy magi-
sterskiej z zakresu prawa poszedł 
na studia do Państwowej Wyż-
szej Szkoły Muzycznej w Łodzi. 
Tam kształcił swoje umiejętności 
pod okiem prof. Marii Wiłkomir-
skiej, uzyskując dyplom artysty 
muzyka. W tym czasie grał m.in. 
koncert fortepianowy Griega 
pod dyrekcją Bogdana Wodiczki 
w Filharmonii Łódzkiej. W fi lhar-
monii tej znalazł zatrudnienie jako 
pianista w dziale estradowym. 

adwokat
W 1958 roku został przyjęty na 

aplikację w Radzie Adwokackiej 
w Łodzi, którą ukończył w 1962 
roku. Specjalizował się w prawie 
karnym i rodzinnym. Po śmier-
ci ojca, niemal jak jego następ-
ca, rozpoczął pracę jako adwokat 
w Łowiczu. Mieszkał już wtedy 
w Łodzi, do Łowicza dojeżdżał 
kilka razy w tygodniu. W 1976 
roku został przeniesiony do Ze-
społu Adwokackiego nr 2 w Ło-
dzi, z którym związał się na lata 
– do 1998 roku. Później, jeszcze 
do 2006 roku, pracował w Zespo-
le Adwokackim nr 1, a następnie, 
do 2007 roku, prowadził indywi-
dualną kancelarię adwokacką.

Cieszył się bardzo dobrą opinią 
klientów oraz całego środowiska 
prawniczego, o czym świadczą 
częste zaproszenia na konsultacje 
w najbardziej skomplikowanych 
sprawach. Przez kilkanaście lat 

pełnił funkcję zastępcy Rzecznika 
Dyscyplinarnego Rady Adwokac-
kiej, otrzymując za tę pracę wyso-
ką ocenę.

Muzyk
W łódzkim środowisku ad-

wokackim nie był jedyną osobą, 
z zacięciem artystycznym. Po-
znał Andrzeja Kerna (późniejszy 
opozycjonista antykomunistycz-
ny, poseł i wicemarszałek Sejmu) 
oraz Janusza Jenera. Wspólnie 
opracowali w 1979 roku program 
kabaretowy „Panowie w średnim 
wieku”, z którym wielokrotnie 
występowali. Teksty pisał Andrzej 
Kern, Jerzy Nowak komponował 
muzykę. Program cieszył się po-

wodzeniem w środowisku, po-
chlebną recenzję zamieściło pi-
smo „Palestra”. Po latach, w 2002 
roku, panowie ponownie wykona-
li swój spektakl. 

W latach 1978-1982 Jerzy No-
wak, wraz z solistami operowymi 
Teatru Wielkiego w Łodzi – Marią 
Szczucką-Kudanowską i Włodzi-
mierzem Zalewskim, na zaprosze-
nie Towarzystwa Niemiecko-Pol-
skiego w Hamburgu zagrali kilka 
koncertów w Hamburgu, Bremie 
i Lubece. Jedna z bremeńskich ga-
zet w czerwcu 1980 roku określi-
ła ich gościnny występ w Burger-
haus jako „wspaniały sukces”, zaś 
samego Jerzego Nowaka nazwano 
„odpowiedzialnym współtwórcą 
o wysokich pianistycznych możli-
wościach i solistycznej kulturze”. 
Podobnie pochlebne recenzje po-
jawiały się też w innych pismach. 

W 1980 roku polska telewi-
zja zauważyła jego występy wraz 
z innymi uzdolnionymi artystycz-
nie kolegami po fachu na Zjeździe 
Adwokatów Miłośników Muzyki 
w Lublinie, prezentując ich frag-
ment w programie „Tele-echo”.

Artyści, z którymi występował, 
podkreślali, że świetnie sprawdzał 
się jako akompaniator. – Miał dar 
współpracy i pełnego porozumie-
nia z innymi wykonawcami, jakie-
go brakuje wielu pianistom, nawet 
tym najwybitniejszym – mówi 
żona Jerzego Hanna, powołując 
się na wypowiedzi innych muzy-
ków słyszane na przestrzeni lat.

Oprócz tego przez cały czas 
komponował utwory pianistyczne 
i wokalne, wykonywane na róż-
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�25 lutego: Jadwiga�
Wiesiołek,�l.64,�Łowicz;�
Witold�nowakowski,�l.52;
Józef�Misztal,�l.65.

�27 lutego:�Wacław�
Zakrzewski,�l.92;�Renata�
Gałązka,�l.47;�Grzegorz
Kosiorek,�l.50;�Jan�Kurczak,�l.66

�28 lutego:�Zofia�bryła,�l.79;�

Zofia�Leduchowska,�l.92
�1 marca: Władysław�Grzyb,�

l.77
�2 marca:�Paweł�Przyżycki,�

l.55;�Andrzej�Skowroński,�l.65;�
Teresa�Młynarczyk,�l.77

�3 marca:�barbara�Kubiak,�
l.57;�Elżbieta�Karwat,�l.51

�5 marca:�Jan�Piorun,�l.92.

 Jerzy Antoni Nowak 
 (1928-2016)

Jako�harcerz�działał�
w�łowickich�„Szarych�
Szeregach”�pod�pseudonimem�
„żbik”,�za�co�po�wielu�latach,�
już�w�wolnej�Polsce,�został�
awansowany�najpierw�na�
podporucznika,�a�potem�
porucznika�Wojska�Polskiego.�
Równolegle�grał�w�zakazanych�
przez�okupantów�koncertach,�
podtrzymując�tym�na�duchu�
mieszkańców�Łowicza.�
Po�wojnie�dzielił�swoją�
aktywność�pomiędzy�karierę�
prawniczą�i�muzyczną�–�w�obu�
tych�dziedzinach�miał�wyższe�
wykształcenie.�Tak�jak�jego�
ojciec�Antoni,�był�adwokatem�
(pracował�w�Łowiczu�i�w�Łodzi),�
grał�natomiast�głównie�
na�pianinie,�zarówno�solo,�
jak�i�jako�akompaniator.

Jerzy Antoni Nowak (1928-2016)

REKLAMA

Cieszył�się�bardzo�
dobrą�opinią�klientów
i�środowiska�prawni-
czego,�o�czym�świadczą�
częste�zaproszenia�na�
konsultacje�w�najbardziej�
skomplikowanych�
sprawach.

Czatolin�|�nie�żyje�Cecylia�Antosik�

Odeszła ceniona seniorka
Smutna wiadomość dotarła 

do nas z Czatolina. 1 marca zmar-
ła Cecylia Antosik, jedna z naj-
starszych mieszkanek powiatu 
łowickiego. 25 kwietnia obcho-
dziłaby 102. urodziny.

Pozostanie w pamięci jako 
osoba o wielkiej szlachetności 
i życzliwości wobec ludzi. Prze-
żyła przeszło 70 lat we wdowień-
stwie, wychowując czworo dzie-

ci. Blisko związana z Kościołem 
i parafi ą pw. św. Kazimierza Kró-
lewicza w Łyszkowicach, była 
zelatorką Koła Żywego Różań-
ca. Wspierała klasztory klauzuro-
we, misjonarzy i inne inicjatywy 
kościelne. Do końca życia była 
zainteresowana bieżącymi wy-
darzeniami z życia kraju i lokal-
nej społeczności. W Czatolinie 
mieszkała przez całe życie.    tm
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WitAmY WŚRóD NAS�
W�oSTATniCH�DniACH�uRoDZiLi�SiĘ

W�tej�rubryce�zamieszczamy�fotografi�e�noworodków,�które�w�dniach�
poprzedzających�wydanie�tego�numeru�tygodnika�urodziły�się�w�szpitalach�
w�Łowiczu�i�w�Głownie,�wraz�z�datą�i�godziną�tej�szczęśliwej�dla�rodziców�chwili.�
Dziękujemy�rodzicom,�którzy�zgodzili�się�na�publikację�i�życzymy�dużo�radości�
z�powiększenia�rodziny.�Każde�nowo�narodzone�dziecko�witamy�serdecznie�
w�naszej�lokalnej�społeczności.�A�jeśli�Wasze�dziecko�urodziło�się�w�tych�dniach�
w�jakimś�innym�szpitalu�–�prosimy,�przyślijcie�nam�fotografi�ę�i�dane�
(redakcja@lowiczanin.info)�–�także�z�przyjemnością�je�zamieścimy. Redakcja

Przed 100-leciem odzyskania Niepodległości�|�Rozmowy�

By odkryli Polskę
jako normalny kraj

dokończenie ze str. 22

Przy czym nie mogę też nie 
powiedzieć, że po drugiej stronie, 
izraelskiej, nie brakuje ludzi nie-
spełna rozumu, którzy nie waha-
ją się wygadywać bzdur o „pol-
skich obozach” i instrumentalnie 
wykorzystywać wszystko to, co 
się ostatnio dzieje, na potrzeby 
wewnętrznej polityki, komunika-
cji ze swoimi wyborcami. U nas 
też, mam obawę, rządząca par-
tia także wykorzystuje tę sytuację 
do tego samego celu. 

 Dla większości nas, Pola-
ków, temat stosunków z Żyda-
mi nie ma dziś dużego znacze-
nia. Dlaczego więc, Pańskim 
zdaniem, poznanie całej praw-
dy o tym, jak było, jest ważne, 
do czego jest nam ono potrzeb-
ne?

– To koresponduje nieco 
z pytaniem o to, do czego nam 
w ogóle potrzebna jest historia 
i pamięć. Myślę, że pamięć 
o tym, co było w miejscu, w któ-
rym żyjemy, jest istotna, bo kon-
stytuuje w jakimś stopniu nasze 
bycie tu i teraz. Mamy zawsze ja-
kąś relację z miejscem, w którym 
żyjemy: skądś jesteśmy, gdzieś 
mieszkamy i to nas w jakiś spo-
sób określa. Podobnie określa nas 
stosunek do przeszłości, do tego, 
kim byli ci, którzy tworzyli ma-
terialną, społeczną i kulturową 
przestrzeń, w której funkcjonu-
jemy. Jesteśmy w pewnym sen-
sie ich spadkobiercami. Bezpo-
średnio wychowują nas rodzice, 
oni nam podsuwają lektury, opi-
sują nam świat. Warto jednak pa-
miętać, że ten świat z czegoś jest, 
z czegoś wynika. Dobrze mieć 
świadomość tego, że niegdyś 
był inny, może bogatszy, z pew-
nością wielokulturowy i wieloet-
niczny. Bowiem zaledwie 80 lat 
temu i Polska, i nasze miasto, wy-
glądały odmiennie – składały się 
w znacznym procencie z ludzi in-
nych kultur i wyznań, wśród któ-
rych byli przede wszystkim Ży-
dzi.

Pamięć o tym jest ważna, bo to 
również byli obywatele naszego 
miasta, naszego kraju. Wracając 
do pańskiego pytania o pozyty-
wy – pozostaje nam mieć nadzie-
ję, że obecna debata, a być może 
idący z nią przyrost wiedzy i edu-
kacja, dadzą nam wyzwolenie 
z narzuconych przez komunizm 
dogmatów myślenia o przeszło-
ści związanej z historią pierwszej 
połowy XX wieku. Wielu z nas 
uczyło się w szkołach, w których 
nie było mowy o podawaniu peł-

nego obrazu tego, czym II woj-
na światowa była. A przez to nie 
mieliśmy przestrzeni, by zmie-
rzyć się z tym, że Żydzi w Polsce 
mieszkali, że stanowili ponad po-
łowę z tych 6 milionów polskich 
obywateli, którzy w jej wyniku 
zginęli, nie rozmawiało się o tym, 
jak okupacja wyglądała dla Pola-
ków, a jak dla polskich Żydów. 
I w związku z tym nie rozmawia-
ło się o tym wszystkim, o czym 
rozmawiamy teraz, o dobrych 
i złych stronach tego doświadcze-
nia. Ufam, że dorobek ostatnich 
30 lat nie zostanie zmarnowany, 
a odbywająca się obecnie debata 
stanowić będzie nowe katharsis 
dla społeczeństwa, stanie się oka-
zją do przyjęcia, że ten obraz jest 
skomplikowany i, że dopiero jako 
cały jest prawdziwy. 

Myślenie o narodzie, do któ-
rego się przynależy, jako o tym, 
który ponosi jakąś – nie praw-
ną, nawet nie moralną – ale hi-
storyczną odpowiedzialność za 
coś, co nie mieści się w katalogu 
bohaterstwa i walki, jest trudne. 
Jednak jeśli chcemy szczycić się 
bezprzykładnym bohaterstwem 
Sprawiedliwych, to musimy rów-
nież przyjąć, że byli i niespra-
wiedliwi. Moralną obligacją jest 
przyjęcie do wiadomości tego 
i nie dyskutowanie z faktami, 
nie dyskutowanie z rzeczywisto-
ścią. I rozwiązaniem tego dyle-
matu nie jest z pewnością wyłą-
czenie tych niesprawiedliwych 
ze wspólnoty. Prezydent Andrzej 
Duda podczas wizyty w Izraelu 
użył takiej konstrukcji, że ci Pola-
cy, którzy popełniali zbrodnie na 
Żydach, sami się wyłączyli z na-
rodu polskiego. Natomiast Spra-
wiedliwi mają być emanacją na-
rodowego ducha. To niestety jest 
pójście na łatwiznę. 

 Bo może oni także powinni 
być elementem naszego sumie-
nia? Bo każdy z nas może być 
kiedyś postawiony w sytuacji 
takich moralnych wyborów?

– Nikt z nas nie wie, jak by się 
zachował w takim momencie, 
mając na sobie odpowiedzial-
ność za rodzinę. To była sytuacja 
ekstremalna. Historyk nie jest od 
oceniania postaw, tylko od przed-
stawiania faktów. Istotne jest, by 
nasza refl eksja była zgodna z fak-
tami. By z nimi nie dyskutować.

Na cmentarzu przy ul. Listo-
padowej w Łowiczu, w kwate-
rze żołnierzy poległych podczas 
walk nad Bzurą w 1939 roku są 
groby kilkunastu żydowskich żoł-
nierzy Wojska Polskiego. Próżno 

szukać tam jednak innego sym-
bolu niż krzyże. Chciałbym my-
śleć, że dla władz mojego miasta 
ważnym będzie, by stan ten zmie-
nić. Chciałbym wierzyć, że ktoś 
w ratuszu zechce zakasać rękawy 
i sprawić, by na którejś z kwater, 
obok rzędu krzyży, nad kośćmi 
tych polskich żołnierzy wyznania 
mojżeszowego, którzy walczy-
li za Polskę i zginęli na tej ziemi, 
stanęła choćby jedna, symbolicz-
na gwiazda Dawida.

Dlatego niezwykle ważne 
i cenne jest czczenie rocznic ta-
kich jak akcja odbicia „Cyfry” 
z więzienia na ul. Kurkowej, uho-
norowanie harcerzy, którzy wal-
czyli przy Moście Warszawskim 
i oddali tam swoje życie, pamięć 
o żołnierzach konspiracji, którzy 
walczyli z Niemcami i cywil-
nych Polakach, którzy w Łowi-
czu przeciwstawiali się Niemcom 
i ginęli w Palmirach. Ważna jest 
także pamięć o tym, że w marcu 
1941 roku wywieziono z Łowi-
cza do getta w Warszawie 6 tysię-
cy mieszkańców naszego miasta 
i ich później zamordowano. I ich 
nie ma. To też jest historia nasze-
go miasta, a więc w pewnym sen-
sie i nasza. Zarówno w przestrze-
ni symbolicznej, jak i w naszej 
pamięci, powinniśmy ten ślad za-
chować. Aż chciałoby się zaape-
lować do włodarzy, do Łowiczan, 
by jakoś upamiętnić tę rocznicę 
wyrwania części serca naszemu 
miastu. 

Bo nie należy dyskutować 
z faktami. 

Rozmawiał Wojciech Waligórski

Nowy Rynek w pierwszych latach okupacji niemieckiej. Widać�płot�
oddzielający�główną�przestrzeń�rynku�od�getta�żydowskiego.

nikt�z�nas�nie�wie,�
jak�by�się�zachował�
w�takim�momencie,�
mając�na�sobie�
odpowiedzialność�
za�rodzinę.�To�była�
sytuacja�ekstremalna.�
Historyk�nie�jest�
od�oceniania�
postaw,�tylko�od�
przedstawiania�faktów.�
istotne�jest,�by�nasza�
refl�eksja�była�zgodna�
z�faktami.�by�z�nimi�
nie�dyskutować.

Zaledwie�80�lat�temu�
i�Polska�i�nasze�miasto�
wyglądały�odmiennie�
–�składały�się�
w�znacznym�procencie�
z�ludzi�innych�kultur�
i�wyznań,�wśród�
których�byli�przede�
wszystkim�żydzi.

oliwier Bartczak,�ur.�8.02.2018�r.,
godz.�16.47,�dł.�54�cm,�
waga�3.260�g,�syn�Andżeliki�
i�Tobiasza,�zam.�Głowno.

Aleksandra Sęk,�
ur.�20.02.2018�r.,�godz.�10.05,�
dł.�50�cm,�waga�2.950�g,�córka�
Marleny�i�Michała,�zam.�Zduny.

magdalena Szymajda,�
ur.�22.02.2018�r.,�godz.�21.55,�dł.�55�
cm,�waga�3.890�g,�córka�Grzegorza�
i�Marty,�zam.�Łyszkowice.�

Fabian Kuciński,�ur.�26.02.2018�r.,
godz.�21.40,�dł.�56�cm,�
waga�3.400�g,�syn�ilony�i�Damiana,�
zam.�Małszyce.

ignacy Lichman,�ur.�26.02.2018�r.,
godz.�10.55,�dł.�58�cm,�
waga�3.900�g,�syn�Patrycji�
i�Maurycego,�zam.�Łowicz.

Alicja Paciorek,�ur.�27.02.2018�r.,
godz.�13.30,�dł.�55�cm,�
waga�3.400�g,�córka�Agnieszki�
i�Łukasza,�zam.�Skierniewice.

Fabian Rydlewski,�
ur.�27.02.2018�r.,�godz.�6.40,�
dł.�53�cm,�waga�3.120�g,�
syn�natalii,�zam.�Skaratki.

Stefan Wysocki,�ur.�28.02.2018�r.,�
godz.�7.35,�dł.�54�cm,�
waga�3.270�g,�syn�Agaty�
i�Dominika,�zam.�Łowicz.

nych okoliczności. Niektóre z nich 
znalazły się w repertuarze Kry-
styny Kurtis, śpiewaczki opero-
wej greckiego pochodzenia. Żona 
Hanna wspomina, że jej mąż miał 
wielki talent do komponowania 
utworów stylizowanych i naśla-
dujących wybraną estetykę. – Dla 
znajomych z Węgier komponował 
czardasze, które brzmiały jak ory-
ginalne, podobnie jak greckie me-
lodie komponowane dla Krystyny 
Kurtis – mówi.

Życie prywatne
Żoną Jerzego Nowaka była 

Hanna z domu Bojarska, magister 
inżynier i profesor szkoły śred-
niej, zasłużona działaczka łódz-
kiej „Solidarności”. Mieszkali 
w Łodzi. Wychowali córkę Bar-
barę, doktor nauk technicznych, 
mieszkającą dziś w Wielkiej Bry-
tanii, oraz syna Pawła, który po-
szedł w ślady ojca i dziadka, jest 
adwokatem. Jerzy i Hanna do-
czekali się też trzech wnuczek 
– Heleny i Zuzanny, córek Pawła 
oraz Magdaleny, córki Barbary. 
Wszystkie są dziś młodymi ko-
bietami, ze świetnym wykształce-
niem – każda w swojej dziedzinie.

Mogłoby się wydawać, że przy 
tak aktywnej karierze prawniczej 
i muzycznej, prowadzonych prak-
tycznie równolegle, trudno już 
znaleźć czas na inne zamiłowa-
nia, Jerzy Nowak to jednak po-
trafi ł, a sprzyjała temu atmosfera 
rodzinna. Jerzy niemal przez całe 
życie angażował się w ruchu har-
cerskim. Był też zapalonym tury-
stą, brał udział w wielu zorgani-
zowanych wycieczkach, m.in. na 
Węgry, do Rumunii czy Bułgarii. 
Jako dyplomowany pilot wycie-
czek zagranicznych z doskonałą 
znajomością języka niemieckiego 
był ceniony przez biura podróży. 
Prowadził zorganizowane grupy 
zwiedzające Węgry, Rumunię czy 
Bułgarię. Na Węgrzech spędził 
trzy miesiące jako rezydent. 

Był też znany z poczucia hu-
moru, uwielbiał dowcipy i aneg-
doty, często zasłyszane gdzieś 
przypadkiem, które spisywał i ko-
lekcjonował. Lubił subtelny hu-
mor w starym stylu, bardzo cenił 
sobie anegdotki związane z po-
staciami historycznymi. W 2003 
roku, zachęcony przez przyjaciół, 
wydał niektóre z nich w czterech 
niewielkich tomikach. 

Dorobek
Jerzy Antoni Nowak zmarł 26 

grudnia 2016 roku, po długich 
zmaganiach z chorobą. Pochowa-
ny został 2 stycznia na cmentarzu 
wojskowym na Dołach w Łodzi. 
Ostatnią jego wolą było, aby za-
miast kwiatów na jego pogrzeb 
obecni przekazali datki fi nanso-
we na rzecz stowarzyszenia „Sło-
nik”, zrzeszającego osoby cier-
piące na chorobę Parkinsona i ich 
rodziny.

O tym, jak nieprzeciętną był 
postacią, świadczy liczba odzna-
czeń i wyróżnień jakich dostąpił 
w różnych dziedzinach – podaje-
my tylko niektóre z nich. Za za-
sługi dla niepodległościowej kon-
spiracji awansowany został na 
stopień porucznika Wojska Pol-
skiego, odznaczony Krzyżem Ar-
mii Krajowej, Odznaką Wetera-
na Walk o Niepodległość. Poza 
tym, jako wieloletni i zasłużony 
harcerz, odebrał odznakę Harcerz 
Rzeczypospolitej oraz Srebrny 
Krzyż z Mieczami za zasługi dla 
ZHP. Za działalność zawodową 
odznaczony został Odznaką Ad-
wokatura Zasłużonym, a za doro-
bek muzyczny Honorową Odzna-
ką Województwa Łódzkiego oraz 
Odznaką Zasłużonego Działacza 
Kultury i Złotym Krzyżem Zasłu-
gi.  tm

Łowicz
Z krzyżem 
ulicami osiedla 
Korabka

W piątek, 9 marca pa-
rafi a Matki Bożej Nieusta-
jącej Pomocy na Korabce 
w Łowiczu zaprasza na dro-
gę krzyżową, która przejdzie 
ulicami osiedla. Wyjście 
z krzyżem poprzedzi msza 
św. o godz. 18. Tego dnia w 
kościele nie będzie nabożeń-
stwa drogi krzyżowej, któ-
ra w pozostałe piątki Wiel-
kiego Postu oprawiana jest 
o godz. 17.15.  mwk

Kościół 
Ekstremalna 
droga krzyżowa

Ze Skierniewic do Niepokalanowa 
wyruszy 9 marca Ekstremalna Dro-
ga Krzyżowa. Rozpocznie się mszą o 
19.45 w kościele Niepokalanego Ser-
ca NMP w Skierniewicach, trasa liczy 
42 km. Zapisanych jest już przeszło 80 
osób. Pątnicy zatrzymują się przy wy-
znaczonych stacjach, gdzie w milcze-
niu czytają rozważania. – Droga jest 
trudna, czuje się zmęczenie, ból, chce 
się spać – mówi ks. Rafał Babicki – ale 
to właśnie chodzi o to, żeby porzucić 
codzienny komfort, przeżyć te drogę 
całym sobą, duchowo i fi zycznie.     tm 
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Kultura�|�benefis�twórczości�Stanisława�Madanowskiego�

Publikacja prezentem z okazji 77. urodzin
W sobotę, 3 marca, przy pełnej sali, w Łowickim Ośrodku 
Kultury zaprezentowana została nowa, biograficzna 
publikacja „Stanisław Madanowski – Ksinzok spod 
Łowicza” autorstwa Katarzyny Słomy. Promocja książki 
została połączona ze świętowaniem 77. urodzin wybitnego 
śpiewaka ludowego z Boczek Chełmońskich.

Licząca ponad 30 stron bro-
szura to pewnego rodzaju „prze-
wodnik” po życiu i twórczości 
Stanisława Madanowskiego, uty-
tułowanego śpiewaka, współza-
łożyciela Zespołu Pieśni i Tańca 
„Boczki Chełmońskie”. To już 
drugie takie wydawnictwo w do-
robku Katarzyny Słomy, która 
– przypomnijmy – w 2013 roku 
opublikowała podobną książeczkę 
dedykowaną nieżyjącej już twór-
czyni ludowej Bronisławie Skwar-
nie z Chąśna. 

Sobotnie spotkanie miało for-
mę benefisu twórczości Stanisła-
wa Madanowskiego. Na przed-
stawionej prezentacji slajdów 
Katarzyna Słoma przypomniała 
najważniejsze wydarzenia z życia 
jubilata, którymi były m.in. zdo-
bycie nagrody „Baszty” na festi-
walu w Kazimierzu Dolnym, ta-
blica pamiątkowa w Alei Gwiozd 
Łowickich oraz wydanie i bardzo 
udana promocja płyty „Moje Ło-
wickie Śpiewanie” w Muzeum 
w Łowiczu – to tylko te ostatnie. 
Nie zabrakło jednak sentymen-
talnych powrotów do początków, 
rodzinnych historii i występów, 
także tych z udziałem Stanisła-
wa Madanowskiego. Specjalnie 
dla publiczności jubilat wykonał 
żartobliwą przyśpiewkę „Mateu-
su, Mateusu” według standardów 
festiwalu w Kazimierzy Dolnym  
– a’capella. 

Muzyczna uczta 
Na scenie prezentowały się też 

m.in. „Boczki Chełmońskie”, 
„Ksinzoki”, córka śpiewaka Mo-
nika Zabost i uczennica Szkół 
Pijarskich Malwina Ciesielska, 
która wspólnie ze Stanisławem 
Madanowskim zdobyła II miej-
sce na Ogólnopolskim Festiwa-
lu Kapel i Śpiewaków Ludowych  
w Kazimierzu Dolnym w kate-
gorii „Mistrz i uczeń”. Jak nam 
powiedziano, dziewczynka sama 
zgłosiła chęć wystąpienia na pro-
mocji książki. Ale tak naprawdę 
żaden z tych występów nie był 
przypadkowy, a był jedynie po-
twierdzeniem tego, że to, co za-

początkował wybitny śpiewak, 
znajduje naśladowców. 

Przez całe spotkanie na twa-
rzy jubilata malowały się spokój, 
duma i spełnienie. – Czuję się 
wniebowzięty, bo teraz jest dla 
mnie taki dobry czas, najpierw 
„Gwiozda”, potem „Baszta”, wy-
stęp z Malwinką i wydanie pły-
ty: ona zostanie dla potomnych, 
bo jak ktoś sobie włączy, to jest 
i melodia, i są słowa. I teraz jesz-
cze ta prezentacja, bardzo mi się 
podobało – mówi nam Stanisław 
Madanowski. 

zwrócenie ku Bogu 
Poza pięknym śpiewem, nie za-

brakło także wielu ciekawych hi-
storii z życia Stanisława Mada-
nowskiego. Przypomniano, że 
ma on w swoim dorobku również 
przygodę telewizyjną i to właśnie 
on tańczył w ekranizacji „Chło-
pów” z Jagną (aktorką Emilią 
Krakowską) na weselu Boryny. 

W książce została też opisana hi-
storia zapoznania się Stanisława 
Madanowskiego z jego przyszłą 
żoną Klarą, było to na wiejskiej 
zabawie po jego powrocie z woj-
ska. Podczas opowiadania Kata-
rzyna Słoma mówiła, że była ona 
osobą niezwykle ciepłą i chętnie 
pozwala małżonkowi na reali-
zowanie się w muzycznej pasji.  
W 2015 r. śp. Klara i Stanisław 
Madanowscy odebrali w sali bi-
blioteki w Kocierzewie Płd. pre-
zydenckie medale za 50-lecie 
swojego pożycia małżeńskie-
go. – Jestem dumna z taty, po-
nieważ jest osobą nietuzinkową, 
niby prostą, wywodzącą się z tłu-
mu, ale wyróżniającą się. On tak 
naprawdę nie ma tremy, bywa, że 
wychodzi z marszu i po prostu 
śpiewa – mówi nam córka śpie-
waka Monika Zabost. I dodaje, 
że postać taty kryje jeszcze wie-
le historii, o których na spotkaniu 
nie było mowy. Jedną z nich jest 

jego silne utożsamianie się z Ko-
ściołem. 

77. urodziny 
Na zakończenie spotkania każ-

dy mógł złożyć życzenia jubi-
latowi z okazji jego 77. urodzin. 
Kolejka chętnych ustawiła się do 
składania gratulacji bohaterowi 
biograficznej publikacji i jej autor-
ce Katarzynie Słomie. 

– Bardzo szanuję takie osoby, 
które wyróżniają się w naszym re-
gionie, są wyjątkowe i robię to tak 
naprawdę dla nich, żeby im spra-
wić przyjemność. Dla mnie to 
jest bezinteresowna praca, coś co 
lubię. Bez względu na to, w któ-
rym miejscu się znajduję, folklor 
łowicki jest czymś, co jest bliskie 
mojemu sercu – mówi nam autor-
ka. I przyznaje, że wydawnictwo 
jest jej prezentem na 77. urodziny 
pana Stanisława. 

Po spotkaniu wszyscy zostali 
zaproszeni do sąsiedniej sali ślu-

bów na tort, a wychodząc otrzy-
mywali egzemplarz promowanej 
w sobotę broszury. 

Wydanie publikacji sfinanso-
wał Urząd Gminy w Kocierzewie 
Płd. przy współpracy z Urzędem 
Miejskim w Łowiczu i Łowickim 
Ośrodkiem Kultury. 

Bezpłatne egzemplarze są do-
stępne w Urzędzie Gminy i biblio-
tece w Kocierzewie Płd.  aa 

REKLAMA

Łowicz�|�Wystawa
Prace seniorów

Wystawa prac plastycznych 
kursantów Uniwersytetu Trze-
ciego Wieku zostanie otwarta  
w łowickim muzeum 10 marca  
o godz. 16.00. W ramach uniwer-
sytetu działają dwie grupy arty-
styczne, których twórczość bę-
dziemy mogli oglądać – „Nowa 
fala” i „Fascynacja”. tm

Stanisław madanowski 
specjalnie�dla�publiczności�
wykonał�żartobliwą�przyśpiewkę�
„Mateusu,�Mateusu”.�

Katarzyna Słoma�podpisuje�egzemplarz�swojej�publikacji. tort z okazji 77. urodzin�śpiewaka�i�chóralne�„Sto�lat!”�na�jego�cześć.�
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Podróż�|�Michał�Grzejszczak�pisze�z�wyprawy�rowerowej�do�Ameryki�środkowej�(cz.�6)

Nikaragua – perełka czekająca na odkrycie
Dziś kolejna, szósta już opowieść Michała 
Grzejszczaka, Łowiczanina, podróżnika 
rowerowego organizatora przeglądów  
„Cały świat w jednej sakwie”, z jego wyprawy  
po ośmiu krajach Ameryki Środkowej. 

Przed katedrą w Managua cień 
ustępuje miejsca słońcu. Plac to-
nie w jego promieniach, paląc 
pielgrzymów z niespotykaną siłą. 
Architekci zieleni nie przewidzie-
li chyba tejże okoliczności i liche, 
bo liche, ale dające jakikolwiek 
odpoczynek od upału palmy, po-
sadzili zbyt wysoko, na trudno do-
stępnych trawnikach. Aby się do-
stać w ich łaskawe oblicze, trzeba 
być pielgrzymem dobrze wyspor-
towanym.

Tych w Managua jednak jak na 
lekarstwo. Stanowczą większo-
ścią, poza licznie odwiedzającymi 
miejsce wiernymi z kraju, są tam 
bowiem żebrzący kalecy i starcy, 
oraz, jak to w krajach latynoskich 
bywa, wszechobecni i natrętni jak 
osy sprzedawcy lodów. Im wszyst-
kim jest wyjątkowo trudno dostać 
się pod drzewa.

Jedynym miejscem, gdzie 
mogą się więc ukryć przed nisz-
czącym obliczem południa, jest 
rzucający króciutkie cienie, me-
trowej zaledwie wysokości murek 
oplatający skwer. Można przytu-
lić się do jego ściany na leżąco lub 
usiąść pod nim w kucki, by, opie-
rając się o chłodne płyty, przecze-
kać najgorszy czas południowe-
go skwaru. Tak też się dzieje. Jak 
okiem sięgnąć, chronią się pod 
nim stali bywalcy.

Kiedy o godz. 13.00 dzwony  
z kościelnej wieży obwieszczą ko-
niec codziennej sumy, w jego cie-
niu, prócz mnie, nie będzie już 
jednak nikogo. Cała tamtejsza, 
znająca się dobrze od lat świta, ni-
czym muszki owocówki wypusz-

czone z torebki po gruszkach, na 
chwilę przed końcowym błogo-
sławieństwem budzi się z półsnu, 
przyciąga ospale i drobnymi kro-
kami, kula za kulą, wózek za wóz-
kiem zajmuje swoje niewidoczne, 
słowem tylko zapisane kwadry 
kościelnego placu. Rozchodzą 
się, jak na kaleki przystało, dość 
żwawo. Przerywając porę sjesty,  
a przygotowując się do codzien-
nego testu sprawności, wypróbo-
wują na mnie pierwszym swoje 
standardowe zaklęcia. Gdy duża 
wskazówka zegara wskaże ostat-
nią minutę nabożeństwa, wszy-
scy są już na pozycjach. Jedni klę-
czą przy drzwiach świątyni, inni 
kłaniają się nisko przy szerokich 
schodach, następni z kolei przy 
bramie wyjściowej na ulice stoli-
cy odkrywają przed światem swo-
je wrzody i opuchlizny.

Kiedy wysokie drzwi katedry 
wypuszczą na plac kilkuset mo-
dlących się żarliwie wiernych, że-
bracy jak mrówki, w sobie tylko 
wiadomym układzie, krążą po-
między nimi, szukając możliwo-
ści wyproszenia czegokolwiek.

Po 10 minutach intensywnych 
starań smutny teatr dobiega koń-
ca. Przed katedrą, prócz dusznego, 
zatęchłego powietrza i niesmaku 
całej tej historii, nie pozostaje nikt. 
Tak jak spektakl miał swój szybki 
początek, tak i koniec jego był zu-
pełnie niespodziewany. 

Ledwo wybrzmi dźwięk ostat-
nich dzwonów, plac przed sank-
tuarium w Managua pustoszeje 
doszczętnie. Cień nie jest już po-
trzebny nikomu.

Nikaragua. Bydło,  
plaże i białe konie
Do Nikaragui wyjeżdżam 

przez El Espino. W niszczejącym 
budynku celnym ktoś ustawił fi-
gurę Matki Boskiej. Wzrok ma 
spuszczony. Na szczęście. Nie wi-
dzi tego, co dzieje się pod okien-
kami celników. Większość indy-
widualnych turystów, chcąc nie 
chcąc, zostawia tu drobne upo-
minki. Wjeżdżając do Nikaragui 
bez wsparcia miejscowego prze-
wodnika, można się spodziewać 
wszystkiego. Panowie i panie ze 
złotymi zegarkami na przegubach 
dłoni niechętnie się spieszą. Miej-
scowi miną autem granicę w dzie-
sięć minut, samotnie podróżujący 
turyści mogą czekać i po trzy go-
dziny. Na co? Tego nawet Matka 
Boska nie wie. Po prostu, takie tu 
mają standardy.

A to brak pozwolenia rządowe-
go na wjazd (dodajmy, że nie ma 
czegoś takiego jak pozwolenie 
rządowe na wjazd), to znów kse-
ro paszportu (koniecznie za ame-
rykańskiego dolara), sprawdzanie 
książeczki szczepień (jak nigdy), 
czy wpisywanie na listę zdrowia 
(kierowców transportujących by-
dło)... Wymyślać można tu godzi-
nami. Dopóki nie będzie zgadzać 
się pod stołem, dopóty będziesz 
siedział kolego na betonowej ław-
ce. Pierwszy wjazd zawsze jest 
najtrudniejszy. Za każdym kolej-
nym, może (choć nie musi) być 
już tylko lepiej.

Z Espino ruszam w stronę Es-
teli, Jinotegi i Matagalpy. Tam 
zawracam, by zjechać z gór  
i dotrzeć do bram zmysłowe-
go Leon. Leon to drugie, po sto-
licy, największe miasto kraju.  
W jego centrum zbudowano 
strzelistą katedrę, a obok niej 
pseudomodernistyczny klocek 
miejskiej administracji. Pełno tu 
ciekawostek, a większość uliczek 
kryje swoje kolonialne tajemni-
ce. Patia kamienic toną w zieleni,  
a w ich fontannach turyści topią 
niepotrzebne im centy. Na ulicach 
i w kawiarniach królują Amery-
kanie, wespół z Kanadyjczykami. 
Pomiędzy nimi jak sępy krążą na-
tomiast zwinni handlarze podra-
bianych zegarków, czapek i prze-

ciwsłonecznych okularów. Każdy 
chce żyć godnie, a na „gringos” 
idzie dobrze zarobić. Podobnie 
będzie na plażach nikaraguań-
skich kurortów czy turystycznych 
„must see” kraju: w Masai i kolo-
rowej Granadzie. 

Tam się je, tam się pije, tam się 
bawi do bladego świtu. Pieniędzy 
Amerykanie tu nie liczą, bo Nika-
ragua jest nawet dla nas, Polaków, 
jednym z najtańszych latynoskich 
krajów do podróżowania. Solid-
ne śniadanie w barze dla miejsco-
wych (comedorze, nie restauracji) 
kosztuje około 8 zł. Obiad i kola-
cja podobnie. Za 30 zł dziennie 
jesteśmy więc najedzeni pod tzw. 
„korek”. Za kawę zapłacimy pol-
ską złotówkę, za tort w cukierni 

4. Fryzjer kosztuje 6, a paliwo ok. 
3,50 zł za litr.

Czy jest tanio?  
Niech każdy odpowie 
sobie sam
Jeśli ktoś zastanawia się czy 

warto kupować tu półprodukty  
i gotować na turystycznej kuchen-
ce, zdecydowanie powiem, że nie 
warto. Miejsce w sakwie lepiej 
poświęcić na kiść bananów, czy 
świeże owoce mango. W Ameryce 
Centralnej kuchenka turystyczna 
zdecydowanie nam się nie przyda.

Nikaragua to kraj słynący z by-
dła. Wołowina jest tu doskonałej 
jakości. Cenią ją handlarze mię-
sem na całym świecie. Gdzie nie 
spojrzeć, pasą się krowy i woły. 
Muskularne, potwornie wielkie 
okazy rzucają się w oczy na wy-
płowiałych łąkach. Mięso idzie 
tu jak świeże bułki, bo miejsco-
wi uwielbiają jeść. Kuchnia jest 
atrakcyjna, pełna smaków i aro-
matów, choć tej meksykańskiej 
na pewno nigdy nie dorówna.  
W porównaniu jednak do prostych 
dań z Hondurasu czy Salwadoru, 
trzyma bardzo widoki poziom. 

Dookoła krajobraz pasterski, ale 
przyrodniczo nie brakuje tu cieka-
wostek. Największe to wulkanicz-
ne laguny, liczne narodowe parki, 
a przede wszystkim wulkaniczna 
wyspa Ometepe, wyrastająca wraz 
z dwoma szczytami wulkanów  
z dna jeziora Nikaragua. I choć  
w obydwu najpojemniejszych 
zbiornikach wodnych kraju woda 
raczej nie pachnie świeżością, to 
sam ich pejzaż o poranku robi 
ogromne wrażenie. 

Nikaragua to perełka czekająca 
na odkrycie. Mając predyspozycje 
do bycia ikoną z folderów i reklam 
biur podróży, stoi dość blisko  
w kolejce po sukces. Jeśli tylko, 
jak obiecuje z przydrożnych ba-
nerów prezydencka para, wyda-
rzy się cud, kraj ten będzie kiedyś  
na wszystkich językach turystycz-
nego świata. 

MiChał GrzejszCzaK

Dopóki�nie�będzie�
zgadzać�się��
pod�stołem,�dopóty�
będziesz�siedział�
kolego�na�betonowej�
ławce.�Pierwszy��
wjazd�zawsze��
jest�najtrudniejszy.

uliczny handel rzadko podlega kontroli. W�ruchliwych�miejscach�można�
kupić�zarówno�rękodzieło,�jak�i�najdoskonalsze�smakowite�przekąski.
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Łowicz�|�oskarżyciel�zażądał�pół�roku�więzienia�i�6�lat�zakazu�posiadania�zwierząt�

Zabił szczeniaka 
rzucając nim o podłogę
Sześciu miesięcy więzienia zażądała prokurator 
Elżbieta Golis dla 27-letniego Marka P. z Łowicza, 
którego oskarżyła o zabicie psa ze szczególnym 
okrucieństwem. Proces w tej sprawie ruszył 28 lutego 
przed Sądem Rejonowym w Łowiczu.

Kara miałaby być bezwzględ-
nego więzienia, uzupełniona  
o sześcioletni zakaz posiadania 
zwierząt, nawiązkę w wysokości 
2 tys. zł na cel związany z ochro-
ną zwierząt oraz pokrycie kosztów 
sądowych. 

Obrońca oskarżonego wniósł  
z kolei o wymierzenie znacznie 
łagodniejszej kary oraz, w trakcie 
procesu, złożył w imieniu oskar-
żonego wniosek o dobrowolne 
poddanie się karze. Proponował, 
by kara ta była w wymiarze 1 roku 
ograniczenia wolności – co miało-
by być związane z obowiązkiem 
wykonywania nieodpłatnie pra-
cy społecznie użytecznej przez 
30 godzin miesięcznie oraz 1 tys. 
zł nawiązki. Na te warunki zgody 
nie wyraziła prokurator Golis.

18 listopada ubiegłego roku 
27-latek wrócił z pracy do wy-
najmowanego w bloku na Sta-
rzyńskiego mieszkania będąc pod 
wpływem alkoholu. Było około 
godz. 15.00. Wcześniej pił wód-
kę. W łazience zastał szczeniaka, 
który zanieczyścił odchodami po-
mieszczenie. Jak wyjaśniał na po-
licji, bardzo go to zdenerwowało  
i dlatego kilkakrotnie uderzył 

psem o podłogę, w wyniku czego 
pies zdechł. Przestraszona właści-
cielka psa – dziewczyna oskarżo-
nego, 23-letnia Ilona – zamknęła 
się w ubikacji i z niej słyszała ude-
rzenia oraz pisk psa. 

Oskarżony przyznał się do 
winy, przed sądem wyraził skru-
chę. Odpowiadając na pytania 
swojego adwokata (wcześniej od-

mówił składania wyjaśnień przed 
sądem i odpowiadania na pyta-
nia sądu) mówił, że rzucił szcze-
niakiem o podłogę raz, może kil-
ka razy. Nie wszystko pamiętał. 
Twierdził, że będąc pod wpływem 
alkoholu nie wiedział co robi, 
przyznał, że wypił za dużo. 

Mówił też o tym, że nie zdarza 
mu się być agresywnym po alko-
holu, że to pierwszy raz i na pew-
no ostatni, że żałuje i wie, że musi 
ponieść karę. 27-latek wcze-
śniej nie był karany, edukację za-
kończył w Specjalnym Ośrod-
ku Szkolno-Wychowawczym, 
obecnie chciałby założyć rodzi-
nę, od około dwóch lat wspólnie 
z dziewczyną wynajmują miesz-
kanie (najpierw na Bratkowicach, 

teraz na Starzyńskiego). Podczas 
rozprawy zeznawała również 
matka oskarżonego oraz współ-
lokator, z którym oskarżony wy-
najmował wspomniane mieszka-
nie – to on zawiadomił policję. 
Składania zeznań odmówiła na-
tomiast dziewczyna oskarżone-
go – formalnie mająca też status 
osoby poszkodowanej, była bo-
wiem właścicielką psa. Szcze-
niak był w domu od kilku, kilku-
nastu dni.

Współlokator, 27-letni Piotr 
C., hydraulik, zeznał, że feralne-
go dnia, gdy wrócił z pracy około 
godz. 18.00, w przedpokoju zoba-
czył ślady krwi na ścianie i pod-
łodze. Oskarżony Marek P. spał 
w pokoju, a w łazience siedzia-

ła zamknięta od wewnątrz jego 
dziewczyna. Według świadka bała 
się Marka P. Po chwili oskarżony 
wstał i powiedział, że zabił psa, 
bo ten go denerwował. Według 
świadka oskarżony był podener-
wowany „miał do wszystkich pre-
tensje” i szukał zaczepki. Dlatego 
też Piotr C. wyszedł z mieszkania 
„żeby nie zrobić mu krzywdy”  
i sprzed bloku zadzwonił na poli-
cję. 

Wg świadka oskarżony wcze-
śniej nie dał się poznać jako oso-
ba agresywna, nie był trudnym lo-
katorem. Ponadto świadek zeznał, 
że zdarzyło mu się słyszeć ze swo-
jego pokoju, że szczeniak był bity.  
– To się zdarzało głównie nocą, jak 
go przemocą uciszał. Nie widzia-
łem tego, tylko słyszałem – zeznał. 
Nie reagował jednak. – Nie wtrą-
całem się jak oni żyją – mówił. 

Po tych słowach oskarżony zło-
żył oświadczenie, że świadek nie 
mówi prawdy, ponieważ nie bił on 
psa, co najwyżej „dał mu klapsa, 
jak pies szczekał w nocy”. 

Przed sądem zeznawała też 
matka oskarżonego – Irena P.  
z podłowickiej wsi. Zeznała, że 
syn mówił jej, że zabił psa, że nie 

chciał, ale „tak wyszło”, że wię-
cej tego nie zrobi. Według świad-
ka „na wsi tak nie jest”. – Żeby za 
psa sprawa w sądzie była? – dzi-
wiła się. 

Mówiła też o tym, że syn nie 
sprawiał problemów wychowaw-
czych, choć problemy w nauce 
miał – stąd edukacja w SOSW, nie 
nadużywał alkoholu („trochę wy-
pije, bo co to za chłop, co nie wy-
pije”), nie znęcał się nad zwierzę-
tami, a w gospodarstwie było ich 
wiele: krowy, koń, kilka psów czy 
koty. Miał 7 rodzeństwa, przed 
laty chętnie pomagał w gospodar-
stwie. 

Sprawa została odroczona do 
18 kwietnia i sąd wystąpi o opinię 
sądowo-lekarską biegłego leka-
rza psychiatry. Już na rozprawie 
sędzia Magdalena Piwowarczyk 
bowiem powzięła wątpliwości co 
do stanu psychicznego oskarżo-
nego, który kształcił się w Spe-
cjalnym Ośrodku Szkolno-Wy-
chowawczym oraz zeznał, że 
kiedyś „brał jakieś medykamen-
ty”, ale nie umiał sprecyzować 
jakie. Nie wykluczał jednak, że 
były one związane z jego stanem 
psychicznym.  mak   

Z sali sądowej

REKLAMA

oskarżony o zabicie psa�odmówił�składania�wyjaśnień�przed�sądem.�
odpowiadał�wyłącznie�na�pytania�swojego�adwokata.�

Przed sądem zeznawała�m.in.�matka�oskarżonego.
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Mówiła,�że�syn�nie�
sprawiał�problemów�
wychowawczych,�choć�
problemy�w�nauce�
miał,�nie�nadużywał�
alkoholu,�nie�znęcał�
się�nad�zwierzętami,��
a�w�gospodarstwie�
było�ich�wiele:�krowy,�
koń,�kilka�psów�czy�
koty.�Chętnie�pomagał�
w�gospodarstwie.
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informacje
�� informacja PKP�22-194-36�
�� informacja PKS 46-837-38-13
��Krajowe Biuro Numerów 118-913
��międzynarodowe Biuro Numerów 

118-912
��Rozmowy krajowe –�zamawianie�

19050�(koszt�1,07�zł�z�VAT)
��Rozmowy międzynarodowe –�zama-

wianie�19051�(koszt�1,07�zł�z�VAT)
��Awarie tel. stacjonarnych�–�zgłoszenia:�

801�505�505
��Biuro zleceń�19497�(zamawianie�budze-

nia,�przypominanie�o�terminie�załatwienia�
sprawy,�przekazywanie�życzeń�itp.).

telefony
�� �taxi osobowe:�46-837-34-01;�46-191-91;�

46-830-05-00;� 606-486-555;� 600-508-308;�
Dworcowa:�602-774-552

��taxi bagażowe:�46-837-35-28�
��Powiatowy urząd Pracy:�46-837-04-20
��Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat�46�837-59-02
��urząd miejski:�sekretariat�46-830-91-51�
��urząd Skarbowy:�centrala�46�837-43-

58,�46-837-32-38,�sekretariat�46-837-80-28�
��zuS�46-830-17-12
��Łowickie Stowarzyszenie Abstynenc-

kie „Pasiaczek”�Łowicz,�ul.�św.�Floriana�7,�
tel.�46-837-66-92,�pon.-pt.�godz.�16.-20.00.

��Grupa AA „Łowiczanka” spotkania��
przy�Klubie�Pasiaczek�czw.�godz.�19.00.�

��Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie�(siedziba�Stowarzyszenia�
„nadzieja”�ul.�Podrzeczna�3a),��
tel.�46-830-03-63,�czynny:�16.00-19.00.

��Gminna Grupa Abstynencka��
w Bielawach,�spotkania�w�czwartki�
w�godz.�10-11.�informacji�udziela�uG�biela-
wy�w�czwartki�w�godz.�8.00-10.00.

��Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem”  
w Domaniewicach,�(problem�przemocy)��
czynny:�pt.�16-18�tel.�46-838-33-11.

��Samopomocowa Grupa Abstynencka�
„Nie ma mocnych” w zdunach 
(siedziba�GoK),�czw.�godz.�18.00.

dyżury przychodni
��Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul.�ułańska�28,�tel.�46-837-56-11,�46-837-56-
12,�46-837-56-13�lub�509-056-091–�czynna:�
w�dni�robocze�18.00-8.00,�soboty,�niedziele�
i�święta�od�8.00�(przez�24�h).�

��Poradnia Leczenia uzależnień,��
ul.�ułańska�28,�tel.46-837-37-07

��Poradnia zdrowia Psychicznego��
ul.�3�Maja,�tel.�46-837-33-07

pogotowia
��Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
��Straż pożarna 998�alarmowy
��Policja 997�alarmowy
��Policyjny telefon zaufania�837-80-00
��ogólnopolska poradnia telefoniczna  

dla osób dorosłych w kryzysie  
emocjonalnym,�czynna�od�pon.-pt.�godz.�
14.00-22.00�pod�bezpłatnym�numerem�
telefonu�116�123;�www.116123.edu.pl

��Pogotowie energetyki cieplnej �
46-837-59-16

��Pogotowie wod.-kan.�46-837-35-32
��Pog. energetyczne�991,�46-830-15-00
��Awarie oświetlenia ulicznego  

w Łowiczu:�881-551-551,�46�830-91-53�
��Warsztat konserwatorski��

ŁSM�46-837-65-58
��Gaz butlowy:�516-053-554,�697-

649-492,�46-837-84-40,�46-837-16-16,�

46-837-66-08,�46-837-41-02,�46-837-30-30,�
46-837-20-37,�46-838-36-36,�509-887-080;�
46-837-47-77,�46-837-44-44

��zakłady pogrzebowe: 46-837-53-85,�
46-837-07-10,�46-837-20-22,�46-837-26-74,�
46-838-72-62,�602-131-698

��Lecznice dla zwierząt:  
ul.�Starościńska�5,�tel.�46-837-52-48,�
ul.�Chełmońskiego�31,�tel.�46-837-35-24,�
ul.�Krakowska�28,�tel.�46-830-22-86,��
Łyszkowice,�tel.�46-838-87-19�
bielawy,�tel.�46-839-20-95

��Wojewódzkie Centrum zarządzania 
Kryzysowego�w�Łodzi�9287;�42�664-14-09,�
42�664-14-10,�26�144-44-05

apteki
��Łowicz – apteka całodobowa:�

ul. Stanisławskiego,�tel.�46-830-22-02
��Bielawy,�ul.�Garbarska�10,�tel.�839-22-76
��Chąśno 64,�tel.�838-18-25
��Domaniewice,�ulica�Główna�9,��

tel.�838-33-85;�ul.�Górna�1A,�tel.�911-55-44
��Kiernozia, Rynek�Kopernika�12,��

tel.�24-277-91-58;�ul.�Kościuszki�6,�tel.�24-
277-97-64;�ul.�Łowicka�12A,�24-382-11-66

��Kocierzew Płd. 101,�tel.�839-42-42
��Łyszkowice,�ul.�Kościelna�3,�tel.�46-838-

87-86;�ul.�Wolności�6b,�tel.�606-221-872
��Nieborów 209,�tel.�46-838-56-25
��Bełchów,�Przemysłowa,�tel.�46-837-11-83
��Sobota,�Pl.�Zawiszy�Czarnego�20,��

tel.�46-838-22-81
��zduny 1a,�tel.�46-838-74-68
��zduny 34,�tel.�46-838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

��Kościół pw. św. Ducha: 7.00,�8.30,�
10.00,�12.00,�18.00.�

��Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza:�7.00,�8.00,�10.00�(dla�młodzieży),�
11.15�(dla�dzieci),�12.30,�17.00

��Bazylika Katedralna:�7.00,�9.00,�10.30,�
12.00;�18.00.

��Kościół o.o. Pijarów: 8.00,�9.30,�11.00,�
12.30,�16.00.�

��Kościół Sióstr Bernardynek:�8.00,�10.00
��Kościół pw. matki Bożej Nieustającej 

Pomocy: 8:00,�10:00,�12:30,�18:00;
��Kaplica seminaryjna:�10.00
��Kościół św. Leonarda:�11.30

basen w Łowiczu 
ul.�Kaliska�5,�tel.�46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię dla posiadają-
cych karnety i kupujących bilety��
(grafik�orientacyjny,�dokładne�informacje�na�
miejscu);�pon.-pt.�ostatnie�wejście�o�21.00;�
sob.-ndz.�ostatnie�wejście�o�19.00:

��Poniedziałek –�14.00-17.00�(1�tor);�
20.00-21.45�(3�tory);

��Wtorek�–�12.30-13.00�(5�torów);��
15.00-16.00�(3�tory),�16.00-16.45�(1�tor);�
19.30-21.45�(3�tory)

��Środa�–�14.00-14.45�(3�tory);�15.45-16.45�
(2�tory);�20.15-21.45�(3�tory);�

��Czwartek –�15.00-16.45�(3�tory);�
19.30-21.45�(3�tory);

��Piątek –�12.00-13.00�(2�tory);��
14.45-15.45�(1�tory);�17.30-18.30�(3�tory);�
19.30-21.45�(3�tory);

��Sobota�–�10.00-11.00�(2�tory);��
11.00-19.45�(3�tory);

��Niedziela�–�10.00-19.45�(4�tory).
Grota solna�–�w�godzinach�wejść�na�
pływalnię�(pon.-pt.�8.00-22.00,�sob.-ndz.��
10.00-20.00).�Sauna –�pon.-pt.�w�godz.�
16.00-22.00,�sob.-niedz.�w�godz.�13.-20.00.

boiska i hale 
sportowe

��Boiska orlik ul. Grunwaldzkiej 9 
w Łowiczu tel.�735-048-951

��Boiska orlik ul. Bolimowskiej 15/19  
w Łowiczu�tel.�516-031-268;�czynne:�pon.-
-sob.�12.00-20.00,�ndz.�12.00-18.00;

��Stadion piłkarski w Łowiczu�ul.�Starzyń-
skiego�6/8,�tel.�46-837-62-08

��Stadion wielofunkcyjny w Łowiczu �
ul.�Jana�Pawła�ii�nr�3,�tel.�46-837-51-06

��Hala oSiR nr 1 ul. Jana Pawła ii nr 3 
w Łowiczu,�tel.�46-837-51-06,�czynne:�pon.,�
śr.,�czw.,�pt.�7.00-15.00,�wt.�7.00-20.00;

��Hala oSiR nr 2 ul. topolowa 2  
w Łowiczu,�tel.�46-837-09-04;�pon.,�wt.,�śr.,�
pt.�8.00-16.00;�czw.�8.00-20.00;�

��Boiska orlik przy SP nr 1 w Łowiczu�
tel.�519-130-551,�czynne:�pon.-pt.�12.00-
20.00,�sob.-ndz.�12.00-20.00;

��Boisko przy SP nr 4 w Łowiczu�–��
tel.�46�837-36-94

��Boisko przy Lo im. Chełmońskiego  
w Łowiczu�–�46�837-42-00

��Boisko orlik w Popowie�tel.�46�895-15-36
��SP Bąków Górny�–�46�838-79-66
��SP Bednary –�46�8386576
��SP Kocierzew Płn.�–�46�838-48-26
��SP Stachlew�–�46�838-67-29��

(tylko�dla�mieszkańców�gminy�Łyszkowice)
��SP mysłaków�–�46�838-59-25
��SP Nieborów�–�46�838-56-94
��Gimnazjum Bolimów�–�46�838-03-99
��Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny�od�8.00�do�zmroku
��Gimnazjum Łaguszew�–�46�838-43-93
��zSP Błędów�–�46�838-14-76

lodowisko 
Łowicz,�nowy�Rynek

Czynne:�od�poniedziałku�do�piątku��
w�godz.�12.00-20.00;�soboty�i�niedziele��
w�godz.�10.00-20.00.�Wstęp�wolny.
Wypożyczenie�łyżew:�7�zł�/godz.

muzea i wystawy
��muzeum w Łowiczu�ul.�Stary�Rynek�5/7�

–�czynne�codziennie�oprócz�poniedziałków��
w�godz.�10.00-16.00�(ostatnie�wejście��
do�muzeum�na�pół�godziny�przed�zamknię-
ciem).�Bilety:�normalny�12�zł,�ulgowy�7�zł,�
wystawy�czasowe�3�zł,�rodzinny�(2�dorośli�+�
2�dzieci�do�18�r.�ż.)�30�zł;�bezpłatny�-�środa;

„Sztuka Baroku”�–�stała�wystawa�
rzemiosła�artystycznego�(meble,�tkaniny,�
szkło,�porcelana),�malarstwa�i�rzeźby;�
„Historia miasta i regionu” –�stała�
wystawa�zabytków�archeologicznych,�mili-
tariów,�portretów�trumiennych,�pamiątek�
powstańczych,�gabinet�kolekcjonera;�
„etnografia Księstwa Łowickiego”�
–�stała�wystawa�strojów�ludowych,�wycina-
nek,�rzeźby,�ceramiki,�tkanin�i�eksponatów�
z�dziedziny�papiero-plastyki;�
„Piękno w drewnie ukryte – konserwa-
cja zabytków etnograficznych  
XiX – pocz. XX w. z kolekcji muzeum  
w Łowiczu” –�eksponaty�można�oglądać�
na�stałej�ekspozycji�etnograficznej��
w�budynku�muzeum,�na�ekspozycji�
plenerowej�w�skansenie�przy�muzeum�
oraz�w�skansenie�w�Maurzycach.
izba Pamięci Łowickich Żydów�–�wy-
stawa�stała,�ukazuje�dzieje�społecz-
ności�żydowskiej�w�Łowiczu,�od�chwili�
pojawienia�się�starozakonnych�w�mieście,�
poprzez�powstanie�i�intensywny�rozwój�
Gminy�żydowskiej,�aktywny�udział��
w�społeczno-gospodarczym�życiu�miasta��
w�XiX�i�XX�w.,�wybuch�ii�wojny�światowej,�
aż�do�ostatecznej�jej�zagłady;

„Ale o co chodzi” –�wystawa�prac�
plastycznych�kursantów�uniwersytetu�
Trzeciego�Wieku;�wernisaż:�sobota,�
10�marca�godz.�16.00.�Wystawa�będzie�
czynna�do�15�kwietnia.
��Skansen przy muzeum w Łowiczu –��

do�31�marca�czynny�tylko�z�zewnątrz�(obo-
wiązuje�bilet�spacerowy).�bilety:�normalny�
6�zł,�ulgowy�4�zł,�spacerowy�2�zł,�rodzinny�
(2�dorośli�+�2�dzieci�do�18�r.�ż.)�15�zł;�dzień�
bezpłatny�-�piątek.

��Łowicki Park etnograficzny – Skansen 
w maurzycach�–�do�31�marca�nieczynny.�
bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�6�zł,�space-
rowy�4�zł,�rodzinny�(2�dorośli�+�2�dzieci�do�
18�r.�ż.)�28�zł.

��muzeum Diecezjalne w Łowiczu –�
zwiedzanie�katedry�wraz�z�eksponatami�
znajdującymi�się�w�wieży;�możliwość�oglą-
dania�panoramy�miasta�z�tarasu�–�czynne�
pon.-czw.�w�godz.�10-16;�pt.�i�sob.�w�godz.�
10-14;�w�ndz.�i�święta�–�nieczynne.��
Łowicz,�Stary�Rynek�20.�

��  Galeria Browarna w Łowiczu,�
ul.�Podrzeczna�17.�W�celu�zwiedzania�nale-
ży�umówić�się�telefonicznie:�691-979-262.�

��Foto Art. Galeria „ekspozycja 34”: 
„Sny zakazane” autorstwa�natalii�nowac-
kiej�tworzącej�pod�pseudonimem�Sacrif�i�
Michała�Kwiatkowskiego�tworzącego�pod�
pseudonimem�„Virago”.�Galeria�Łowicka�
(wejście�od�strony�ul.�Stanisławskiego).

��muzeum Guzików w Łowiczu –�eks-
pozycja�500�guzików,�w�tym�ok.�200�sztuk�
guzików�personalnych;�Galeria�Łowicka,��
i�piętro,�ul.�Stanisławskiego;�czynna�pon.-pt.�
w�godz.�10.-19.,�sob.�9.-15.�Wstęp�wolny.

�� izba Pamięci Stanisława Klickiego 
w Łowiczu�–�wystawa�urządzona�przez�
Grupę�Historyczną�„Kampinos”�na�i�piętrze�
baszty�im.�gen.�Klickiego;�czynna�w�niedzie-
le,�w�godz.�16.00-18.00.�Wstęp�wolny.

��„Powrót do przeszłości 1919-2014 – 
95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 PP” –�wystawa�zdjęć��w�dużym�forma-
cie;�Zespół�Szkół�Ponadgimnazjalnych�nr�1,�
ul.�Podrzeczna�30.

��Łowicz: „Rocznice 2018 roku”��
–�wystawa�upamiętniająca�osoby,��
które�miały�wpływ�w�kształtowanie�kultury��
oraz�wydarzenia�tak�niezwykle�ważne�
z�historii�Polski;�hol�Powiatowej�biblioteki�
Publicznej,�Stary�Rynek�5/7.

��Pałac w Nieborowie, Wystawa majoliki 
Nieborowskiej –�do�30�kwietnia�czynne:�
wtorek�–�niedziela�w�godz.�10.00-16.00�
(niedziela�Wielkanocna�–�zamknięte�dla�
zwiedzających;�Poniedziałek�Wielkanocny�
–�otwarte�w�godz.�10.00–16.00).

��ogrody w Nieborowie i Arkadii:  
do�31�marca�czynne�od�godz.�10.00��
do�zmierzchu.�Wstęp�bezpłatny.

��muzeum motoryzacji w Nieborowie, 
nieborów�231a –�czynne:�pt.,�sb.,�ndz.��
w�godz.�10.-18.00�(lub�po�uzgodnieniu�
tel.�46�838-50-68,�501-945-960);�bilety:�
normalny�10�zł,�ulgowy�(dzieci�i�młodzież�
do�lat�15,�emeryci,�renciści)�7�zł,�dzieci�do�
lat�7�bezpłatnie.

��Nieborów: „Białe wspomnienia” –�
wystawa�malarstwa�Elżbiety�Kawapińskiej�
z�Warszawy,�czynna�do�31�marca;�Gminna�
biblioteka�Publiczna�w�nieborowie.

��Sanniki: zespół Pałacowo-Parkowy 
–�czynny�od�pn.-pt.�w�godz.�8.00-17.00,�
opieka�przewodnika�od�pn.-pt.�w�godz.��
8.00-15.30.�bilety:�zwiedzanie�pałacu�–�
10�zł�(normalny),�3�zł�(ulgowy),�dzieci�do�lat�
6�–�gratis;�park�–�wstęp�wolny.

„ożywić historię, czyli pałac  
w Sannikach za czasów Natanso-
nów i Dziewulskich” –�wystawa�stała�
dotycząca�historii�kolejnych�właścicieli�
dóbr�sannickich;
„Na swojską nutę” –�wystawa�malarstwa�
Adama�Kunikowskiego�z�otrębusów:
��Sromów: muzeum Ludowe rodziny 

Brzozowskich –�czynne:�pon.-pt.�9.-17.00,�
ndz.�i�święta�12.00-17.00.�Sromów�11,�
gmina�Kocierzew;�tel.�46-838-44-72.

��Walewice: Pałac�–�zwiedzanie�pon.-pt.�
w�godz.�9.00-20.00;�w�weekendy�do�końca�

października�w�godz.�11.00-17.00;�bilety:�
ulgowy�10�zł;�normalny�15�zł.�Stadnina 
koni�–�zwiedzanie�pon.-pt.�w�godz.�8.-14.00,�
po�wcześniejszej�rezerwacji;�bilety:�ulgowy�
5�zł,�normalny�8,50�zł.�W�kompleksie�
można�zobaczyć�m.in.�Apartament�napo-
leoński,�kaplicę�pałacową,�poznać�historię�
hodowli�koni�rasy�półkrwi�angloarabskiej.

��Dom urodzenia Fryderyka Chopina w 
Żelazowej Woli –�czynny:�do�30�marca�w�
godz.�9.00-17.00;�31�marca�(Wielka�Sobota)�
w�godz.�9.00-15.00.�bilety:�normalny:�park�
i�muzeum�23�zł,�park�7�zł.�Wstęp�wolny:�
środa.�W�sobotę�i�niedzielę,�10-11�marca�
wstęp�50%�taniej�w�ramach�kolejnej�edycja�
akcji�„Polska�zobacz�więcej�–�weekend�za�
pół�ceny”.�

„Nowoczesność i tradycja. Park – 
pomnik w Żelazowej Woli”�–�wystawa�
czasowa�w�pawilonie�recepcyjnym�„Pre-
ludium”�podsumowująca�kolejny�etap�
badań�nad�historią�parku.�Materiały��
związane�m.in.�z�zakładaniem�parku�
zostały�zestawione�z�fotografiami��
z�czasów�powstania�parku,�ukazującymi�
jego�przedwojenny�kształt.
��Wystawa on-line: „Gloria Victis  

1863-1864. Pamięć i tradycja w 150. 
rocznicę wybuchu Powstania Stycznio-
wego na ziemi Łowickiej”�–�wystawa�
przygotowana�na�podstawie�materiałów�
archiwalnych�prezentowanych�w�2013�r.��
w�siedzibie�oddziału�w�Łowiczu�Archiwum�
Państwowego�m.st.�Warszawy;�www.�
warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

Kino Fenix 
Łowicz�ul.�Podrzeczna�20,�tel.�46-837-40-01

��Czwartek, 8 marca:
godz.�16.00�–�Pszczółka maja: miodo-
we igrzyska –�film�familijny/komedia/
animacja�prod.�Australia,�niemcy;��
czas:�1�godz.�23�min.
godz.�17.30�–�Kobiety mafii�–�film�sen-
sacyjny�prod.�Polska;�reżyseria:�Patryk�
Vega;�czas:�2�godz.�15�min.
godz.�19.00�–�maria Callas�/sala�ii/�–�
film�dokumentalny;�reżyseria:�Tom�Volf;�
czas:��1�godz.�53�min.
godz.�20.00�–�Kobiety mafii
��Piątek, 9 marca
godz.�16.00�–�Gnomy rozrabiają –�film�
animowany�prod.�Kanada;�reżyseria:�
Peter�Lepeniotis;�czas:�1�godz.�29�min.
godz.�18.00�–�Nowe oblicze Greya�–�
melodramat�prod.�uSA;�reżyseria:�James�
Foley;�czas:�1�godz.�45�min.
godz.�18.30�–�Cudowny chłopak /sala�ii�
–�dramat/familijny/komedia�prod.�Hong-
kong/uSA;�reżyseria:�Stephen�Chbosky;�
czas:�1�godz.�53�min.
godz.�20.00�–�Kobiety mafii
godz.�20.30�–�Nowe oblicze Greya�sala�ii
��Sobota, 10 marca:
godz.�18.00�–�Cudowny chłopak�–sala�ii
godz.�20.00�–�Kobiety mafii�–�sala�ii
��Niedziela – środa, 11-14 marca:
godz.�16.00�–�Gnomy rozrabiają
godz.�18.00�–�Nowe oblicze Greya
godz.�18.30�–�Cudowny chłopak�sala�ii
godz.�20.00�–�Kobiety mafii
godz.�20.30�–�Nowe oblicze Greya�sala�ii

koncerty
��Sobota, 10 marca:
godz.�21.00�–�the thrill –�koncert�z�
okazji�Dnia�Kobiet�i�Dnia�Mężczyzn;�Art�
Piwnica�w�Łowiczu,�Stary�Rynek�5/7�
(wejście�od�ul.�3�Maja).

inne
��Czwartek, 8 marca:
godz.�11.00�–�73. rocznica Akcji „uwol-
nić Cyfrę” oraz Narodowego Dnia 

telefony
 � informacja: PKS�42-631-97-06
 �Policja 997�alarmowy
 �Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
 �taxi w Głownie�42-719-10-14
 �Filia PuP�w Głownie�42-719-20-76
 �Filia Powiatowego urzędu Pracy  

w Strykowie�42-719-84-22
 �urząd Gminy Głowo�42-719-12-91
 �urząd miejski w Głownie�42-719-11-51
 �urząd mista-Gminy Stryków  

42-719-80-02
 �KRuS�42-719-95-15
��Punkt Selektywnej zbiórki odpadów 

Komunalnych,�teren�ZGKiM�w�Strykowie�
ul.�batorego�25,�czynny:�wt.–pt.�w�godz.�
10.00-18.00�oraz�w�soboty�7.00-14.00.

pogotowia
 �Policja 997�alarmowy;��

w Głownie�42-719-20-20;��
w Strykowie:�42-719-80-07

 �Straż pożarna:�998�alarmowy�
w Głownie 42-719-10-08��
w Strykowie 42-719-82-95;

 �Pogotowie ratunkowe��999�alarmowy
 �Lecznica dla zwierząt  

w Głownie:�42-719-14-40,�887-894-942;��
w Strykowie:�42-719-80-24�

 �zakład pogrzebowy  
w Głownie:�42-710-71-90,�42-719-30-24;��
w Strykowie: 42-719-86-16

��Pogotowie wodociągowe��
w Głownie�42-719-16-39

 �Pogotowie energetyczne  
w Strykowie 42-719-80-10;��
w zgierzu 42-675-10-00.

apteki
 �Dyżury aptek w Głownie:�
czwartek, 8 marca:
ul.�Kopernika�29,�tel.�42�239-47-34
piątek, 9 marca:��
ul.�Młynarska�1,�tel.�42�716-45-95
sobota, 10 marca:
ul.�Kopernika�19,�tel.�42�719-20-12
niedziela, 11 marca: 
ul.�Sikorskiego�59,�tel.�42�710-12-99�
poniedziałek, 12 marca:  
ul.�Sikorskiego�45/47,�tel.�42�719-10-28
wtorek, 13 marca:  
Pl.�Wolności�4/5,�tel.�42�710-89-60�
środa, 14 marca:  
ul.�Kopernika�29,�tel.�42�239-47-34
Apteki pełnią dyżury:�w�dni�powszednie�
od�zakończenia�zmiany�dziennej�do�godz.�
8.00�dnia�następnego;�w�sob.�w�godz.�
20.00-8.00�dnia�następnego;�w�niedz.�w�
godz.�18.00-8.00�dnia�następnego;�w�świę-
ta�w�godz.�8.00-8.00�dnia�następnego.
 �Dyżury aptek w Strykowie
niedziela, 11 marca:�Pl.��Łukasińskiego�15,�
tel.�42�719-80-85�w�godz.�9.00-14.00
��Punkt apteczny w Popowie  
Głowieńskim nr 35:  tel.�42�719-57-57,�
czynny:�pon.-pt.�w�godz.�8.00-15.00.
��Punkt apteczny w Bratoszewicach,  
ul. Szkolna 14,�tel.�42�719-65-25,��
czynny:�pon.,�śr.,�pt.�8-16,�wt.,�czw.�8-17.

dyżury
 �Przychodnia Rejonowa w Głownie,�
ul.�Kopernika�19,�tel.�42-719-10-92;�
poradnia�ogólna:�pn.-pt.�7.00-18.00.
 �Przychodnie w Strykowie:�
ul.�Kościuszki�27:�tel.�42-717-45-15;�
ul.�Targowa�16:�tel.�42-719-92-30.

��Punkt Konsultacyjny ds. uzależnień
i Przemocy w Rodzinie:�ul.�Kilińskiego�
2�pok.�nr�2;��czynny�do�6.12.2017�r.�w�1.�
i�3.�środę�miesiąca,�godz.�15.30-18.30.�
informacje�w�GoPS:�42-719-26-46.
��Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej:
Głowno, ul.�norblina�1:�pon.-pt.�8.-12.00;�
Stryków,�ul.�Kościuszki�29,�pon.-pt.�12-16

msze święte  
w niedziele i święta

��Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00

��Parafia św. maksymiliana  
w Głownie:�8.00,�9.30,�11.30,�16.00

��Parafia św. Barbary w Głownie:��
7.00,�9.00,�11.00,�17.00

��Parafia Św. marcina w Strykowie:�
8:00,�9:30,�11:00,�18:00

��Parafia w Dmosinie:�7:30,�10,�12,�18:00

wystawy
��Galeria Sztuki Współczesnej Ban-

k&Dm�–�indywidualne�i�zbiorowe�wystawy�
prac�artystów�polskich�i�zagranicznych;�
czynna:�pon.-pt.�w�godz.�9.00-17.00.�Głow-
no,�ul.�Młynarska�5/13,�i�piętro.

koncerty
��Czwartek, 8 marca:
godz.�18.00�–�iV Festiwal „Kolej na 
Kobiety”: „Babski wieczór karaoke”�
–�śpiewanie,�słodki�stół�z�czekoladową�
fontanną;�Kawiarnia�Herbaciany�Zakątek,�
Głowno,�ul.�Zgierska�5.

��Niedziela, 11 marca:
godz.�16.30�–�Światowe Przeboje  
we troje –�arie�i�duety�z�operetek�i�
musicali;�wystąpią:�Anna�Cymmerman,�
Anna�i�Romuald�Spychalscy;�Dom�
Kultury�w�Strykowie,�pl.�Łukasińskiego�4.�
Wstęp�wolny.
��Sobota, 17 marca: 
godz.�10.00�–�„tyle słońca w całym 
mieście” –�13.�Festiwal�Piosenek�Anny�
Jantar;�Miejski�ośrodek�Kultury�w�Głow-
nie,�ul.�Kopernika�45.�Wstęp�wolny.

inne
��Czwartek, 8 marca:
godz.�16.00�–�iV Festiwal „Kolej na 
Kobiety”: Fit and Jump –�Głowno,�ul.�
Swoboda�4�(godz.�16.00:�Fit�killer�z�Anną�
Rożniatą,��godz.�17.00:�zumba,�18.00:�
pilates,�19.30:�trampoliny);�wstęp�wolny
��Piątek, 9 marca:
godz.�17.00�–�iV Festiwal „Kolej na 
Kobiety”: Night express –�spotkanie�z�
pisarką�Moniką�Sawicką;�kurs�rozwoju�
osobistego�„na�wesoło”�z�izabelą�Ko-
bierecką,�Agnieszką�Ptasińską�i�Martą�
Rolnik;�spotkanie�z�blogerką�Aleksandrą�
Radomską�o�tym�jak�pogodzić�życiową�
rolę�matki�z�pozostawaniem�sobą;�budy-
nek�dworca�PKP�w�Głownie,�ul.�Kolejowa�
2.�Wstęp�wolny.
��Sobota, 10 marca:
godz.�16.00�–�Dzień Grecki w ramach 
obchodów Dnia Kobiet;�w�programie:�
nauka�tańca�Zorba,�prezentacja�multi-
medialna�o�Grecji,�warsztaty�kaligrafii,�
degustacja,�występy�zespołów:�Lipoko-
wianka�z�kapelą,�Rozśpiewana�Ferajna�i�
Dziecięcego�Zespołu�Muzycznego;�Dom�
Kultury�w�niesułkowie;�wstęp�wolny.
godz.�18.00�–�iV Festiwal Kolej na Ko-
biety: Fashion express�–�metamorfozy�

i�pokazy�mody�z�udziałem�mieszkanek�
Głowna,�Łowicza�i�Łodzi�w�roli�modelek;�
hol�Szkoły�Podstawowej�nr�2�w�Głownie,�
ul.�Andersa�37.
��Niedziela, 11 marca:
godz.�11.00�–�Wojewódzki Dzień 
Sołtysa –�w�programie:�oficjalne�
przemówienia,�koncert�artystów�Teatru�
Wielkiego�w�Łodzi,�koncert�orkiestry�
Dętej�z�Poddębic;�wręczenie�odznak�
sołtysa,�poczęstunek;�Teatr�Wielki�w�
Łodzi,�plac�Dąbrowskiego.�
godz.�14.00-19.00�–�iV Festiwal Kolej  
na Kobiety: Beauty express�–�warsz-
taty�makijażu,�dietetyczne,�spotkania,�
konkursy�i�inne;�budynek�dworca�PKP�w�
Głownie,�ul.�Kolejowa�2.�Wstęp�wolny.
��Środa, 14 marca:
godz.�10.00�–�„Projekt logo/znaku 
obchodów stulecia niepodległości 
Polski w Gminie Stryków”�–�rozstrzy-
gnięcie�konkursu�pod�patronatem�
burmistrza�Strykowa,�sala�Domu�Kultury�
w�Strykowie,�pl.�Łukasińskiego�4.
��Piątek, 16 marca:
godz.�17.00�–�„Panie z dworów 
 i pałaców – żony, matki, rolniczki, 
kobiety sukcesu w XiX i XX wieku”�–�
spotkanie�z�dr�Eweliną�Kostrzewską�w�
ramach�jubileuszu�100-lecia�odzyskania�
niepodległości;�Stacja�Kultura,�Dworzec�
PKP�w�Strykowie,�ul.�batorego�6.
��Poniedziałek, 19 marca:
godz.�16.00-23.00�–�„Świętuj z nami... 
Kobietami i mężczyznami” –�Gminne�
święto�Pań�i�Panów;��w�programie:�
„usta�milczą,�dusza�śpiewa”�–�koncert�w�
wykonaniu�tenora�Krzysztof�Marciniaka�
i�solistów�Teatru�Wielkiego�w�Łodzi;�
koncert�Zespołu�Muzyczno-Taneczne-
go�Maraquja;�w�przerwie�prezentacja�
uczniów�szkoły;�poczęstunek;�zabawa�
taneczna�z�zespołem�Cosmo;�Zespół�
Szkolno-Przedszkolny�w�Popowie�Gło-
wieńskim.�Wstęp�wolny.

 iNFoRmAtoR�GŁoWiEńSKi�i�STRYKoWSKi�

oFeRtY PRACY
PoWiAToWY�uRZĄD�PRACY�W�ŁoWiCZu
(oferty�z�dnia�7.03.2018�r.)

�� Kucharz
�� Kierowca�samochodu�osobowego
�� Spawacz
�� Pozostali�monterzy�gdzie�indziej�nieskla-
syfikowani

�� Pokojowa
�� Kierowca�samochodu�ciężarowego
�� Serwisant�urządzeń�grzewczych
�� Sprzedawca
�� Serwisant�sprzętu�komputerowego
�� Młodszy�referent�działu�kwatermistrzow-
skiego

�� Szwaczka�maszynowa
�� Pracownik�torowy
�� Monter�płyt�kartonowo-gipsowych
�� Diagnosta�uprawniony�do�wykonywania�
badań�technicznych�pojazdów

�� Sprzedawca-konsultant�klienta

RoLNiK SPRzeDAJe 
(ceny�z�dnia�6.03.2018�r.)

Żywiec wieprzowy:

�� Różyce:�4,50�zł/kg+VAT

�� Domaniewice:�4,50�zł/kg+VAT

�� Chąśno:�4,40�zł/kg+VAT

�� Kiernozia:�4,40�zł/kg+VAT

�� Skowroda�Płd.:�4,50�zł/kg+VAT

�� Karnków:�4,40�zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

�� Skowroda�Płd.:�jałówki�7,00�zł/kg+VAT,��
krowy�6,00�zł/kg+VAT;�byki�8,10�zł/kg+VAT;

�� Różyce:�jałówki�7,00�zł/kg+VAT;��
krowy�5,00�zł/kg+VAT;�byki�8,00�zł/kg+VAT.

�� Domaniewice:�jałówki�7,00�zł/kg+VAT;��
krowy�5,00�zł/kg+VAT;�byki�8,00�zł/kg+VAT.

Pamięci „Żołnierzy Wyklętych”�–�wy-
stąpienia�władz�miasta,�złożenie�kwiatów�
pod�tablicą�upamiętniającą�Akcję�oraz�
część�artystyczna�w�wykonaniu�uczniów�
SP1;�Łowicz,�ul.�Kurkowa�4.
��Piątek, 9 marca:
godz.�12.00�–�„Kobiety w walce  
o niepodległość”�–�wykład�dr�Sylwii�
Wielichowskiej�–�wydarzenie�organizo-
wane�w�ramach�obchodów�100-lecia�nie-
podległości�Polski.�Muzeum�w�Łowiczu,�
Stary�Rynek�5/7.�Wstęp�wolny.
godz.�16.00�–�„Być kobietą” – śpiewnie 
i poetycko... o kobietach –�w�progra-
mie:�konkurs�poetycki,�występ�Klubu�
Seniora�Radość,�gość�specjalny:�Feliks�
Walichnowski;�Powiatowa�biblioteka�
Publiczna�w�Łowiczu,�Stary�Rynek�5/7�
(wejście�od�ul.�3�Maja).�Wstęp�wolny.
��Sobota, 10 marca:
godz.�16.30�–�Łowicki moto Przegląd 
Filmowy;�w�programie:�prezentacja�
filmów�z�podróży�motocyklami,�dyskusja�
z�autorami�i�bohaterami�filmów;�koncert�
formacji�Mr.�Hyde.�Kino�Fenix�i�Klub�
Hopkultura�w�Łowiczu,�ul.�Podrzeczna�
20.�Wstęp�wolny.
��Niedziela, 11 marca:
godz.�15:30�–�Kabaret Skeczów  
męczących;�hali�sportowa�oSiR�nr�1��
w�Łowiczu,�ul.�Jana�Pawła�ii�nr�3.��
bilety:�60�zł,�65�zł�i�70�zł.
��Środa, 14 marca:
godz.�17.00�– „Bieguni” olgi tokarczuk 
–�spotkanie�Dyskusyjnego�Klubu�Książki�
przy�Powiatowej�bibliotece�Publicznej�w�
Łowiczu,�Stary�Rynek�5/7�(wejście�od�ul.�
3�Maja);�wstęp�wolny.

SKARB RoLNiKA 
noToWAniA�Z�TARGoWiSKA�MiEJSKiEGo�
(ceny�z�dnia�6.03.2018�r.)

� � w�Łowiczu� w�Głownie
brokuły� szt.� 2,50-3,50� 2,50
buraki�czerwone� kg� 1,50-2,00� 1,50
cebula�� kg� 2,00� 1,50
cukinia� kg� 7,00� 8,00
czosnek� szt.� 1,00-2,00� -
gruszki� kg� 6,00� 3,50-6,50
jabłka� kg� 2,00-3,50� 2,50-4,00
jaja�fermowe� 15�szt.� 9,00-11,00� 8,50-11,00
jaja�wiejskie� 15�szt.� 12,00� 9,50-13,50
kalafior�� szt.� 9,00� -
kapusta�biała�� szt.� 1,50-4,00� 2,00-3,00
kapusta�kiszona� kg� 3,00-4,00� 3,00
kapusta�pekińska� szt.� 3,00� 3,00
koperek� pęczek� 2,00� -
miód� 0,9�litra� -� 30,00
marchew�� kg� 2,00� 2,00
natka�pietruszki� pęczek� 1,50� -
ogórki�kiszone� kg� 5,00� 5,00
ogórek�zielony� kg� 9,00-10,00� 8,50
papryka�czerwona� kg� 12,00� 6,00-11,00
papryka�żółta� kg� 12,00� -
pieczarki� kg� 5,00-9,00� 3,00-5,00
pietruszka� kg� 3,00-5,00� 2,00-4,00
pomidor�malinowy� kg� 15,00� 19,50-21,00
pomidor�szklarniowy� kg� 8,00-9,00� 7,50
por� szt.� 1,00-2,50� 1,00
rzodkiewka� pęczek� 2,00-3,00� 1,50-2,00
sałata� szt.� 3,5-4,00� 3,50
seler� szt.� 3,00� 3,00
szczypiorek� pęczek� 2,00� -
włoszczyzna�� pęczek� 3,00-4,00� 3,00
ziemniaki�� kg� 1,00� 1,00



CzWarteK �8�marca�2018�|�Nr 10� www.lowiczanin.info

Ogłoszenia

 PuNKtY PRzYJmoWANiA oGŁoSzeń DRoBNYCH Do „NŁ”: BiuRo oGŁoSzeń ŁoWiCz,�uL.�PiJARSKA�3A; BeDNARY,�SKLEP�P.�PAPiERniK�24A;�BoBRoWNiKi 27,�SKLEP�P.�PACLER;�BoLimóW,�uL.�RYnEK�KośCiuSZKi�17,�SKLEP�„EWA”,�
P.�PAPiERniK;�DomANieWiCe,�uL.�GŁóWnA�26,�SKLEP�P.�JAKubiAK;�GąGoLiN PoŁuDNioWY,�SKLEP�„KoS”;�iŁóW:�PL.�RYnEK�STARoMiEJSKi�21;�SKLEP�P.�PAPiERoWSKiEGo;�KieRNoziA,�RYnEK�KoPERniKA,�KioSK�P.�WESoŁoWSKiEJ;��
KoCieRzeW PóŁNoCNY 37A,� SKLEP� P.� KRYGiER; KuRABKA 17A,� SKLEP� P.� ToPoLSKiEJ;� ŁoWiCz,� oS.� bRATKoWiCE,� KioSK� LoTTo;� ŁYSzKoWiCe,� SKLEP� „DuET”,� uL.� GMinnA� 6;� NieBoRóW,� AL.� LEGionóW� PoLSKiCH� 18,� SKLEP�
P.� FiGATA;� NoWA SuCHA 22,� SKLEP� P.� SiEWiERY;� oStRóW 20,� SKLEP� P.� bEJDY;� oSmoLiN:� uL.� RYnEK� 2,� SKLEP� P.� SERWACH;� uL.� RYnEK� 19,� SKLEP� SPożYWCZo-PRZEMYSŁoWY;� PSzCzoNóW 147,� SKLEP� P.� LiPińSKiEGo;� �
SANNiKi,�uL.�WARSZAWSKA�183,�SKLEP�P.�oLKoWiCZ;�SoBotA,�PL.�ZAWiSZY�CZARnEGo�12,�SKLEP�P.�bińCZAK;�SoKoŁóW 19,�SKLEP�P.�GŁoWACKiEGo;�StACHLeW 113A,�SKLEP�P.�WiERZbiCKiEJ;�StARY DęBSK 6A,�SKLEP�SPożYWCZo-PRZEMYSŁoWY,��
ŚLeSzYN,�uL.�GóRnA�5,�SKLEP�P.�MĄCZYńSKiEJ;��zABoStóW DuŻY,�SKLEP�P.�SZALEniEC;�zAWADY 67,�SKLEP�P.�SoKALSKiEJ;�zŁAKóW BoRoWY 139A,�SKLEP�P.�PiECKi.

PuNKtY PRzYJmoWANiA oGŁoSzeń DRoBNYCH Do „WieŚCi”:�BiuRo oGŁoSzeń�GŁoWNo,�uL.�ŁoWiCKA�40;�DmoSiN 1,�bożEnA�KRZESZEWSKA,�PiEKARniA:��StRYKóW:�STARY�RYnEK�1;�uL.�CMEnTARnA�12.

PuNKtY PRzYJmoWANiA oGŁoSzeń DRoBNYCH Do „NŁ DLA ŻYCHLiNA i oKoLiC”: BeDLNo 28, SKLEP� Mini-MAG;� DoBRzeLiN,� uL.� WŁ.� JAGiEŁŁY,� SKLEP� MAGDA;� PACYNA,� uL.� ToWARoWA� 4,� SKLEP� P.� M.� DuRKi;� �
PLeCKA DąBRoWA,� SKLEP� „MoniKA”;� PoDCzACHY 16,� SKLEP� SPożYWCZo-PRZEMYSŁoWY;� ŚLeSzYN,� uL.� GóRnA� 5,� SKLEP� P.� MĄCZYńSKiEJ;� ŻYCHLiN,� uL.� ŁĄKoWA� 9A,� SKLEP� „MAGDA”;� uL.� nARuToWiCZA� 85F,� �
SKLEP�„MAGDA”;�uL.�29�LiSToPADA�28,�SKLEP�SPożYWCZo-PRZEMYSŁoWY.

WYDAWCA i ReDAKCJA Nie PoNoSzą oDPoWieDziALNoŚCi zA tReŚć oGŁoSzeń i ReKLAm oPuBLiKoWANYCH zGoDNie z ARt. 36 uStAWY  z DNiA 26.01.1984 R. „PRAWo PRASoWe”

samochodowe

kupno
 �Subiekt Nieborów Auto-kasacja, 

sprzedaż części, tel. (46) 838-55-41.

��Auto�skup,�całe�i�uszkodzone,�
wszystkie�marki,�najlepsze�ceny,�
zadzwoń,�tel.�kom.�604-191-186.

��FiAT�126p,�tel.�kom.�783-020-996.

��oPEL�Corsa�b,�tel.�kom.�515-182-587.

��Skup�aut�rozbitych,�skolizjowanych,�
stan�obojętny,�tel.�kom.�510-100-449.

 �Skup aut za gotówkę. Szybki 
dojazd i wycena na miejscu, tel. kom. 
536-266-926.

��SYREnA�105,�tel.�(46)�838-73-75.

��Złomowanie�Pojazdów–�
zaświadczenia,�auto-skup:�uszkodzone,�
rozbite,�wyeksploatowane,�Rząśno�13,�
tel.�kom.�602-123-360.

sprzedaż
��AuDi�A3,�1.6,�2003�rok,�(w�

rozliczeniu�przyjmę�mniejszy),�tel.�kom.�
604-706-309.

��AuDi�A3,�1.4�TSi�Turbo,�2008�
rok,�granatowy�metalik,�tel.�kom.�
513-329-718.

��AuDi�A4�b5,�1.6�LPG,�1996�rok,�
sedan,�tel.�kom.�609-064-735.

��AuDi�A4,�1.9�D,�2000�rok,�sedan,�i�
właściciel,�tel.�kom.�607-078-851.

��bMW�3,�2008�rok,�tel.�kom.�
698-234-166.

��bMW�316,�1.6,�1992�rok,�do�remontu,�
opłacony,�tel.�kom.�501-587-717.

��bMW�316i�gaz,�1998�rok,�tel.�kom.�
534-662-961.

 �BmW 5 F10 2.0 D, 2012 rok, 
170.000 km, 65.900 zł, tel. kom. 
691-705-314.

��bMW�520,�2.0�i,�1998�rok,�możliwa�
zamiana�(mniejszy),�tel.�kom.�
604-706-309.

��Ciężarowy�L200,�Picap�1999�rok,�stan�
dobry,�9.800�zł�do�negocjacji,�tel.�kom.�
602-445-248.

��CiTRoËn�C3,�1.4�HDi,�120�KM,�tel.�
kom.�721-116-506.

��DAEWoo�Matiz,�2001�rok,�i�
właściciel,�stan�dobry,�tel.�kom.�
696-951-591.

��FiAT�126,�1997�rok,�tel.�kom.�
607-731-826.

��FiAT�126p,�1999�rok,�tel.�kom.�
500-252-115.

��FiAT�126p,�1997�rok,�tel.�kom.�
997-693-598.

��FiAT�126p,�650,�1989�rok,�na�chodzie,�
tel.�kom.�691-534-457.

��FiAT�500,�2014/2015�rok,�34.000�km,�
biały,�tel.�kom.�604-241-144.

��FiAT�brava,�tel.�kom.�880-263-930.

��FiAT�bravo,�1.6�M-jet,�2010�rok,�120�
KM,�143.000�km,�bogate�wyposażenie,�
tel.�kom.�602-130-961.

��FiAT�Grande�Punto,�2008�rok,�i�
właściciel,�tel.�kom.�723-690-877.

��FiAT�Punto,�1.2,�2005�rok,�tel.�kom.�
606-819-096.

��FiAT�Punto�ii,�2003�rok,�83.000�km,�
tel.�kom.�505-614-149.

��FiAT�Punto�ii,�2000�rok,�progi,�
podłoga�po�remoncie,�tel.�kom.�
693-906-132.

��FiAT�Seicento,�1.1,�1999�rok,�tel.�kom.�
601-812-260.

��FiAT�uno,�1994�rok,�stan�dobry,�
opłacony,�komplet�opon�(zimowe,�
letnie),�tel.�kom.�669-795-409.

��FoRD�Mondeo,�1.8�TD,�1998�rok,�
tanio,�tel.�kom.�723-304-764.

��Golf�ii�benzyna,�tel.�kom.�
533-625-833.

��HonDA�Civic�ufo,�1.8�16V,�2007�
rok,�sprowadzona,�opłacona,�100%�
bezwypadkowa,�23.900�zł,�tel.�kom.�
509-061-804.

��KiA�Ceed,�1.6�TDi,�2012�rok,�tel.�kom.�
698-108-337.

��Koła�Audi,�opel,�VW,�aluminiowe,�
blaszaki,�13,�14,�15,�16,�17,�tel.�kom.�
607-078-851.

��MAZDA�121,�tel.�kom.�723-105-038.

��MERCEDES�814,�1986�rok,�tel.�kom.�
506-267-923.

��MERCEDES�Mb100�b,�1990�rok,�tel.�
kom.�730-098-977.

��niSSAn�Almera,�1.5,�2005�rok,�7.200�
zł,�tel.�kom.�604-706-309.

��niSSAn�note,�1.2�benzyna,�2015�rok,�
tel.�kom.�698-108-337.

��oPEL�Astra�ii,�srebrna,�tel.�kom.�
508-815-797.

��oPEL�Astra,�1.7�DTi,�2000�rok,�3.900�
zł,�tel.�kom.�791-062-292.

��oPEL�Astra,�1.2,�2005�rok,�
5-drzwiowa,�tel.�(46)�831-02-44,�tel.�kom.�
513-375-786.

��oPEL�Corsa,�1.2�benzyna,�2012�rok,�
tel.�kom.�577-694-400.

��oPEL�Corsa,�1.2�benzyna,�2012�rok,�
tel.�kom.�577-694-400.

��oPEL�Corsa,�1.2,�2010�rok,�41.000�
km,�serwisowany,�bezwypadkowy,�salon�
Polska,�tel.�kom.�600-944-728.

��oPEL�Corsa,�1.0,�1998�rok,�cena:�
1.500�zł,�tel.�kom.�794-940-953.

��oPEL�Vectra�C�lift�benzyna,�
2006/2007�rok,�122.000�km,�
sprowadzona,�opłacona,�100%�
bezwypadkowa,�16.500�zł,�tel.�kom.�
507-105-983.

��oPEL�Vectra�C,�kombi�1.9�diesel�120�
KM,�2005�rok,�klimatyzacja,�nawigacja,�
tel.�kom.�507-225-522.

��oPEL�Vectra�C,�1.9�D,�2015�rok,�
kombi,�stan�idealny,�i�właściciel,�tel.�
kom.�782-027-754.

��oPEL�Zafira,�1.9,�2007,�tel.�kom.�
530-350-251.

��PEuGEoT�206,�1.4�benzyna,�2003�
rok,�86.000�km,�tel.�kom.�728-579-092.

��PEuGEoT�207,�1.6�HDi,�2007�
rok,�121.000�km,�12.200�zł,�tel.�kom.�
513-375-786.

��PEuGEoT�207,�1.6�HDi,�2008�rok,�
5-drzwi,�klima,�opłacony,�zarejestrowany,�
100%�bezwypadkowy,�14.900�zł,�tel.�
kom.�509-061-804.

��PEuGEoT�306,�1.6�gaz,�1997�rok,�tel.�
kom.�504-803-434.

��PoLonEZ�Caro,�1.6�benzyna/gaz,�
1996�rok,�tel.�kom.�502-751-126.

��Przyczepa�kempingowa�duża,�
zarejestrowana,�4.600�zł�do�negocjacji,�
tel.�kom.�602-445-248.

��Renault�Clio,�1.5�DCi,�2001,�tel.�kom.�
603-872-897.

��REnAuLT�Kangoo,�1.9�D,�2003�rok,�
stan�dobry,�tel.�kom.�698-814-037.

��REnAuLT�Megane,�1.4�benzyna,�
1999�rok,�tel.�kom.�609-669-618.

��REnAuLT�Megane�ii,�1.5�DCi,�2006�
rok,�tel.�kom.�501-636-167.

��REnAuLT�Megane�ii,�1.9�DCi,�2003�
rok,�czarna�skóra,�6.200�zł,�tel.�kom.�
608-861-026.

 �ReNAuLt megane Scenic diesel, 
2000 rok, tel. kom. 693-518-067.

��REnAuLT�Scenic�ii,�1.5�DCi,�2003�
rok,�tel.�kom.�535-940-550.

��Skoda�Fabia,�1.4,�2002�rok,�146000,�
tel.�kom.�695-420-456.

��SKoDA�Fabia,�1.2,�2003/2004�rok,�
90.000�km,�tel.�kom.�531-221-519.

��SKoDA�Felicia,�2001�rok,�tel.�kom.�
690-909-636.

��SKoDA�octawia�ii,�1.9�TDi,�
2007/2008�rok,�14.800�zł,�w�rozliczeniu�
mogę�przyjąć�tańszy,�tel.�kom.�
604-706-309.

��ToYoTA�Aygo,�2006�rok,�tel.�kom.�
660-408-769.

��ToYoTA�Corolla�E11,�1.6,�1997/1998�
rok,�tel.�kom.�723-461-253.

��ToYoTA�Corolla�kombi,�1.4�benzyna,�
2003�rok,�tel.�kom.�723-880-896.

��ToYoTA�Rav�4,�diesel,�2007�rok,�
zarejestrowany,�stan�bdb,�29.900�zł,�tel.�
kom.�507-105-983.

��ToYoTA�Yaris,�1.0,�2007�rok,�
5-drzwiowy,�tel.�kom.�513-375-786.

��VoLVo�XC90,�tel.�kom.�507-083-914.

��VW�bora,�1.9�TDi,�110�KM,�2000,�tel.�
kom.�514-551-042.

��VW�bora,�1.6�16V�+gaz,�2001�rok,�
stan�bdb.,�tel.�kom.�604-825-723.

��VW�Golf�iV,�1.9�TDi,�2001�rok,�kombi,�
110�KM,�tel.�kom.�606-470-406.

��VW�Golf�iV,�1.4�16V,�2001�rok,�
rzeczywisty�przebieg�63.000�km,�stan�
rewelacyjny,�tel.�(46)�831-02-44,�tel.�kom.�
513-375-786.

��VW�Golf�Vi,�1.6�TDi,�2010�rok,�tel.�kom.�
698-108-337.

��VW�Passat,�1.6,�1998�rok,�stan�
rewelacyjny,�tel.�kom.�513-375-786.

��VW�Polo,�1.4�benzyna,�tel.�kom.�
788-870-752.

��VW�Polo,�1996�rok,�tel.�kom.�
504-507-730.

��VW�Sharan,�1.9�TDi,�2008�rok,�
7-osobowy,�w�rozliczeniu�mogę�
przyjąć�mniejszy,�22.200�zł,�tel.�kom.�
604-706-309.

��VW�T5�LonG,�1,9�TDi,�105�KM,�2004�
r.,�331.000�km,�krajowy,�19.900�zł,�tel.�
kom.�511-060-461.

��VW�Tiguan,�2.0�TSi,�2012�rok,�SuV,�
full�opcja,�skóra,�automat,�sprowadzony�
z�Ameryki,�czarny,�FVAT,�cena�do�
uzgodnienia,�tel.�kom.�603-653-030.

��VW�Touran,�1.9�TDi,�2008�rok,�
grafitowy,�6-biegowa�skrzynia,�stan�bdb.,�
tel.�kom.�502-751-126.

��VW�Touran,�1.9�TDi,�2008�rok,�
grafitowy,�stan�bdb.,�tel.�kom.�
502-751-126.

��żuK,�skrzynia,�tel.�kom.�665-013-511.

inne
��Wypożyczalnia�autolawet�oraz�lawet,�

nowe�iveco�daily�z�kabiną�sypialną�3.0,�
180�KM�oraz�laweta�boro�4,5x2,10,�
oC,�AC,�Assistance�Europa,�tel.�kom.�
667-133-737.

��Klucze,�piloty,�immobiliser,�stacyjki,�
kodowanie.�Głowno�Strażacka�2,�tel.�
kom.�606-319-335.

��usługi�auto-lawetą,�tel.�kom.�
667-133-737.

��opony�używane:�letnie,�zimowe;�13’-
16’,�tel.�kom.�667-133-737.

��Auto�laweta,�Głowno,�tel.�kom.�
506-502-522.

��Sprzedam�alufelgi�18’�z�oponami�
225/40,�stan�bdb.,�tel.�kom.�
691-599-043.

��Auto�holowanie,�tel.�kom.�
533-176-542.

��Przyczepa�kempingowa�niewiadów�
126.�Przedsionek,�tel.�kom.�
669-046-702.

motorowe

kupno
��Stare�motocykle,�motorowery,�części�

kupię,�tel.�kom.�513-185-357.

��Kupię�stare�motocykle:�WSK,�MZ,�
Motorynka,�Komarek�itp.,�tel.�kom.�
609-942-407.

sprzedaż
��Sprzedam�quada�200�cm3,�tel.�kom.�

693-975-381.

��Komar�Romet�bez�papierów,�tel.�kom.�
668-049-706.

��Yamaha�Virago�535,�2005�rok,�10.500�
zł,�tel.�kom.�728-543-936.

��Sprzedam�skuter,�tel.�kom.�
510-708-303.

��Yamaha�Diversion�900S,�super�stan.�
Wysoka�szyba,�tel.�kom.�669-046-702.

��Honda�CRF�Chopperek,�poj.�125,�tel.�
kom.�507-083-914.

garaże

sprzedaż
��Sprzedam�garaż,�Tkaczew,�tel.�kom.�

664-372-375.

wynajem
��Wynajmę�garaż,�bratkowice�za�

intermarche,�tel.�kom.�797-241-435.

nieruchomości

kupno
��Kupię/przyjmę�w�dzierżawę�ziemię,�

tel.�kom.�696-736-701.

��Kupię�ziemię,�gm.�Łyszkowice,�
okolice,�tel.�kom.�502-602-463.

��Kupię�mieszkanie�M-3-M-5,�os.�
Dąbrowskiego,�bratkowice��
(parter,�i�piętro),�tel.�kom.�601-310-375.

��Przyjmę�w�dzierżawę�ziemię,�łąki.�
świeryż�+15�km,�tel.�kom.�534-936-733.

��Kupię�działkę,�ziemię,�bloki,�tel.�kom.�
607-809-288.

��Kupię�tanio�kawalerkę,�od�ręki,�za�
gotówkę,�tel.�kom.�533-076-850.

��Kupię�mieszkanie�3-pokojowe�lub�
podobne,�Głowno,�tel.�510-281-982.

sprzedaż
��Sprzedam�1�ha�ziemi�ornej,�1�ha�łąk�i�

las,�Strugienice,�tel.�kom.�668-380-714.

��Dom�zoficyną,�Głowno,�tel.�kom.�784-
391-049,�666-865-844.

��Ziemię�2,24�lub�4,5�ha,�Psary,�gmina�
bielawy,�tel.�kom.�604-260-576.

��Działki�2.500�mkw.,�1.250�mkw,�
Zielkowice,�tel.�kom.�692-725-590.

��Sprzedam�działkę�budowlaną�w�
Zielkowicach,�tel.�kom.�602-504-924.

��Sprzedam�działkę�3.000�mkw.,�
Zawady,�tel.�kom.�606-682-993.

��Sprzedam�tanio�działkę�budowlaną,�5�
km�od�Łowicza,�tel.�kom.�509-231-973.

��Działka�budowlana,�Mysłaków,�tel.�
kom.�692-363-474.

��budowlano-rolna,�9.400�mkw.,�
Polesie,�rzeka,�możliwość�wykopania�
stawu,�tel.�kom.�603-878-783.

��Ziemia�rolna�2,7�ha,�bąków�Górny,�tel.�
kom.�888-761-255.

��Dom�293�mkw,�stan�surowy�otwarty,�
działka�1900�mkw,�wszystkie�media,�
Łowicz,�ul.�Grunwaldzka,�tel.�kom.�
501-932-818.

��Domek�60�mkw.,�działka�6.000�mkw.,�
budowlano-usługowa,�narożna,�Łowicz,�
tel.�kom.�603-878-783.
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��Sprzedam�działki�budowlane,�
nieborów�ul.�Łowicka,�niedaleko�
„Prosiaczka”,�tel.�kom.�888-857-077.

��Sprzedam�działki�budowlane�
uzbrojone,�ogrodzone,�Łowicz,�
ul.�Wschodnia�przy�bolimowskiej:�
800�mkw.,�1.600�mkw.,�tel.�kom.�
602-615-399.

��Sprzedam�działki�budowlane,�
Kamień,�Konarze,�gmina�Głowno,�40�zł/
mkw.,�tel.�kom.�723-046-340.

��Dom,�Łowicz,�tel.�kom.�880-651-700.

��Mieszkanie,�Łowicz,�os.�Szarych�
Szeregów�51�mkw,�2-pokoje,�parter,�tel.�
kom.�669-630-539.

��Sprzedam�działkę,�Zielkowice,�tel.�
kom.�792-504-724.

��Sprzedam�dom,�Łowicz,�tel.�kom.�
662-127-575.

��Sprzedam�mieszkanie�40�mkw.,�w�
borowie,�media,�tel.�kom.�694-226-071.

��Działki�budowlane,�nieborów,�tel.�
kom.�607-328-032.

��Sprzedam�lub�wynajmę�działkę�
budowlaną�z�pozwoleniem�na�
działalność,�Parma,�tel.�kom.�
606-257-120.

��Ziemia,�Złaków�Kościelny,�tel.�kom.�
692-101-989.

��Sprzedam�działkę�budowlaną�i�ziemię�
rolną,�Chąśno,�tel.�kom.�666-287-727.

��Ziemia�1,80�ha,�tel.�kom.�500-165-161.

��bratkowice�60�mkw.,�blok�34,�tel.�kom.�
691-961-280.

��Działka�budowlana�2.400�mkw.,�
Głowno,�ul.�Plażowa,�tel.�kom.�
508-397-201.

��Sprzedam�mieszkanie�42�mkw.,�
Stryków,�tel.�kom.�793-497-528.

��Sprzedam�kawalerkę�26�mkw,�os.�
Kostka,�tel.�kom.�508-289-601.

��Sprzedam�1/6�udziału�w�domu,�tel.�
kom.�531-217-794.

��Sprzedam�działkę�w�Łyszkowicach�
1,09�ha�przy�drodze�703,�tel.�kom.�
782-161-047.

��Sprzedam�dom�do�remontu,�tel.�kom.�
576-948-177.

��Sprzedam�działkę�budowlaną,�okolice�
bielaw,�tel.�kom.�784-843-470.

��Sprzedam�lub�wynajmę�kawalerkę�
na�bratkowicach,�24�mkw.,�tel.�kom.�
502-725-524.

��Sprzedam�działkę�1500�mkw.,�Łowicz,�
ul.�Chełmońskiego�93,�media,�cena�
165.000�zł,�tel.�kom.�884-968-248,�505-
063-002�po�18.00.

��Sprzedam�działkę�0,5851�ha,�Łowicz,�
ul.�Cegielniana�23,�cena�100.000�zł,�
tel.�kom.�884-968-248,�505-063-002�
po�18.00.

��Sprzedam�działkę�budowlaną�
999�mkw.�w�miejscowości�boczki�
Domaradzkie,�40.000�zł�do�
uzgodnienia,�tel.�kom.�606-227-691,�
696-027-773.

��Sprzedam�działkę�0,30�ha�z�
zabudowaniami,�tel.�kom.�693-172-904.

��Sprzedam�działki�0,49�ha,�0,15�ha.,�
tel.�kom.�693-172-904.

��os.bratkowice,�parter,�3-pokojowe,��
tel.�kom.�698-581-666.

��Ziemia�2�ha,�niedzieliska,�tel.�kom.�
604-454-461.

��Sprzedam�M-4,�tel.�kom.�732-830-824.

��Sprzedam�dom�z�działką�w�
Łyszkowicach,�tel.�kom.�667-294-618.

��Sprzedam�2�działki�budowlane,�
wszystkie�media,�pozwolenie�na�
budowę,�tel.�kom.�697-014-315.

��Działka�budowlana�Konarzew�k.�
Głowna,�0,45�ha,�plan�prostokąta,�tel.�
kom.�505-903-293.

��Sprzedam�ziemię�1,40�ha,�Dąbkowice�
Dolne,�tel.�kom.�660-755-925.

��Działka�rolno-budowlana,�niedźwiada,�
tel.�kom.�793-449-117.

��Łąka�1,13�ha,�otolice,�tel.�kom.�
793-969-908.

 �Działka budowlana 1.100 mkw 
Lubianków, tel. kom. 503-044-755.

��Działki�przy�ul.�Małszyce,�tel.�kom.�
604-282-998.

��Pilnie�sprzedam�działkę�budowlaną�
z�3�budynkami�gospodarczymi,�1.437�
mkw�w�Głownie,�155.000�zł,�tel.�kom.�
501-280-825,�796-568-682.

��Ziemia,�Złaków�Kościelny,�tel.�kom.�
692-101-989.

��Działka�6.600�mkw.,�z�domem�
drewnianym,�bąków�Górny,�tel.�kom.�
607-517-238.

��Sprzedam�dom�na�żwirki�i�Wigury�7A,�
tel.�kom.�500-287-713.

��Dom�z�działką,�śleszynek,�tel.�kom.�
508-286-519.

��Sprzedam�mieszkanie�32�mkw,�os.�
Starzyńskiego,�tel.�kom.�793-997-819.

��Mieszkanie�44,54�mkw.,�Ciemna�
1,�iii�piętro,�tel.�kom.�607-201-284,�
795-323-333.

��Sprzedam�4,5�ha�ziemi�ornej�
plus�1�ha�łąki�nad�rzeką�Mroga�w�
miejscowości�Janinów,�tel.�kom.�
601-828-814.

��Mam�do�sprzedania�działkę�
budowlaną�o�pow.�1003�mkw.�w�
miejscowości�Jastrzębia,�woda�i�
prąd�w�drodze�dojazdowej,�tel.�kom.�
692-115-738.

��Sprzedam�łąkę�1,36�ha,�otolice,�tel.�
kom.�784-829-996.

��Dom�drewniany,�wszystkie�media,�
budynki�gospodarcze,�47�arów�ziemi,�
tel.�kom.�601-486-858,�791-256-519,�
Marianka.

��Sprzedam�mieszkanie�Łowicz�blich,�
51�mkw.,�ii�piętro�(ost.),�cena�170.000�zł,�
opłaty�ok.�400�zł�dla�2-osób,�wspólnota�
mieszkaniowa,�tel.�kom.�696-695-024.

wynajem
��Do�wynajęcia�60�mkw.�na�biura,�

sklep,�tel.�kom.�602-504-924.

��na�działalność�gospodarczą�
400+500�mkw.�z�dużym�placem,�
Łowicz,�bolimowska�63,�tel.�(46)�837-42-
46,�tel.�kom.�605-578-502.

��Róg�Warszawskiej�i�Dworcowej�
w�Łowiczu�40�mkw.�na�działalność,�
tel.�(46)�837-42-46,�tel.�kom.�
605-578-502.

��Małżeństwu�niepalącemu�wynajmę�
mieszkanie,�Łowicz,�tel.�kom.�
604-362-195.

��Wynajmę�mieszkanie�48�mkw,�os.�
Starzyńskiego,�tel.�kom.�502-096-853.

��Do�wynajęcia�w�centrum�Łowicza�
mieszkanie�38�mkw�oraz�mieszkanie�65�
mkw,�tel.�kom.�602-574-891.

 �Do wynajęcia lokal przy Placu 
Wolności w Głownie, tel. kom. 
502-816-913.

��Sprzedam�siedlisko�całoroczne�
w�okolicach�nieborowa,�tel.�kom.�
604-597-129.

��Do�wynajęcia�dwa�pokoje�z�kuchnią,�
Łowicz,�kontakt�7:00-9:00,�po�18:00,�
tel.�(46)�837-32-49.

 �tanie pokoje noclegowe, Łowicz, 
Plac Przyrynek 11, tel. (46) 837-99-
16, tel. kom. 512-098-358.

��Do�wynajęcia�nowy�budynek�w�
centrum�Strykowa,�biura,�gabinety,�
handlowo-mieszkalne,�tel.�kom.�
601-066-904.

��Trzy�pokoje,�ii�piętro,�noakowskiego,�
tel.�kom.�502-134-204.

��Przyjmę�ziemię�w�dzierżawę,�tel.�kom.�
606-569-727,�608-022-624.

��Wynajmę�mieszkanie�51�mkw,�tel.�
kom.�668-435-483.

��Wynajmę�małe�mieszkanie,�
kompletnie�wyposażone,�na�os.�
Starzyńskiego�w�Łowiczu,�tel.�kom.�
506-199-175.

��Mieszkanie�do�wynajęcia�w�Łowiczu,�
tel.�kom.�664-873-525.

��Wydzierżawię�7�ha,�okolice�białej,�tel.�
kom.�608-641-030.

��Wynajmę�2�pomieszczenia�po�
26�mkw.�na�działalność,�tel.�kom.�
501-011-198.

zamiana
��Zamienię�3-pokojowe,�

wyremontowane�mieszkanie�na�
bratkowicach�(iii�piętro)�na�2-pokojowe,�
parter,�najlepiej�bratkowice,�tel.�kom.�
577-254-715.

kupno różne
��Monety,�medale,�zdjęcia,�pocztówki,�

starocie,�tel.�kom.�606-941-752.

��Kupię�złom,�tel.�kom.�504-350-641.

��Kupię�topolę,�dęba�i�inne,�tel.�kom.�
696-379-599.

��Kupię�blachę,�cegłę,�drut,�deski,�łaty,�
krokwie,�tregry,�tel.�kom.�607-809-288.

��Kupię�koparko-ładowarkę�i�wywrotkę,�
tel.�kom.�607-809-288.

��Kupię�orzechy�włoskie,�tel.�kom.�
608-613-658.

��Kupię�starą�cegłę�z�rozbiórki,�tel.�kom.�
600-141-340.

sprzedaż różne
 �Piasek płukany, pospółka,  

żwir, podsyp,  
tel. kom. 600-895-026.

��Drewno�kominkowe,�opałowe�
(workowane).�Skrzynki�uniwersalne.�
Trociny.,�tel.�kom.�501-658-261.

��Palety�1.200x1.000,�tel.�kom.�
502-919-192.

��Zbiorniki�plastikowe,�1.000-litrowe,�tel.�
kom.�502-919-192.

 �Sprzedam kanapę rozkładaną z 
funkcją spania plus dwa fotele, tel. 
kom. 609-365-975.

��Wyprzedaż�płytek�chodnikowych.�
Kręgi,�pokrywy,�przepusty.�betoniarka�
150�l,�tel.�kom.�531-467-981.

��Kompresory,�sprężarki,�tel.�kom.�
513-666-808.

��Podkłady�drewniane�dł.�2,60m;�
3,00m;�3,50m;�4,65m,�tel.�kom.�
697-289-514.

��budy�ocieplane�dla�psów,�tel.�kom.�
885-459-698.

 �Pianina, fortepiany, tel. kom. 
604-443-118.

��Przyjmę�ziemię�na�podwyższenie�
terenu,�Wola�błędowa,�tel.�kom.�
721-624-224.

��betoniarki:�sprzedaż,�remonty,�części.�
Rusztowania�warszawskie,�tel.�kom.�
603-072-751.

��Drewno�opałowe,�tel.�kom.�
798-877-090.

 �Sprzedam pustak, bloczek 
betonowy, ok. Bolimowa, Nowe 
Kęszyce 13A, tel. kom. 693-216-951.

��Sprzedam�olej�zużyty,�tel.�kom.�
692-391-039.

��Sprzedam�tanio�używane�meble�
młodzieżowe,�przedpokojową�szafę�
na�wymiar,�stół�80x130�ze�szklanym�
blatem,�tel.�kom.�604-739-461.

��oddam�gałęzie,�tel.�kom.�
506-844-307.

��Sprzedam�rury�2�cale,�1,5�zł/kg,�tel.�
kom.�506-267-923.

��Sprzedam�wózek�widłowy�Linde�2,5�
tony�diesel,�1996,�tel.�kom.�601-164-435.

��Sprzedam�krajzegę,�śrutownik,�
dwukółkę,�tel.�kom.�576-948-177.

��bale�topoli�7�cm,�tel.�kom.�
696-441-178.

��Sprzedam�meble�dziecinne,�łóżeczko�
białe,�krzesełko�do�karmienia�–�nowe,�
tel.�kom.�789-027-021.

��bloczek�łańcuchowy�3t,�szlifierka�
stołowa�z�postumentem�380V,�
spawarka�transformatorowa�380-
220�z�prostownikiem,�podnośnik�
mechaniczny,�tel.�kom.�660-389-023.

��Skrzyniopalety�drewniane,�nowe,�tel.�
kom.�601-286-499.

��Szyny�kolejowe�7m,�6szt.,�tel.�kom.�
601-286-499.

��Dwuteownik�50cm�x�3m,�4szt.�,�tel.�
kom.�601-286-499.

��Drzewo�opałowe,�kominkowe,�tel.�
kom.�693-172-904.

��Sprzedam�meble�do�salonu�i�sypialni�
(łóżko�140x200,�komody),�tel.�kom.�
734-464-190.

��Drewno�kominkowe,�opałowe,�tel.�
kom.�504-257-615.

��Sprzedam�aparaturę�destylacyjną,�tel.�
kom.�601-813-186.

��Wózek�paleciak,�tel.�kom.�
693-830-160.

��Sprzedam�piec�c.o.�25�kW,�tel.�kom.�
668-374-464.

��Piach,�żwir,�ziemia,�tłuczeń,�mały�
samochód�5�ton,�tel.�kom.�605-896-130.

��Sprzedam�ogrzewacz�wody,�tel.�kom.�
793-808-920.

 �Sprzedam komplet wypoczynkowy 
dwie sofy, fotel i 2 pufy, tel. kom. 
609-365-975.

 �Sprzedam dwa narożniki, jeden z 
ekoskóry drugi z materiału, tel. kom. 
724-973-074.

��Szyby,�tel.�(46)�838-69-18.

��Silnik�7,5�kW,�sprężarka�3JW60,�
łuparka�do�drzewa,�tel.�kom.�
601-297-797.

��Stół�kuchenny,�4�taborety,�2�fotele,�2�
dywany,�tel.�kom.�664-909-913.

��oddam�gruz,�tel.�kom.�600-141-340.

��Tunel�foliowy�5,5/15�m,�Zduny,�tel.�
kom.�532-277-616.

��Drzewo�opałowe,�stemple�budowlane,�
tel.�kom.�518-560-797.

��Tanio�sofę,�tel.�kom.�730-807-126.

��Sprzedam�budę�i�altankę,�tel.�kom.�
511-311-145.

��Sprzedam�lesz�na�utwardzenie�terenu,�
ok.�Sannik,�tel.�kom.�725-486-878.

��Sprzedam�bramę�i�furtkę,�tel.�kom.�
667-360-203.

��Kanapa�narożna,�stół�100x200,�
dywan�2x3,�biurko,�tapczanik,�tel.�kom.�
608-147-140.

��Łóżko�140x200�i�pojedyncze�
rozkładane,�tel.�kom.�607-168-858.

��Wersalka�z�fotelami,�zamrażarka�
skrzyniowa,�tel.�kom.�609-842-734.

��Pellet�drzewny�6�milimetrów,�worki�
15�kilogramów.�Producent,�tel.�kom.�
693-729-472.

��Taczka,�drabina�i�różne,�tel.�kom.�
692-125-386.

��olchę�tartaczną,�tel.�609-734-681.

��Sprzedam�tapczan�1,8x2�m,�
możliwość�rozdzielenia,�skrzynia,�biurko�
ciemne�120�cm,�tel.�kom.�505-730-478.

��Sprzedam�wagę�do�żywca�1�tona,�tel.�
kom.�608-847-152,�883-842-139.

praca

dam pracę
��Zatrudnię�dekarzy�lub�pomocników,�

okolice�Dmosina,�tel.�kom.�609-846-316.

��Przyjmę�do�pizzerii�kierowcę�na�stałe�
oraz�na�weekendy,�tel.�kom.��
504-859-387,�lub�885-353-500.

��Zatrudnię�sprzedawców�drzwi,�
podłogi�oraz�artykuły�metalowe��
i�elektronarzędzia.�umowa�o�pracę,��
tel.�kom.�602-587-341.

��Zatrudnię�montażystę,��
tel.�kom.�602-504-924.

��Zatrudnię�piekarza�do�piekarni,��
tel.�kom.�504-573-701.

��Przyjmę�brukarza�lub�pomocnika,��
tel.�kom.�786-263-355.

��Zatrudnię�pracownika,��
tel.�kom.�606-939-170.

��Zespół�poszukuje�wokalisty:�wesela,�
tel.�kom.�663-973-945.

 �Firma zatrudni elektryka, 
tel. (46) 838-88-70.

��Zatrudnię�pracowników�fizycznych,�
tel.�kom.�693-833-073.

��Praca�dla�bezrobotnych��
z�dofinansowaniem�z�urzędu�Pracy,�
�tel.�kom.�732-733-598.

��Przyjmę�do�pizzerii�kelnerkę�(na�stałe)�
oraz�pomoc�kuchni�(weekendowo),��
tel.�kom.�504-859-387,�885-353-500.

��osobę�na�staż�do�biura,�tel.�kom.�
601-239-804.

��Zatrudnię�absolwentów�technikum�
elektrycznego�lub�studentów�ostatniego�
roku�o�profilu�elektrycznym.�Możliwość�
rozwoju:�kursy�u.D.T.,�SEP�itp.,�tel.�kom.�
793-098-999.

��Zatrudnię�elektryka�lub�automatyka�z�
doświadczeniem,�tel.�kom.�790-808-190.

 �zatrudnię pielęgniarkę, opiekunkę 
do Domu Seniora w Karolewie, tel. 
kom. 798-148-874.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E,�chłodnia,�tel.�
kom.�605-094-166.

��Zatrudnię�do�pomocy�mechanika�
samochodowego�(TiR),�tel.�kom.�
605-094-165.

��Przyjmę�do�pracy�przy�kapuście�
pekińskiej,�tel.�kom.�503-642-542.

��Zatrudnię�pomocnika�budowlanego,�
tel.�kom.�693-422-874.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E,�transport�
krajowy,�tel.�kom.�787-124-899.

��Zatrudnię�chałupniczkę�do�szycia�
szlafroków,�stała�praca,�tel.�kom.�
601-306-165.
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��Zatrudnię�kierowcę�z�kat.�D.�Praca�
7.00-15.30.�Do�przejechania�około�
120�km�dziennie.�Dobra�praca.�
Więcej�informacji�udzielę,�tel.�kom.�
601-858-046.

��Tynkarza�maszynowego,�Stryków,�tel.�
kom.�500-037-006.

 �zatrudnię do produkcji i montażu 
rolet i markiz, tel. kom. 501-033-415.

��Zatrudnię�cukiernika/pomoc�
cukiernika.�Praca�od�poniedziałku�do�
piątku�w�godzinach�od�18�do�2.�Dmosin�
Drugi,�tel.�kom.�606-799-177.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E,�praca�
na�terenie�kraju,�tel.�kom.�606-735-365.

��Murarz,�pomocnik�potrzebny,�tel.�kom.�
507-512-758.

 �zatrudnimy kierownika magazynu 
w sklepie internetowym - praca 
od poniedziałku do piątku, jedna 
zmiana, umowa o pracę. Łowicz, tel. 
kom. 692-748-750.

 �tonsmeier Centrum zatrudni 
osobę na stanowisko kierowca-
ładowacz, wymagana kat. C i 
ładowacz (bez kwalifikacji), praca na 
terenie Łowicza, Żyrardowa i okolic, 
tel. (46) 830-35-25.

��Zatrudnię�do�pomocy�w�
gospodarstwie�z�możliwością�
przekazania.�Wykształcenie�rolnicze�
mile�widziane,�może�być�małżeństwo,�
tel.�kom.�789-027-021.

��Zatrudnię�do�obierania�warzyw�z�
możliwością�pracy�w�domu,�tel.�kom.�
693-036-559.

��Kierowca�w�transporcie�
międzynarodowym,�weekendy�wolne,�
tel.�kom.�606-470-406.

��Szukam�opiekunki�dla�91-letniej�
mamy,�okolice�Głowna,�tel.�kom.�
502-385-642.

 �zatrudnię dziewiarzy na maszyny 
skarpetkowe – możliwość 
przyuczenia. Łowicz– Strzelcew, tel. 
kom. 668-479-265.

 �zatrudnię osobę do 
koordynowania pracy w dziale 
pakowania skarpetek, wymagane 
doświadczenie na podobnym 
stanowisku. oferty na: kadrybratex@
op.pl.

��Firma�zatrudni�kierowcę�kat.�C+E�na�
bardzo�dobrych�warunkach,�załadunek�
Lidl-Stryków,�tel.�kom.�602-389-703.

��Firma�zatrudni�kierowcę�kat.�C+E�na�
bardzo�dobrych�warunkach,�załadunki�
Maspex,�tel.�kom.�602-389-703.

 �zatrudnię specjalistę do spraw 
kadr i płac. oferty na: kadrybratex@
op.pl.

 �zatrudnię do szycia skarpetek a 
Rosso, tel. kom. 668-479-265.

��Zatrudnię�mechanika�maszyn�
rolniczych,�tel.�kom.�604-478-564.

 �zatrudnię hydraulika od zaraz, tel. 
kom. 601-379-355.

��Zatrudnię�kierowców�C+E.�Trasy:�
PL-DE-PL,�wolne�weekendy,�tel.�kom.�
797-702-107.

��Pracownik�do�ślusarni,�Stryków,�tel.�
kom.�606-439-498.

��Zatrudnię�kierowcę�w�ruchu�krajowym�
ciągnik�siodłowy,�tel.�kom.�606-289-088.

��Pizzeria�DaGrasso�zatrudni�
pizzermana,�dostawców�pizzy,�kelnerki,�
pomoc�kuchni,�tel.�kom.�537-320-170,�
lub�CV�na�adres:�lowicz7@dagrasso.biz.

��Szukam�sprzedawczyni�do�pracy�w�
sklepie�spożywczym�w�bobrownikach,�
tel.�kom.�604-169-975,�604-786-275.

 �zatrudnię szwaczki, Głowno, tel. 
kom. 692-406-127.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E,�kraj,�tel.�
kom.�519-179-173.

��Zatrudnię�osobę�do�rozbioru�mięsa�
na�1/2�etatu,�tel.�kom.�504-292-533.

��PSS�„Społem”�zatrudni�sprzedawców,�
tel.�kom.�535-337-821.

��Zatrudnię�pracownika�do�prac�
wykończeniowo-remontowych,�tel.�kom.�
607-343-338.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C,�tel.�kom.�
601-297-797.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C,�C+E,�
również�dorywczo,�kraj,�tel.�kom.�
601-385-525.

��Przyjmę�pomocnika�mechanika,�tel.�
kom.�519-077-103.

��Przyjmę�portiera�do�50�lat,�tel.�kom.�
519-077-103.

��Firma�„Regina”�w�otolicach�
poszukuje�wykwalifikowanego�
dziewiarza�na�maszyny�komputerowe�i�
pracownika�do�formowania�skarpet,�tel.�
kom.�603-709-330,�w�godz.�9:00-16:00.

��Zatrudnimy�kierowców�kat.�C+E�
do�przewozu�kontenerów�morskich,�
Hamburg-Polska,�weekendy�w�domu,�
wysokie�zarobki,�stabilne�warunki�pracy,�
tel.�kom.�506-836-200.

��Montaż�lekkich�konstrukcji�stalowych,�
prawo�jazdy�b,�praca�za�granicą�i�
w�kraju,�atrakcyjne�wynagrodzenie,�
tel.�(42)�632-31-31.

 �zatrudnię do układania kostki 
brukowej, tel. kom. 697-778-557.

��Zatrudnię�kucharkę,�kucharza,�pomoc�
w�restauracji,�tel.�kom.�604-208-588.

��Przyjmę�brukarzy,�pomocników.�Mile�
widziane�prawo�jazdy�kat.�b,�tel.�kom.�
508-286-519.

��Do�przycinania�drzew�w�sadzie,�tel.�
kom.�728-588-205,�po�18:00.

��Zatrudnię�operatora�maszyn�
rolniczych�na�cały�sezon,�tel.�kom.�
695-052-735.

��Zatrudnię�pracownika�biurowego,�
mile�widziana�znajomość�księgowości,�
tel.�(42)�719-89-45,��
tel.�kom.�504-198-216.

��Poszukujemy�kandydatów�na�
stanowisko�opiekun�osób�starszych�do�
nowo�otwartej�placówki�w�Piotrowicach�
8:00-16:00,�tel.�(46)�811-55-23.

��Zatrudnię�pracownika�do�dociepleń,�
tel.�kom.�725-277-449.

��Zatrudnię�na�stałe�kelnerkę��
w�Dworku�biała�Dama�w�nieborowie,�
tel.�kom.�501-067-706.

��Poszukuję�samodzielnych�
pracowników�do�wykończeń�wnętrz,�
więcej�informacji:,�tel.�kom.�663-539-481.

��Zatrudnimy�kierowcę�C+E,�kierunek�
PL-belgia-PL,�co�tydzień�powroty�na�
bazę,�wysokie�wynagrodzenie,�nowe�
auto,�tel.�kom.�501-715-609.

��Pomocnika�na�budowę,�tel.�kom.�
785-402-533.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E�kraj,�wolne�
weekendy,�naczepa�firanka,�tel.�kom.�
790-710-533�lub�603-387-474.

��Zatrudnię�stała�praca,�dobre�
wynagrodzenie�Firma�„Salopak”�z/s�w�
bełchowie-�kontakt�tel.�kom.�698-628-
834�lub�osobiście.

��Przyjmę�kierowcę�C+E�na�rozładunki/
załadunki,�tel.�kom.�519-077-103.

��Zatrudnię�do�przyuczenia�na�
spedytora,�tel.�kom.�608-782-689.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E�kraj,�tel.�
kom.�607-137-690.

��Przyjmę�kierowcę�kat.�C�na�
zastępstwa�kierowców,�praca�
dodatkowa,�dobrze�płatna,�tel.�kom.�
516-489-137,�511-723-229.

szukam pracy
��Księgowa�z�wykształceniem�

kierunkowym�i�ponad�3-letnim�stażem�
w�zakresie�KH�i�PKPiR�szuka�pracy�na�
samodzielnym�stanowisku,�tel.�kom.�
603-723-038.

usługi wideo
��Wideofilmowanie�HD,�fotografowanie,�

tel.�(46)�837-94-85,�tel.�kom.�
608-484-079.

��Wideofilmowanie�HD,�tel.�kom.�
606-852-557.

��Www.studiokadr.cdx.pl.

��Wideofilmowanie:�Full�HD,�DVD,�blu-
Ray.�Fotografia,�tel.�kom.�698-535-780.

��nAK�Studio�Films:�firma�z�długoletnią�
tradycją,�z�nowymi�technologiami�HD,�
ujęcia�dronem,�tel.�kom.�889-910-129.

��Wideofilmowanie,�fotografowanie,�
www.fotowideo.webt.pl,�tel.�(46)�837-79-
81,�tel.�kom.�606-302-466.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Wylewki agregatem, tel. kom. 

698-480-048.

��Docieplenia�budynków,�elewacje,�
glazura,�terakota,�adaptacja�poddaszy,�
kompleksowe�wykończenia�wnętrz.�
FVAT,�tel.�kom.�606-737-576.

��Tynki�maszynowe,�wylewki,�tanio,�
solidnie,�tel.�kom.�604-144-668.

��Cyklinowanie,�polerowanie,�układanie�
parkietu,�tel.�kom.�501-249-461.

��układanie�kostki�brukowej,�tel.�kom.�
667-837-817.

��Docieplanie�budynków,�gładzie,�
malowanie,�płyty�k/g,�panele�
podłogowe�i�ścienne,�glazura,�terakota,�
tel.�kom.�607-343-338.

��Prace�remontowe,�łazienki,�poddasza,�
malowanie,�tel.�kom.�607-343-338.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Wykończenia�wnętrz,�remonty,�tel.�
kom.�532-115-111.

��Docieplenia�budynków,�tel.�kom.�
666-152-315.

��Cyklinowanie�bezpyłowe,�tel.�kom.�
504-960-515.

��Www.remontystrykow.pl,�tel.�kom.�
663-987-289.

��bramy�garażowe,�wrota,�drzwi,�
ogrodzenia,�balustrady,�tel.�kom.�
506-771-822.

��Dachy,�elewacje.�Szybko,�tanio,�8%�
VAT,�tel.�kom.�502-859-742.

��Wykończenia�wnętrz,�demontaż�i�
montaż�drzwi�i�okien�zewnętrznych,�
wewnętrznych,�tel.�kom.�533-095-808.

��Dachy,�pokrycia�dachowe,�
konstrukcje,�obróbki,�tel.�kom.�
609-846-316.

��Dachy,�przebudowy,�tel.�kom.�
783-501-725.

��budowa,�przeróbki�domów,�
budynków�gospodarczych,�szybko,�
tanio,�solidnie.�Tynki�tradycyjne.,�tel.�
kom.�609-497-778.

��Docieplanie�budynków,�
stropodachów�granulatem�
styropianowym;�kondygnacja:�1200�zł,�
tel.�kom.�602-570-424.

 �usługi koparko-ładowarką, 
młotem hydraulicznym; koparką 
gąsienicową, tel. kom. 790-606-451.

��Wykończenia�wnętrz,�glazura,�
terakota,�gipsowanie,�murowanie,�tel.�
kom.�535-868-376,�600-934-964.

��usługi�koparko-ładowarką�JCb,�tel.�
kom.�604-411-266.

��Texbud�budowy,�przebudowy,�tel.�
kom.�606-428-162.

��bramy�przesuwne,�ogrodzenia,�
siatka,�panele�ogrodzeniowe,�montaż,�
producent,�tel.�kom.�503-572-046.

 �usługi minikoparką, tel. kom. 
608-612-013.

 �tynki tradycyjne, tel. kom. 
537-663-191.

 �Glazura, terakota, tel. kom. 
537-663-191.

��Poszukuję�wykonawcy�3�domów�
jednorodzinnych,�okolice�Strykowa,�tel.�
kom.�506-100-216.

��Remonty,�wykończenia�wnętrz,�tel.�
kom.�799-268-290.

��Kominki:�budowa,�montaż,�serwis,�
ogrzewanie�domów,�tel.�kom.�602-282-
415,�607-090-243.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu, tel. kom. 
605-416-083.

 �Wylewki, tynki agregatem, tel. 
kom. 605-416-083.

��odkurzacze�centralne,�montaż,�
serwis,�tel.�kom.�602-282-415,�
607-090-243.

��ogrodzenia�panelowe,�metalowe,�
siatki,�betonowe,�łupane,�bramy�i�furtki,�
balustrady,�wiaty,�fundamenty,�tel.�kom.�
505-700-777.

��Dachy:�naprawa,�wymiana,�podbitki,�
tel.�kom.�607-610-786.

��Kruszywa,�piasek,�żwir,�ziemia�
ogrodowa.�Roboty�ziemne,�
wyburzeniowe,�transport�maszyn�
budowlanych,�rolniczych,�usługi�
kruszarką,�tel.�kom.�693-565-564.

��układanie�kostki�brukowej,�krótkie�
terminy,�tel.�kom.�883-215-523.

��usługi�koparko-ładowarką�JCb,�
transport�Kamaz�15�t.,�tel.�784-464-959.

��Gładź,�malowanie,�glazura,�terakota,�
wykańczanie�wnętrz,�malowanie�
elewacji.,�tel.�(46)�837-10-33,�tel.�kom.�
609-541-373.

��Tynki�ręczne,�tel.�kom.�575-661-940.

��Łazienki�od�podstaw,�tel.�kom.�
533-076-850.

��Kompleksowe�remonty,�tel.�kom.�
511-568-525.

��Wykonanie�konstrukcji�i�pokryć�
dachowych,�remonty,�rozbudowy,�tel.�
kom.�726-395-426.

��Docieplanie�budynków,�elewacje,�
struktury:�agregatem.�Tanio,�szybko,�
solidnie,�tel.�kom.�607-612-176.

��Adaptacja�poddaszy,�ścianki�
działowe,�gipsowanie,�malowanie,�tel.�
kom.�607-612-176.

��układanie�kostki�brukowej,�tel.�kom.�
739-243-037.

��Montaż�pokryć�dachowych,�
blachodachówka�termozgrzewalna,�
tel.�kom.�792-831-940.

��balustrady�ze�stali�
kwasoodpornej,�tel.�kom.�
724-605-762.

��Glazura,�terakota,�panele,�
zabudowy�K-G,�malowanie.�
Elektryka,�hydraulika,�montaż�mebli,�
tel.�kom.�736-798-870.

��budowy�domów,�tel.�kom.�
514-723-688.

��Kompleksowe�remonty,�
docieplania,�elewacje,�tynki�
maszynowe,�tel.�kom.�514-723-688.

��budowa�domów,�budynków�
gospodarczych,�kompleksowo�z�
dachem,�tel.�kom.�667-324-294.

��Malowanie,�tapetowanie,�gładź,�
płyty�k/g,�glazura.�Wieloletnie�
doświadczenie,�tel.�kom.�
608-685-867.

��usługi�koparko-ładowarką,�tel.�
kom.�781-151-525.

��usługi�minikoparką,�tel.�kom.�
781-151-525.

��Dachy:�konstrukcje,�pokrycia,�
naprawy,�konserwacje,�malowanie,�
smarowanie,�tel.�kom.�609-227-348.

��Płytki,�gładzie,�malowanie,�
remonty,�tel.�kom.�729-403-698.

��budowanie�kominów�z�
klinkieru,�przeróbki�budynków�
gospodarczych,�pokrycia�dachowe,�
tel.�kom.�723-917-819.

��Montaż�pokryć�dachowych,�
przeróbki�budynków,�murowanie�
kominów�z�klinkieru,�itp.,�tel.�kom.�
507-542-210.

��Malowanie,�gładź,�hydraulika,�tel.�
kom.�515-830-969.

��Remonty�„od�A�do�Z”,�tel.�kom.�
608-195-550.

��Pokrycia�dachowe,�papa,�rynny,�
podbitki,�tel.�kom.�605-850-706.

��układanie�glazury,�terakoty,�
gładź,�malowanie,�panele.�Wolne�
terminy,�tel.�kom.�696-344-737.

��Malowanie,�gipsowanie,�
tapetowanie,�panele,�płyta�G/K,�
glazura,�terakota,�wykańczanie�
poddaszy,�tel.�kom.�535-466-501.

��układanie�kostki�brukowej,�tel.�
kom.�508-286-519.

��Remonty,�wykończenia�wnętrz,�
tel.�kom.�667-514-783.

��Łazienki�kompleksowo,�tel.�kom.�
576-741-671.

��Koparko-ładowarką,�minikoparką,�
koparką�obrotową.�Prace�ziemne,�
rozbiórki,�wyburzenia.�Kocierzew,�
tel.�kom.�721-136-035.



31www.lowiczanin.info � ���nr 10 �����8�marca�2018

REKLAMA

REKLAMA

��układanie�kostki�brukowej,�tel.�kom.�
530-433-350.

sprzedaż
��Winda�Zremb�15�m,�tel.�kom.�

693-422-874.

��Stemple�budowlane,�tel.�kom.�
667-837-817.

usługi 
instalacyjne

��Hydraulika�kompleksowo,�tel.�kom.�
601-818-310.

��usługi�hydrauliczne,�spawalnicze,�
mechaniczne.�Złota�rączka,�tel.�kom.�
506-891-289.

�� instalacje,�usługi�elektryczne,�tel.�kom.�
509-838-364.

��Anteny:�montaż,�instalacje,�tel.�kom.�
601-306-566.

��usługi�hydrauliczne,�tel.�kom.�
785-543-610.

��Drobna�hydraulika,�biały�montaż,�tel.�
kom.�535-466-501.

��Automatyka�od�A�do�Z.�AZ�
Automatyka�–�projekty�–�modernizacje�
–�serwis.�Elektronika,�systemy�sterujące�
i�rejestrujące.�Dedykowany�projekt�
elektroniczny�lub�PLC.�Pełen�zakres�
modernizacji.�Więcej�na�azautomatyka@
onet.pl.

usługi inne
��Masz�problem�z�komputerem:�

zadzwoń.�Fachowo.�Szybko.�Tanio,�tel.�
kom.�504-070-837.

��Malowanie�obór,�dezynsekcja�
(muchy,�wołek�zbożowy),�deratyzacja,�
dezynfekcja��,�tel.�(44)�725-02-95,�tel.�
kom.�504-171-191.

 �zespół, wokalistka, deejay, tel. 
kom. 503-746-892.

 �Niebezpieczna wycinka, tel. kom. 
693-208-999.

��Wycinka�drzew,�tel.�kom.�
696-008-528.

��Dekoracja�sal�weselnych�(pokrowce,�
obrusy�w�komplecie),�tel.�kom.�
693-776-474.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Wycinka�drzew,�tel.�kom.�739-021-981.

��odnawianie�wanien,�tel.�kom.�
600-979-826.

��Rozdrabnianie�gałęzi�rębakiem,�
wycinka�drzew,�zakrzaczeń,�tel.�kom.�
667-732-751.

��Wycinka�trudno�dostępnych�drzew�
www.wycinkaskierniewice.pl,�tel.�kom.�
506-660-095.

��Pranie�dywanów�i�tapicerki�meblowo-
samochodowej�w�zakładzie�i�u�klienta,�
tel.�kom.�501-431-978.

��Rozliczenia�PiT,�tanio,�tel.�kom.�
665-752-680.

��Pożyczki�na�zakup�samochodu�dla�
zadłużonych.�Finansujemy�samochody�
osobowe�i�dostawcze�do�3,5�t,�tel.�kom.�
536-536-826.

��Profesjonalne�cięcie�drzew�
niebezpiecznych,�pielęgnacja�zieleni�i�
ogrodów,�tel.�kom.�782-718-483.

��DJ,�oprawa�muzyczna�imprez,�18-stki,�
dyskoteki,�itp,�tel.�kom.�782-718-483.

��usługi�gastronomiczne,�organizacja�
wesel,�komuni,�chrzcin,�imprez�
okolicznościowych,�tel.�789-022-469.

��Manicure,�pedicure,�makijaż,�
kosmetyka.�Facebook:�Planeta�Piękna�
Studio�Pielęgnacji�urody.

�� internet�–�poprawianie�zasięgu,�tel.�
kom.�728-188-127.

��Przyjmę�ziemię,�nie�glinę,�tel.�kom.�
501-848-099.

��Transport:�piasek,�pospółka,�
podsypka,�ziemia,�tel.�602-471-796.

��naprawa�telewizorów,�Łowicz,�
Topolowa�19,�tel.�(46)�837-70-20,�tel.�
kom.�728-227-030.

��Mycie�i�czyszczenie�kostki�brukowej,�
tel.�kom.�607-612-176.

��Wycinka�drzew,�tel.�kom.�510-052-908.

matrymonialne
��Pan�pozna�Panią,�najchętniej�

masażystkę,�tel.�kom.�507-792-426.

��Poznam�Panią,�tel.�kom.�690-540-872.

nauka
��Matematyka,�tel.�kom.�791-802-482.

��Pomoc�przy�pisaniu�prac�(lic.,�mgr.�i�
in.).�Transkrypcja�nagrań.�Komputerowe�
przepisywanie�tekstów,�e-mail:�
pomogewpisaniu@onet.pl.

��Język�angielski,�tel.�kom.�663-684-178.

��Język�niemiecki,�tel.�kom.�
668-963-922.

��Matematyka,�tel.�kom.�881-297-731.

��Matematyka,�tel.�kom.�601-303-279.

��nauczyciel�języka�niemieckiego,�
lekcje,�tel.�kom.�505-256-528.

��Angielski,�profesjonalnie,�dzieci,�
młodzież,�tel.�(46)�837-53-15.

��Matematyka,�tel.�kom.�607-440-582.

��nauka�Języka�Angielskiego�Jacek�
Romanowski,�tel.�kom.�607-440-582.

��Matematyka,�fizyka.�Matury,�
egzaminy,�tel.�kom.�604-449-538.

��Matematyka�(szkoła�podstawowa,�
gimnazjum),�tel.�kom.�696-740-690.

��Matematyka.�Angielski,�tel.�kom.�
515-459-141.

rolnicze – kupno

płody rolne
��Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�

transportem,�tel.�kom.�783-112-512.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�607-202-732.

��Kupię�zboże�paszowe�również�gorszej�
jakości,�tel.�kom.�726-721-037.

��Kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

��Skup�zbóż�paszowych:�jęczmień�660�
zł,�pszenżyto�630�zł,�pszenica�700�zł,�
transport/załadunek,�Leśniczówka�k./
Soboty,�tel.�kom.�505-406-917.

hodowlane
��Kupie�bydło,�byczki,�jałoszki�do�

dalszego�chowu,�tel.�kom.�515-121-410.

��Kupię�byczki�mięsne,�waga�min.�100�
kg,�tel.�kom.�667-373-504.

 �Skup macior, knurów, trzody 
chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

maszyny
��Kupię�maszyny�rolnicze,�kombajny�

ziemniaczane,�ciągniki,�kopaczki�
elewatorowe,�inne,�tel.�kom.�
505-587-206.

��Kupię�prasę�kostkującą:�Sipma�
Z-224/1,�Welger,�Claas,�Famarol,�John�
Deere;�kombajn:�Anna,�bolko,�Karlik;�
kopaczkę;�sadzarkę;�ciągnik�Władimirec�
T-25,�MTZ-82,�belarus,�Pronar;�prasę�
rolującą:�Claas�Rollant,�Arobale,�Welger,�
tel.�kom.�518-857-308.

��Siewnik�poznaniak�do�remontu�
(może�być�dziurawy�zbiornik),�tel.�kom.�
664-981-618.

��Kupię�ciągnik,�maszyny�rolnicze,�tel.�
kom.�607-809-288.

��Kupię�każdego�bizona�oraz�inne�
maszyny�mogą�być�do�remontu,�tel.�
kom.�602-522-478.

��Kupię�ciągniki,�prasy,�kombajny,�tel.�
kom.�501-504-723.

��Kupię�C-328,�C-330,�C-360,�C-355,�
C-380,�MTZ,�MF-255,�T-25�Władimirec�
bez�dokumentów,�do�remontu,�tel.�kom.�
502-939-200.

��Siewnik�Poznaniak,�talerzówka,�
owijarka,�ładowacz�Trol,�kosiarka,�
sadzarka,�tel.�kom.�797-513-264.

��Kupię�taśmę�do�Anny�2-rzędowej,�tel.�
kom.�885-254-502.

��Siewnik�17,�tel.�kom.�507-626-390.

rolnicze – 
sprzedaż

płody rolne
 �zboża jare, sadzeniaki ziemniaka, 

kukurydza, trawy i inne nasiona. 
Firma Nasienna Granum oddział 
Łowicz , tel. (46) 837-23-05, (46) 
837-23-01, dowóz od 1 tony.

��nasiona�bobu�bizon,�tel.�kom.�
601-615-639.

��Słoma�40�zł/szt�ze�stogu,�tel.�kom.�
697-638-898.

��Sianokiszonka�baloty,�transport,�tel.�
kom.�664-981-618.

 �Sprzedaż zbóż jarych Hodowli 
Strzelce Danko KWS, Bielawy, Rynek 
14, tel. kom. 607-189-155.

��Sprzedam�myte�ziemniaki�paszowe,�
duże�ilości,�tel.�kom.�505-084-876.

��Sprzedam�jęczmień�jary�Ella,�tel.�kom.�
664-724-850.

��Sprzedam�słomę,�okrągłe�bele;�
sianokiszonkę,�tel.�kom.�888-114-186.

��Siano�w�kostkach,�bednary,�tel.�kom.�
667-380-523.

��Sprzedam�owies,�łubin�słodki�
wąskolistny,�tel.�kom.�502-280-317.

��Sianokiszonka,�tel.�kom.�603-741-484.

��Sprzedam�pszenicę�jarą�i�jęczmień�
jary,�tel.�kom.�509-195-030.

��Słoma�w�balotach,�tel.�kom.�
781-842-724.

��Zboże�paszowe,�tel.�726-721-037.

��otręby�pszenne�i�jęczmienne�
workowane,�tel.�kom.�726-721-037.

��Zboże�paszowe,�tel.�668-478-617.

��Sprzedam�baloty�sianokiszonki�i�
słomę�pszenno-jęczmienną�z�pod�
dachu,�tel.�608-721-730

��Sprzedam�siano,�tel.�662-237-808.

��Sprzedam�jęczmień�jary�i�pszenżyto�
jare,�tel.�kom.�606-939-170.

��Pszenżyto�jare�do�siewu,�żyto,�tel.�
kom.�515-748-006.

��Sprzedam�mieszankę�zbożową,�i�
odsiew,�tel.�kom.�602-387-024.

��Sprzedam�siano,�baloty,�tel.�kom.�
697-825-807.

��Sprzedam�czosnek�wiosenny,�tel.�
kom.�697-825-807.

��Mieszanka,�owies,�słoma,�tel.�kom.�
515-236-142.

��Siano�okrągłe�belki,�pogodne,�
tel.�(46)�838-81-06.

��Siano,�tel.�kom.�721-502-525.

��Sianokiszonka,�tel.�kom.�721-502-525.

��Słoma,�tel.�kom.�721-502-525.

��owies,�tel.�kom.�721-502-525.

��Siano,�sianokiszonka,�tel.�kom.�
603-254-329.

��owies�bingo,�Goleńsko,�tel.�kom.�
668-165-645.

��Sprzedam�owies,�okolice�Rybna,�tel.�
kom.�696-796-696.

��Sprzedam�bób�Tob-bob,�tel.�kom.�
690-366-739.

��Sprzedam�słomę�ze�stodoły,�tel.�kom.�
733-670-995.

��Słoma�w�belach�120,�50�zł,�tel.�kom.�
502-095-748.

��Jęczmień,�pszenżyto,�tel.�509-171-283.

��Sprzedam�siano�w�dużych�belach�z�
sianej�trawy,�i�pokos,�Wygoda,�tel.�kom.�
799-712-559.

��Siano�w�kostkach,�tel.�kom.�
792-247-013.

��Siano�bele,�owies�Vaclav,�bingo,�tel.�
kom.�667-257-460,�po�10.00.

��Kiszonka�z�owsa,�tel.�607-197-339.

��Siano,�słoma,�tel.�kom.�506-844-307.

��Sprzedam�ziemniaki�duże�Denar,�tel.�
kom.�519-605-355.

��Słomę�sprzedam,�tel.�kom.�
501-632-719.

��Pszenica�jara,�owies�z�odnowy,�tel.�
kom.�509-660-894.

��Sprzedam�słomę,�tel.�kom.�
724-734-247.

��Sprzedam�ziemniaki�paszowe,�tel.�
kom.�787-417-558.

��owies,�tel.�kom.�504-832-533.

��Sprzedam�mieszankę�zbożową,�tel.�
kom.�793-497-528.

��Sprzedam�słomę,�małe�kostki,�tel.�
kom.�692-199-767.

��Słoma�w�belach,�mieszanka,�
pszenica�jara,�jęczmień�jary,�tel.�kom.�
511-679-231.

��Siano�140x120,�tel.�kom.�
606-286-544.

��owies�bingo�po�centrali,�tel.�kom.�
502-134-849.

��Pszenżyto,�brony�3,�tel.�662-095-386.

��Sprzedam�żyto�jare,�sianokiszonkę,�
siewkę�do�nawozu,�tel.�kom.�
604-281-093.

��Sprzedam�owies,�tel.�505-928-735.

��Sprzedam�łąkę�i�siano,�tel.�kom.�
576-948-177.

��Sprzedam�jęczmień,�tel.�697-327-812.

��owies,�tel.�kom.�880-263-930.

��Siano,�sianokiszonkę,�tel.�kom.�
667-882-172.

��Sprzedam�słomę,�siano,�tel.�kom.�
784-843-470.

��Sprzedam�siano�w�kostkach,�ii�
jakości,�tel.�kom.�501-007-298.

��Sprzedam�żyto�4�t.,�tel.�kom.�
880-454-989.

��Sprzedam�4�tony�żyta,�tel.�kom.�
509-838-266.

��Marchew�odpady,�tel.�663-667-421.

��owies�bingo,�okolice�Głowna,�tel.�
kom.�663-793-845.

��Pszenica,�pszenżyto,�mieszanka�zbóż�
jarych,�tel.�kom.�606-901-931.

��Sprzedam�siano�w�kostkach,�
Rogóźno,�tel.�kom.�724-551-616.

��Słoma�w�balotach�120x120�ze�
stodoły,�tel.�kom.�697-190-997.

��Słoma,�siano,�pszenżyto,�kukurydza,�
tel.�kom.�726-811-028.

��Siano,�tel.�kom.�693-960-636.

 �Sprzedam siano, tel. kom. 
695-608-817.

��Sprzedam�owies�60�ton,�tel.�kom.�
695-441-197.

��Sprzedam�siano�okrągłe�bele,�tel.�
kom.�667-118-104.

��owies,�gmina�Dmosin,�tel.�kom.�
604-871-975.

��Siano,�słoma�(baloty),�ze�stodoły,�
Guźnia,�tel.�kom.�880-918-256,�
889-910-333.

��Sprzedam�sianokiszonkę�i�słomę,�
duże�bele,�tel.�kom.�722-353-895.

��Sprzedam�baloty�słomy,�tel.�kom.�
669-085-356.

��Sprzedam�słomę�w�balotach,�owies�
bingo,�tel.�kom.�692-459-270.

��Słoma�kostka,�tel.�kom.�663-491-197.

��Sianokiszonka�baloty,�tel.�kom.�
663-491-197.

��Pszenżyto,�tel.�kom.�601-851-421.

��Słoma�kostka,�okolice�Kiernozi,�tel.�
kom.�503-827-620.

��Jęczmień�Podarek,�pszenica�nawra,�
pszenżyto�Mazur�i�rok�Strzelce�po�
czyszczeniu�Pektus,�tel.�kom.�885-
254-502,�wieczorem.

��Sprzedam�owies�Szakal,�dobrej�
jakości,�tel.�kom.�607-890-158.

��Sprzedam�sianokiszonkę,�tel.�kom.�
608-406-986.

��Siano�w�balotach,�tel.�889-794-090.

��Słoma�i�siano,�tel.�kom.�665-664-364.

��Pszenżyto�jare,�tel.�kom.�503-654-884.

��Siano�okrągłe�bele,�tel.�kom.�
880-099-514.

��Siano�duże�bele,�owies,�mieszanka�i�
pszenżyto,�okolice�Łyszkowic,�tel.�kom.�
513-184-091.

��Sprzedam�siano�w�balotach,�Sobota,�
tel.�kom.�605-954-259.

��Sprzedam�sianokiszonkę,�tel.�kom.�
662-585-814.

��Sprzedam�kukurydzę,�
tel.�(46)�837-14-61.

��Mieszanka�z�odnowy,�pszenżyto�jare,�
jęczmień,�tel.�kom.�693-830-160.

��Groch,�pszenżyto,�tel.�kom.�
784-621-588.

��Sprzedam�ziemniaki�irga,�tel.�kom.�
606-461-989.

��Sprzedam�słomę�ze�stodoły,�tel.�kom.�
605-657-256.
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��Sprzedam�siano�i�sianokiszonkę,�tel.�
kom.�537-215-533.

��Sprzedam�pszenżyto�13�t.,�tel.�kom.�
697-371-700.

��Sprzedam�słomę�i�siano�w�balotach,�
pogodne,�tel.�kom.�784-858-324.

��Sprzedam�kukurydzę,�tel.�kom.�
602-712-741.

��Sprzedam�słomę�i�siano�w�dużych�
belach,�tel.�kom.�500-252-115.

��owies,�tel.�kom.�504-985-644.

��Sprzedam�kukurydzę,�siano,�tel.�kom.�
606-756-861.

��Jęczmień�ok.�4�tony,�tel.�kom.�
723-741-238.

��Sprzedam�siano�w�balotach,�tel.�kom.�
667-877-178.

��Mieszanka�zbożowa,�tel.�kom.�
606-286-544.

��owies,�jęczmień,�pszenżyto,�tel.�kom.�
508-500-108.

��Siano,�słoma,�pszenica,�mieszanka,�
tel.�kom.�513-614-396.

��Sprzedam�zboże,�tel.�668-181-142.

��Sprzedam�słomę,�baloty,�tel.�kom.�
505-140-875.

��Sprzedam�pszenżyto�ok.�15�ton,�tel.�
kom.�607-760-119.

��Sprzedam�20�ton�kiszonki�z�
kukurydzy,�tel.�(46)�838-46-89.

��Sprzedam�bób,�tel.�kom.�608-613-658.

��Sprzedam�owies�i�łubin,�tel.�kom.�
603-064-775.

��Sprzedam�słomę,��
tel.�kom.�606-569-727,�608-022-624.

��Sprzedam�bób�bachus,�tel.�kom.�
692-228-062.

��Sprzedam�żyto�i�sianokiszonkę,�tel.�
kom.�607-376-264.

��Sprzedam�mieszankę:�60�%�owsa,�
reszta�to�jęczmień,�pszenica,�pszenżyto.�
Zboże�z�2017�r.�Cena�570�zł/t,�ok.10�t,�
tel.�kom.�783-986-610.

��Pszenica,�tel.�kom.��
607-172-809,�po�17:00.

��Pszenica�jara,�Zduny,�tel.�kom.�
532-277-616.

��Słoma�belki�120x120,�tel.�kom.�
889-951-089.

��Łubin�żółty,�słodki�Mister,�tel.�kom.�
661-113-838.

��Łubin�żółty,�słodki,�szerokolistny,�tel.�
kom.�662-628-256.

��Sprzedam�jęczmień,�pszenżyto,�
pszenicę,�tel.�kom.�784-566-635.

��Ziemniaki�sadzeniaki�Lord,�łubin,�tel.�
kom.�501-695-922.

��Słoma�okrągłe�bele,�Skaratki�pod�
Las,�tel.�kom.�692-451-978.

��Mieszanka�zbożowa,�3�t,�Łowicz,�tel.�
kom.�609-353-426.

��Kukurydza�sucha,�słoma�200�bel,�tel.�
kom.�883-237-644.

��Sprzedam�słomę�ok.�Sannik,�tel.�kom.�
725-486-878.

��Sprzedam�zboże,�mieszankę,�żyto�
jare,�grykę,�proso,�tel.�kom.�510-009-797.

��Łubin,�tel.�kom.�796-226-002.

��Sprzedam�siano�duże�bele�120,�tel.�
kom.�513-126-006.

��Sprzedam�siano,�tel.�kom.�
607-409-355.

��Sprzedam�łubin�żółty,�szerokolistny,�
tel.�kom.�603-523-912.

 �Siano pogodne, 500 zł/t. Łowicz, 
Armii Krajowej 100, tel. kom. 
601-257-098.

��Sianokiszonka�w�balotach,�siano�
suche�w�balotach.�Możliwość�
transportu,�tel.�kom.�601-303-235.

��Sprzedam�zboże,�tel.�kom.�
669-400-310.

��Sprzedam�słomę�owsianą,�tel.�kom.�
607-376-264.

��Słoma,�mieszanka,�owies,�pszenżyto,�
tel.�kom.�607-385-861.

��Siano�w�kostkach,�tel.�kom.�
570-980-770.

��Sianokiszonka�w�belach,�tel.�kom.�
601-320-604.

��Słoma,�30�balotów,�35�zł/szt.,�tel.�
kom.�606-519-851.

��Siano,�kostka,�tel.�kom.�792-878-658,�
Zawady.

��Siano,�słoma,�duże�bele,�tel.�kom.�
607-450-558.

��Siano�w�balotach,�słoma,�mała�
kostka,�tel.�kom.�665-436-151.

��owies�bingo�czyszczony,�okolice�
Strykowa,�tel.�kom.�603-877-390.

��owies,�pszenżyto,�słoma,�siano,�małe�
belki,�Czatolin,�tel.�kom.�698-244-821.

��nasiona�lucerny,�tel.�604-702-961.

��Łubin�niebieski�słodki,�tel.�kom.�
604-713-410.

��Sprzedam�sianokiszonkę,�tel.�kom.�
723-958-440.

��owies�55,�tel.�kom.�510-454-972.

��owies�siewny�bingo,�i�odsiew,�
tel.�(46)�838-13-81.

��Pszenica,�pszenżyto,�jęczmień,�słomę,�
Kiernozia,�tel.�kom.�605-278-719.

��Sprzedam�słomę�w�balotach,�tel.�kom.�
600-655-973.

��Sprzedam�mieszankę�zbożową:�
owies�z�pszenicą,�ok.�Rybna,�tel.�kom.�
600-655-973.

��owies�bingo,�nawigator,�tel.�kom.�
500-255-144.

��Sprzedam�słomę,�możliwość�
transportu,�tel.�kom.�790-818-665.

��Sianokiszonka�z�lucerny,�słoma,�tel.�
kom.�602-179-230.

��Ziemniaki�irga�z�przechowalni�
(sadzeniaki�i�jadalne);�okolice�Kiernozi,�
tel.�kom.�603-061-866.

��Pszenica,�pszenżyto,�mieszanka,�tel.�
kom.�603-061-866.

��Słoma�ze�stodoły,�okrągłe�bele�
120/120,�tel.�kom.�660-260-131.

��Siano,�tel.�kom.�880-646-919.

��Sianokiszonkę,�słomę,�tel.�kom.�
609-473-490.

��Sprzedam�żyto,�tel.�kom.�
605-657-256.

��Sprzedam�mieszankę:�60�%�owsa�
reszta�to�jęczmień,�pszenica,�pszenżyto,�
zboże�z�2017�roku,�cena�570�zł/t,�ok.�10�
ton,�tel.�kom.�783-986-610.

��Ładny�owies,�pszenica�jara,�tel.�kom.�
784-553-915,�Rybno.

��Sprzedam�15�t.�owsa,�cena�57�zł,�tel.�
kom.�733-067-051.

 �Siano baloty, 15 sztuk, tel. kom. 
500-368-222.

��Sprzedam�bób,�tel.�kom.�602-457-674.

��Sprzedam�500�szt.�sadzonek�aronii,�
tel.�kom.�602-457-674.

��Sprzedam�osprzęt�do�rozrzutnika�
1-osiowego,�tel.�kom.�602-457-674.

��Pasa�owsiana,�orkiszowa,�
granulowana,�6�milimetrów,�ekościółka.�
Producent,�tel.�kom.�693-729-472.

��Sprzedam�siano�w�kostkach,�tel.�kom.�
533-625-833.

��owies�10�t.,�mieszanka�10�t.,�słomę,�
tel.�kom.�513-972-051.

��Siano,�słoma�kostka,�tel.�kom.�660-
225-185,�po�16:00,�Jamno�14.

��Łubin�gorzki�niebieski,�Stryków,�tel.�
kom.�880-189-134.

��Sprzedam�pszenżyto�i�jęczmień,�
Domaniewice,�tel.�kom.�784-368-431.

��Pszenica,�pszenżyto,�tel.�kom.�
664-981-618.

��owies�po�centrali,�mieszanka,�
jęczmień,�łubin,�tel.�kom.��
667-988-983.

��Sprzedam�pszenżyto�9�ton�z�
transportem,�tel.�kom.�607-317-128.

��Sianokiszonkę�w�belach,�Mąkolice,�
tel.�kom.�725-657-607.

hodowlane
��Sprzedam�prosiaki,�tel.�605-918-228.

��Sprzedam�20�prosiaków,�tel.�kom.�
570-912-224.

��Sprzedam�jałówki�do�zacielenia�
rasy�HF�3�sztuki,�16�miesięcy,�tel.�kom.�
693-116-346.

��Jałówki�wysokocielne,�tel.�kom.�
609-517-874.

��byczki�i�jałóweczki,�tel.�609-874-395.

��Prosięta,�tel.�kom.�607-150-316.

��Sprzedam�byczka�mięsnego,�tel.�kom.�
510-158-246.

��Sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�tel.�
kom.�501-007-298.

��Sprzedam�11�prosiąt,�tel.�kom.�
505-598-207.

��Sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
termin�wycielenia:�02.04.2018,�tel.�kom.�
787-647-087.

��Jałówkę�wysokocielną,�17�kwiecień,�
tel.�kom.�668-804-209.

��Sprzedam�cielaki,�tel.�888-953-006.

��Sprzedam�jałówkę�cielną,�
tel.�(46)�838-91-30.

��Sprzedam�dwie�jałówki�wysokocielne,�
Rogóźno,�tel.�kom.�506-299-233.

��Cielaki,�prosiaki,�tel.�604-436-938.

��Jałówka�cielna,�tel.�kom.�603-791-932.

��Jałówka,�wycielenie�12�kwietnia,�tel.�
kom.�698-189-948.

��Jałówka,�wycielenie�koniec�marca,�tel.�
kom.�697-505-770.

��Sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�tel.�
kom.�609-292-430.

��Sprzedam�prosięta,�tel.�606-575-640.

��Jałówka�wysokocielna,�tel.�kom.�
791-759-522.

��Prosięta,�tel.�kom.�606-406-753.

��Sprzedam�jałówki�wysokocielne,�tel.�
kom.�886-591-787.

��Sprzedam�jałówkę�i�krowę�
wycielenie�obydwie�koniec�marca,�
tel.�(46)�838-46-89.

��Sprzedam�jałówkę�wysokocielną�z�
pod�oceny,�tel.�kom.�694-170-469.

��Sprzedam�jałówkę�cielną,�tel.�kom.�
664-713-851.

��Jałówka�HF,�wycielenie�18�marca,�tel.�
kom.�692-665-650.

��Prosięta�70�szt.,�po�30�kg,�tel.�kom.�
782-583-272.

��Sprzedam�dwa�byczki,�tel.�kom.�
887-820-851.

��Sprzedam�byczki,�tel.�kom.�
693-299-439.

��Sprzedam�prosięta,�tel.�kom.�
693-172-904.

��Prosiaki,�tel.�kom.�601-962-832.

��Sprzedam�prosięta,�tel.�kom.�
600-611-977.

��Jałówki�cielne,�tel.�kom.�607-435-184.

��Sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�tel.�
kom.�697-546-945.

��Sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�tel.�
kom.�667-615-150.

��Sprzedam�jałówki,�tel.�kom.�
669-400-310.

��Sprzedam�prosiaki,�tel.�kom.�
513-985-946.

��Jałówka�na�wycieleniu,�23�marca,�tel.�
kom.�669-978-961.

��Jałówka,�wycielenie�10.03,�tel.�kom.�
667-759-986.

��Jałówka�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
660-934-882.

��Sprzedam�jałówkę�cielną,�tel.�kom.�
782-787-291.

��Jałówka�wyskocielna,�siewnik�
Poznaniak,�tel.�kom.�518-103-986.

��Jałówka�wysokocielna,�tel.�kom.�
664-968-279.

��Prosiaki�5�szt.�30�kg,�tel.�kom.�
508-616-454.

��Prosiaki,�tel.�kom.�515-291-402.

��Sprzedam�3�byczki,�tel.�kom.�
514-518-658.

��Trzy�jałówki�HF,�wycielenie:�12,�14,�
28.04,�tel.�kom.�515-837-676.

��Sprzedam�prosięta,�okolice�Głowna,�
tel.�kom.�665-718-509.

��Sprzedam�4�szt.�prosiąt,�tel.�kom.�
881-956-637.

��byczki�i�jałóweczki,�tel.�kom.�
609-874-395.

��byczek�żarłak,�tel.�kom.�781-352-267.

��Sprzedam�cielaka,�byczka,�tel.�kom.�
692-778-350.

��Sprzedam�jałoszki,�tel.�506-552-043.

��Sprzedam�jałówki�cielne,�tel.�kom.�
511-111-860.

��Sprzedam�cieliczki�Ho�i�Jersey,�tel.�
kom.�662-143-327.

��Krowa�8�lat�na�wycieleniu,�termin�
koniec�marca,�tel.�kom.�883-571-808.

��Cielaki�do�dalszego�chowu,�tel.�kom.�
609-562-159.

��Dwie�jałówki�na�wycieleniu��
z�pod�kontroli,�tel.�kom.�602-512-587.

��Sprzedam�prosięta�11�sztuk,�waga�
od�20�do�25�kg,�tel.�kom.�509-905-775�
Wszeliwy.

maszyny
��Rozrzutnik�2-osiowy,�śrutownik,�tel.�

kom.�514-518-658.

��Kombajn�bizon�Z-56,�prasa�Z-224,�
cyklop,�sieczkarnia�Fortschritt,�
rozrzutnik�obornika,�kosiarka�rotacyjna,�
przyczepa�8�ton,�tel.�kom.�512-179-465.

 �Rozrzutnik obornika 2-osiowy, tel. 
kom. 579-074-198.

��Wycinaki�do�kiszonek�Fell�Kuhn,�
podwójny�nóż,�winda,�duży�wybór,�
sprowadzone�z�niemiec,�tel.�kom.�
606-596-977.

��Siewnik�poznaniak,�tel.�664-981-618.

��Rozsiewacz�nawozów�Amazone,�tel.�
kom.�665-734-042.

��Kombajn�„Anna”,�obcinarka�do�
cebuli,�wyredlacz�warzyw,�przyczepa,�tel.�
kom.�724-138-859.

��Włóka�5�m,�siewnik�do�kukurydzy�
4-rzędowy�Gaspardo,�pług�obrotowy�
4-skibowy,�Landini�130,�gruber�3�m,�tel.�
kom.�696-425-214.

��Siewnik�zbożowy�3-metrowy�
Konskilde�nCS2130,�pełna�elektronika,�
nowy�po�pokazach,�siewnik�do�
kukurydzy�punktowy�5�sekcji�Feldherc�
Austriak,�tel.�kom.�783-017-131,�
797-506-016.

��Sprzedam�ciągnik�C-355,�pług�
2-skibowy,�glebogryzarkę,�tel.�kom.�
509-428-680.

��Sprzedam�maszynę�do�bobu�
2-stanowiskową,�tel.�kom.�663-766-605.

 �Rozsiewacz nawozu Lejek, tel. 
kom. 509-065-711.

��Agregat�uprawowo-siewny�2,5�m,�
Romasz-Warka,�tel.�kom.�515-236-142.

��Przyczepa�D-732,�tel.�kom.�
665-340-488.

��Prasa�zwijająca�Gallignali,�siatka-
sznurek,�szeroki�podbieracz,�2004�r.,�tel.�
kom.�693-830-160.

��Siewnik�poznaniak,�talerzówka,�
siewka�do�nawozu,�tel.�509-853-384.

��Agregat�uprawowy�2,10,�tel.�kom.�
603-254-329.

��Sprzedam�C-330�i�0,50�ha�łąki,�tel.�
kom.�793-857-222.

��Agregat�uprawowo-siewny�Kongsklide�
4�m;�kombajn�zbożowy�John�Deere�
14,50,�2005�rok,�z�przystawką�do�
kukurydzy,�tel.�kom.�502-279-998.

��Sprzedam�ciągnik�C-330,�tel.�kom.�
514-642-411.

 �Sprzedam agregat sadowniczy 
do rozbijania mrozu w czasie 
rozkwitniętych drzew, tel. kom. 
721-308-993.

��Kopaczka�do�ziemniaków,�tel.�kom.�
661-760-254.
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��Sprzedam�siewnik�zbożowy�Amazone�
b830�Specjal,�tel.�kom.�726-151-995.

��Przyczepa�Warfama,�tandem�10�t.,�tel.�
kom.�693-422-874.

��ursus�C-360-3P,�1988�rok,�tel.�kom.�
607-418-736.

��Silnik�C-330,�tel.�kom.�600-106-821.

��Koła�23/X5,�opony�9.5/36,�tel.�kom.�
607-809-288.

��Łyżka;�obciążnik�1000�kg,�tel.�kom.�
607-809-288.

��Sprzedam�części�używane�do�bizona,�
tel.�kom.�602-522-478.

��Przetrząsacz�karuzelowy�i�zgrabiarka�
pasowa,�tel.�kom.�535-275-229.

��burty�i�podłoga�do�przyczepy�6�ton,�
tel.�kom.�504-783-228.

��Pług�„3”,�opryskiwacz�300�l,�tel.�kom.�
783-561-065.

��Ciągnik�MTZ�82A,�i�właściciel,�tel.�
kom.�513-597-172�po�16.00.

��Przyczepa�wywrotka�1-osiowa,�nowa,�
cena�5.850�zł,�tel.�kom.�880-709-761.

��Sprzedam�owijarkę�Rolmako,�tel.�kom.�
724-734-247.

��Sprzedam�cyklop,�tel.�kom.�
692-199-767.

��Sadzarka�do�ziemniaków,�agregat�
prądotwórczy,�przetrząsaczo-zgrabiarka,�
tel.�kom.�660-096-236.

��Pług�4-skibowy�unia�Grudziądz,�
odkładnice�„40”,�tel.�kom.�664-748-795.

��Agregat�uprawowy�Anna,�sortownik,�
tel.�kom.�721-169-137.

��Siewnik�Amazone�Junior�D7,�tel.�kom.�
502-134-849.

��Sprzedam�silosy�lejowe�i�kombajn�
bizon,�tel.�kom.�602-522-478.

��Przyczepy�4,5�i�6�ton,�tel.�kom.�
665-941-224.

��Sprzedam�dwie�przyczepy�do�balotów�
po�7�m�długości,�tel.�kom.�662-004-676.

��Sprzedam�ciągnik�C-360-3P,�
przyczepę�po�remoncie�i�cały�sprzęt�do�
uprawy,�tel.�kom.�515-894-790.

��Schładzalnik�do�mleka,�tel.�kom.�
665-220-406.

��Kopaczka,�sadzarka,�sortownik,�
wciągarka�budowlana,�agregat�z�broną,�
tel.�kom.�695-904-912.

��Rozrzutnik�dwuosiowy�na�resorach,�
siewnik�zbożowy�„Poznaniak”,�tel.�kom.�
784-269-896.

��Wyciąg�Krotoszyn,�karmniki,�waga�1�
tona,�paszociąg�spiralny�33�m,�tel.�kom.�
691-881-726.

��Sprzedam�śrutownik�bąk,�dwa�silniki�
1,1�kW,�tel.�kom.�732-535-563.

��Pług�Kverneland�zagonowy�obrotowy,�
tel.�kom.�663-931-810.

��Silos�zbożowy�60t,�gruber�zachodni,�
tel.�kom.�601-272-521.

��Rozdrabniacz�Jemioł,�tel.�kom.�
663-491-197.

��Ciągnik�MF255�idealny,�tel.�kom.�
693-177-813.

��ursus�C-360,�tel.�kom.�604-436-938.

��białoruś�bizon,�siewnik�poznaniak,�tel.�
kom.�503-654-884.

��Prasa�Sipma�Z-224/1,�tel.�kom.�
694-618-193.

��Widły�Krokodyl,��
tel.�kom.�513-184-091.

��Zgrabiarka�pasowa,�pług�2,�
opryskiwacz�300�l,�tel.�kom.�
609-406-170.

��bizon�Z-056,�1988�rok,�tel.�kom.�
605-313-075.

��Sprzedam�ursus�C-360�3P�ze�
wspomaganiem,�1989�rok,�przebieg�
3.960,�i�właściciel,�stan�bdb,�pracował�
przy�lekkich�pracach,�tel.�kom.�
602-846-757.

��Sprzedam�kombajn�zbożowy�Claas�
Mercator�75,�stan�bdb,�sprawny,�tel.�
kom.�665-727-567.

��Sprzedam�przetrząsarkę�do�
siana�5,20�hydrauliczna,�tel.�kom.�
665-727-567.

��Sprzedam�przyczepę�rolniczą�4�tony,�
tel.�kom.�500-813-417.

��Pług�Akpil�40�cm�4-skibowy�2016�rok,�
beczka�asenizacyjna�Pomot�Chojna�
4000l�1998�rok,�tel.�kom.�693-064-352.

��Stanowiska�do�bydła,�nowe,�
ocynkowane,�tel.�kom.�693-830-160.

��Rozrzutnik�obornika�Fortschritt�
oraz�wszystkie�części�nowe,�tel.�kom.�
693-830-160.

 �Kopaczka do ziemniaków  
i właściciel, rozrzutnik 1+-osiowy, tel. 
kom. 724-973-074.

��Kultywator�2,10�m�z�wałkiem,�tel.�kom.�
886-135-119.

��Sprzedam�przetrząsarko-zgrabiarkę�
firmy�Sipma�1998�rok,�szer.�robocza�3,3�
m,�tel.�kom.�506-286-537.

��Sprzedam�opryskiwacz�ciągnikowy�
400-litrowy,�sadzarka�dwurzędowa,�tel.�
kom.�502-140-481.

��Zestaw�uprawowo-siewny�Amazone�
brona�wahadłowa�+�siewnik�3�m,�
śrutownik�ssąco-tłoczący�11�kW,�tel.�
kom.�730-788-742.

��Sprzedam�dwukółkę�sadowniczą,�tel.�
kom.�603-610-952.

��śrutownik�ssąco-tłoczący�11�kW,�
bin,�2014�rok;�orkan�2A,�tel.�kom.�
723-254-501.

��Prasa�Simpa�Clasi�2005,�pług�4,�tel.�
kom.�889-951-089.

��Części�używane�do�C-328,�C-330,�
C-360,�C-380,�C-355,�MTZ,�T-25�
Władimirec,�tel.�kom.�880-353-819.

��Sprzedam�opryskiwacz�400�litrów�z�
belką�12�metrów,�tel.�kom.�781-463-089.

��Glebogryzarkę,�agregat�na�ciężkiej�
bronie,�tel.�kom.�728-830-236.

 �Siewnik poplonu, wał strunowy 
podwójny, sadzarka czeska, tel. kom. 
697-688-625.

��Grabiarka�5,�ładowacz�do�bel,�tel.�
kom.�692-744-802.

��Kabina�do�C-330�(sokółka),�tel.�kom.�
782-116-597.

��Siewnik�Poznaniak,�tel.�kom.�
887-820-851.

��Pług�4-skibowy�zagonowy,�pług�
3-skibowy�obrotowy,�tel.�kom.�
784-691-275.

��Sprzedam�ciągnik�MF�575,�niedrogo,�
tel.�kom.�510-281-982.

��Zetor�7711,�tel.�(46)�838-11-24.

��Sipma�kostka,�opryskiwacz�400�l.,�
siewka�Kos,�tur�3b�do�C-360P,�tel.�kom.�
692-451-978.

��Pług�3,�śrutownik,�przetrząsacz�
karuzelowy,�przyczepa�samozbierająca,�
tel.�kom.�691-692-154.

��ślęza�sadownicza,�duży�kosz,�tel.�
kom.�506-188-515.

��ursus�3512�z�kabiną�1997�rok,�tel.�
kom.�506-188-515.

��Sadzarka�karuzelowa�do�warzyw�
Patryk-2�Weremczuk,�2007�rok,�stan�
bdb,�tel.�kom.�607-997-645.

��Pług�4�zagonowy,�kosiarka�rotacyjna,�
redła�5,�sadzarka,�sortownik,�dwukółka�
rejestrowana,�tel.�kom.�512-544-156.

��błotniki�nowe,�tylne�do�C-360,�tel.�
kom.�721-236-155.

��ursus�C-330M,�T25,�tel.�kom.�
501-850-017.

��ursus�5714,�2003�rok,�tel.�kom.�
501-850-017.

��Sprzedam�siewnik�do�zboża�
Kutnowiak,�olejowy,�tel.�kom.�
887-793-691.

��Sprzedam�pług�3-skibowy,��
5-skibowy�podorywkowy,�koła�wąskie�
9,5x32�do�C-360,�ziemniaki,��
tel.�kom.�502-102-800.

��bolko�Z644,�sadzarkę�czeską�SA2,�
tel.�kom.�697-634-693.

��Agregat�uprawowy,�szerokość�2,10;�
siewnik�poznański�z�dozownikiem,�szer.�
2,60,�tel.�kom.�880-500-224�po�17:00.

��Kolumna�kierownicza�do�C-360,�tel.�
kom.�508-189-674.

��Prasa�zwijająca�new�Holland�654,�tel.�
kom.�665-436-151.

��Przetrząsarka�do�siana,�wirnikowa,�tel.�
kom.�500-231-552.

��Ciągnik�Claas�Arion�130�KM,�tel.�kom.�
509-822-415.

��Rozrzutnik�obornika�2-osiowy,�stan�
bdb,�przyczepa�1-osiowa�wywrotka,�
prasa,�kombajn�bolko,�tel.�kom.�
660-934-882.

��Sprzedam�maszyny,�tel.�kom.�
880-125-842.

��Rozrzutnik�2-osiowy�z�nadstawkami,�
beczka�asenizacyjna�4.000,�
przetrząsaczka�7,�przyczepka�
samochodowa,�tel.�kom.�728-894-563.

��Rozrzutnik�1-osiowy,�kultywator�z�
wałkami,�tel.�kom.�668-551-389.

��opryskiwacz�zawieszany�600�l.�+�
1.000�l.,�na�przedni�TuZ�18�m.,�tel.�kom.�
693-070-535.

��Sprzedam�przyczepę�4�t.,�tel.�kom.�
500-813-417.

��Ładowacze�czołowe�do�ursus�C-330,�
C-360,�3512,�T-25�–�hydrauliczne�lub�na�
linkę,�tel.�kom.�608-686-489.

��beczka�asenizacyjną�4.000,�tel.�kom.�
604-413-509.

��Pług�2-skibowy,�siewka�Kos,�siewnik�
konny,�siewnik�Hasia,�brony�3-polowe,�
tel.�kom.�608-686-489.

��Sprzedam�komplet�kół�z�felgami�do�
new�Holland�520/85/R42�przód,�tył�
16.9/R30�Micheline,�prawie�nowe,�cena�
do�negocjacji,�tel.�kom.�664-492-791.

��Sprzedam�komplet�kół�z�felgami�
do�John�Deere�540/65/24�przód,�tył�
600/65/R38�model�Trelleborg,�prawie�
nowe,�cena�do�negocjacji,�tel.�kom.�
664-492-791.

��Skrzyniopalety�drewniane,�gałęziaka,�
belka�do�oprysku�na�chwasty,�tęża�100�
zł,�wózek�elektryczny,�kosz�do�ślęży,�tel.�
kom.�508-526-191.

��Sprzedam�Massey�Ferguson�5435,�
2005�rok,�tel.�kom.�500-455-868.

��opony�do�80,�18,4-34,�tel.�kom.�
880-646-919.

��Sprzedam�ładowacz�do�obornika�
zaczepiany�z�tyłu�do�reaktora�zwalniamy�
za�pomocą�linki,�tel.�kom.�784-955-323.

��Sprzedam�ursus�3512,�1997�rok��
z�turem.�Ciągnik�w�oryginale,�
garażowany.�i�właściciel,�tel.�kom.�
667-069-481.

��Sprzedam�młynek�do�czyszczenia�
zboża�i�wialnię,�tel.�kom.�505-812-296.

��Zgrabiarka�karuzelowa�Deutz-Fahr,�
przetrząsarka�Fella,�siewka�do�nawozu�
Wikon�1.200�kg,�tel.�kom.�600-822-089.

��Fendt�515�1999�rok,�rozrzutnik�
Fortschritt�odnowiony,�tel.�kom.�
600-822-089.

��Prasa�pasowa�new�Holland�648�2002�
rok,�wielorak�6-rzędowy�do�warzyw�i�
buraków,�sortownik,�parnik�elektryczny�
100-litrowy,�tel.�kom.�609-562-159.

��beczkowóz�Meprozet–�Kościan�
4.300l,�2013�rok,�stan�idealny,�tel.�kom.�
733-174-409.

inne
��Agrowłóknina�z�dostawą�do�klienta,�

tel.�kom.�693-177-813.

��Przyjmę�w�dzierżawę�grunty�rolne,�tel.�
kom.�781-842-724.

 �Kurzy pomiot granulowany w 
big-bagach, Lubianków, tel. kom. 
601-286-499.

��Tunel�foliowy�32/7,5/3,�tel.�kom.�
600-858-370.

��Sprzedam�tunele�foliowe�6x30�i�7x30,�
tel.�kom.�696-829-303.

��Mocznik�puławski,�big-bag,�worki�25�
kg,�tel.�kom.�606-294-284.

��Sprzedam�dojarkę�Alfa�Laval,�tel.�kom.�
692-199-767.

��obornik,�tel.�kom.�665-220-406.

��Sprzedam�skrzynki�uniwersalki,�tel.�
kom.�606-901-931.

��obornik,�Dąbkowice�Dolne,�tel.�kom.�
668-804-209.

��beczka�1500�litrów,�tel.�kom.�
663-491-197.

��Sprzedam�schładzalnik�do�mleka�550�
litrów�Frigomilk,�tel.�kom.�668-816-945.

��Sprzedam�zgrabiarkę�karuzelową,�
stan�bdb,�tel.�kom.�509-336-821.

��oddam�obornik�z�kurnika�za�słomę,�
tel.�kom.�508-248-212.

��Sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
604-853-854.

��Sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
793-808-920.

��Sprzedam�dojarkę�konwiową,�tel.�
kom.�723-380-544.

��opony�do�30�używane,�12x28;�
11,4Rx24,�tel.�kom.�723-254-501.

��obornik,�tel.�kom.�887-221-225.

��Sprzedam�obornik�krowi,�tel.�kom.�
510-708-303.

��nowa�beczka�do�ślęzy�sadowniczej,�
tel.�kom.�506-188-515.

��obornik,�tel.�kom.�728-894-563.

rolnicze – usługi
��białkowanie�obór,�tel.�kom.�

518-168-598.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

 �Naprawa ciągników, maszyn 
rolniczych, sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych, tel. kom. 
510-809-025.

��Transport�maszyn�rolniczych,�
kombajnów�zbożowych,�tel.�kom.�
665-734-042.

��Piaskowanie�z�dojazdem,�tel.�kom.�
518-168-598.

��Sprzedam�owies,�wysłodki,�
sianokiszonkę,�lucernę,�tel.�kom.�
668-626-293.

��Dojenie�krów,�tel.�kom.�726-811-028.

��Transport�maszyn�rolniczych,�tel.�kom.�
605-896-130.

��Zrobię�ogrodzenia�oraz�bramy�
do�stodoły,�garażu,�obory,�tel.�kom.�
505-928-735.

��bielenie�budynków�inwentarskich,�
dezynfekcja,�tel.�kom.�663-452-727.

��naprawa�pomp�do�opryskiwaczy,�tel.�
kom.�506-188-515.

zwierzęta

sprzedaż
��Króliki�różne�rasy,�tel.�kom.�

531-467-981.

��Sprzedam�narybek�kroczek,�karpia,�
tołpygi,�jamura.�Janinów�13�Młyn,�tel.�
kom.�509-267-157,�509-208-194.

��owczarki�niemieckie�długowłose�
(2�szczeniaki�6-miesięczne),�tel.�kom.�
604-886-564.

��oddam�małe�kotki,�białe�i�czarne,�tel.�
kom.�661-595-492.

��Chichuahua,�Szpic�miniaturowy�
Pomeranian,�tel.�kom.�662-093-975.

��buldog�francuski,�tel.�kom.�
607-717-204.

��Kochin�para�lokowane�i�gołębnik�3x2,�
tel.�kom.�660-389-023.

��Sprzedam�barany,�kozy�mleczne�i�
młode,�tel.�kom.�693-172-904.

��oddam�suczkę�2-miesięczną,�tel.�
kom.�726-949-291.

��owczarki�niemieckie,�tel.�kom.�
782-547-693.

��owczarka�niemieckiego�
4-miesięcznego,�tel.�kom.�782-583-272.

��Kaczki�czarno-białe,�francuskie,�tel.�
kom.�510-165-371.

��oddam�szczeniaki�2-miesięczne,�tel.�
kom.�604-713-410.

��Sprzedam�bażanty�diamentowe,�tel.�
kom.�606-432-666.

��Sprzedam�źróbkę�11-miesięczną,�tel.�
kom.�531-800-280.

��Dogi�kanaryjskie,�tel.�kom.�
603-912-998.
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Klub radnych chce 
obniżyć pensję wójtowi

dokończenie ze str. 10
My, jako radni, mamy 450 zł 

i częściej jesteśmy w gminie niż 
nasz przewodniczący, który nie 
ma dyżurów – mówiła radna i wy-
raziła przypuszczenie, że następny 
wniosek klubu powinien dotyczyć 
obniżenia diety przewodniczące-
go rady. 

Łukasz Łukasik, który spodzie-
wał się takiego pytania, odpowie-
dział, że w 2016 r. dieta przewod-
niczącego nie uległa podwyżce, 
natomiast co do dyżurów, to po-
wołał się na zapis statutu gminy, 
który mówi o przyjmowaniu przez 
przewodniczącego rady interesan-
tów raz w tygodniu, ale nie wska-
zuje gdzie. Sugerował, że spoty-
ka się z ludźmi niemal codziennie  
i wszędzie, gdziekolwiek przeby-
wa. Jeśli natomiast pojawiłaby się 
dyskusja nad wynagrodzeniami 
radnych, to on uważa, że powin-
ni zarabiać więcej. Wyższe die-
ty, zdaniem Łukasza Łukasika, 
mogłyby przyciągnąć do pracy 
w radzie więcej osób, a większa 
konkurencja miałaby wpłynąć na 
lepszą jakość wyłonionej w wybo-
rach władzy samorządowej. 

Wójt na trójkę  
z plusem?
Radny Władysław Mikołaj-

czyk powiedział, że miał zastrze-
żenia do ostatniej podwyżki dla 
wójta, bo nie każdy rolnik eme-
ryt dostaje świadczenie odpowia-
dające chociażby wartości samej 
podwyżki. Uważa, że podwyżkę 
przyznaje się z uzasadnieniem, ja-
kim jest bardzo dobra praca. Wy-
pomniał tu wójtowi gm. Głowno 
uchylenie przez wojewodę za „ra-
żące naruszenie prawa” zarządze-
nia powołującego dyrektor ZSP  
w Mąkolicach tylko na rok, mimo 
wygranego przez nią konkursu.

Surowo ocenił wójta Jóźwiaka 
przewodniczący klubu „Radni dla 
Gminy Głowno” Jarosław Chału-

biec: – Z nauczycielskiego punk-
tu widzenia, w skali od 1 do 6, to 
teraz bym postawił panu wójto-
wi taką trójkę z plusem (...). Bur-
mistrz Głowna ma 1.000 zł mniej, 
a Głowno ma Rodzinną Rekreację, 
pełno inwestorów, ściąga mnóstwo 
funduszy (...) My tak naprawdę nie 
mamy nic, żyjemy konsumpcyjnie 
– mówił i narzekał, że władzom 
brakuje pomysłu na gminę i, że 
nie ma dostatecznego nadzoru nad 
pracownikami, czego skutkiem 
było m.in. uchwalenie wysokiej 
opłaty adiacenckiej, a także uchy-
lenie uchwały powołującej dom 
środowiskowy, z czego trzeba było 
się potem wycofywać. 

Co do wysokości diet rad-
nych, to Jarosław Chałubiec oce-
nia je jako wystarczające, nato-
miast gdyby miał oceniać stopień 
zaangażowania radnych w pracę, 
to niektórym, nie wymienionym 
imiennie, najchętniej kazałby jesz-
cze te diety oddawać.

Po wypowiedzi Jarosława Cha-
łubca nikt z grona rady już dalej tej 
dyskusji nie pociągnął, ale temat 
wrócił po przegłosowaniu sesyj-
nych uchwał. Wówczas do pisma 
klubu radnych odniósł się radny 
niezrzeszony Piotr Kałuża, który 
przypomniał, że to on był w 2016 
r. wnioskodawcą podwyższenia 

wójtowi wynagrodzenia. Nie po-
doba mu się, że argumenty, jakie 
za tym przedstawił, są przez klub 
prześmiewczo przytaczane na ser-
wisach społecznościowych: – To 
jest moje zdanie, że pan wójt do-
brze pracuje, tak? Od początku 
kadencji przewodniczący klubu, 
pan Jarek i pan przewodniczący 
(rady – dop. red.), taką cichą wo-
jenkę sobie z wójtem urządzają. 
Ja na przykład z panem wójtem 
od zawsze miałem dobre relacje, 
ale jeśli coś mi się nie podobało, 
to po prostu nie głosowałem za 
tym – argumentował i mówił, że 
mimo iż trzykrotnie dostał się do 
rady startując z listy KWW Mar-
ka Jóźwiaka, to nigdy z tego ty-
tułu nie obowiązywała go żadna 
dyscyplina „partyjna”, nigdy nie 
musiał ukrywać tego, co na dany 
temat myśli. 

O złożonym przez klub piśmie 
radny Kałuża myśli tyle, że jest 
to falstart kampanii wyborczej. 
W tym kontekście zwrócił uwagę 
na obecność na sesji przysłuchu-
jącego się obradom Przemysława 
Kapki – kontrkandydata Marka 
Jóźwiaka w wyborach na wójta 
gminy Głowno w 2014 r., wysta-
wionego przez PSL. 

– Ja nie toczę żadnej wojny ci-
chej, głośnej czy populistycznej 
(...), ja po prostu toczę małe bitwy 
ze słabej jakości pracą, jakimiś bu-
blami i niedociągnięciami – odpo-
wiedział radnemu Kałuży radny 
Chałubiec, dodając, że jeśli jakieś 
potyczki okazują się wygrane, to 
dzieje się to z pożytkiem dla gmi-
ny, a nie osobiście dla niego. 

Marek jóźwiak:  
rada została 
upolityczniona
Sam wójt Marek Jóźwiak, od-

nosząc się do pisma klubu, zazna-
czył, że wiele uwag pod jego ad-
resem mija się z prawdą. Mówił: 
– Proszę sobie zajrzeć na stronę 

Ministerstwa Finansów. Bardzo 
często pada argument, że gmina 
jest bardzo zadłużona, a na 2478 
gmin, gdzie pierwsze jest najgor-
sze, gmina Głowno zajmuje 1601 
miejsce z zadłużeniem w wys. 2,5 
miliona, co stanowi 508 zł w prze-
liczeniu na mieszkańca. Inwesty-
cji było bardzo wiele, gdyby nie 
były to inwestycje dotowane z ze-
wnątrz, to zadłużenie byłoby dużo 
większe – przekonywał. 

Marek Jóźwiak zwrócił też 
uwagę, że jego wynagrodzenie 
zestawiono w piśmie tylko z pen-
sjami niższymi, pomijając upo-
sażenie wójtów, którzy zarabiają 
więcej. Mówił o niskich kosztach 
gminnej administracji i niezatrud-
nianiu zastępcy. 

– Szanowni państwo, macie 
prawo zrobić ze mną co chce-
cie. Taka jest ordynacja wybor-
cza, was – piętnastu ludzi, mimo 
że mnie wybiera 1200 czy 1300.  
W sprawie mojej pensji nigdy 
więcej nie zabiorę głosu, ale je-
żeli będzie jakieś niesprawiedliwe 
stwierdzenie, to będę musiał je de-
mentować. Po raz pierwszy rada 
została upolityczniona, nie boję 
się tego słowa (...). Macie jeden 
cel – zniszczenia mnie i niszczcie 
do końca. Możecie mi obniżyć na-
wet na najniższą pensję, a ja nadal 
będę służyć ludziom, jak służyłem 
– deklarował już emocjonalnie. 

W gorącej dyskusji podnoszo-
no liczne wątki poboczne, doty-
czące m.in. skutków interpelacji 
przewodniczącego rady ws. nie-
rozliczonego poboru wody, kosz-
tów inwestycji wodociągowych  
i ich finansowania, czy wycisze-
nia tematu konfliktu wokół szkoły 
w Popowie Głowieńskim. W tym 
artykule skupiliśmy się na wypo-
wiedziach odnoszących się tylko 
bezpośrednio do inicjatywy dys-
kusji nad obniżeniem wójtowi upo-
sażenia, inne tematy podejmiemy  
w odrębnych artykułach.  ewr

Głowno�|�Cztery�dni�atrakcji

Rusza Kolej na Kobiety
dokończenie ze str. 1
Następnie, około 18.15, roz-

pocznie się kurs rozwoju osobi-
stego „na wesoło”. Izabela Kobie-
recka opowie o tym „Co kryje się  
w naszej głowie, czyli kobie-
ce myśli full of zasadzkas”, zaś 
Agnieszka Ptasińska i Marta Rol-
nik poprowadzą wykład pod ha-
słem „Szczęście się opłaca”). 

W Głownie pojawi się też tego 
dnia twórczyni bloga „Mam wąt-
pliwość” Aleksandra Radomska. 
Tytuł jej prelekcji to: „Jak zostać 
mamą i pozostać sobą?”. 

sobota
Główną atrakcją trzeciego dnia 

festiwalu będzie pokaz mody, czy-
li „Fashion Express”. W tej edycji 
imprezy postanowiono zorganizo-
wać pokaz nie w budynku dwor-

ca, a holu Szkoły Podstawowej nr 
2. Start o godzinie 18.00. 

Na profesjonalnym wybiegu 
wystąpią jako modelki mieszkan-
ki Głowna, Łodzi i Łowicza. Za-
prezentują stroje lokalnych firm: 
KO-KA Anny Golisz, K-Szyk 
Katarzyny Wolanowskiej, Fobya 
Anety Stokowskiej, Todos Joanny 
Dębskiej oraz sportową kolekcję 
marki Kris Line. 

Gościem specjalnym „Fashion 
Expressu” będzie znana z wy-
stępu w telewizyjnym „Tańcu  
z Gwiazdami” tancerka Ewa Sza-
batin, która zaprezentuje swoją 
modową markę „Shabatin”. Finał 
pokazu uświetni festiwalowy tort. 
Chętni będą mogli także zrobić 
sobie pamiątkowe zdjęcia w foto-
budce na tle ścianki z czerwonym 
dywanem.

Niedziela
Ostatnie dzień festiwalu to tzw. 

Beauty Express. W godzinach 
14.00-19.00, w budynku dworca 
PKP, będzie można zrobić profe-
sjonalny makijaż, porozmawiać 
z dietetykiem, zmierzyć sobie 
skład masy ciała czy też nauczyć 
się badania piersi na fantomach, 
przygotowanych przez Funda-
cję „Kocham Życie”. W planach 
są także prelekcje na temat pie-
lęgnacji cery, mitów dietetycz-
nych, brafittingu (prawidłowego 
doboru biustonosza i mierzenia 
piersi) oraz organizacji imprez 
okolicznościowych swoich ma-
rzeń. Przewidziano też konkursy. 
Panie, które przyjadą z dziećmi, 
będą mogły zostawić je na chwi-
lę pod opieką animatorów, którzy 
przygotują dla najmłodszych cie-
kawe zajęcia.

Informacje na temat festiwalu 
można śledzić na facebookowym 
profilu „Kolei na Kobiety”.  kl

Ja�nie�toczę�żadnej�
wojny�cichej,�głośnej�
czy�populistycznej�(...),�
ja�po�prostu�toczę�małe�
bitwy�ze�słabej�jakości�
pracą,�jakimiś�bublami��
i�niedociągnięciami.

radny Jarosław Chałubiec

Stryków�|�100-lecie�niepodległości�Polski

Obchody przez 
okrągły rok 

dokończenie ze str. 1

Terminy głównych wydarzeń 
trudno będzie przeoczyć, ponie-
waż zaplanowano je w czasie na-
rodowych świąt przypadających 
na 3 maja i 11 listopada. 3 maja na 
Orliku przy ul. Targowej odbędzie 
się Piknik Niepodległościowy, na-
tomiast 11 listopada na osiedlu 
Wschód zaplanowano uroczyste 
odsłonięcie pomnika na 100-lecie 
niepodległości Polski. W kwestii 
budowy tego ostatniego pod ko-
niec ubiegłego tygodnia dobiegły 
końca ustalenia między inicjato-
rami (na czele z radnym Krzysz-
tofem Bandurowiczem) a miesz-
kańcami. 

Dodatkowo w ramach ob-
chodów Narodowego Świę-
ta Niepodległości Dom Kultury  
w Strykowie zaplanował widowi-
sko słowno-muzyczne oraz po-
kaz multimedialny. W sferze usta-
leń na tę chwilę jest jeszcze jedno  
z większych wydarzeń, a mia-
nowicie odsłonięcie obelisku ks. 
Idziego Radziszewskiego, który 
powstaje dzięki zaangażowaniu 
mieszkańców Bratoszewic. Naj-
prawdopodobniej odbędzie się 
ono na przełomie kwietnia i maja. 

Wśród najbliższych wydarzeń 
znalazły się m.in. takie jak: pre-
lekcja dr Eweliny Kostrzewskiej 

poświęcona kobietom XIX i XX 
w. , na którą GBP zaprasza już 
16 marca na stację PKP, wystawa 
plakatów o tematyce niepodle-
głościowej w SP 2 Stryków – 10 
kwietnia, 2 dni później w ZS N1 
w Bratoszewicach – lekcja ży-
wej historii, natomiast 21 kwiet-
nia – koncert Zakazane Piosenki 
w Domu Kultury. 

Ponadto przewidziano szereg 
wystaw i pogadanek bibliotecz-
nych, rajdów i gier terenowych 
obejmujących miejsca pamięci 
narodowej na terenie gminy Stry-
ków oraz szkolnych i międzysz-
kolnych konkursów o tematyce 
niepodległościowej. Wydział Pro-
mocji zapowiada, że będzie o nich 
informował na bieżąco na stronie 
internetowej gminy, jak również 
za pomocą plakatów, które trafia 
na poszczególne osiedla i sołec-
twa. Zmówione zostały flagi i ga-
dżety mające podkreślać charak-
ter wszystkich uroczystości, jak 
również nagrody dla zwycięzców 
konkursów. 

W poniedziałek, 5 marca, za-
kończył się termin przyjmowania 
zgłoszeń do gminnego konkur-
su na logo obchodów 100-lecia. 
Rozstrzygnięcie konkursu nastąpi 
w środę, 14 marca. Wybrane logo 
znajdzie się na materiałach pro-
mocyjnych gminy.  ljs

Głowno�|�budżet�obywatelski

Mieszkańcy wybrali
dokończenie ze str. 1

Dopiero po tym, jak zgier-
ska prokuratura poinformowa-
ła Urząd Miejski o tym, które 
głosy były oddane niezgodnie 
z prawem, procedura Budżetu  
Obywatelskiego została wzno-
wiona a głosy przeliczone po-
nownie.

jakie projekty  
do realizacji
Po zweryfikowaniu punktacji 

(przypomnijmy, że każdy głosu-
jący mógł oddać trzy głosy o wa-
dze 1, 2 i 3 punktów). Okazało 
się, że najwięcej punktów (1.425) 
zebrał projekt „Bezpieczne 
Głowno – zakup profesjonal-
nego sprzętu dla oSP Głow-

no”. Jego realizacja ma koszto-
wać 44.085 zł.

Drugie miejsce w głosowa-
niu zajął projekt „Wielofunkcyj-
ny plac sportowo-edukacyjny 
przy Szkole Podstawowej nr 
3 w Głownie”, który zgroma-
dził 1.414 punktów. Na jego re-
alizację przewidziano 50 tys. zł  
(w tegorocznej edycji Budże-
tu Obywatelskiego ustalono, że 
maksymalna kwota na jedno za-
danie to właśnie 50 tys. zł). 

Po weryfikacji głosów, okaza-
ło się, że wcale nie było potrze-
ba nielegalnie zdobytych danych, 
by ostatecznie udało się znaleźć 
wśród projektów, które będą re-
alizowane powstaniu parku fit-
ness z wieżą kalisteniczną 
przy zS nr 1. Ostatecznie, pro-

jekt ten zgromadził 1.105 punk-
tów. Realizacja kosztować ma 25 
tys. zł. 

Pula przewidziana na zada-
nia w ramach Budżetu Obywa-
telskiego to łącznie 150 tys. zł. 
Biorąc pod uwagę, że realizacja 
trzech najpopularniejszych za-
dań ma kosztować do 119.085 
zł, otworzyła się szansa na wpro-
wadzenie czwartego projektu.  
W głosowaniu czwarte miej-
sce zajął projekt „upiększa-
my nasze miasto – murale 
w Głownie” (1.089 punktów). 
Pierwotnie zakładał on powsta-
nie w mieście sześciu wielkopo-
wierzchniowych malunków m.in. 
na budynku Urzędu Miejskie-
go, magazynie łódek przy zale-
wie czy ogrodzeniu obiektu Stali 
Głowno za łączną kwotę 50 tys. 
zł. Ostatecznie, projekt ma być 
realizowany za pozostałą z puli 
kwotę (czyli do 30.915 zł) i mieć 
po prostu mniejszy zakres.  kl

Stryków |�okiem�ekspertów�

Wysoka ocena agencji 
ratingowej 

dokończenie ze str. 4

– W gminie Stryków od kilku 
lat możemy zaobserwować wzrost 
nakładów na realizowane inwesty-
cje służące poprawie jakości ży-
cia mieszkańców. Gmina dzięki 
przyjętej i realizowanej strategii 
rozwoju gminy przez burmistrza 
i radnych może realizować kolejne 
inwestycje, dlatego jesteśmy po-
strzegani przez innych jako gmi-

na dobrze zarządzana – komen-
tuje Wioleta Głowacka, naczelnik 
Wydziału Informacji, Promocji  
i Pozyskiwania Środków Poza-
budżetowych Urzędu Miejskiego  
w Strykowie. 

Jak poinformował nas pre-
zes INC-Rating Jacek Mrowicki, 
gminy nie ponosiły kosztów pre-
-ratingu, ponieważ jego zlecenio-
dawcą była Fundacja Rozwoju 
Rynku Kapitałowego.  ljs
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Głowno |�Msza�patriotyczna�

Uczcili Armię Krajową  
i Żołnierzy Wyklętych

dokończenie ze str. 3
Przypomniał on słowa św. Jana 

Pawła II wypowiedziane w 1984 
roku: „Trzeba wspomnieć wszyst-
kich zamordowanych rękami tak-
że polskich instytucji i służb bez-
pieczeństwa, pozostających na 
usługach systemu przyniesione-
go ze Wschodu. Trzeba ich przy-
najmniej przypomnieć przed 
Bogiem i historią, aby nie zama-
zywać prawdy naszej przeszłości 
w tym decydującym momencie 
dziejów”. 

Albert Waśkiewicz opowiadał 
potem krótko o żołnierzach pol-
skiego podziemia, które tworzy-
ły m.in. Armia Krajowa, Zwią-
zek Walki Zbrojnej czy Bataliony 
Chłopskie. Podkreślał także opór 
żołnierzy sprzeciwiających się 
wprowadzeniu w kraju ustroju ko-
munistycznego. Ich walka rozpo-
częła się już w 1943 roku na Kre-
sach Wschodnich, gdzie żołnierze 
walczyli nie tylko z hitlerowcami, 
ale i Sowietami. – Trzeba pamię-
tać o tym, że w 1939 roku poło-
wę Polski zajęli Rosjanie – przy-
pominał. 

Z polskim podziemiem wal-
czyły służby bezpieczeństwa.  
– Zapełniły się więzienia, zapeł-
niły się groby – opowiadał Albert 
Waśkiewicz. – Odbywające się 
nocami tajemne pochówki dopie-
ro dziś są powoli odkrywane. Ty-
siące żołnierzy, ponad 6 tysięcy  
z samej tylko Wileńszczyzny, 
skazano na wysyłkę do obozów 
w głębi Związku Radzieckiego. 
Skazano na wieloletnie więzie-
nia i śmierć. Przez więzienia sta-
linowskie przeszło prawie ćwierć 
miliona ludzi, którzy je przeżyli, 
a potem w rzekomo wolnej Polsce 
byli prześladowani i likwidowani 
przez służby bezpieczeństwa.

Szacuje się, że łącznie z żoł-
nierzami zgrupowanymi w róż-
nych oddziałach, ludźmi zapew-
niającymi wywiad, aprowizację, 
schronienie, łączność, uczniami 
podziemnych organizacji mło-
dzieżowych, społeczność Żołnie-
rzy Wyklętych tworzyło około pół 
miliona osób. 

Także na terenach w okolicach 
Głowna, Brzezin czy Łowicza 
walczono z komunistami. Przy-
kładem działań mogło być odbicie  
z rąk NKWD i UB 8 marca 1945 
r. ponad 80 więźniów politycznych  
z więzienia przy Kurkowej w Ło-
wiczu przez grupę 11 harcerzy.

Komuniści nie tylko zabija-
li walczących w podziemiu, ale 
starali się także wymazywać ich  

z kart z historii, np. poprzez cho-
wanie pomordowanych w maso-
wych mogiłach czy też przedsta-
wianie ich przez propagandę jako 
pospolitych bandytów.

Albert Waśkiewicz kończąc 
wystąpienie podkreślał, jak waż-
ne jest dziś kultywowanie pamię-
ci Żołnierzy Wyklętych. – Niech 
po wsze czasy dla wychowaw-
ców i młodzieży, dla nauczycie-
li i stowarzyszeń pozarządowych, 
dla władz gmin i miasteczek, będą 
przykładem, że dobro naszej Oj-
czyzny przedkłada się nad wła-
sne – zaznaczał. – Wtedy, kiedy 
w głowie, sercach, kiedy w sa-
mym sobie zachowamy podstawy, 
gdzie Bóg jest na pierwszym miej-
scu, Ojczyzna na drugim, wszyst-
ko staje się proste (...). My, tu  
w Głownie, mamy swoją Ojczy-
znę. Nie musimy walczyć z bronią 
w ręku, ale musimy walczyć, by 
przetrwała pamięć o tych, co dla 
niej zginęli.

Konieczność kultywowa-
nia pamięci o poległych podkre-
ślił także w homilii odprawiający 
mszę proboszcz parafii św. Jaku-
ba Apostoła ks. dr Stanisław Ba-
nach. – Dziękujemy Panu Bogu, 
że przywracana jest w ludzkich 
wymiarach sprawiedliwość – mó-
wił dziekan dekanatu głowień-
skiego. – Że przywracana jest na 
miarę ludzkich możliwości spra-
wiedliwość dziejowa (...). Kiedy 
patrzymy na żyjących jeszcze lub 
tych, którzy odeszli niedawno do 
wieczności żołnierzy podziemia, 
widzimy ich niezwykłą godność, 
niezwykłą szlachetność. Jakiś 
kruszec duchowy, który stanowi 
właśnie o ich postawie. Także bra-
ku chęci jakiegokolwiek rewanżu, 
zemsty czy złości wobec tych, któ-
rzy ich niszczyli.  kl

Słowo wstępu wygłosił�Albert�Waśkiewicz.�
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Głowno |�Koncert�w�Miejskim�ośrodku�Kultury

Hity Zbigniewa Wodeckiego 
w krakowskim wydaniu
Pełna widownia 
przez prawie półtorej 
godziny bawiła się przy 
największych hitach 
Zbigniewa Wodeckiego 
na koncercie „Lubię 
wracać tam...”, który  
4 marca odbył się  
w Miejskim Ośrodku 
Kultury w Głownie.

W sentymentalną podróż po 
twórczości zmarłego w zeszłym 
roku artysty zabrali głowieńskich 
melomanów artyści „z Krakowa  
i okolic” – jak to sami określili.  
W wokalistę i konferansjera wcie-
lił się aktor, autor muzyki i tekstów 
Krzysztof Bigaj. Towarzyszyli mu 
dwaj akompaniatorzy. Na keybo-
ardzie brawurowo grał Mateusz 
Zastawny, zaś na skrzypcach Piotr 
Kosieradzki, na co dzień członek 
zespołu Workaholic.

W programie trójka muzyków 
zaprezentowała m.in. „Zacznij od 
Bacha”, „Izoldę”, „Z Tobą chcę 
oglądać świat”, „Chałupy welco-
me to” czy też tytułowe „Lubię 
wracać tam, gdzie byłem”. Wi-
downia wywołała arystów na bis. 

Zagrali więc, na specjalną prośbę 
dyrektor MOK Urszuli Zawadz-
kiej, „Pszczółkę Maję”. W czasie 
bisów wykonali też jeden utwór 
nie z repertuaru Zbigniewa Wo-
deckiego, a konkretnie „Ach, te 

baby”, które w oryginale wykony-
wał Eugeniusz Bodo, a mieli też 
w repertuarze Ryszard Rynkowski 
i Andrzej Zaucha.

– Bardzo mi się podobał kon-
cert, aranżacje – powiedziała 

nam po wyjściu z sali pani Bar-
bara. 

– Warto było przyjść. Ja  
w ogóle bardzo lubię Wodec-
kiego. Był mniej więcej z moje-
go rocznika, znam jego piosenki 
i bardzo lubię. – Ładny koncert, 
warto było przyjść, zawsze to tro-
chę rozrywki – dodają panie Elż-
bieta i Wiesława. – Wodecki był 
jednym z naszych ulubionych ar-
tystów. Był wyjątkowy, szkoda, że 
go nie ma. Pan (Krzysztof Bigaj  
– przyp. red.) miał bardzo przy-
jemny głos. Miły tembr, nadający 
się do tych piosenek. Starał się od-
dać klimat, ale nie próbował uda-
wać Wodeckiego. On miał głos 
niepowtarzalny. Ale bardzo przy-
jemnie się słuchało.  kl

z piosenkami zbigniewa Wodeckiego�zmierzył�się�Krzysztof�bigaj.�

Głowno
Grupa z Białki 
Tatrzańskiej 
wystawi spektakl

Już dziś warto zapisać sobie  
w kalendarzu datę 26 marca. Tego 
dnia na scenie Miejskiego Ośrod-
ka Kultury w Głownie wystąpią 
bowiem artyści z grupy teatral-
nej „Coz Teroz Bedzie?” z Biał-
ki Tatrzańskiej. Zaprezentują oni 
przedstawienie „7 Grzechów po 
góralsku”.  Tekst spektaklu oparty 
jest na filozofii ks. prof. Józefa Ti-
schnera oraz gawędach Kazimie-
rza Przerwy-Tetmajera. Przedsta-
wienie, na które zaprasza MOK, 
parafia św. Jakuba Apostoła  
w Głownie i sami artyści, będzie 
wystawione dwukrotnie. O go-
dzinie 13.00 obejrzą je uczniowie, 
zaś o 17.00 odbędzie się spektakl 
otwarty, dla wszystkich chętnych. 

Wstęp na „7 Grzechów po gó-
ralsku” będzie bezpłatny.  kl

Stryków
Zapisy  
na warsztaty 

Dom Kultury prowadzi 
zapisy na wielkanocne warsztaty 
plastyczne dla gospodyń z terenu 
gminy Stryków, których tematem 
będzie tworzenie kwiatowych kul. 
Warsztaty odbędą się w środę, 21 
marca, w godzinach od 10.00 do 
13.00. Zapisy przyjmowane są 
bezpośrednio albo telefonicznie 
pod nr tel. 42/ 719-81-52.  ljs

Głowno�|�Parafia�św.�Maksymiliana

Dwa spektakle pasyjne
Zabrzeźniańskie Stowarzy-

szenie św. Jana Bosko, działają-
ce przy parafii św. Maksymiliana 
Kolbego w Głownie, tradycyjnie 
w okresie Wielkiego Postu przy-
gotowuje przedstawienie pasyjne. 

Misterium Męki Pańskiej zosta-
nie wystawione w kościele na Za-
brzeźni dwukrotnie – w niedzielę 
18 marca i tydzień później – 25 
marca, za każdym razem o godz. 
18.30. Wstęp na spektakl bezpłat-
ny, natomiast po jego zakończeniu 

będzie możliwość wsparcia dzia-
łalności stowarzyszenia dobrowol-
ną ofiarą. Grupy zorganizowane 
wybierające się na spektakl pro-
szone są o wcześniejsze zgłosze-
nia pod adresem mailowym orga-
nizatora: bosko.glowno@gmail.
com

Misterium Męki Pańskiej jest 
przygotowywane na podstawie 
scenariusza autorstwa dwóch sa-
lezjanów: ks. dr. Franciszka Ha-
razima, który napisał tekst i ks. dr. 

Antoniego Hlonda „Chlondow-
skiego”, który skomponował mu-
zykę. Pięcioaktowy spektakl pro-
wadzi widzów od wieczernika, 
poprzez ogród oliwny, pretorium 
Piłata i Golgotę, aż do radosne-
go spotkania z Chrystusem zmar-
twychwstałym. Po raz pierwszy 
Misterium Męki Pańskiej księży 
Harazima i Chlondowskiego zo-
stało zaprezentowane widzom 8 
marca 1931 r. w Krakowie. Od kil-
ku lat, dzięki pozwoleniu uzyska-
nemu od przełożonych Zgroma-
dzenia Salezjańskiego, misterium 
to jest wystawiane także w Głow-
nie.  oprac. ewr

Pan�miał�bardzo�
przyjemny�głos.�Miły�
tembr,�nadający�się�do�
tych�piosenek.�Starał�
się�oddać�klimat,��
ale�nie�próbował�
udawać�Wodeckiego.

Wtedy,�kiedy�w�głowie,��
w�sercach,��
kiedy�w�samym�sobie�
zachowamy�podstawy,�
gdzie�bóg�jest��
na�pierwszym�miejscu,�
ojczyzna�na�drugim,�
wszystko��
staje�się�proste.

Albert Waśkiewicz
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Rzut oKiem�|�Już�W�śWiĄTECZnYCH�KLiMATACH

Warsztaty plastyczne pt. „Wielkanocny zajączek” odbyły�się�w�piątek,�2�marca,�w�Szkole�Podstawowej�
w�bratoszewicach.�15�uczniów�z�klas�i-Vii�wykonywało�skarpetkowego�zajączka�ozdobionego�kolorowym�
sznurkiem.�Zajęcia�prowadziły�Renata�Rendecka�i�barbara�Antczak-Sadowska.�Kolejne�warsztaty�plastyczne�
odbędą�się�w�kwietniu,�kiedy�to�dzieci�wykonywać�będą�kwiatki�dla�mamy.�opr. ljs
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Sport
Dobra z Niesułkowem 
znów dominują
w szkolnych rozgrywkach. str. 40

taniec�|�o�Puchar�Wójta�Gminy�Głowno

Wielkie emocje na tanecznych parkietach Popowa
II Ogólnopolski Turniej Tańca Towarzyskiego  
o Puchar Wójta Gminy Głowno przeszedł  
do historii. To był wspaniały dzień dla wszystkich, 
którzy w sobotę, 3 marca odwiedzili halę  
ZSP w Popowie Głowieńskim.

Impreza o Puchar Wójta Gmi-
ny Głowno Marka Jóźwiaka 
przyciągnęła uwagę mnóstwa ki-
biców, którzy z zapartym tchem 
śledzili rywalizację blisko 160 par 
z klubów tanecznych z różnych 
regionów Polski. Podobnie jak 
przed rokiem tańcom towarzy-
szyła piękna muzyczna oprawa, 
a barwne i lśniące stroje uczest-
ników przeniosły wszystkich  
w bajkowy świat. Kolejny raz na 
szóstkę spisali się organizatorzy, 
którym byli Szkoła Tańca Jedyn-
ka z Łodzi i jej właściciele Pań-
stwo Fidurscy oraz Gmina Głow-
no.

Tancerze podzieleni na gru-
py wiekowe rywalizowali w po-
szczególnych klasach tanecz-
nych. Najmłodsi uczestnicy 
biorący udział w turnieju liczyli 
zaledwie 5 lat, zaś w grupie se-
niorów były pary w wieku 50-60 
lat. Podczas turnieju pary prezen-
towały swoje umiejętności ta-
neczne w dwóch stylach: stan-
dardowym, który oznaczał pokaz 
walca wiedeńskiego, tango i fo-
xtrot oraz latynoamerykańskim, 
w skład którego wchodzą: sam-
ba, cza-cza, rumba, jivie i paso 
doble. Najlepsze pary otrzymały 

pamiątkowe dyplomy, zaś zdo-
bywcy trzech pierwszych miejsc 
puchary wręczane przez Wójta 
Gminy Głowno.

Tancerzom dopingowała licz-
nie zgromadzona publiczność 
Warto wspomnieć, iż wiele tań-
ców było wykonywanych do 
znanych utworów co sprawi-
ło, że publiczność włączyła się 
do wspólnego śpiewania. Pod-
czas turnieju właściciele łódz-
kiej Szkoły Tańca Jedynka, pań-
stwo Fidurscy złożyli specjalne 
podziękowania Wójtowi Gminy 
Głowno – Markowi Jóźwiako-
wi, Dyrektorowi ZSP w Popowie 

Głowieńskim – Krzysztofowi 
Fortunie oraz sponsorom. Każda 
z osób wyróżnionych otrzymała 
pamiątkową statuetkę natomiast 
mieszkaniec Gminy Głowno – 
Patryk Dębski, który obecnie ry-
walizuje już w klasie tanecznej S 
wraz ze swoją partnerką wykona-
li dla nich specjalne pokazy ta-
neczne.

Na koniec głos zabrał Wójt 
Gminy Głowno Marek Jóźwiak, 
który słowa podziękowania zło-
żył tancerzom, organizatorom 
oraz wspaniałej publice. – Chwa-
ła dla zwycięzców szacunek dla 
pokonanych – tymi słowami po-
żegnał uczestników i kibiców je-
den z gospodarzy zawodów. 

Ostatnie słowo należało jednak 
do Jacka Fidurskiego z Łódzkiej 
Szkoły Tańca Jedynka, który jest 
głęboko przekonany, że Turniej 
Tańca Towarzyskiego w Popowie 
Głowieńskim przejdzie do trady-
cji i wszyscy w jeszcze większym 
gronie spotkają się za rok.  wp

uczestnicy turnieju tańca w Popowie�zaprezentowali�się�w�pięknych�strojach�i�różnych�stylach.

Niektóre pokazy zapierały dech�i�przenosiły�w�bajkowy�nastrój. turniej w Popowie miał też fantastyczną oprawę�muzyczną�i�świetlną.

W�tegorocznej�
odsłonie�Turnieju�
Tańca�w�Popowie�
udział�wzięło�około�
160�par�z�klubów��
z�całej�Polski.

Koszykówka�|�WLK�u14�i�u-11

Głowieńscy koszykarze walczyli do końca i to się opłaciło
Za nami kolejne 
spotkania w ramach 
Wojewódzkiej Ligi 
Koszykówki do lat 14  
i 11. W obu rozgrywkach 
walczyli zawodnicy 
Głowieńskiego 
Towarzystwa Koszykówki.

W gr. D ligi U-14 podopiecz-
ni trenera Rafała Szulca wygrali 
do tej pory dwa spotkania. W so-
botę, 3 marca w Głownie stawiła 
się sieradzka Trójka. Przez dłu-
gi okres spotkania przeważali go-
spodarze i wydawało się, że nic 
nie odbierze im trzeciego z rzędu 
zwycięstwa. Przed ostatnią kwartą 
młodzicy GTK mieli jednak tylko  
3 pkt. przewagi i niczego nie mo-
gli być pewni. W końcówce zde-
cydowanie lepiej zagrali goście, 
którzy zdominowali głownian 
w czwartej odsłonie, wygrywa-
jąc różnicą aż 12 pkt. Ostatecz-
nie LUKS Trójka Sieradz wygrała 
w Głownie 70:61 i objęła prowa-
dzenie w tabeli. Kolejne spotka-
nie głowieńscy młodzicy rozegra-
ją po dłuższej przerwie w sobotę, 
24 marca przeciwko UMKS Księ-
żak Łowicz.

 GtK u14 Głowno – LuKS trój-
ka Sieradz 61:70� (20:14,� 14:18,�
12:11,�15:27)

GtK u14:� b.� bednarek,� K.� śmia-
łek�–�4�pkt.,�b.�białczak�–�21�pkt.,�
b.� Matyjasik� –� 18� pkt.,� J.� bogus,��
K.�Góralski,�M.�Pietrasiak�–�2�pkt.,�
H.�Majewski�–�6�pkt.,�D.�Skalski�–�6�
pkt.,�o.�Koźlik,�J.�Grajek�–�4�pkt.

 3. kolejka WLK u-14, gr. D:�ŁKS�
Szkoła�Gortata�ii�Łódź�–�PKK�99�ii�
Pabianice� 71:64,� GTK� u-14� Głow-
no� –� LuKS� Trójka� Sieradz� 61:70,�
uMKS� Księżak� Łowicz� –� iuKS� Li-
der� Tomaszów� Mazowiecki� (prze-
łożony).

1.�LuKS�Trójka�Sieradz� 3� 5� 208:178

2. GtK u14 Głowno 3 5 246:157

3.�Lider�Tomaszów�Maz.� 2� 4� 143:73

4.�Szkoła�Gortata�ii�Łódź� 3� 4� 164:225

5.�uMKS�Księżak�Łowicz� 2� 3� 117:135

6.�PKK�99�ii�Pabianice� 3� 3� 130:240

 Następna, 4. kolejka WLK 
u-14, gr. D�odbędzie�się�w�sobotę,�
10� marca:� iuKS� Lider� Tomaszów�
Mazowiecki� –� LuKS� Trójka� Sie-
radz,� ŁKS� Szkoła� Gortata� ii� Łódź�
–�uMKS�Księżak�Łowicz,�PKK�99�ii�
Pabianice�–�GTK�u14�Głowno�(14�
kwietnia).

Kolejne dwa spotkania roze-
grali z kolei najmłodsi zawodni-
cy GTK z grupy do lat 11. Głow-

nianie podobnie jak tydzień temu 
wystąpili ze zmiennym szczę-
ściem. Najpierw po bardzo dobrej 
i zespołowej grze odprawili go-
spodarzy z AZS PWSZ II Skier-
niewice, wygrywając 40:13. 

Później jednak przyszła bardzo 
wysoka porażka z niepokonanym 
liderem z łódzkiej Szkoły Gortata. 
Koszykarze GTK walczyli o ho-
norowe trafienie, które udało im 
się zanotować w trzeciej kwarcie, 
po rzucie Aleksandra Malinow-
skiego. Łodzianie byli jednak wy-
raźnie lepsi i zasłużenie wygrali 
81 do 2.

Drużyna z Głowna U-11 zaj-
muje w tej chwili wysokie 3. miej-
sce w tabeli. Należy jednak pa-
miętać, że nie wszystkie drużyny 
rozegrały swoje mecze. Kolej-
ny ligowy pojedynek GTK zagra 
po dłuższej przerwie w niedzie-
lę, 8 kwietnia kiedy to rywalem 
w pierwszym historycznym der-
bowym meczu męskich zespo-
łów Głowno podejmie TK Basket 
Stryków.  wp

 GtK u11 Głowno – AzS PWSz 
ii Skierniewice 40:13� (15:1,� 6:0,�
6:8,�13:4)

GtK u11:�K.�Koźlik,�K.�Warda�–�4�
pkt.,�o.�olaszczyk�–�10�pkt.,�W.�Se-
feryński,� A.� Malinowski� –� 11� pkt.,�
K.� Słomowski,� M.� Małek� –� 6� pkt.,��
b.� Kret� –� 4� pkt.,� n.� Dańczak,��

K.�Matyjasik�–�3�pkt.,�Mikołak�Ko-
tecki,�Maksymilian�Kotecki,�W.�Pisz-
czyński,�J.�Sęczkowski�–�2�pkt.

 ŁKS miniBasketLiga Szkoła 
Gortata Łódź – GtK u11 Głow-
no 81:2 (22:0,�23:0,�18:2,�18:0)

GtK u-11:� K.� Koźlk,� K.� Warda,��
o.� olaszczyk,� W.� Seferyński,��
A.�Malinowski�–�2�pkt.,�K.�Słomow-
ski,�M.�Małek,�b.�Kret,�n.�Dańczak,�
K.�Matyjasik,�Mikołaj�Kotecki,�Mak-
symilian� Kotecki,� W.� Piszczyński,��
J.�Sęczkowski.

 3. i 4. kolejka WLK u-11: MuKS�
King� –� KKS� Pro-basket� Kutno�
(przełożony),� basket� Fabryka� –�
MuKS� King� (przełożony),� uMKS�
Piotrcovia� Piotrków� Trybunalski� –�
AZS� PWSZ� i� Skierniewice� 19:84,�
GTK�u11�Głowno�–�AZS�PWSZ� ii�
Skierniewice� 40:13,� KKS� Pro-ba-

sket�Kutno�–�basket�Fabryka�(prze-
łożony),� MKS� ósemka� Skiernie-
wice� –� uMKS� Piotrcovia� Piotrków�
Trybunalski�55:16,�ŁKS�Minibaske-
tLiga� Szkoła� Gortata� Łódź� –� GTK�
u11� Głowno� 81:2,� AZS� PWSZ� ii�
Skierniewice� –� ŁKS� MinibasketLi-
ga�Szkoła�Gortata�Łódź�5:114,�AZS�
PWSZ�i�Skierniewice�–�MKS�ósem-
ka�Skierniewice�54:26.

1.�Szkoła�Gortata�Łódź� 4� 8� 308:59

2.�ósemka�Skierniewice� 4� 6� 147:132

3.�GTK�u11�Głowno� 4� 6� 91:213

4.�AZS�PWSZ�i�Skierniewice�2� 4� 138:45

5.�KKS�Pro-basket�Kutno� 2� 4� 154:52

6.�Piotrcovia�Piotrków�Tryb.� 4� 4�100:236

7.�MuKS�King� 2� 2� 45:110

8.�AZS�PWSZ�ii�Skierniewice�2� 2� 18:154

9.�TK�basket�Stryków� 0� 0� 0:0

10.�basket�Fabryka� 0� 0� 0:0

 Następna, 5. i 6. kolejka WLK 
u-11 odbędą�się�w�dniach�17-18�
marca:�AZS�PWSZ�i�Skierniewice�–�
TK�basket�Stryków,�basket�Fabry-
ka�–�AZS�PWSZ�i�Skierniewice,�TK�
basket�Stryków�–�basket�Fabryka,�
TK� basket� Stryków� –� uMKS� Pio-
trcovia�Piotrków�Trybunalski,�ŁKS�
MinibasketLiga� Szkoła� Gortata�
Łódź�–�TK�basket�Stryków,�uMKS�
Piotrcovia� Piotrków� Trybunalski� –�
ŁKS� MinibasketLiga� Szkoła� Gor-
tata�Łódź,�MKS�ósemka�Skiernie-
wice�–�AZS�PWSZ�ii�Skierniewice,�
AZS�PWSZ�ii�Skierniewice�–�AZS�
PWSZ�i�Skierniewice.

Koszykarze GtK Głowno wraz z trenerem Rafałem Szulcem�od�kilku�
lat�nabierają�doświadczenia�w�ligach�wojewódzkich.

Drużyna�młodzików�
GTK�wygrała�dwa��
z�trzech�spotkań��
i�jest�w�czołówce�gr.�D�
Wojewódzkiej�Ligi��
do�lat�14.
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Koszykówka�|�WLK�u-14�K,�gr.�D

Zwycięstwo strykowskich koszykarek
Młodziczki  
TK Basket Stryków 
odniosły pierwsze 
zwycięstwo w finale D 
Wojewódzkiej  
Ligi Koszykówki  
do lat 14.

 tK Basket Stryków – KKS Pro-
-Basket ii Kutno 61:43� (13:10,�
12:9,�15:10,�21:14)

tK Basket:� J.� Szychowska,��
A.� Chybińska,� J.� Dąbrowska� –� 2�
pkt.,� L.� Piestrzeniewicz� –� 5� pkt.,��
K.� żygadło� –� 14� pkt.,� Z.� Lipińska�
–�17�pkt.,�Z.�Chybińska,�M.�Sadow-
ska�–�2�pkt.,�M.�Płuciennik�–�4�pkt.,�
M.�Goszczyńska�–�13�pkt.,�W.�Dęb-
ska�–�4�pkt.

Podopieczne trenerów Jacka 
Lewandowskiego i Bartłomie-
ja Szczepaniaka rozpoczęły fina-
łową rywalizację w sezonie ligi 
wojewódzkiej U-14. Po rozegra-
niu fazy zasadniczej młodziczkom 
Strykowa pozostała walka w fi-
nale D o miejsca 5-12 w regionie 
łódzkim. 

W niedzielę, 4 marca TK Ba-
sket udanie rozpoczął tę batalię, 
pokonując wyraźnie u siebie dru-

gi zespół KKS Pro-Basket Kut-
no 61 do 43. Spotkanie odbyło 
się w sali gimnastycznej Szkoły 

Podstawowej w Dąbrówce Du-
żej. Przy wsparciu publiczności 
strykowianki od początku narzu-

ciły swój styl i mocno zaatako-
wały rywalki. Udało się wypra-
cować niewielkie prowadzenie 

13:10, ale dla psychiki koszyka-
rek TK Basket miało to kluczowe 
znaczenie. W kolejnych minu-
tach coraz bardziej nerwowe za-
wodniczki Kutna miały problem 
ze skutecznością, a strykowianki 
potrafiły to wykorzystać i budo-
wały w ten sposób coraz więk-
szą przewagę. W końcówce zre-
zygnowane rywalki oddały pola 
gospodyniom, które potwierdzi-
ły swoją wyższość, wygrywając 
ostatecznie 61:43.

Kolejne spotkanie w ramach 
finału D Wojewódzkiej Ligi Ko-
szykówki U-14 podopieczne tre-
nerów Jacka Lewandowskiego  
i Bartłomieja Szczepaniaka ro-
zegrają po odrobieniu zaległości  
z UKS Basket Aleksandrów 
Łódzki (7 marca) i zmierzą się  
w niedzielę, 11 marca o godz. 
12:30 na wyjeździe z SK Mag-
-Rys Zgierz.  wp

1.�PTK�ETL�Finance�Pabianice�1� 2� 77:23

2. tK Basket Stryków 1 2 61:43

3.�KKS�Pro-basket�ii�Kutno� 2� 2�66:138

4.�LuKS�Trójka�Sieradz� 0� 0� 0:0

5.�SK�Mag-Rys�Zgierz� 0� 0� 0:0

6.�AKS�SMS�Łódź� 0� 0� 0:0

7.�basket�Aleksandrów�Ł.� 0� 0� 0:0

8.�American�Widzew�Łódź� 0� 0� 0:0

zawodniczki tK Basket Stryków (biało-niebieskie stroje)�coraz�lepiej�radzą�sobie�w�rozgrywkach�wojewódzkich�u-14�lat.

tenis stołowy�|�14.�kolejka�iV�Ligi�ŁoZTS

Pierwsze zwycięstwo Polonii
Niesułkowscy zawodnicy potrzebowali czternastu 
kolejek, by zanotować pierwsze zwycięstwo  
w rozgrywkach IV Ligi Łódzkiego Okręgowego 
Związku Tenisa Stołowego.
 PiKtS Wobistal ii Piotrków 
trybunalski – LKS Polonia Nie-
sułków 4:6

Punkty dla Polonii:� Dominik� Pie-
trasiak�–�2�pkt.,�Maciej�Skowroński�
–� 2� pkt.,� Krzysztof� Mirys� –� 1� pkt.�
oraz� debel� Pietrasiak/Skowroński�
–�1�pkt.

Pojedynki w meczu PiKtS Wo-
bistal ii Piotrków trybunalski 
– LKS Polonia Niesułków�przed-
stawiały� się� następująco:� 1.)� Ju-
szyński�–�Pietrasiak�0:3,�2.)�niewia-
domski�–�Mirys�2:3,�3.)�Juszyński/
Janczyk� –� Pietrasiak/Skowroński�
1:3,� 4.)� Juszyński� –� Mirys� 3:0,� 5.)�
niewiadomski�–�Pietrasiak�0:3,�6.)�
Gąsior� –� Skowroński� 0:3,� 7.)� Jan-
czyk� –� Sobczyk� 3:0,� 8.)� Gąsior/
niewiadomski� –� Mirys/Prusinow-
ski�3:0,�9.)�Gąsior�–�Sobczyk�3:2,�
10.)�Janczyk�–�Skowroński�0:3.

Zajmująca ostatnie miejsce 
w rozgrywkach drużyna Polo-
nii Niesułków wciąż czekała na 
pierwsze zwycięstwo w sezonie. 
Trudno było niesułkowianom 
przygotować się psychicznie 
do kolejnego pojedynku po se-
rii porażek. W niedzielę, 4 marca  
w Piotrkowie Trybunalskim ze-
spół Niesułkowa w końcu wy-
grał, pokonując 6:4 drugą drużynę 
PIKTS Wobistal.

Kluczowe dla losów spotka-
nia było rozstawienie przy stole 
nr 1, przy którym zagrali Domi-
nik Pietrasiak, Maciej Skowroń-
ski i Krzysztof Mirys. To właśnie 
ta trójka wypracowała gościom 
przewagę 4:1. Najbardziej emo-
cjonujące było spotkanie Mirysa 
z Wiesławem Niewiadomskim, 
które niesułkowianin wygrał 3:2 

w setach 8:11, 13:11, 7:11, 14:12, 
6:11. Przy stole drugim walczyli 
wspomniany Skowroński, Dawid 
Sobczyk i Krzysztof Prusinow-
ski. Zwycięstwo Polonii zapew-
nił Skowroński, który pewnie wy-
grał dwa indywidualne pojedynki 
z Kacprem Gąsiorem i Markiem 
Janczykiem, nie tracąc w nich na-
wet seta. To wystarczyło, by teni-
siści stołowi z Niesułkowa zapew-
nili sobie pierwsze zwycięstwo  
w sezonie.

Mimo zwycięstwa Polonia 
wciąż zajmuje ostatnie miejsce  
w tabeli IV Ligi ŁOZTS. Następne 
spotkanie drużyna Niesułkowa ro-
zegra dopiero w kwietniu. W spo-
tkaniu kończącym tegoroczne roz-
grywki podejmie w niedzielę, 15 
kwietnia zespół ULKS Kusy Ło-
budzice. Będzie to też pożegnanie 
Niesułkowa z IV ligą, bowiem nic 
nie wskazuje na to, by mogła się 
jeszcze uratować przed spadkiem.

Więcej informacji na temat ze-
społu Polonii Niesułków można 
znaleźć na stronie Domu Kultu-
ry w Niesułkowie pod adresem 
www.dk-niesulkow.weebly.com 
oraz na stronie internetowej Łó-
dziego Okręgowego Związku Te-
nisa Stołowego: www.lozts.lodz.

pl. W sezonie 2017/2018 skład Po-
lonii tworzy ośmiu tenisistów sto-
łowych: Pietrasiak Dominik, Pru-
sinowski Krzysztof, Prusinowski 
Szymon, Mirys Krzysztof, Dą-
browski Sylwester, Borkowski Ra-
dosław, Skowroński Maciejoraz 
Sobczyk Dawid. Wydaje się, że 
kolejny rok niesułkowianie spę-
dzą jednak w niższej klasie roz-
grywkowej, ponieważ w tym se-
zonie spisują się znacznie poniżej 
oczekiwań. Czasem jednak lepiej 
zrobić krok w tył i potem dwa do 
przodu niż tkwić w jednym miej-
scu przez dłuższy okres. wp

 14. kolejka:�uLKS�ii�Moszczeni-
ca�–�MKS�Rzgów�4:6,�LZS�Wydrzyn�
–�KS�Elta�Łódź�3:7,�GLKS�Szczer-
ców� –� PiKTS� Wobistal� Piotrków�
Trybunalski�3:7,�LKS�Stomil� ii�beł-
chatów� –� uLKS� Kusy� Łobudzice�
6:4,�PiKTS�Wobistal�ii�Piotrków�Try-
bunalski�–�LKS�Polonia�niesułków�
4:6,�uKS�GoK�Zduny�–�pauza.

 Grupa mistrzowska:
1.�MKS�Rzgów� 13� 25� 103-27

2.�PiKTS�Piotrków�Tryb.� 13� 20� 82-48

3.�uLKS�ii�Moszczenica� 13� 17� 81-49

4.�LZS�Wydrzyn� 13� 15� 73-57

5.�KS�Elta�Łódź� 13� 15� 66-64

6.�GLKS�Szczerców� 13� 11� 65-65

 Grupa spadkowa:
7.�Stomil�ii�bełchatów� 12� 15� 68-52

8.�uKS�GoK�Zduny� 11� 9� 47-63

9.�uLKS�Kusy�Łobudzice� 12� 4� 45-75

10.�PiKTS�ii�Piotrków�Tryb.� 13� 4� 36-94

11. Polonia Niesułków 12 3 24-96

 Następna, 15. kolejka� odbę-
dzie� się� w� sobotę,� 14� kwietnia:�
MKS� Rzgów� –� LZS� Wydrzyn,�
uLKS� ii� Moszczenica� –� PiKTS�
Wobistal� Piotrków� Trybunalski,�
GLKS� Szczerców�–�KS�Elta�Łódź,�
LKS� Stomil� ii� bełchatów� –� PiKTS�
Wobistal� ii� Piotrków� Trybunalski,�
uKS� GoK� Zduny� –� uLKS� Kusy�
Łobudzice,�LKS�Polonia�niesułków�
–�pauza.�

Koszykówka�|�2.�kolejka�i�Ligi�CnbA,�gr.�b

Pierwsza wygrana BKS Lalalilo
Bratoszewicki zespół 
odniósł pierwsze 
zwycięstwo  
w XXXIX edycji I Ligi 
Centralnego Nurtu 
Basketu Amatorskiego.

 Sport ekspert – BKS Lalalilo 
Bratoszewice 34:46�(7:13,�13:13,�
8:10,�6:10)

BKS Lalalilo:� M.� Rydlewski� –� 23�
pkt.,� Ł.� olczyk� –� 9� pkt.,� P.� śliw-
kiewicz�–�7�pkt.,�A.�Ruta�–�7�pkt.,��
M.�Murawski,�D.�Królicki.

We wtorek, 27 lutego drużyna 
z Bratoszewic przystąpiła do 2. 
kolejki tegorocznych rozgrywek 
CNBA. Po porażce na inaugurację 
sezonu z OVOO tym razem BKS 
odkuł się i pewnie pokonał Sport 
Ekspert 46 do 34.

Klub z Bratoszewic przystąpił 
do pojedynku bardzo mocno zmo-
tywowany. Od początku BKS rzu-
cił się do mocnego ataku i głów-
nie dzięki świetnej grze Marcina 
Rydlewskiego osiągnął przewa-
gę 6 pkt. W kolejnych kwartach 
rywale nie dawali za wygraną, 
ale było to za mało na skutecznie  
i mądrze grającą drużynę BKS. 
Ostatecznie po świetnym spotka-
niu koszykarze z Bratoszewic wy-
grali pewnie 46 do 34 i zanotowali 
tym samym pierwsze zwycięstwo 

w obecnych rozgrywkach grupy B 
I Ligi CNBA.

W kolejnym ligowym pojedyn-
ku zawodnicy BKS postarają się 
rozpalić do czerwoności graczy 
Zimnej Zalewajki. O tym czy ry-
wale będą kipieć ze złości po po-
rażce przekonamy się po kolejnym 
tygodniu rywalizacji na parkietach 
Centralnego Nurtu Basketu Ama-
torskiego. Aktualnie liderem gru-
py B są zawodnicy Uniwersytetu 
Medycznego z Łodzi, którzy obok 
OVOO mają komplet dwóch zwy-
cięstw na koncie. wp

 2. kolejka:�Sport�Ekspert�–�bKS�
Lalalilo� bratoszewice� 34:46,� Mat-
shop.pl� –� uniwersytet� Medyczny�

w�Łodzi�36:47,�Surchem�brukland�
–�Quriers�49:41,�Zimna�Zalewajka�
–�oVoo�49:54.

1.�uMed�Łódź� 2� 4� 94:77

2.�oVoo� 2� 4� 100:88

3.�Sport�Ekspert� 2� 3� 77:61

4. Lalalilo Bratoszewice 2 3 85:80

5.�Matshop.pl� 2� 3� 79:76

6.�Surchem�brukland� 2� 3� 64:84

7.�Zimna�Zalewajka� 2� 2� 90:101

8.�Quriers� 2� 2� 70:82

 Następna, 3. kolejka�odbędzie�
się�w�dniach�6-8�marca:�Quriers�–�
Sport�Ekspert,�bKS�Lalalilo�brato-
szewice�–�Zimna�Zalewajka,�oVoo�
–�Matshop.pl,�uniwersytet�Medycz-
ny�Łódź�–�Surchem�brukland.

Polonia�niesułków�
długo�musiała�
czekać�na�pierwsze�
zwycięstwo�w�sezonie.�
Honorowy�triumf�
przyszedł�po�12�grach. Koszykarze BKS Lalalilo Bratoszewice (niebieskie stroje)�po�porażce�

z�oVoo�wrócili�na�dobrą�ścieżkę.

Występujący��
w�zaledwie�
6-osobowym�składzie�
bKS�Lalalilo�przez�
całe�spotkanie�trzymał�
mocne�równe�tempo.
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Koszykówka�|�WLK�u-16�K,�gr.�D

Świetna walka głownianek
Alles Basket ma szansę 
na zwycięstwo  
w gr. D Wojewódzkiej 
Ligi Koszykówki 
dziewcząt do lat 16. 
Podopieczne trenera 
Alana Kacperskiego  
po sobotnim 
zwycięstwie mają  
tylko 1 pkt. straty  
do prowadzącego  
PTK Pabianice,  
ale też mecz zaległy.
 Alles Basket Głowno – AKS 
SmS Łódź 72:68� (17:9,� 19:19,�
18:17,�18:23)

Alles Basket:� K.� Cisak,� o.� Kot�
–� 13� pkt.,� W.� Skowron� –� 16� pkt.,��
M.�Grudzień�–�14�pkt.,�D.�Kacperska�–��
8� pkt.,� i.� nalberczyńska� –� 9� pkt.,��
Z.� Szremska� –� 2� pkt.,� Z.� Parol� –��
8�pkt.,�Z.�Wójciak�–�2�pkt.

W kolejnym spotkaniu rozgry-
wek ligi wojewódzkiej U-16 ze-
spół z Głowna podejmował łódzką 
drużynę AKS SMS. Mecz obfito-
wał w wiele emocji i ostatecznie 
zakończył się po myśli gospodyń 
Alles Basket, które wygrały 72:68.

Kluczowa dla losów spotka-
nia okazała się pierwsza kwarta. 
Onieśmielone dopingiem licznie 
zgromadzonej w Hali Sportowo-
-Widowiskowej w Głownie pu-
bliczności rywalki z Łodzi wyraź-
nie uległy naporowi koszykarek 

Alles Basket. Świetna skutecz-
ność wszystkich zawodniczek go-
spodyń dała wysokie prowadze-
nie drużynie prowadzonej przez 
trenera Alana Kacperskiego. 
Później miejscowe kontrolowa-
ły wydarzenia na boisku i przed 
ostatnią kwartą prowadziły 54:45.  
W czwartej odsłonie łodzianki 
ruszyły do zdecydowanych ata-
ków i nie mając już nic do strace-
nia zaczęły niebezpiecznie odra-
biać straty. Na szczęście przewaga 
głownianek z początku spotka-
nia wystarczyła do ostatecznego 
zwycięstwa 72 do 68. Najwięcej 
punktów dla miejscowych zdoby-
ła Wiktoria Skowron, ale co naj-
ważniejsze na dorobek drużyny 
złożyły się niemal wszystkie za-
wodniczki.

Dzięki sobotniej wygranej Al-
les Basket jest drugi w tabeli i jeśli 
odrobi zaległości to przy ewentu-

alnej wygranej wskoczy na pozy-
cję lidera. W następnym pojedyn-
ku w sobotę, 10 marca głownianki 
zagrają w Sieradzu z LUKS Trój-
ką. Z kolei ostatni w grupie TK 
Basket Stryków zmierzy się w wy-
jazdowym spotkaniu z niedawną 
ofiarą głowieńskiego teamu AKS 
SMS Łódź. Pauzować tym razem 
będzie ekipa prowadzącego PTK 
Foto Ciesielski Pabianice. Wię-
cej informacji na stronie tkalles.pl 
oraz na profilu klubu Ales Basket 
Głowno na portalu Facebook. wp

 8. kolejka:�Alles�basket�Głowno�
–�AKS�SMS�Łódź�72:68,�PTK�Foto�
Ciesielski�Pabianice�–�LuKS�Trójka�
Sieradz�83:47,�TK�basket�Stryków�
–�pauza.

 Następna, 9. kolejka�odbędzie�
się�w�sobotę,�10�marca:�LuKS�Trój-
ka�Sieradz�–�Alles�basket�Głowno,�

AKS�SMS�Łódź�–�TK�basket�Stry-
ków,�PTK�Foto�Ciesielski�Pabianice�
–�pauza.

1.�PTK�Foto�Pabianice� 8� 13� 488:348

2. Alles Basket Głowno 7 12 454:361

3.�AKS�SMS�Łódź� 7� 10� 421:438

4.�LuKS�Trójka�Sieradz� 6� 8� 306:355

5. tK Basket Stryków 6 7 212:379

Alles Basket Głowno (różowe stroje) dały pokaz ambitnej i nieustępliwej walki.�Głowieński�klub��
od�dawna�charakteryzuje�taka�postawa�we�wszystkich�grupach�wiekowych.

Kluczowa�dla�losów�
spotkania�była�
pierwsza�kwarta,��
w�której�cały�zespół�
zagrał�świetnie��
w�ataku�i�obronie.

Przewaga�głownianek�
z�początkowej�fazy�
meczu�wystarczyła,��
by�obronić�zwycięstwo.�
Dzięki�temu�Alles��
ma�szansę��
na�1.�miejsce.

tenis stołowy�|�16.�kolejka�ii�ŁLTSAiW

Wielkie emocje i LUKS 
znów powstrzymał lidera
Zawodnicy z Koźla 
byli bliscy pokonania 
niepowstrzymanego  
do tej pory lidera  
II Łódzkiej Ligi Tenisa 
Stołowego Amatorów  
i Weteranów.
 LuKS Koźle – Jupsport ii 5:5

Punkty dla Koźla:�Tomasz�Wiete-
ska� –� 2� pkt.,� Maciej� Kilanowski� –��
2�pkt.� oraz�debel�Kilanowski/Wie-
teska�–�1�pkt.

Pojedynki w meczu LuKS Koźle 
– Jupsport ii�przedstawiały�się�na-
stępująco:�1.)�Kilanowski�–�Wróbel�
1:3,�2)�Pietrasiak�–�Pudlarz�0:3,�3.)�
Wieteska�–�Frączak-Wróbel�3:1,�4.)�
Kilanowski/Wieteska� –� Wróbel/
Frączak-Wróbel� 3:1,� 5.)� Pietrasiak�
–�Wróbel�0:3,�6.)�Kilanowski�–�Frą-
czak-Wróbel�3:2,�7.)�Wieteska�–�Pu-
dlarz�3:0,�8.)�Pietrasiak�–�Frączak-
-Wróbel�1:3,�9.)�Wieteska�–�Wróbel�
2:3,�10.)�Kilanowski�–�Pudlarz�3:2.

Zachwycający formą tenisi-
ści stołowi z Koźla w ostatnich 
tygodniach wygrywali mecz za 
meczem, co zaprowadziło ich 
na podium ligowych rozgrywek.  
W piątek, 2 marca podopiecz-
ni Macieja Markiewicza stanęli 
przed bardzo trudnym zadaniem 
powstrzymania rozpędzonego li-
dera Jupsport II, który jako jedyny 
nie przegrał jeszcze w tym sezonie 
żadnego spotkania. Po wielu emo-
cjach LUKS Koźle wywalczył 
cenny remis.

Walka z liderem nie zaczę-
ła się obiecująco dla gospodarzy.  
W pierwszych dwóch pojedyn-
kach Maciej Kilanowski i Do-
minik Pietrasiak musieli uznać 
wyższość Wiktorii Wróbel oraz 
Janowi Pudlarzowi. Sygnał do 
odrabiania strat w odpowiednim 
momencie dał Tomasz Wieteska, 
który wygrał 3:1 z Izabelą Frą-
czak-Wróbel. Później mieliśmy 
już remis, bowiem stan meczu 
wyrównał niezawodny ostatnio 
debel. W kolejnych grach zawod-
nicy obu drużyn wymieniali cio-

sy niczym bokserzy wagi ciężkiej 
walczący o mistrzowski pas. Po 
dwóch wygranych Kilanowskie-
go i Wieteski gospodarze zdołali 
nawet objąć prowadzenie 4:3, ale 
później znów do głosu doszli ry-
wale, którzy odwrócili wynik na 
4:5, po dość szczęśliwej wygranej 
Wiktorii Wróbel nad Wieteską. 
Na szczęście w ostatnim pojedyn-
ku Kilanowski bez większych pro-
blemów odprawił Pudlarza, dzięki 
czemu zapewnił swojej drużynie 
cenny remis.

Podopieczni Macieja Markie-
wicza wciąż mają duże szanse 
na mistrzostwo II Ligi ŁLTSA-
iW. Tenisiści stołowi Koźla są na 
3. miejscu z niewielką 3 pkt. stra-
tą do prowadzącego Jupsport II. 
Ścisk w tabeli jest jednak bardzo 
duży. W najbliższym spotkaniu  
w piątek, 9 marca o godz. 19:00 
zawodnicy LUKS-u pojadą do 
Łodzi, gdzie w sali klubu MKS 
Jedynka zmierzą się z miejsco-
wym Zarten.  wp

 16. kolejka:� Aristo� Jeans�–�Za-
rten� 8:2,� GoK� Lutomiersk� –� TbS�
Piekarnia�7:3,�Kamikaze�–�uniwer-
sytet�Medyczny� ii�Łódź�5:6,�Korad�
–�Woodstyl�3:7,�LuKS�Koźle�–�Jup-
sport�ii�5:5,�Toma�–�Zapał�3:7,�Va-
bank�–�Sobmar�Kudrowice�9:1.

1.�Jupsport�ii� 16� 43� 114-46

2.�GoK�Lutomiersk� 16� 42� 121-39

3. LuKS Koźle 16 40 102-58

4.�Zapał� 16� 40� 100-60

5.�uMed�ii�Łódź� 16� 39� 102-58

6.�Aristo�Jeans� 16� 37� 100-60

7.�TbS�Piekarnia� 16� 36� 101-59

8.�Woodstyl� 16� 29� 76-84

9.�Korad� 16� 28� 64-96

10.�Vabank� 16� 27� 65-95

11.�Zarten� 16� 23� 57-103

12.�Toma� 16� 22� 44-116

13.�Kamikaze� 16� 22� 43-117

14.�Sobmar�Kudrowice� 16� 16� 31-129

 Następna, 17. kolejka�odbędzie�
się�w�dniach�5-9�marca:� Jupsport�
ii� –� Korad,� Sobmar� Kudrowice� –�
Aristo�Jeans,�TbS�Piekarnia�–�Ka-
mikaze,� uniwersytet� Medyczny� ii�
Łódź�–�Vabank,�Woodstyl�–�Toma,�
Zapał�–�GoK�Lutomiersk,�Zarten�–�
LuKS�Koźle.

Bieganie�|�i�bieg�Tropem�Wilczym

Uczcili pamięć żołnierzy
Po raz pierwszy w historii  

w Głownie odbył się Bieg Tro-
pem Wilczym Ku Pamięci Żoł-
nierzy Wyklętych. Organizatorem 
imprezy był Klub Gazety Polskiej 
Głowno-Stryków oraz Fundacja 
im. Stanisława Pomian-Srzedniec-
kiego przy wsparciu Urzędu Miej-
skiego w Głownie.

Start i meta zawodów mieściły 
się na pl. Wolności, a uczestnicy 

musieli pokonać dystans nawią-
zujący do daty śmierci ostatnie-
go Żołnierza Wyklętego – Józefa 
Franczaka ps. Lalek, a więc 1963 
m. Pogoda tego dnia sprzyjała,  
a na starcie pojawiła się blisko set-
ka uczestników.  wp

Więcej o Biegu tropem Wil-
czym oraz wynikach w artykule 
Jakuba Lenarta na str. 1  

uczestnicy Biegu tropem Wilczym w Głownie�cieszyli�się�na�myśl,��
że�mogą�uczcić�pamięć�żołnierzy.
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PRoGNozA PoGoDY�|�8.03.2018-14.03.2018

biuRo�METEoRoLoGiCZnE�CuMuLuS

SYtuACJA SYNoPtYCzNA:  
Pogodę�kształtuje�zatoka�niżowa.��
napływa�wilgotna,�ale�ciepła�masa��
powietrza�polarno-morskiego.

CzWARteK–PiąteK: 
Zachmurzenie�duże,�okresami�do�
umiarkowanego,�bez�opadów,�cieplej.
Widzialność�umiarkowana�do�dobrej,�rano�
zamglenia.�Wiatr�z�kierunków�zachodnich,�słaby,�
okresami�umiarkowany,�3-7�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�6�st.�C�do�+�7�st.�C.
Temp.�min�w�nocy:�–�1�st.�C�do�–�2�st.�C.

SoBotA–NieDzieLA: 
Zachmurzenie�duże,�okresami�do�
umiarkowanego,�bez�opadów,�jeszcze�cieplej.
Widzialność�umiarkowana�do�dobrej,�rano�
zamglenia.�Wiatr�południowy�i�południowo-
wschodni,�słaby,�okresami�umiarkowany,�3-6�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�8�st.�C�do�+�10�st.�C.
Temp.�min�w�nocy:�+�3�st.�C�do�+�2�st.�C.

PoNieDziAŁeK–WtoReK–ŚRoDA:
Zachmurzenie�duże�z�przejaśnieniami,�miejscami�
opady�deszczu.��Widzialność�umiarkowana��
do�dobrej,�zamglenia.�Wiatr�południowo-
zachodni,�słaby�do�umiarkowanego,�3-6�m/s.
Temp.�max�w�dzień:�+�7�st.�C�do�+�10�st.�C.
Temp.�min�w�nocy:�+�4�st.�C�do�+�2�st.�C.

PRoGNozA BiometeoRoLoGiCzNA:
Pogoda�na�ogół�niekorzystnie�wpływać�
będzie�na�nasze�samopoczucie.�osłabiona�
sprawność�psychofizyczna�i�fizyczna.
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Siatkówka�|�18.�kolejka�iii�Ligi

Głowieńska Stal bez fajerwerków w Rozprzy
Głowieńscy siatkarze 
nie dali rady wyżej 
notowanemu 
przeciwnikowi i mogą 
już tylko myśleć  
o utrzymaniu  
aktualnej pozycji. 

 LumKS Kasztelan Rozprza 
– KS Stal Głowno 3:1� (25:19,�
20:25,�25:16,�25:14)

KS Stal:�Damian�Janicki,�Rafał�Kar-
piński,� Adrian� broniarek,� Damian�
Gawrych,� bartłomiej� Pakowski,�
Piotr�Kosielski,�Mateusz�Rubacha,�
Adrian�Mirowski,�bartosz�Jabłoński�
i�Kacper�Głogowski.

Na kilka kolejek przed koń-
cem głowieńscy siatkarze walczą 
już tylko o utrzymanie 6. miejsca 
w tabeli III ligi. Podopieczni tre-
nera Marcina Moszczyńskiego  
w minioną sobotę, 3 marca ulegli 
na wyjeździe LUMKS Kasztelan 
Rozprza 1:3.

Głownianie tylko momentami 
przypominali zespół, który potra-
fił napsuć krwi najmożniejszym 
w tym sezonie drużynom III ligi. 
Stal źle weszła w spotkanie i po 
pierwszym secie przegrywała 
0:1. Później koncertowa gra gości  
i zwycięstwo do 20 dało ponow-
ny remis. Niestety taki stan rzeczy 
nie utrzymał się długo. Drużyna  
z Głowna zaczęła popełniać coraz 

więcej błędów i raziła nieskutecz-
nością. Nic dziwnego, że mocni 
gospodarze wykorzystali to bez-
litośnie i pewnie wygrali dwa ko-

lejne sety, dzięki czemu pokonali 
Stal 3:1. Szkoda, bo miejscowi nie 
grali wielkiej siatkówki i spotkanie 
mogło potoczyć się inaczej.

Podopieczni trenera Marcina 
Moszczyńskiego nadal zajmują 
6. miejsce w tabeli na dwie kolej-
ki przed końcem. Siatkarze Głow-

na nie mają już szans poprawić 
swojej pozycji, ale muszą się pil-
nować, by nie spaść niżej. W ko-
lejnym spotkaniu Stal podejmie 

LUKS Dobroń, a mecz ten za-
planowano w Hali Sportowo-Wi-
dowiskowej przy ul. Andersa 37  
w Głownie w sobotę, 17 marca. wp

 18. kolejka:� WKS� Siatkarz�
Wieluń�–�SMS�PZPS� iii�Spała�0:3�
(13:25,� 20:25,� 24:26),� LuKS� Do-
broń� –� MuKS� Juvenia� Rawa� Ma-
zowiecka�3:1�(25:19,�25:18,�20:25,�
25:13),�LuMKS�Kasztelan�Rozprza�
–�KS�Stal�Głowno�3:1,�MKS�Zduń-
ska�Wola�–�KS�Lechia�ii�Tomaszów�
Mazowiecki� 3:1� (23:25,� 28:26,�
25:20,� 25:15),� uLKS� MoSiR� Sie-
radz�–�pauza,�KS�Huragan�Widawa�
–�pauza.

1.�uLKS�MoSiR�Sieradz� 15� 41� 43-8

2.�SMS�PZPS�iii�Spała� 17� 38� 42-21

3.�MKS�Zduńska�Wola� 16� 37� 42-23

4.�Kasztelan�Rozprza� 16� 30� 36-26

5.�WKS�Siatkarz�Wieluń� 15� 26� 32-24

6. KS Stal Głowno 15 15 24-35

7.�LuKS�Dobroń� 16� 15� 22-39

8.�Lechia�ii�Tomaszów�Maz.� 15� 13� 20-36

9.�KS�Huragan�Widawa� 9� 5� 8-24

10.�Juvenia�Rawa�Maz.� 16� 5� 12-45

 Następna, 19. kolejka� odbę-
dzie� się� w� sobotę,� 17� marca:� KS�
Lechia� ii� Tomaszów� Mazowiecki�
–� uLKS� MoSiR� Sieradz,� KS� Stal�
Głowno� –� LuKS� Dobroń,� MuKS�
Juvenia�Rawa�Mazowiecka�–�Wie-
luński� Klub� Sportowy� Siatkarz�
Wieluń,� KS� Lechia� ii� Tomaszów�
Mazowiecki� –� LuMKS� Kasztelan�
Rozprza� (przełożony),� MKS� Zduń-
ska� Wola� –� pauza,� SMS� PZPS� iii�
Spała�–�pauza.

Siatkarze Stali Głowno (niebieskie stroje)�byli�mało�skuteczni�w�spotkaniu�z�Kasztelanem,�co�było�główną�przyczyną�porażki.

Łyżwiarstwo�|�Puchar�świata

Artur Janicki w formie został w domu, dlaczego?
Zajmujący 9. miejsce w klasyfikacji generalnej 
Pucharu Świata Młodzieżowców na dystansie  
3000 m panczenista UKS Błyskawicy  
Domaniewice Artur Janicki nie będzie miał  
już szans poprawienia swojej pozycji.

Jak informuje trener Mieczy-
sław Szymajda wszystko przez 
brak środków na sfinansowanie 
lotu do Stanów Zjednoczonych 
utalentowanego łyżwiarza przez 
Polski Związek Łyżwiarstwa 
Szybkiego. Na finałowe zawody 
PŚ do Salt Lake City pojechali je-
dynie zawodnicy kategorii junior 
oraz jeden młodzieżowiec. 

Niestety wybór padł na kogo 
innego, a z całą sytuacją pogo-
dzić się nie może trener w klubie 
UKS Błyskawica Domaniewi-
ce Mieczysław Szymajda, który 
mówi: – Jeżeli brak wyjazdu do 
USA byłby spowodowany słab-
szą dyspozycją lub też jakąś kon-
tuzją zapewne łatwiej byłoby się 
z tym pogodzić, bo takie rzeczy 
są wkalkulowane w uprawianie 
sportu. Jednak w przypadku Ar-
tura nie miało to miejsca, Janicki 
nie poleciał do USA na rozpoczy-
nające się finałowe zawody, po-

nieważ PZŁS nie miał pieniędzy 
na jego przelot. Na pewno takie 
sytuacje czy choćby przegrane na 
skutek ewidentnych pomyłek sę-
dziowskich są bardziej bolesne 
niż przegrana w zdrowej sporto-
wej rywalizacji.

Trudno nie zgodzić się z tre-
nerem Szymajdą. Przyszłość pol-
skiego sportu tworzą właśnie takie 
osoby jak Artur Janicki i należy 
robić wszystko, by zapewnić im 
odpowiednie warunki do rozwoju. 
Wtedy z pewnością Polska miała-
by znaczniej więcej takich legend 
jak Bródka, Stoch, Kowalczyk. 
Niestety dopiero, gdy najsilniejsze 
jednostki przy dużej dawce szczę-
ścia dojdą na szczyt wokół nich 
gromadzą się sponsorzy i grono 
osób szybko przypisujących so-
bie sukces, zapominając o tych, 
którzy włożyli najwięcej pracy na 
początku karier wielkich sportow-
ców.  wp

Piłka nożna�|�Sparingi

Zjednoczeni na remis  
w przedostatnim 
sparingu

Piłkarze Strykowa powoli zbli-
żają się do końca zimowego okre-
su przygotowawczego. W minio-
ny weekend podopieczni trenera 
Łukasza Wijaty po raz pierwszy  
w dotychczasowych meczach 
kontrolnych zanotowali remis.

3 marca Zjednoczeni zmierzyli 
się z rezerwami Pelikana Łowicz. 
W poprzednich ośmiu pojedyn-
kach zespół Strykowa aż siedmio-
krotnie wychodził z testów zwy-
cięsko i dopiero w ostatnim meczu 
z LKS-em Kwiatkowice lepsi byli 
rywale, którzy wygrali 2:1. Stry-
kowscy piłkarze chcieli zatem 
udowodnić, że będąc bardzo bli-
sko wznowienia rozgrywek są  
w dobrej formie. Trudno to jednak 
powiedzieć, bo sobotnim sparingu 
przeciwko IV-ligowcom z Łowi-
cza. Zjednoczeni byli nieskuteczni 
i w niczym nie przypominali ze-
społu, który zdobył w dotychcza-
sowych sparingach ponad 30 goli. 
Tym razem spotkanie zakończyło 
się bezbramkowym, ale w pełni 
zasłużonym remisem.

Kolejny dziesiąty już i ostatni 
sparing przed startem rundy wio-
sennej Zjednoczeni rozegrają 10 
marca przeciwko Andrespolii Wi-
śniowa Góra. Warto dodać także, 
że w dobrej formie wydają się być 
Stal Głowno i Błękitni Dmosin. 
V-ligowcy pod wodzą trenera To-
masza Szcześniaka pokonali LKS 
Rosanów 4:3. Z kolei Błękitni do-
wodzeni przez trenera Dawida 
Ślązaka wygrali z Dar Placencja 
5:4 po golach Głowackiego 2, D. 
Ślązaka, Żuchowskiego i Błasz-
czyka.  wp

 Wyniki sparingów:�RTS�Widzew�
Łódź�–�broń�Radom�1:0,�MKP�bo-
ruta� Zgierz� –� Andrespolia� Wiśnio-
wa�Góra�2:0,�KS�Pelikan�ii�Łowicz�
–� MKS� Zjednoczeni� Stryków� 0:0,�
LKS�Rosanów�–�Stal�Głowno�3:4,�
GLKS� Sarnów/Dalików� –� Start�
brzeziny�2:1,�błękitni�Dmosin�–�Dar�
Placencja� 5:4,� omega� Kleszczów�
–� Sokół� Aleksandrów� Łódzki� 2:6,�
Pogoń� Zduńska� Wola� –� Zawisza�
Pajęczno�1:0.Artur Janicki nie pojedzie już w tym sezonie�w�Pucharze�świata.
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Świetna walka
koszykarek
Alles Basket Głowno. str. 38

Koszykówka�|�Turniej

Dobra z Niesułkowem dominują
Po raz kolejny w tym roku dwie szkoły 
zdominowały sportowe rozgrywki szkolne w ramach 
Igrzysk Dzieci. W rozegranym 1 marca Gminnym 
Turnieju Mini Koszykówki Dziewcząt 
i Chłopców najlepsi byli uczniowie ze Szkoły 
Podstawowej w Dobrej oraz zawodniczki 
reprezentujące Szkołę Podstawową w Niesułkowie.

Organizatorem zawodów była 
Szkoły Podstawowej im. Henry-
ka Sienkiewicza w Niesułkowie. 
Do rozgrywek przystąpiło łącznie 
8 drużyn, czyli blisko 80 dzieci 
z całej gminy Stryków. Rozgryw-
ki toczone były zgodnie z zasada-
mi mini koszykówki. W katego-
rii chłopców walka była bardzo 
zacięta i dwie drużyny zgroma-
dziły taką samą liczbę punktów. 
O końcowej klasyfi kacji decy-
dował bilans koszy zdobytych 
do straconych. Nieznacznie lepsi 
w tym zestawieniu byli uczniowie 
ze Szkoły Podstawowej im. 24 lu-
tego 1863 roku z Dobrej, którzy 
pod wodzą nauczyciela wychowa-
nia fi zycznego Sebastiana Balcer-
ka kolejny raz okazali się Mistrza-
mi Gminy Stryków, wygrywając 
wcześniej także zawody w Mini 
Piłce Ręcznej, Turniej Tymbar-
ka oraz Unihokej. SP Dobra wy-
stąpiła w składzie: Konrad Siniar-
ski, Wiktor Staniszewski, Norbert 
Skudlarski, Maciej Polinceusz, Ja-
kub Walak oraz Kamil Brzeziński.

Wśród dziewcząt bezkonku-
rencyjne okazały się gospody-
nie czwartkowych zawodów ze 
Szkoły Podstawowej w Niesuł-
kowie. Podopieczne nauczycie-
la wychowania fi zycznego Woj-
ciecha Pożarlika pewnie wygrały 
oba spotkania i obroniły tym sa-
mym Puchar Przechodni Mi-
strzyń Gminnego Turnieju Mini 
Koszykówki, wywalczonego 
przed rokiem. Uczennice z Nie-
sułkowa podobnie jak reprezen-
tanci z Dobrej mogą pochwalić 
się znacznym dorobkiem osią-
gnięć, bowiem wygrany Turniej 
Mini Koszykówki jest kolejnym 
zwycięstwach w mini piłce ręcz-
nej i tenisie stołowym. SP Niesuł-
ków wystąpił w składzie: Zuzanna 
Lipińska, Julia Dąbrowska, Maria 
Płuciennik, Zuzanna Bukowska, 
Zuzanna Szymańska, Maria Brzó-
skowska, Jagoda Szychowska, 
Wiktoria Piestrzeniewicz, Lidia 
Klotz oraz Gabriela Prusinowska.

Oprócz głównych trofeów przy-
znano także wyróżnienia indywi-
dualne. Wśród chłopców najsku-
teczniejszym graczem był Maciej 
Polinceusz z Dobrej, a MVP Tur-
nieju wybrano Cezarego Słojow-
skiego ze Szkoły Podstawowej 
nr 2 w Strykowie. Z kolei wśród 
dziewcząt najwięcej punktów rzu-
ciła Karolina Żygadło z Dobrej, 
a najlepszą zawodniczką wybrano 
Zuzannę Lipińską z Niesułkowa. 
Trofea i dyplomy wręczała zawod-
nikom gospodyni imprezy Dyrek-
tor Szkoły Podstawowej im. Hen-
ryka Sienkiewicza w Niesułkowie 
Jadwiga Kapusta. Zwycięskie 
drużyny Turnieju Mini Koszy-
kówki uzyskały także awans i pra-
wo reprezentowania Gminy Stry-
ków w zawodach powiatowych, 
które odbędą się w Zgierzu. wp

 Wyniki turnieju chłopców:�SP�
Dobra�–�niesułków�6:2,�SP�2�Stry-
ków�–�SP�Koźle�4:2,�SP�bratoszewi-
ce�–�SP�Dobra�1:6,�SP�niesułków�
–� SP� 2� Stryków� 0:8,� Koźle� –� SP�
bratoszewice�4:2,�SP�Dobra�–�SP�
2�Stryków�2:2,�SP�niesułków�–�SP�
Koźle� 4:4,� bratoszewice� –� SP� 2�
Stryków� 0:4,� Dobra� –� Koźle� 10:0,�
niesułków� –� SP� bratoszewice�
10:12.

 Klasyfi kacja końcowa 
chłopców:

1. SP Dobra  4 7 24:5

2.�SP�nr�2�Stryków� 4� 7� 18:4

3.�SP�Koźle� 4� 3� 10:20

4.�SP�bratoszewice� 4� 2� 13:26

5.�SP�niesułków� 4� 1� 16:30

 Wyniki turnieju dziewcząt:�
SP� niesułków� –� SP� nr� 2� Stryków�
8:4,� SP� Dobra� –� SP� niesułków�
6:14,�SP�Dobra�–�SP�nr�2�Stryków�
12:10.

 Klasyfi kacja końcowa 
dziewcząt:

1. SP Niesułków 2 4 22:10

2.�SP�Dobra� 2� 2� 18-24

3.�SP�nr�2�Stryków� 2� 0� 14-20

uczniowie ze Szkoły Podstawowej w Dobrej pod�wodzą�nauczyciela�wychowania�fi�zycznego�Sebastiana�
balcerka�są�w�tym�roku�szkolnym�nie�do�zatrzymania.�Dobrzyniacy�wygrali�niemal�wszystkie�rozgrywki�chłopców,�
które�prowadzone�są�od�września�2017r.

zespół Szkoły Podstawowej w Niesułkowie�z�Dyrektor�Jadwigą�Kapustą�i�opiekunem�drużyny�Wojciechem�
Pożarlikiem�obronił�wywalczony�przed�rokiem�Puchar�Przechodni�Mistrzyń�Gminy�Stryków�w�mini�koszykówce.

Bieganie�|�Półmaraton�Wiązowski

Głownianie rozpoczęli 
sezon startowy
Marzec, to dla wielu 
biegaczy początek sezonu 
startowego. W tym czasie 
w kalendarzu biegowym 
pojawia się coraz 
więcej imprez. 

Jedną z nich jest rozgrywa-
ny na początku marca Półmara-
ton Wiązowski, w którym udział 

wzięła trójka zawodników Klu-
bu Sportowego Głowno w Bie-
gu.

W tegorocznej edycji na me-
cie z dobrymi czasami zamel-
dowali się: Andrzej Rożniata, 
który na 21 kilometrowej trasie 
uzyskał czas 1 godziny i 46 mi-
nut, Iwona Rożniata, której po-
konanie tej trasy zajęło 1 godzi-
nę, 56 minut i 19 sekund oraz 

Katarzyna Bliźniewska, debiu-
tantka na takim dystansie, co nie 
przeszkodziło jej w zanotowaniu 
świetnego występu i przebie-
gnięciu półmaratonu w 1 godzi-
nę 56 minut i 49 sekund. 

Cała trójka i kolejni re-
prezentanci Głowna szyku-
ją się już do kolejnych startów, 
a przede wszystkim do kwiet-
niowego DOZ Maraton w Ło-
dzi. Biegacze z KS Głowno 
w Biegu z roku na rok występują 
w coraz większej liczbie imprez. 
W 2018 roku możemy spodzie-
wać się kolejnego rekordu, wię-
cej na ofi cjalnym profi lu klubu 
na Facebook'u. wp

PiąteK, 9 mARCA:
 godz.� 10:00,� sala� Miejskiego�
ośrodka�Sportu�i�Rekreacji�przy�
ul.� Wschodniej� 2� w� Zgierzu,�
igrzyska Dzieci – mistrzostwa 
Powiatu zgierskiego w koszy-
kówce chłopców,
 godz.�19:00,�sala�MKS�Jedyn-
ki� przy� ul.� Czajkowskiego� 14�
w�Łodzi,�17. kolejka rozgrywek 
o mistrzostwo ii Łódzkiej Ligi 
tenisa Stołowego Amatorów 
i Weteranów: KS� Zarten� –�
LuKS�Koźle.

SoBotA, 10 mARCA:
 godz.�12:00,�hala�Szkoły�Pod-
stawowej�nr�9�przy�ul.�Łokietka�
55�w�Sieradzu,�9. kolejka roz-
grywek o mistrzostwo Woje-
wódzkiej Ligi Koszykówki do 
lat 16 dziewcząt, gr. D:�LuKS�
Trójka� Sieradz� –� Alles� basket�
Głowno,
 godz.� 16:00,� hala� przy� ul.� Mi-
lionowej�12�w�Łodzi,�9. kolejka 
rozgrywek o mistrzostwo Wo-
jewódzkiej Ligi Koszykówki 
do lat 16 dziewcząt, gr. D:�
AKS� SMS� Łódź� –� TK� basket�
Stryków,
 godz.� n/u,� miejsce� n/u,� spa-
ring w ramach zimowego 
okresu przygotowawczego 
do rundy wiosennej iV ligi:�
Zjednoczeni� Stryków� –� Andre-
spolia�Wiśniowa�Góra.

NieDzieLA, 11 mARCA:
 godz.�12:30,�Hala�MoSiR�przy�
ul.� Wschodniej� 2� w� Zgierzu,�
2. kolejka rozgrywek Woje-
wódzkiej Ligi Koszykówki 
do lat 14 chłopców, gr. D:�SK�
Mag-Rys� Zgierz� –� TK� basket�
Stryków.

WtoReK, 13 mARCA:
 godz.�18:00,�Hala�MoSiR�przy�
ul.�Wschodniej�2�w�Zgierzu,�Fi-
nał mistrzostw Polski Ligi za-
pasów,
 godz.�19:40,�hala�KS�Społem�
przy� ul.� Północnej� 36� w� Łodzi,�
4. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo i Ligi Centralnego 
Nurtu Basketu Amatorskiego:�
Matshop.pl�–�bKS�Lalalilo�brato-
szewice.

CzWARteK, 15 mARCA:
 godz.� 10:00,� Hala� MoSiR�
przy� ul.� Wschodniej� 2� w� Zgie-
rzu, igrzyska Dzieci – rejon, 
gry i zabawy rocznika 2005 
i młodsi.

PiąteK, 16 mARCA:
 godz.� 10:00,� sala� i� hala� Miej-
skiego� ośrodka� Sportu� i� Re-
kreacji� przy� ul.� Wschodniej� 2�
w� Zgierzu,� Licealiada – mi-
strzostwa Powiatu w piłce 
siatkowej w kategorii dziew-
cząt.

iwona Rożniata (z lewej), Andrzej Rożniata i Katarzyna Bliźniewska�
po�biegu�na�21�km.
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Wielkie taneczne
emocje na parkiecie
w Popowie Głowieńskim. str. 36


